
Sprawozdanie

z czynności Wydziału krajowego za czas od 1. Września 1873 
po koniec Ozerwca 1874.

Wysoki Sejmie 1

Stosownie do postanowienia §. 2 G. sta tu tu  krajowego przedkładam y niniejszem sprawo­
wanie z czynności naszych za czas od 1. W rześnia 1873 do końca Czerwca 1874.

, dres dziękczynny za 
IOOOO złr. udzielo- 

8»rn”. rf3Pom ożenic mie- 
‘k*ńców pow odzią do- 

tniętych.

Allcgat A .

I. Prośby do N ajjaśniejszego Pana.
W skutek odezwy Prezydyum  e. k. Nam iestnictwa z dum  11. czerwca 

1S74 1. 4517/pr donoszącej, że Jego Cesarska i Królewska Apostolska Mość 
raczył najłaskawiej udzielić z własnych funduszów 10 .0 0 0  złr. na wspomożenie 
dotkniętych powodzią mieszkańców G alicy i, W ydział krajowy postanowił 
złożyć u stóp tronu adres z wyrazami szczerego podziękow ania i n a j­
głębszej wdzięczności, jak ą  kraj cały przejął ten nowy a tak  w spaniało­
myślny ak t łaski Monarszej. Adres ten wysłał W ydział krajowy za po­
średnictwem Prezydyum  c. k. Namiestnictwa. W edług odezwy Prezydyum  
c. k. N am iestnictwa z dnia 11. lipca b. r. 1. 5593/pr Najjaśnieszy Pan 
raczył najłaskawiej przyjąć ten adres do wiadomości.

II. U staw y i uchw ały podlegające N a j­
wyższej saukcyi.

A. Sankcyonowane.

1 ). Najwyższem postanowieniem z dnia 17. Kwietnia 1874 raczył 
Jego Cesarska i Królewska Apostolska Mość użyczyć najłaskawiej n a j­
wyższej sankcyi uchwalonemu przez Sejm krajńwy projektowi ustawy 
przedłużającej do końca 1874 r. upoważnienie dane W ydziałowi krajo-
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wemu ustaw ą z clnia 12. lutego 187-3 do udzielania pożyczek powiatoflh 
k tórych ludność zagrożoną jes t niedostatkiem .

2). Najwyższem postanowieniem z dnia 3. Kwietnia 1S74 raczył J^S0 

Cesarska i Królewska Apostolska Mość zatw ierdzić najłaskaw iej lichwa* 
lony przez Sejm krajowy rozkład dodatków krajowych do podatków beZ' 
pośrednich na r. 1874, mianowicie na pokrycie potrzeb funduszów inde* 
mnizacyjnych Galicyi wschodniej i zachodniej i W. X. Krakowskiego P° 
51 centów a na  pokrycie potrzeb funduszu krajowego po 30 centów o(̂  
jednego złr. w. a. podatków bezpośrednich z dodatkiem i.

3) Jego Ces. i Król. Apostolska Mość raczył postanowieniem z dm* 
17. Czerwca 1874 r. najłaskawiej udzielić sankcyi uchwalonym przez 
Sejm krajowy projektom  do u staw y :

a) zmieniającej postanowienia §. 44. Ustawy o  reprezentacyi p o w i a t o w e j  

z dnia 1 2 . Sierpnia 18 0 6  r.
b) zm ieniającej postanowienia §§. 102 i 10S Ustawy gminnej z dni® 

12. S ierpnia 1866 r.
c) zm ieniającej postanowienie §. ?0. . XJst. gminnej z dnia 12. Sie1’" 

pn ia 1866 r. i §. 23. Ust. o reprezentacyi powiatowej z dnia 
Sierpnia 1866 r.

d) zm ieniającej postanowienie §. 99#Ust. gminnej z dnia 12. Sierpni® 
1866 r.

e) zmieniającej postanowienie §. 70 Ustawy gminnej i §. 22. Ustany 
o reprezentacyi powiatowej z dnia 12. S ierpnia 1866 r.

f) zmieniajacej postanowienie §. 5 l. Ustawy gminnej z dnia 12. Sie1' 
pnia 1866 r.

4. Jego Ces. i Król. Apostolska Mość raczył udzielić najwyższej 
sankcyi projektom  do ustaw zezwalających na pobór wyższego dodatk® 
gminnego do podatku konsum cyjnego, lub też na pobór innych opł®*1 

gm innych :
a) Gminie Kossów  na pobór dodatku 75%  do podatku konsumcyjneg0 

od m ięsa i wina.
b) Gminie m. K a łu sz  na pobór opłat od napojów gorących.
c) Gminie m. Nadwornej na pobór op ła t od napojów gorących.
d) Gminie m. M om iska  na pobór opłat od napojów gorących.
e) Gminie m. Lwowa na pobór dodatku gminnego do podatku konsu# ' 

cyjnego od wina.
f) Gmina m. B ro d y  na pobór dodatku od podatku konsumcyjnego.
g) Gminie Tyczyn  na pobór op łat od napojów gorących.
h) Gminie m. Strzyżow a  na pobór op łat od słodzonych napojów i 0' 

rących.
i) gminie m. Podgórza na podwyższenie dotychczasowych op ła t od o® 

pojów gorących.

5. Jego Ces. i Król. Apostolska Mość raczył udzielić najwyższej 
sankcyi projektom  do ustaw  względem pozwolenia 229 gminom na pob°f 
wyższego dodatku gminnego do podatków bezpośrednich , a mia®° 
w icie:



Powiatu Bialskiego  na rok 1874:

gminie M iędzybrodzie lipnickie w wysokości dwadzieścia i dziewięć (29) g 
„ Hecznarowice „ czterdzieści i ośm (4 8 ) g
„ Bulowice „ czterdzieści sześć i pół (460 g-

powiatu Horodeńskiego na rok 1874 :

gm inie Repuszyńce w wysokości dwadzieścia i dziewięć (29) g
D ąbki dwadzieścia i siedm (27) g
Głuszków ,, trzydzieści i pięć (35) g

„ Isakow „ dwadzieścia i ośm (28) g
„ Żywaczów „ trzydzieści i cztery (34) g
„ Wierzbowce ,, dwadzieścia i ośm (28) g
„ Targowica ,, trzydzieści i pięć (35) g
„ Haw rylak „ trzydzieści (30) g
„ Chmielowa „ trrzydzieści i trzy  (33) g

na la t  trzy  1874, 1875 i 1876 :

gminie Czernelica w wysokości trzydzieści i jeden (31) g
„ Serafińce „ trzydzieści i dwa (32) g
„ Strylcze „ trzydzieści (30) g-

Powiatu Kaitushicgo w r, 1874:

gminie Zagórze w wysokości czterdzieści i sześć (46) g
„ B ania „ sześćdziesiąt dwa i pół (620 g
„ Broszniow „ dwadzieścia sicdm  i pół (2 7 0  ®
fi P etranka „ trzydzieści i cztery (34) g
,, Dąbrowa „ czterdzieści cztery (44) g

Tomaszowce dwadzieścia i siedm (27) g
,, Dubowica ,, trzydzieści i siedm (37) g
„ Tużyłow z K otiatyczam i w wysokości dw adzieścia dziewięć 

i pół (291) g
„ Kopanka w wysokości dwadzieścia i sześć (26) g 
„ Perekosy ,, trzydzieści i trzy  (33) g
„ Podborki „ czterdzieści (40) g

Zawój ,, trzydzieści (30) g
GrabówkH „ trzydzieści i jeden (31) g
Bereźnica szlachecka w wysokości trzydzieści i jeden (31) g 
S łobudka w wysokości czterdzieści i pięć (45) g

>> Śliwki K trzydzieści i pięć (35) g
11 Maj dan n sześćdziesiąt i jeden (61) g

Przysłup •.i czterdzieści i40)-»g
u Wojniłów 5? trzydzieści i pięć (35; g
11 Dołszka U trzydł ieśei cztery i pół (341) g
11 Ł uka 11 dwadzieścia dziewięć i pół (290
1) Cwdtowa 11 trzydzieści i cztery (34) g
*> Siołko 11 czterdzieści i siedm (47) g
*1 Seredne 11 trzydzieści i pięć (35) g



gminie Mysłów w wysokości trzydzieści ośm (38) g
99 Jaworówka sześćdziesiąt i siedm (67) §

99 Nowy Kałusz ,, czterdzieści i jeden (41) g
9 9 Humenów „ dw adzieścia ośm i pół (281) g
99 Jasień „ dwadzieścia sześć i pół (26£) 5

99 Dołhe „ trzydzieści, i ośm (38) g

Pov iatu  Kołomyjskiego na rok 1873:

gminie Bania berezów w wysokości trzydzieści (30) JJ

Pow iatu Mieleckiego na rok 1874:

gminie Przecław  w wysokoś ci siedm dziesiąt i dwa (72 ) £
99 Trzaciana siedm dziesiąt i trzy  (73) g
99 Breń „ trzydzieści i dwa (32) g

Czermin „ czterdzieści i dziew ńć (49) g
99 Chorzelów „ czterdzieści (40) g
99 Cyranka ,, sześćdziesiąt i sześć (6 6 ) g
99 B urdy ,, sześćdziesiąt i trzy  (63) g
99 Gawłuszowice „ ośm dziesiąt (80) g
99 Goleszów „ pięćdziesiąt i dwa (52) g
99 Jozefsdorf ,, sześćdziesiąt i ziewięć (69) g
99 Jam y „ siedm dziesiąt i pięć (75) g
15 Książnice ,, siedm dziesiąt i ośm (78) g
99 Kliszo w . , czterdzieści i dziewięć (49) g
99 Kawenczyn „ ośm dziesiąt i siedm (87) g
99 Knapy i Smykle ,, sześćdziesiąt i ośm (6 8 ) g
9t Łysaków „ trzydzieści i cztery (34) g
99 O tałęż ,, sześćdziesiąt i sześć (6 6 ) g
11 Podleszany ,, siedmdziesiąt i ośm (78) g
1) Szafranów „ czterdzieści (40) g
99 Surowa dwadzieścia i ośm (28) g
51 Tuszów narodowy trzydzieści i pięę (35) g
9} W ola wadowska ,, trzydzieści i dwa (32) g
>1 Wojsław ,, czterdzieści i pięć (45) g
>> Wola otałęska ,, trzydzieści i dziewięć (39) g
11 Wampierzów „ czterdzieści (40) g
11 Wola mielecka ,, pięćdziesiąt i cztery (54) g
11 'i ad uszni ki ,, sześćdziesiąt i siedm (67) g
15 Złotnik: ,} ośm dziesiąt (80) g
99 Ziempniów „ trzydzieści i dwa (32) g '
99 Wadowice dolne „ czterdzieści i ośm (48) g
99 Wadowice górne ,, czterdzieści sześć i pół (461)
99 Bobryniu „ trzydzieści i dziewięć (39) g
99 Tuszów kolonia „ ośm dziesiąt siedm i pół (871)

Pow iatu lludcńskicgo ua rok 1874: 

gminie Kauafosty w wysokości trzydzieści (30) jj



gminie Rozdziałowice w wysokości trzydzieści i cztery (34) g 
„ Kupnowice „ trzydzieści i ośm (38) g

h

Powiatu Samborskiego na rok 1874:

gminie Majnicz w wysokości trzydzieści i pięć (35) g 
„ Podm anasterek „ pięćdziesiąt i ośm (5 8 ) g

Spryńka m ała
Towarnia
Barańczyce
Chlewiska
Korniow

dwadzieścia i ośm (28) g 
p ięćdziesiąt (50) g 
trzydzieści (30) g 
czterdzieści (iOj § 
czterdzieści i pięć (45) §

Powiatu Sniatyńskiego na rok 1873 i 1874:

gminie Mikullńce w wysokości pięćdziesiąt dwa (52) g 
„ Popielniki „ dwadzieścia i siedm (27)

na rok 1873:

gminie Nowosielice w wysokości trzydzieści siedm i pół (37|)

na '•ok 1874:

gminie Rożnów w wysokości czterdzieści i sześć (46) |}
„ Budyłów „ pięćdziesiąt i cztery (54) g
„  Demycze „ trzydzieści (30) g

Lubkowice „ trzydzieści i dwa (32) g
„ Trościaniec „ dwadzieścia sześć i pół (26 £) g

Pow iatu  Sokolskiego na rok 1873:

gminie Hohołów w wysokości trzydzieści i ośm (38) £
„ Ostrów „ pięćdziesiąt i sześć (56) g

Powiatu Tremboicelskiego na rok 1874: 

gminie Boryczówka w wysokości trzydzieści i jed en  (31) g
Tiutków 
Nałuże 
Zazdrość
Słobudka janow ska 
M łyniska

dwadzieścia dziewięć (29) g 
trzydzieści (30) g 
trzydzieści (30) g 
trzydzieści i cztery (34) g 
trzydzieści i dwa (32) g

Powiatu jBorsscsowskiego na rok 1873 i następne 3 la ta  1874, 1875 i 1876

gminie Załucze w wysokości trzydzieści i cztery (34) g
„ Paniowce w wysokości trzydzieści i trzy  (33) g
5, Zaw ala w wysokości czterdzieści i siedm (47) g
n Koraczówka i Okopy w wysokości dw adzieścia i osm (28) g
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Pow iatu KołomyjsJaego nu rok 1873:

gminie Łucza w wysokości trzydzieści (30)J(j ■
„ M łodiatyn w wysokości czterdzieści i siedm (47) g 
„ P iadyki w wysokości trzydzieści i dwa (32) g
„ Żukocin w wysokości trzydzieści i cztery (34) g

Powiatu Kosęwsldego w roku 1873, 1874 i 1875 :

gminie Uścieryki w wysokości czterdzieści (40) jj 
„ Perechrestne w wysokości trzydzieści (30) "

w roku 1874 i 1875 :

gminie Stebne w wysokości czterdzieści i ośm (48) g
„ Dołhopole w wysokości sześdziesiąt i pięć (65) JJ
„ Polanka w wysokości pięćdziesiąt (50) g

w roku 1873:

gmime Simldna w wysokości trzydzieści pięć i poł (351) g
*

Powiatu K r  osmańskiego w roku 1874:

gminie Iskrzynia w wysokości p iędziesiąt i sześć (56) Jj
„ Korczyna w wysokości pięćdziesiąt (50) |

Powiatu Limanoioskiego w roku 1874 :

. gmii ie Bałazówka w wysokości dwadzieścia i sześć (26) g
„ Jadanrwola w wysokości czterdzieści i trzy  (43) g
„ Lipowe w wysokości dwadzieścia i dziewięć (29) g
„ Makowica w wysokości trzydzieści (30) g
„ Owieczka w wysokości czterdzieści i sześć (46) g
„ Pryszowa w wysokość’ trzydzieści (30) g
n Świdniki w wysokości pięćdziesiąt i dwa (52) g
„ Zagórów’ w wysokości czterdzieści i dwa1 (j42) g
„ Zawadka w wysokości trzydzieści i dwa (32) g

Powiatu Miełęfkiego w roku 1874 :

gminie Błonie w wysokości sześdziesi*? i trzy  (63) g
„ Piechota w wysokości ośm dziesiąt sfedm i pół (870 g
„ Grzybów w wysokości czterdzieści dwa i pół (4^4) g
„ Czajkowa w wysokości trzydzieści i ośm (38) g
„ Schbnanger w wysokości pięćdziesiąt sześć i ćwierć (560 g
„ Domacyna w wysokości czterdzieści i pół (400 J
„ Rzędzanowice w wysokości sześdziesiąt sześć i pół (660 g
„ Rzemień i Łuże w wysokości dwadzieścia dziewięć i pół (29 0  ó
„ Rzochów w wysokości czterdzieści pięć (45) g
„ Borowa w wysokości czterdzieści ośm i poł (480 g
„ Kiełków w wysokości dwadzieścia sześć i ćwierć (260 g
„ Piątkowice w wysokości sześćdziesiąt dwa i ćwierć (620 g



gm nie Szydłowiec w wysokości dwadzieścia sześć ,(26) £
„ Przykop w wysokości trzydzieści sześć i pół (360 £
„ P luty  w wysokość* pięćdziesiąt i pięć (55) g
„ Wojków w wysokości pięćdziesiąt dwa i pół (521) g
„ Wyłów z Kondziołkami w wTysok. trzydzieści sześć i pół (3 6 0
„ Babule w wysokości siedm dziesiąt dwa i pół (720 g 
„ Padew kolonia w wysokości ośm dziesiąt trzy  i ćwierć (83 0  g 
„ Jaślany  w wysokości trzydzieści trzy  i pół (330 g 
„ Ostrówek w wysokości dwadzieścia dziewięć i pół (290 g
„ Reichsbeim w7 wysokości trzydzieści siedm i pół (370 g

Powiatu NadtrórniańsMrgo na rok 1873 : 

gminie Mołodyłuw w7 wysokości trzydzieści i siedm (37) g

Powiatu Pilznm skiego  na rok 1874 :

gminie Łuczki brzeskie w wysokóści trzydzieści i siedm (37) g 
„ Golcńczyna w wysokości trzydzieści i jeden (31) g 
„ Parkosz w wysokości trzydzieści i siedm (37) g
„ Połom eja w7 wysokości trzydzieści i cztery (34) jjf
„ Dobrków w wysokości pięćdziesiąt (50) g
„ Brzeźnica w wysokości trzydzieści (30) g
,, Mokrzec w7 wysokości czterdzieści i jeden (41) g

Powiatu Samborsldego na rok 187,o :

gminie Sprynia wielka w wysokości pięćdziesiąt (50) g
„ Podmanasterek w wysokości pięćdziesiąt i jeden  (51) g
„ Chlewiska w wysokości trzydzieści i ośm (38) g
,, Majnicz w wysokości trzydzieści, i pięć (35) g

Powiatu Tarnouwkiego na rok 1874:

gminie Bistuszowa w wysokości sześdziesiąt i pół (600 g 
„ Błonie w wysokości trzydzieści trzy (33) g
„ Bużyn w wysokości sześćdziesiąt i sześć (66) g
„ Chyszów w wysokości sześćdziesiąt i cztery (64) g
„ D ąbrówka infułacka w wysokość7 dwadzieścia i ośm (28) g
„ Dąbrówka szczepanowska z Lubczą z wysok. trzydzieści jeden

pół (3 1 0  g
„ Garbek w wysokości czterdzieści jeden (41) g
„ Gumniska w wysoaości trzydzieści i trzy (33) g
„ Janowice w wysokości trzydzieści i ośm (38) g
„ Karwodrza w wysokości dwadzieścia ’ siedm (27) g
„ Kowalowa w wysokości trzydzieści ośm i pół (380 g
„ Kielanowice w wysokości siedm dziesiąt i sześć (76) g
„ Licliwin w wysokości trzydzieści i pięć (35) g
„ Łowczów w wysokości czterdzieści cztery i pół (440 g
„ Łękaw ica w wysokość? trzydzieści i sześć (36) g
„ Łowczówek w wysokości pięćdziesiąt i pięć (55) g



gmi iie Nieciećza w wysokości trzydzieści i jeden  (31) g 
* Ostrów w wysokości dwadzieścia dziewięć (29) g
„ Łęg ad  P artyń  w wysokości trzydzieści i pięć (35) g
„ P leśna w wysokości sześćdziesiąt i cztery (64) g
„ Podlesie dębowe w wysokości pięćdziesiąt i siedm (57) g
„ Poręba rad lna w wysokości trzydzieści i sześć (36) £
„ Piotrkowice w wysokości czterdzieści cztery i pół (44)) £
„ R adlna w wysokości trzydzieści i dziewięć (39) g
„ Rzędzin w wysokości pięćdziesiąt cztery i pół (54)) g
„ Rzuchowa w wysokości ośm dziesiąt dwa i pół (82)) g
„ Siedliska w wysokości czterdzieści i siedm (47) g
„ Skrzyszów w wysokości dwadzieścia ośm i pół (28)) g
„ Targowisko w wysokości trzydzieści sześć (36) g
„ Tarnowiec w wysokości czterdzieści i ośm (48) £
„ Trzemesna w wysokości sześćdziesiąt i ośm (68) g
„ Wróblowice w wysokości sześćdziesiąt i pięć (65) j|
„ Zabłędza w wysokości sześćdziesiąt i siedm (67) g
, Żukowice stare w wysokości dwadzieścia ośm i pół (28)) 
„ Żdzary w wysokości trzydzieści i cztery (34) g
„ Konary w wysokości czterdzieści dwa i pół (42)) g
„ Zgłobice w wysokości trzydzieści i siedm (37) g

Powiatu Tiumackiego na rok 1873 : 

gminie Kłubowce w wysokości trzydzieści i trzy (33) J

Powiatu Żółkiewskiego na rok 1873:

gminie Wiązowa w wysokości pięćdziesiąt i jeden  (51) J
„ Stanisłów ka w wysokości siedm dziesiąt ośm (78) O

na rok 1874 :

gminie Mierzwica w w?ysokości czterdzieści i jeden (41) g 
„ W iesenberg w wysokości dziewięćdziesiąt (90; g

Powiatu Doliniańskiego na rok 1873, 1874, 1875 i 1876:

gminie Debelówka w w ysokości: pięćdziesiąt dwa i pół (5 2 )) g 
„ Engelsberg „ dziewięćdziesiąt dziewięć (99) g
„ Jaworów „ trzydzieści sześć i pół (36)) g
„ K niażołuka „ dwadzieścia dziewięć i pół (29)) g
„ Lolin „ dziewięćdziesiąt jeden i pół (91)) g
„ Maksymówka „ p ięćdziesiąt i pół (50)) g
„ Nowoszyn „ dziew*ęćd': iesiąt i dziewięć (99) g
* Słobudka dolińska w wysok.: trzydzieści dziewięć i pół (39)) 
„ Spas w wysokości: czterdzieści i pół (40)) g 
„ Tołuków „ siedm dziesiąt siedm i pół (77)) g
„ Teresówka „ dziewięćdziesiąt i dziewięć (99) g
„ T urza gn iła  „ pięćdziesiąt (50) g



Powiatu Horodeńsldego na rók 1874:

gminie Okno w wysokości dwadzieścia i siedm (27) g

na rok 1874, 1875 i 1876:

Kminie Probabia w wysokości czterdzieści trzy i pół (43 a) jj.
„ Bienkówee, powiatu myślenickiego, w wysokości czterdzieści (40) g
» Huciska, powiatu bialskiego, w wysokości dziewięćdziesiąt (90) g
ii Międzybrodzie, powiatu bialskiego, w wysokości piędziesiąt i dziewięć (59) g 
n Bujaków, powiatu bialskiego, w wysokości ośmdziesiąt i jeden (81) g
n Czudca, powiatu rzeszowskiego, w wysokości pięćdziesiąt i pięć (55) g
n Posada sanocka, powiatu sanockiego, w wysokości trzydzieści i jeden (31) g 
w Zawadka ad Bukowsko, powiatu sanockiego, w wysok. czterdzieści sześć i pół (46 Ą) g 
n Klimkówka, powiatu sanockiego, w wysokości czterdzieści i sześć (46) g
* Jaśliska, powiatu sanockiego, w wysokości czterdzieści i pięć (45) g

6) Jego ces. i król. Apostolska Mość raczył udzielić najwyższej 
sankcyi projektowi do ustawy względem rozłączenia osad : Dziewięcierz i 
Einsingen w powiecie Rawskim dotychczas w jedną gminę połączonych.

7) Jego ces. i król. Apost. Mość raczył najwyższem postanowieniem 
z d. 31. Maja 1874 najłaskawiej użyczyć Najwyższej sankcyi uchwalonemu 
przez Wys. sejm projektowi do ustawy zmieniającej ustęp drugi artykułu  
V. ustawy z dnia 22. Czerwca 1867 (n. 13. dz. ust. kraj.) o języku w ykła­
dowym w szkołach ludowych i średnich królestwa Galicyi i Lodomeryi 
wraz z W ielkiem księstwem krakowskiem.

8) Dalej sankcyonowane zostały Najwyższem postanowieniem z 12. 
Października 1873 :

Ustawa o zmianie istniejącej dla król. stoł. m iasta Lwowa taryfy 
do poboru opłaty m yta drogowego i rogatkowego.

9) Najwyższem postanowieniem z 17. Kwietnia 1874:
Ustawa odnosząca się do postępowania przy udzielaniu koncesyi na 

pobór opłat m ytnicznych na rzecz funduszów powiatowych, gminnych, 
jakoteż na rzecz strón prywatnych.

Ustawa o udzieleniu prawa do poboru opłat m ytniczych przez la t 
cztery Radom powiatowym :

Bocheńskiej drogowego na drodze powiatowej Bocheńsko-Ujskiej.
Brzeskiej drogowego na drodze powiatowej Bogumiłowiecko-Zakli- 

czyńskiej.
Grybowskiej drogowego na drodze powiatowej Zborowicko-Grybow- 

skiej w Siedliskach.
Jasielskiej drogowego na drodze powiatowej W arzycko-Lubelskiej 

w Lubli.
Pilzneńskiej drogowego na drodze powiatowej z P ilzna do Czarnej 

i Radomyśla w Pilznionku i mostowego w Czarnej.
Mieleckiej mostowego na drodze powiatowej z Mielca do Radomyśla 

w ZgórsKU.
Niskiej mostowego na drodze powiatowej od mostu na Tanwie pod 

Ulanowem i na Rudzie w Rudzie.

9
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Stryjskiej mostowego na drodze gminnej na rzece Opor w HrebenoWie; 
Wielickiej mostowego na drodze gminnej Podgórsko-KobierzyńskieJ 

od mostu na rzece Wildze. # .
Chrzanowskiej przewozowego na drodze powiatowej Chrzanowski^ 

na Wiśle w Bobrku.

10) Najwyższem postanowieniem z 18. Kwietnia 1874.
Ustawa o podwyższeniu ta ry f mytniczych obowiązujących P1^  

drogach powiatowych : Wielicko-Dobczyckiej w powiecie Wielicki111
w T aszycach , i Domaradzko-Strzyżowskiej w powiecie Rzeszowski111 
w Strzyżowie.

Ustaw a o udzieleniu prawa do poboru opłaty kopytkowej gmin|e 
m iasta Rzeszowa i ustaw a o udzieleniu takiegoż samego prawa gminie 
m iasta Przemyśla.

11) Najwyższem postanowieniem z 6. Maja 1874.
Ustawa o udzieleniu prawa do poboru opłat mytniczych przez cztery 

la ta  obszarom dworskim :
w Glinny w powiecie Brzeżańskim mostowego na rzece Strypie przy 

drodze gminnej z Pomorzan do Kozłowa,
w Pniowie w powiecie Tarnobrzeskim  mostowego w Pniowie na dr° 

dze od Rzeszowa i Tarnow a do komory celnogranicznej w C hw ałow ica^’ 
w Busku powiatu Kamionki Strumiłowej mostowego w Busku PrZ  ̂

moście Nr. 3. od strony Krasnego i Złoczowa i przy moście Nr. 5. 0 
strony Jaryczowa,

w Lisowcach w powiecie Zaleszczyckim mostowego na rzece Serede 
przy drodze z Tłustego do Jezierzan,

w Sufczynie w powiecie Bireckim mostowego na rzece StubD1̂  
w Sufczynie przy drodze z Birczy do Iskani a dalej do Dubiecka,

w K utkorzu powiatu Złoczowskiego mostowego na rzece Pełtw i P0  ̂
Kutkorzem ,

w W ysocku powiatu Jarosławskiego przewozowego na Sanie P° 
Wysockiem,

w Bobrownikach powiatu Tarnowskiego przewozowego na DuoaJ11 
pod Bobrownikami przy drodze z Tarnowa do Radłowa,

w Tomicach powiatu Wadowickiego przewozowego na rzece Ska^10 
pomiędzy Tomicami a W itanowicami,

w Przeciszowie powiatu Wadowickiego przewozowego na 
w gminie Pudolszu w przysiółku Podziarkach

w Bobrku powiatu Chrzanowskiego przewozowego na Wisie w GroE[1 
c u ; oraz gm inom :

w Swięcanach powiatu Jasielskiego mostowego tamże, 
m iasta Sokołowa w powiecie Stryjskim  łącznie z obszarem dworsk 

mostowego na drodze gminnej od Bolechowa do kolei Lwowsko-Czer 
niowieckiej

Bukaczówce powiatu Rohatyńskiego łącznie z tam tejszym  obsZar 
dworskim mostowego na rzece Swirz w Bukaczówce

m iasta Śniatyna tegoż powiatu przewozowego na Prucie w Śniaty11
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12) Najwyższem postanowieniem z 13. Maja 1874.
Ustaw a o udzieleniu Radzie powiatowej w Chrzanowie 'dalszego 

praw a poboru opłaty mytniczej na la t cztery a to drogowego przy dro­
dze powiatowej Trzebińsko-Lgockiej na stacyi w M yślachowicach.

Ustawa o udzieleniu gminie wspólnie z obszarem dworskim w Meł- 
nej pow iatu Rohatyńskiego praw a poboru m yta mostowego na la t cztery 
od mostu na rzece 'Świerżu.

13) Najwyższem postauowieniem z 17. Maja 1874.
U stawa o udzieleniu funduszowi krajowemu praw a do poboru do­

datkowej opłaty mytniczej przy moście w Szczawnicy na gościńcu krajo­
wym Krościenko-Szczawnickim.

14) Jego ces. i król. Apostolska Mość raczył najwyższem postanowie­
niem z dnia 17. S tycznia 1874 r. użyczyć najłaskaw iej najwyższej Sankcyi 
uchwalonemu przez wysoki Sejm krajowy projektowi do ustawy, zaw iera­
jącej postanowienia n a  w ypadek, że poseł Sejmu ulegnie kondemnacie 
sądowej lub zostaje pod śledztwem karnem.

15) Jego ces. i król. Apostolska Mość raczył Najwyższem postano­
wieniem z dnia 20. Marca 1874 roku najłaskaw iej użyczyć najwyższej 
Sankcyi uchwalonemu przez wysoki Sejm krajowy projektowi do ustaivy 
względem założenia i wewnętrznego urządzenia ksiąg liypotecznych 
(gruntowych) w Królestwie Galicyi i Lodomeryi z W ielkiem księstwem 
Krakowskiem.

16. Uchwalona przez W ysoki Sejm na dniu 12. Stycznia 1874 roku. 
U staw a o przyjmowaniu chorych izraelitów  do szp italu  powszechnego we 
Livowie otrzym ała sankcyę Jego ces. i król. Apostolskiej Mości na dniu
23. Kwietnia b. r. a ogłoszona w dzienniku Ustaw i rozporządzali krajo­
wych z 15. Maja 1874 roku (Nr. 37.), weszła w wykonanie z dniem 30. 
Maja 1874 roku.

B. Niesankcyonowane.

1. Do chwili zam knięcia niniejszego spraw ozdania W ydział krajowy 
nie otrzym ał uwiadomnienia o sankcjonowaniu uchwały W . Sejmu upo­
ważniającej W ydział krajowy do pozbycia w drodze sprzedaży realności 
u św. Maryi M agdaleny we Lwowie pod 1. 20 f, należącej do zakładowego 
m ajątku krajoirego funduszu policyjnego.

Nie przypuszczając, ażeby powyższej uchwale odmówioną została 
najwyższa sankcja , W ydział krajowy prow adził rokoirania z c. k. nad- 
prokuratorją  państw a we Lwoirie o w arunki kupna i porozum iał się już  
w tej mierze t a k , że zaraz po sankcjonowaniu uołnvały sejmowej p rzy ­
stąpić może do spisania kontrak tu . W edług odezwy c. k. nadprokuratory i
panstira  we Livowie z dnia 12. kwietnia br. 1. 785 c. k. m inisterstw o

*



sprawiedliwości zgodziło się w zasadzie na kupno gmachu u  ś\v. Mary1 
Magdaleny, ale ofiarowało za niego tylko 120.000 złr. i postaw iło wai'*1 
nek, ażeby aż do zupełnego uiszczenia ceny kupna do domu kary  dla 
kobiet przyjmowane były korekcyonistki w liczbie 30 — 40. W odpo' 
wiedzi swojej z dnia 14. Kwietnia br. 1. 6210 W ydział krajowy zgodzi 
się na ofiarowaną cenę kupna a co do powyższego warunku p rzy ją ł pr° ' 
pozycyę c. k. M inisterstwa sprawiedliwości z zastrzeżeniem , że zarząd 
domu karnego będzie obowiązany przyjąć w razie potrzeby wyższą liczba 
korekcyonistek t. j. do 50 głów , jeżeli to bez uszczuplenia niezbędneg0 
m iejsca d la  więźniów będzie mogło nastąpić. Skoro liczba korekcyou1' 
stek  i innych kobiet więzionych w domu karnym będzie wynosić 400 
głów, zarząd domu karnego nie będzie obowiązanym do przyjmowań13, 
korekcyonistek po nad liczbę 40. Zarazem ud ał się W ydzisł krajowy 
Prezydyum  c. k. N am iestnictwa z prośbą o przyspieszenie najwyższej 
sankcyi dla uchwały sejmowej. Do chwili zam knięcia spraw ozdania nie 
nadeszła odpowiedź od c. k. nadprokuratory i państw a we Lwowie, nle 
W ydział krajowy oczekuje, że c. k. m inisterstwo sprawiedliwości zatwłei" 
dzi określone powyżej warunki.

Tymczasem wskutek zgaśnięcia k o n trak tu  z r. 1869 o najem  rea '̂ 
ności u św. M aryi M agdaleny W ydział krajowy w id z ia ł s ię  spowodoW ^' 
nym przedłużyć ten kontrak t na dalsze cztery la ta  t. j .  od 15 maj3 
1874 do tegoż dnia 187S z następującą zmianą artyku łu  I I I :

1. Fundusz domu karnego obowiązuje się płacić funduszowi P0 1̂” 
cyi krajowej począwszy od 15. m aja 1874 z góry po 9.500 złr. jakonowy 
czynsz za ten budynek.

2. W ydział krajowy zgadza się ze swojej strony, ażeby zapłacofl3 
za pierwszy rok najm u kwota 9.500 złr. po nadejściu najwyższej sankcy1 
przy zawarciu kon trak tu  policzoną została na rachunek umówionej ceny 
kupna w kwocie 120.000 złr. po strąceniu uiszczonych tymczasem podał' 
ków i ewentualnych kosztów rep eracy i; fundusz domu karnego zaś obo' 
wiązuje się p łacić począwszy od 15. m aja 1874 6g od reszty ceny kfl' 
p n a , k tóra pozostanie po strąceniu już zapłaconego czynszu i kwoty 
uiszczonej tytułem  pierwszej ra ty  ceny kupna.

Ta dodatkowa umowa przedłożoną została przez c. k. uadprokura 
toryę państwa we Lwowie c. k. M inisterstwu sprawiedliwości do zatw iel 
dzenia.

2. Ustawa zm ieniająca postanowienie §. 50. Ustawy gminnej z duia 
12. sierpnia r. 1866 i §. 29 Ustawy o raprezentacyi powiatowej z dma 
12. sierpnia 1§G6 r.

3. U stawa zm ieniająca postanowienia §§. 50 i 51 Ustawy reprezeQ 
tacyi powiatowej z d. 12. sierpnia 1866.
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l .  Zawieszono w  sankcyonowamu,

Co do ustawy względem odłączenia m iasta Biecza  od przedmieść i 
utworzenia dwóch osobnych gmin adm inistracyjnych, zażądano wedle 
Odezwy c. k. Prezydyum  Namiestnictwa z dnia 13. Kwietnia 1874 r. do 
liczby 2030 bliższego wyświecenia co do dawnych granic m i-s ta  Biecza  
W skutek tego przedłożył W ydział powiatowy rozprawę uzupełniającą. 
Gdy rozpraw a ta  wyświeciła dokładnie dawne granice m ia s ta , a stoso- 
wnem jest, ażeby dla uniknienia wszelkich nieporozumień granice roz­
dzielić się m ających gmin z całą ścisłością w ustawie oznaczonemi były 
wnosi W ydział krajowy oddzieinem sprawozdaniem nowy projekt do usta­
wy co do odłączania m iasta Biecza  od przedmieść.

111. Uprawy specyalnte przekazane.

[0VePVRaay 1P° ^ i3'Tarnowskiej o 
Pisanie s/ podatku  

>?Dtow ego z powodu  
elem entarnych.

^ ° y ą  M ichała Skrzy- 
iiie '6? 0 od odp isa­
ny Podatku zarobko­

wo nałożonego n a je -  
go sługę.

P
^ ? v cya  pogorzelców  

W eleanicy o za­
pom ogę

gm in T yniec  i 
rze o uw oln ien ie  
Zwrotu zapom ogi.

„ i ^ y c y a  niektórych  
5 Powiatu B rzeskie- 

odpisanie p od at­
ków.

Petycya Rady powiatowej w Tarnowie o poparcie u wys. c. k. Rządu 
żądania, ażeby gospodarzom tego powiatu odpisano § podatku gruntowego 
za r. 1873 z powodu klęsk elem entarnych odstąpił W ydział krajowy 
Prezydyum  c. k. krajowej dyrekcyi skarbowej z prośbą o uwzględnienie.

Petycję M ichała Skrzyszowskiego, dzierżawcy dóbr w Bełżcu o wsta­
wienie się do W ładz rządowych, ażeby podatek zarobkowy nałożony na 
jego sługę został odpisany, odstąpj ł W ydział krajowy Prezydyum c. k. 
krajowej dyrekcyi skarbowej do uwzględnienia w m iarę możności.

Załatw iając petycyę czterech pogorzelców gminy W elesnicy w po­
wiecie Nadw ornm ńskim : Józefa W ojny, Onufrego Petryka, F ilipa Kocha
i G ittli W eneser udzielił W ydział krajowy petentom  po 10 złr. ty tułem  
bezzwrotnej zapomogi,

Petycje gmin Tyniec i Kostrze w powiecie W ielickim  o uwolnienie 
od zwrotu zapomogi udzielonej przez R ząd w r. 1846 tam tejszym  mie­
szkańcom w ziem iopłodach, odstąpił W ydział krajowy Prezydyum  c. k. 
Namiestnictwa z prośbą o poparcie takowych w c. k. m inisterstw ie spraw 
wewnętrznych i skarbu.

Petycye g m in : Radłów, WTola Radłowska, W ał i Ruda, Zabawa 
Przybysławice, Marcinkowice, Zdrochce, Biskupice rad łow sk ie , Niwka i 
Głów w powiecie Brzeskim o odpisanie jednorocznego podatku z powodu 
nieurodzajów, petycję gminy W ołczyszczowia w pow ecie Mościskim o 
odpisanie p o d a tk u , wreszcie petycye gmin Strzelce wielkie i Strzelce 
m ałe w powiecie Brzeskim  o pow strzym anie egzekucyi za zaległe po­
datk i, o odpisanie bieżących podatków i o nastręczenie zarobku przy sy­
paniu wałów, odstąpił W ydział krajowy Prezydyum  c. k. Namiestnictwa 
do uwzględnienia w m iarę możności, za ła tw iając równocześnie te  żądania 
petycyi, k tóre należą do zakresu działania w ładz autonom icznych.
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P ety cy a  gm in parafii 
Tropie o wzbronienie  
zużycia nader w ielk iej 
ilo ści ziem niaków  w  

gorzelniach.

Petycya gm iny Murne 
o subwencyę.

W  spraw ie funduszów  
indem nizacyj nych.

W  spraw ie uwolnienia 
urzędników gm innych  
od dodatków  krajowych  

i indem nizacyjnych.

W sprawie pożyczki kr. 
z roku 1873.

Petycyę gmin należących do parafii Tropie w powiecie Brzeskim 
z wnioskiem, ażeby dla zapobieżenia niedostatkowi ludności wzbroniono 
spekulantom wywozić dla gorzelń nader wielkie zapasy ziemniaków 1 
zboża, złożył W ydział krajowy do aktów, gdyż pomysł tej petycyi nie 
dawał powodu do żadnego zarządzenia.

W skutek odstąpionej W ydziałowi krajowemu do zbadania i zała­
tw ienia petycyi gminy Mutue o subwencyę z funduszów krajowych z p0'  
wodu szkód wyrządzonych ulewami i gradobiciem, W ydział krajowy za* 
żądał od W ydziału powiatowego i c. k. S tarostw a w Żywcu potrzebnych 
wyjaśnień. Przekonawszy się, że prośba petycyi by ła uzasadnioną udzie­
lił W ydział krajowy gminie Mutue za pośrednictwem W ydziału powiato­
wego w Żywcu 200 złr. tytułem  bezzwrotnej zapomogi.

Na posiedzeniu z dnia 10. Stycznia 1874 Wysoki Sejm powziął u ' 
chwałę następującej treści :

„Sejm wzywa c. k. R z ą d , aby w sprawie uposażenia galicyjskich 
funduszów indemnizacyjnych i oddania ich w zarząd reprezentaeyi k ra j11 
w myśl rokowań przeprowadzonych z W ydziałem krajow ym , poczynił od­
powiednie kroki do ostatecznego załatw ienia tej spraw y.“

W odezwie z dnia 30. m arca br. 1. 2399 W ydział krajowy przypo­
m niał Prezydyum c. k. Namiestnictwa potrzebę spiesznego załatwienia 
tej sprawy. Odpowiedź na tę  odezwę dotąd nie nadeszła.

Odezwą z dnia 9. m arca 1864 1. 9741 c. k. Namiestnictwo zapytało 
W ydział krajowy o opinię w sprawie wystosowanego do c. k. m inister­
stwa podania urzędników m agistratualuych w Stanisławowie i Przemyśla 
o uwolnienie od dodatków krajowych i indemnizacyjnych do opłacanego 
przez nich podatku dochodowego. W odpowiedzi swojej z dnia 17. czer­
wca br. 1. 4497 W ydział krajowy przedstaw ił powody, dla których we- 
dług jego zdania podanie wspomnione powinno być odmownie za ła­
twione.

Na posiedzeniu z dnia 10. Stycznia 1874 Wysoki Sejm u ch w ala ją  
ustawę przedłużającą do końca 1874 upoważnienie dane Wydziałowi kra­
jowemu ustawą z dnia 12. lutego 1873 do udzielania pożyczek powiatonb 
których ludność zagrożoną jes t niedostatkiem , powziął zarazem następ11'  
jącą  uchw ałę: „Sejm poleca Wydziałowi krajowemu, ażeby do zrealiz0' 
„wania reszty ustawą z dnia 12. Lutego 1873 dozwolonej pożyczki kra­
jo w ej przystąpił, jeżeli cała pomieuiouą ustaw ą objęta pożyczka krajowa 
„uwolnioną zostanie od wszelkich opłat bezpośrednich i podatków.“

Przekonawszy się z dawniejszych oświadczeń Wysokiego c. k. rządu> 
że w sprawie uwolnienia pożyczki krajowej od opłat bezpośrednich i P0'  
datków w kołach decydujących panuje opinja wręcz nieprzychylna, ^ 7 '  
dział krajowy nie łudził się nadzie ją , że warunek przez Wysoki Seja1 
postawiony rychło i łatwo spełniony zostanie. Mimo to W ydział k r a jo ^  
przejęty  przeświadczeniem, że powyższe żądanie je s t  słuszuem i uwzgl?1*'
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Alegat D.

nienia godnem nietyiko w interesie kraju, lecz także i państwa, nie zra­
żał się ujemnym wynikiem dotychczasowych przedstawień swoich, lecz 
postanowił użyć wszelkich środków dla pokonania istniejących trudności. 
Najodpowiedniejszym i najpraktyczniejszym  środkiem wydało się W ydzia­
łowi krajowemu ponowne podniesienie tej sprawy w Radzie państwa 
z inicjatywy galicyjskich deputowanych. W tym celu wystosował W ydział 
krajowy dnia 11. Lutego b. r. 1. 2331 do galicyjskich członków Izby De­
putow anych: D ra M ikołaja Zyblikiewicza, Dra Franciszka Smolki, Dra 
Ju liana Dunajewskiego, i p. Bazylego Kowalskiego, pismo, w którem  powo­
łu jąc się na ich tyle razy wypróbowaną troskliwość o dobro kraju  prosił, 
ażeby znakomitym wpływem swoim zechcieli wyjednać w komisyi skarbo­
wej i pełnej Izbie deputowanych pomyślne załatwienie sprawy uwolnienia 
pożyczki krajowej od bezpośrednich opłat i podatków.

Do wezwania tego załączył W ydział krajowy memoryał z dnia 10. 
Lutego 1874 L. 2331 D. wyświecający cały przebieg sprawy pożyczkowej, 
wyłuszczający cele pożyczki i wszystkie powody, które przem awiają za 
wskazanemi powyżej ulgami. Równocześnie udał się W ydział krajowy 
z prośbą do Jego Excellencyi m inistra D ra Floryana Ziemiałkowskiego, 
ażeby użyczył tej sprawie swojego poparcia i był jej orędownikiem 
w radzie ministrów i wobec korony. Wreszcie przedstaw ił W ydział k ra­
jowy Prezydyum c. k. Namiestnictwa potrzebę uwolnienia pożyczki k ra ­
jowej od bezpośrednich op łat i podatków nietyiko w interesie kraju, lecz 
także w interesie państw a i c. k. rządu.

Powyższe pismo W ydziału krajowego odniosło wkrótce o tyle sku­
tek pożądany, że na posiedzeniu Izby deputowanych Rady państw a z dnia 
17. M arca b. r. D eputow ani: B. Kowalski, Dr Smolka i Dr Dunajewski 
wnieśli następujący przez 47 innych galicyjskich deputowanych podpi­
sany wniosek :

„W ysoka Izba zechce uchw alić :

U stawa z d n ia . . .  uwalniająca od podatku i op łat galicyjską po­
życzkę krajową w sumie 5.200.000 złr.

Zgodnie z uchw ałą obu Izb Rady państw a rozporządzam  co 
następuje :

§. 1. Kwity tymczasowe, obligacye i kupony galicyjskiej pożyczki 
krajowej w sumie 5.200.000 złr. sanucyonowanej ustaw ą z dnia 12. Lu­
tego 1873 wolne są od opłaty należytości stem plowej, odsetki zaś tej 
pożyczki od opłaty podatku dochodowego tudzież od tego podatku, który 
w miejsce podatku dochodowego m a być przez przyszłe ustawy zapro­
wadzonym.

§. 2. Obligacye tej pożyćzk. użyte być mogą jako przynoszący od­
setki kap ita ł fundacyjny zakładów zostających pod nadzorem publicznym 
oraz jako pieniądze pupilarne, fideikonńsowe i depozytowe, wreszcie 
w wysokości kursu giełdowego jako kaucye służbowe i na zapewnie­
nie interesu.

§. 3, Wykonanie tej ustawy polecam Ministrom spraw wewnętrznych 
i skarbu .11



Pierwsze czytanie tego wniosku odbyło się na posiedzeniu Izby de­
putowanych z dnia 20. Marca b. r. a deputowany p. Bazyli Kowalski 
uzasadniając takowy w dłuższej przemowie przedstaw ił reprezentacyi 
państw a, jak  słusznem jes t żądanie zawarte w przedłożonym projekcie 
ustawy wobec panującego w Galicyi n iedostatku , jak  znacznie upośle­
dzoną je s t Galicya co do państwowych linii komunikacyjnych w porów­
naniu z innemi krajam i koronnemi, wreszcie jak  stanowczo domaga się 
interes skarbu państwowego, ażeby zrealizowaną została pożyczka, za 
pomocą której kraj nasz wyręczyłby państwo w budowie dróg najnie­
zbędniejszych zarówno pod względem ekonomicznym jak  i strategicznym. 
W końcu powołał się mówca na precedensy przemawiające dobitnie za 
uwzględnieniem jego wniosku a następnie deputowany Dr Dunajewski 
zwrócił uw agę, że skarb państw a w skutek uwolnienia galicyjskiej po­
życzki od opłat bezpośrednich i podatków nie dozna uszczerbku, gdy2 
w razie uchylenia wniesionego projektu ustawy, pożyczka wcale nie bę­
dzie zrealizowaną.

Izba deputowanych uwzględniając motywa zawarte w mowach obu 
deputowanych galicyjskich uchw aliła na ich wniosek odesłać powyższy 
projekt ustawy do komisyi budżetowej. Już ten wynik głosowania dodał 
otuchy Wydziałowi krajowemu zwłaszcza wobec fak tu , że nawet w prasie 
wiedeńskiej objawiła się zaraz potem dość korzystna zm iana opinii. Na­
wet najnieprzyjaźniejsze krajowi naszemu dzienniJ" wiedeńskie nie powa­
żyły się wprost wystąpić przeciw wniesionemu projektowi ustawy a nie­
które z nich uznały go słusznym i przemówiły za uwzględnieniem. Można 
było zatem pocieszać się choć na chwilę nadzieją, że wreszcie i w ko- 
łacn decydujących nastąpi korzystniejsza zmiana opinii, że komisya bud­
żetowa przedłoży Izbie deputowanych przychylny wniosek i że takowy 
uzyska w Badzie państw a większość głosów. Ażeby jeszcze w ostatniej 
chwili przyczynić się do takiego rezu lta tu  wyczerpującem wyjaśnieniem 
sprawy w kole deputowanych nie znających ani potrzeb naszego kraju 
ani właściwych celów pożyczki, W ydział krajowy wysłał pismem z dnia 
27. Kwietnia 1874 1. 7158 na ręce członka Izby deputowanych p. Bazy­
lego Kowalskiego 300 a na ręce członka Izby panów Bady państwa J. O- 
Księcia Karola Jabłonowskiego 100 egzemplarzy memorjału w języku 
niemieckim celem rozpowszechnienia takowego w kołach parlamentarnych- 
Memoryał ten tak  samo jako wysłany poprzednio polski, od którego różni 
się tylko mało znaczącemi zm ianam i, przedstawia cały przebieg sprawy 
pożyczkowej i motywa znane Wysokiemu Sejmowi z zeszłoroczneg0 
sprawozdania.

Fomimu tych wszystkich zabiegów sprawa pożyczki krajowej z roku 
1873 nie znalazła przychylnego przyjęcia już w kommyi budżetowej Izhy 
deputowanych. Komisya ta  idąc za zdaniem Jego Excellencyi pana mini­
stra  skarbu nie zgodziła się na uwolnienie pożyczki od opłat bezpośred­
nich i podatków przychylając się tylko do drugiego ustępu wniosku pana 
Bazylego Kowalskiego. Ustępstwo to ma znaczenie jedynie dla wydanych 
już obligacyi, gdyż w myśl uchwały Wysokiego Sejmu dalsza część P0'  
życzki może być zrealizowaną tylko w razie jej uwolnienia od opła  ̂
bezpośrednich i podatków.
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Sprawozdanie kotnisyi budżetowej rozdano już członkom Izby depu- 
wanych, k tóra załatwi sprawę ostatecznie na jesiennej sesyi Rady pań­
stwa. Obecnie nie możemy przewidzieć, ja k  wypadnie to ostateczne za ła­
twienie. W Izbie deputow anych, której członkowie w przeważnej części 
tak  mało znają stosunki kraju naszego a o sprawie niniejszej nie są 
dokładnie poinformowani, wniosek komisyi oparty na zdaniu m inistra 
skarbu zagraża bardzo wnioskowi pana Bazylego Rowalskiego. Z drugiej 
strony jednakże dodaje nam otuchy słuszność samej sprawy i obrona ga­
licyjskich deputowanych a mianowicie wnioskodawców, którzy w stanow­
czej chwili z podwójną gorliwością ujmą się za tą  sprąwą i wymownemi 
przedstawieniam i trafić mogą do przekonania większości parlam entarnej.

Z czynności adm inistracyjnych tyczących się już zrealizowanej części 
pożyczki podnosi W ydział krajowy jako  ważniejsze następujące :

Na mocy ustawy państwowej z dnia 12. Maja 1873 uwalniającej od 
należytości prawnych dokumentu wystawione na zapomogi zwrotne udzie­
lone powiatom i gminom z funduszów krajowych udał się W ydział k ra ­
jowy dnia 14. Lipca 1873 1. 11227 do c. k. krajowej Dyrekcyi skarbu, 
ażeby zarządziła  zwrot należytości prawnych ju ż  uiszczonych przed sank­
cjonowaniem tej ustawy. Odezwą z dnia 13. Października 1873 1. 45360
c. k. krajowa D yrekcya Skarbu uczyniła zadość temu wezwaniu i w ydała 
stosowne polecenie c. k, powiatowym Dyrekcyom skarbowym.

Również pomyślny skutek odniosło przedstawienie do c. k. galicyj­
skiej Dyrekcyi poczt z dnia 10. Lutego b. r. 1. 1545, w którem  W ydział 
krajowy w myśl artyku łu  VIII. ustawy z dnia 2. Października 1865 roku 
w ykazał, że od przesyłek obligacyi pożyczki krajowej i pieniędzy do 
banków, które spełniały funkcye organów W ydziału krajowego w prze­
prowadzeniu subskrypcyi, nie może być pobierane portoryum  pocztowe.

Już w zeszłorocznem sprawozdaniu wspomnieliśmy, że W ydział k ra ­
jowy udał się do Prezydyum  c. k. Namiestnictwa z prośbą, ażeby obliga- 
cye pożyczki krajowej notowane były w urzędowym dzienniku kursów 
wiedeńskiej giełdy i ażeby służyć mogły do lokowania kapitałów  fundu­
szowych, kapitałów  pupilarnych, fideikomisowych i depozytowych tudzież 
do zabezpieczenia kaucyj służbowych. Odezwą z dnia 28. G rudnia 1873 
1. 10019/pr. Prezydium  c. k. Namiestnictwa doniosło W ydziałowi krajo­
wemu, że pan m inister skarbu gotów jest zarządzić notowanie obligacyj 
pożyczki krajowej z roku 1873 w urzędowym dzienniku kursów giełdy 
wiedeńskiej jegnakże dopiero wtedy, gdy przynajm niej połowa wydanych 
kwitów tymczasowych zostanie zamienioną na całkowicie opłacone obli- 
gacye. Co do drugiego żądania oznajmił pan M inister skarbu, iż zezwo­
lenie to nie może być udzielonem w drodze adm inistracyjnej lecz tylko 
w drodze ustawodawczej. W odpowiedzi swojej z dnia 26. Stycznia b. r.
1. 22G03 W ydział krajowy uczynił zadość żądaniu pana m inistra skarbu 
a zarazem  przedstaw ił powody, dla których s ta ra ł się w drodze adm i­
nistracyjnej wyjednać pozwolenie, ażeby obiigacye pożyczk krajowej uży-
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wane były do lokowania kapitałów  funduszowych. W skutek tej odezwy 
W ydziału krajowego pan m inister skarbu zatw ierdził przedłożone mu do 
przejrzenia form ularze ob ligacji galicyjskiej pożyczki krajowej i oświad­
czył, że co do zezwolenia, ażeby te obligacye mogły służyć do lokowania 
kapitałów  funduszowych, pupilarnych fideikomisowych i depozytowych 
tudzież do zabezpieczenia kaucyi decyzya później powziętą zostania 
Tymczasem wniesiony został w Izbie deputowanych przez p. Bazyleg0 
Kowalskiego projekt ustawy powyżej przytoczony a zawierający w drugi111 
ustępie stosowne postanowienie w tej mierze. Komisya budżetowa Izby 
deputowanych zgodziła się na ten ustęp wniosku p. Bazylego Kowalskieg0 
a jej sprawozdawca przedstaw ił go Izbie do przyjęcia.

Gdy w Kwietniu b. r. wysTjmy przez c. k. krajową Dyrekcyę skar' 
bową komisarz rządowy spraw dził, że połowa kwitów tymczasowych 
zamienioną została na całkowicie spłacone obligacye pożyczki krajowej; 
pan m inister skarbu polecił reskryptem  z dnia 27. Maja b. r. 21SS/F. hi’ 
rządowemu komisarzowi giełdowemu, ażeby zarządził notowanie obligacy1 
galicyjskiej pożycźki w rządowym dzienniku giełdy wiedeńskiej pod ru­
b ryką : Inne publiczne pożyczki.

W chwili, gdy odbywała się przem iana wydanych kwitów tymczaso­
wych na całkowicie spłacone obligacye c. k. krajow a Dyrekcya skarbowa 
zarządziła  według odezwy Prezydyum  c. k. Nam iestnictwa z dnia 5. Marca
b. r. 1. 1802/pr. rządową kontrolę tak  co do kwoty w drodze pożyczk1 
osiągnąć się mającej jako też co do faktycznie wypłaconych a podlega' 
jących opłacie podatku dochodowego odsetków od kwitów tymczasowych 
a względnie od obligacyj pożyczki krajowej. Sposób wykonywania 
kontroli określony został przez ces. król. Namiestnictwo w porozumiem0 
z W ydziałem krajowym a pan m inister skarbu reskryptem  z dnia 2l- 
W rześnia 1873 1. 4493/F. M. zatw ierdził takowy w zupełności. Na ł eJ 
podstawie wydało Prezydyum c. k. krajowej Dyrekcyi skarbowej zarys 
instrukcyi dla rządowego kom isarza, którym  mianowany został ces. król- 
radca skarbowy Jan Trzcieniecki. W reszcie wydał W ydział krajowy lD'  
strukcyę określającą postępowanie przy losowaniu i spłaceniu obligacyJ 
pożyczki krajowej, tudzież dla oddziału rachunkowego i kasy krajowej 
instrukcyę o winkulacyi i dewinkulacyi obligów pożyczkowych.

O obrocie funduszów pożyczkowych i o kosztach połączonych 
z udzielaniem pożyczek podają potrzebne szczegóły załączone wykazy 
tudzież zamknięcie rachunków. Tutaj nadmieniamy tylko, że ra ty  am°r ' 
tyzacyjne wpływały od powiatów, w ubiegłym roku punktualniej niż 
Maju b. r. Jestto  natura lny  skutek pory przednówku, k tóra nie pozW^a 
wieśniakowi dopełnić przyjętych zobowiązań pieniężnych. Fundusz km ' 
jowy osłaniają przed stra tam i karty  dłużne wystawione przez powiaty’ 
które są dłużnikam i wyłącznik odpowiedzialnymi i Za zwłokę uiszcza0 
m uszą 10 g od zalegającego kap itału . Z relacyi W ydziałów powiatowy0'^ 
nadsyłanych w skutek wezwania do uiszczenia zaległych r a t  am ortyza'



cyjnycli powziął W ydział krajowy przekonanie, że po zbiorze dłużnicy 
powiatów a względnie funduszu krajowego dopełnią swoich zobowiązań i 
dla tego wstrzymaliśmy się w danych wypadkach od bezzwłocznego 
zarządzenia egzekucyi politycznej dozwolonej ustaw ą państwową z dnia 
21. Maja 1873 roku. i

Sprzedaż obligacyi niepokrytycli subskrypćyą uskuteczniał W ydział 
krajowy bezpośrednio bez zawiązywania komisowych stosunków z zak ła­
dami kredytowemi. Sprzedaż ta  postępowała ze względu na obecne sto­
sunki pieniężne wcale szybko i pod korzystnemi warunkami.

U dzielając pożyczek powiatom dotkniętym  klęskam i W ydział k ra ­
jowy ściśle przestrzegał zasad w ytkniętych w rozporządzeniach, które 
załączone zostały do zeszłorocznego sprawozdania. Chcąc mieć trafną 
dyrektyw ę przy rozdziale funduszów pożyczkowych pomiędzy powiaty 
W ydział krajowy jeszcze przed sankcyonowaniem ustawy przedłużającej 
dane mu przed rokiem upoważnienie do udzielania pożyczek udał sic 
dnia 2. M arca 1874 1 17106 do Prczyclyum c. k. Namiestnictwa z prośbą, 
ażeby c. k. S tarostw a podały wskazówki, o ile w ich powiatach okazuje 
się potrzeba wspomożenia ludności pożyczkami z funduszu krajowego. 
Prezydyum c. k. Nam iestnictwa uczyniło zadość tej prośbie i w odezwie 
swojej z dnia 30. Kwietnia b. r. 1. 3043/pr. przedłożyło W ydziałowi k ra ­
jowemu żądane sprawozdania c. k. Starostów', które ważną oddały przy­
sługę przy ocenianiu wpływających próśb o pożyczki i przy wymiarze 
takowych w stosunku do potrzeby.

Przy udzielaniu pożyczek zaszła ato li jedna okoliczność, k tórą W y­
dział krajowy musi usprawiedliwić wobec Wysokiego Sejmu.

§. 24. Ustawy o reprczcntacyi powiatowej stanowo, że do zaciągnię­
cia na rzecz powiatu pożyczek przewyższających 50 (j podatków bezpo­
średnich w powdecie przypisanych potrzebną jes t ustawa krajowa.

Jakkolw iek W ydział k i jo w y  s ta ra ł się zawsze przestrzegać tego 
postanowienia z najdalej idącą ścisłością, mimo to przecież co do niektó­
rych powdatów, jak  wskazuje załączony wykaz udzielonych pożyczek i 
podatków przez powiaty op łacanych , znalazł się w przymusowem po­
łożeniu , z którego wyjść nie mógł bez -wkroczenia w atrybucye Wyso­
kiego Sejmu.

W powiatach tych bowdem nadzwyczajne klęski i wyjątkowe po­
trzeby doszły w porównaniu z sumą opłacanych podatków bezpośrednich 
do tak  wysokich rozmiarów, że bezwzględne zastosowanie powyższego po­
stanowienia prawnego wykluczało możliwość skutecznej pomocy. Pożyczka 
wynosząca tylko 50 g podatków bezpośrednich mogła tam  pomódz biednej 
ludności tylko częściowo i w sposób niepozostawiający po sobie trwalszych 
śladów a tern samem niedający rękojmi, że w produkeyjnem użyciu otrzy­
manej pomocy fuudusz krajowy znajdzie zabezpieczenie swojej należy- 
tości. Przy tak  niewystarczającej pomocwj ludność chwilowo i nieznacznie 
poratow ana m usiałaby mimo to popaść w ręce lichwiarskie albo zanie­
chać uprawy roli a tern samem pozbyć się wszelkich warunków egzysten- 
cyi. Z resztą bezwzględne przestrzeganie §. 24. ustawy o reprezentacyi
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powiatowej nie dałoby się w wielu wypadkach pogodzić nietylko z wa? 
runkam i jak  najstosowniejszego użycia funduszów pożyczkowych lecz 
także z wymaganiami słuszności. Powiaty bowiem opłacające wyższą 
kwotę podatków bezpośrednich a więc znajdujące się w pomyślniejszem 
położeniu m ateryalnem  korzystałyby z funduszów pożyczkowych więcej 
niż powiaty trapione klęskam i w całym szeregu la t a w skutek k lęsk  
najświeższych wystawione na największą nędzę. Taki zaś rozdział fundu- 
szów nie odpowiedziałby pewnie celowi, który Wysoki Sejm w ytknął po- 
życzce krajowej z roku 1873.

Wobec powyższych uwag W ydział krajowy m iał przed sobą alter- 
natywę, k tó ra w kładała na niego trudną  odpowiedzialność. Mógł bowiem 
nie odstąpić ani na krok od powołanego powyżej postanowienia prawnego 
chociażby z pominięciem celu wytkniętego pożyczce krajowej z roku 1873 
albo wkroczyć w atrybucye Wysokiego Sejmu i usprawiedliwić postęp,0' 
wanie swoje okolicznościami wyjątkowemi i niecierpiącemi zwłoki. 
zaszły istotnie takie wyjątkowe okoliczności, dowodzą urzędowe sprawo­
zdania o panującym  niedostatku przedkładane nietylko przez Wydziały 
powdatowe lecz także i przez c. k. Starostwa. Że dalej okoliczności, sk ła '  
niające W ydział krajowy do pominięcia postanowienia zawartego w koń­
cowym ustępie §. 24. ustawy o reprezentacyi powiatowej były nadto nie­
cierpiącemi zwłoki, wynika z tą d , że pożyczki udzielane były w czasie 
zasiewów a przekroczonemu postanowieniu ustawy mogło się stać zadosc 
dopiero na jesiennej sesyi sejmowej a właściwie jeszcze później, jeżeli sl£ 
zważy, że od uchwalenia ustawy aż do je j saukcyouowania upływa za­
zwyczaj k ilka miesięcy. W razie takiej zwłoki ścisłe zastosowanie powo­
łanego paragrafu  spotęgowałoby nędzę do rozpaczliwych rozmiarów, któ­
rych potem może i udzielona pożyczka nie zdołałaby już złagodzić.

Krajowe^bióro staty- Uchw ałą z d. 17. grudnia r. z. postanowił Wys. Sejm utworzyć tym­
czasowe bióro statystyczne przy W ydziale krajowym i wyznaczył na u trzy­
m anie tego bióra z funduszu krajowego sumę do wysokości 5000 złr. f ° ' 
cznie przez la t 3 po sobie następujących. W  wykonaniu tej uchwały P ° ' 
wołał W ydział krajowy prof. Dr. Tadeusza P i ła ta , który zajmował się 
pracam i przygotowawczemi celem urządzenia bióra, do objęcia kierowni­
ctwa tegoż za wynagrodzeniem 2000 złr. rocznie. Następnie mianował Wy­
dział krajowy współpracownikiem konceptowym w biórze statystycznóm 
Dr W ładysław a Ocheńkowskiego, który dał się poznać z kilku prac eko­
nomicznych i wyznaczył dlaii wynagrodzenie w kwocie 1200 złr. roczni0) 
nareszcie przy ją ł dla bióra trzech pomocników dziennie p łatnych, a mia'  
nowicie jednego z p łacą 1 zł. 70 et., drugiego z p łacą  1 zł. 50 ct., trze" 
ciego z p łacą  1 zł. 10 ct. dziennie. W szystkie te  posady nie są stałem 1 
gdyż w myśl uchwały Wys. Sejmu bióro jes t tymczasowem.

Ponieważ wspomniana poprzednio uchw ała Wys. Sejmu nie zawie­
ra ła  żadnych postanowień co do dalszych stosunków bióra statystycznego 
przeto W ydział krajowy uchw ałą z dnia 20. Stycznia b. r. 1. 987 °ki'e'  
ślił stanowisko bióra w ten sposób, że takowe zostaje pod rewizyą jedne­
go z Członków W ydziału i pod aprobatą m arszałka krajowego. Expedy- 
cye bióra traktowane są tak  ja k  ekspedycye z innych biór W ydzia u k ra '
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jowego. Zawezwania w przedmiocie zbierania dat wystosowane do W ładz 
autonomicznych tudzież odezwy w tym samym przedmiocie wystosowane 
do W ładz rządowych, zakładów, towarzystw  i t. p. również ja k  wszelkie 
ważniejsze przedm ioty poddawane bywają uchwale W ydziału krajowego. 
W ykazy lub form ularze układane w któremkolwiek biórze W ydziału k ra ­
jowego a m ające związek ze statystyką bywają udzielane przed aprobatą 
biórowi statystycznem u, które ma objawić swoje zdanie w tej mierze.

Bióro statystyczne ma wreszcie poruczony sobie zarząd podręcznej 
biblioteki W ydziału kraj. umieszczonej w tym  lokalu i posiadającej od­
rębną dotacyę na zakupno książek.

Sprawozdanie szczegółowe z prac bióra statystycznego zaw arte je s t 
we wstępie do tegorocznych publikacyi biórow ych, które osobno przed­
kładam y W ys. Sejmowi.

W ydział krajowy za ją ł się tą  spraw ą z całą  energią i powiodło mu 
się, przy w spółdziałaniu c. k. Namiestnictwa, c. k. M inisterstwa rolnictwa, 
obywateli troskliwych o rozwój gospodarstw a lasowego w k ra ju , głównie 
zaś galic. Towarzystwa gospodarskiego we Lwowie do tego stopnia przy­
spieszyć czynności przygotow awcze, ze szkoła ta  już z początkiem  n a j­
bliższego roku szkolnego (1874/5) we własnym budynkn we Lwowie otwar­
tą  zostanie. Bliższe wyjaśnienia w tej sprawie zawiera oddzielne Spra­

wozdanie z właściwymi wnioskami Wys. Sejmowi przedłożone.

Subwencya w kwocie 7000 zł. w. a. Uchw ałą Wys. Sejmu przyznana 
szkole rolniczej w Czernichowie, została na rok 1873 wypłaconą tejże 
szkole do rąk  kom itetu Towarzystwa gospodarczego w Krakowie:

Na rok następny t. j. 1875 wstawia W ydział krajowy równą kwotę 
w budżet krajowy jak o  subwenryę dla szkoły rolniczej w Czerni­
chowie.

Kwota 1000 zł. w. a, przyznana uchw ałą Wys. Sejmu dla Muzeum 
przemysłowego w Krakowie , wypłaconą została temuż Muzeum do rąk  
prezydenta m iasta Krakowa.

Na rok bieżący wstawia W ydział krajowy do budżetu równą sumę 
na rzecz Muzeum przemysłowego w Krakowie.

Uchwała przez Wys. Sejm powzięta ua posiedzeniu z dnia 16. S ty­
cznia 1874 nad przedłożeniem  rządowem w przedmiocie zastosowania po­
wszechnej Ust. górniczej do m inerałów, — następującej t r e ś c i :

1. Sejm oświadcza się stanowczo przeciw projektowi rządowemu za­
m ierzającem u olej ziemny (naftę), smołę ziemną i wosk ziemny zaliczyć 
w myśl §. 3. powszechnej Ustawy górniczej do m inerałów zastrzeżo­
nych;

2. Olej ziemny (n a fta ), sm oła ziemna i wosk ziemny winne zostać 
własnością pryw atną, a w szczególności winne pozostać przynależytością 
do gruntu, k tó rą  sam tylko właściciel g run tu  m a prawo rozporządzać. 
W szelkie wątpliwości względem tego praw a własności, również ja k  wszel­
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kie ograniczenia tejże, winne być w interesie praw a własności stanowczo 
usunięte ;

3. W ielce pożądaną je s t specyalna ustawa, k tóraby zastrzegają0 
właścicielowi g run tu , lub jego praw  nabywcy wyłączne prawo poszuki­
wania i wydobywania oleju skalnego (nafty) smoły ziemnej i wosku zie­
mnego, uregulow ała tę  gałęź przem ysłu pod względem ekonomicznym 1 
policyjnym, i oddała przedsiębiorstw o tego przem ysłu pod ścisłą kontrol? 
w ładz pub licznych ;

4. Powyżej zastrzeżona ustaw a m ogłaby pójść tak  daleko, aby przed­
siębiorcy, t. j. w łaścicielowi g run tu  lub jego praw  nabywcy nie woln° 
było, ani poszukiwać ani wydobywać w mowie będących przedmiotów bez 
zezwolenia i koncesyi w ładz publicznych, a to dla tego, aby przedsiębior­
ca zmuszonym był do p rzestrzegania postanow ień, jakieby w tej mierze 
U staw a p rzep isyw ała; wysłaną została  wprost z bióra Sejmowego do 
Wys. R ząd u .—  W ydział krajowy udaw ał się do Prezydyum  N am iestnictwa 
z zapytan iem , co z powodu tej uchw ały ze strony Wysokiego Rządu 
zarządzonem  zo sta ło ,— nie otrzym ał jednak do chwili zam knięcia niniej­
szego spraw ozdania żadnych wyjaśnień.

W ysoki Sejm uchw alił zasady przeprow adzenia w ykupna praw a pro- 
pinacyi, i zawezwał Wys. Rząd, ażeby na najbliższej kadencyi przedłożył 
Wys. Sejmowi projekt do Ustawy o wykupnie praw a propinacyi na p0'  
wyższych zasadach opartego.

f /
Nie m ając pewności, czyli Wys. Rząd powyższemu wezwaniu zados° 

uczyni, wygotował W ydział krajow y projekt do Ustawy o w ykupnie p ra­
wa prop inacy i, oparty  na zasadach przez Wys. Sejm uehwalonych 1 
p rzedk łada go W ysokiemu Sejmowi oddzielnem sprawozdaniem.

Zgodnie z uchwałą Wys. Sejmu z dnia 2. Stycznia 1S74 rozporzą ' 
dziło m inisterstw o sprawiedliwości na dniu 28. S tycznia 1874 r. do h 0 
Dz. u. p. w porozumieniu z m inisterstw em  ro lnictw a, że okręg jurysdyk ' 
cyi górniczej sądu obwodowego w S am borze, obejmujący dotychczaso^e 
okręgi trybunałów  w Samborze, Przem yślu i Lwowie, rozszerza się takz0 
na okręgi trybunałów  w S tanisław ow ie, Złoczowie i T arnopo lu , w t eI1 
sposób, że w Galicyi odtąd prócz sądu krajowego w K rakow ie, tylko sąd 
obwodowy w Samborze we wschodniej części kraju, wykonywać m a ju ry s'  
dykcyę górniczą.

Przedew szystkiem  porozumiewał się W ydział krajowy w tej sp ra 'vJ0 
z sądem powiatowym w J a ś le ,  z sądem obwodowym w T arnow ie, któ1'6 
przeprow adzały śledztwo z powodu kradzieży, niemniej z prokurator!^ 
państw a w Tarnowie i z Prezydyum  Wys. Sądu krajowego w K rako^10' 
N astępnie w ysłał W ydział krajowy d la dokładnego i wszechstronnego 
zbadania tej sprawy ze stanowiska wskazanego reprezentacyi k ra jo ^ eł 
postanowieniami §. 48 U. o. rep. pow. oddzielną komisyę do Ja s ła . ^  
n ik  tych badań przedstaw ia W ydział krajowy wraz z właściwemi w0l° 
skam i Wys. Sejmowi oddzielnem sprawozdaniem.
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Petycya p. S tanisław a B randysa o zniesienie ustawy zezwalającej 
gminie Kalwaryi na pobór opłat od napojów gorących wprowadzanych w 
obręb gminy zała tw ił W ydział krajowy jeszcze w czasie trw ania prze- 
szłorocznej kadencyi Wys. Sejmu, na dniu 12. G rudnia 1873 po otrzym a­
niu wyjaśnień, tak  od W ydziału  powiatowego w Wadowicach, jakoteż od 
tam tejszego S tarostw a, że w Kalwaryi istnieje osobny obszar dworski, 
który nie jes t połączony z gminą, — w ten sposób, iż zawezwał W ydział 
powiatowy w Wadowicach do oznajmienia tak  Zwierzchności gminnej, jak  
obszarowi dworskiemu w Kalwaryi, że zarów no, wedle ogólnych postano­
wień Ust. gminnej, i Ust. o obszarach dw orsk ich , ja k  wedle Ustawy spe- 
cyalnej przyzwalającej gminie Kalwaryi na pobór op łat od napojów go­
rących w obręb gminy wprowadzanych, prawo gminie przyznane pobiera­
nia tak ich  opłat ograniczonem je s t  na własny obręb gminy, z tąd  też 
gmina nie uzyskała praw a pobierania opłat od napojów sprow adzanych 
i używanych na obszarze dworskim, a tern samem obszar dworski nie ma 
żadnej podstawy żądać uchylenia zezwalającej na pobór powyższych op łat 
gminnych.

Petycya gminy Radym na o pozwolenie na pobór dodatków  do po­
datku  konsumcy,nego od napojów gorących do gminy wprowadzanych, 
p rzesłaną została  W ydziałowi powiatowemu w Jarosław iu celem dania 
wyjaśnień, jakoteż przedłożenia tej sprawy w myśl §. 100 Ust. gmin, 
przedewszystkiem  Radzie powiatowej do objawienia zdania swojego w tej 
mierze.

Gdy spraw a ta  ani w czasie kadencyi sejmowej, ani do teraz przez 
W ydział powiatowy w Jarosław iu napowrót przedłożoną nie została , przeto 
nie wszedł W ydział krajowy w położenie poczynienia dalszych kroków w 
tej sprawie.

U chw ałą W ys. Sejmu z d. 17. Grudma 1873 przekazano W ydziało­
wi krajowemu wniosek p. Szczepańskiego o zaprowadzenie ogólnego przy­
musu asekuracyjnego, uchwałami zaś z d. 19. G rudnia 1873 tudzież 2 i
17. S tycznia 1874 przekazano W ydziałowi krajowemu petycye niektórych 
W ydziałów powiatowych w tym  samym przedm iocie, tyczące się bądź 
ogólnego przym usu asekuracyjnego bądź ubezpieczenia budynków p lebań­
skich i wójtowskich, z poleceniem : zb adaćia  sprawy, zebrania po trze­
bnych m ateryałów  i przedstaw ienia Wys. Sejmowi na najbliższej sesyi 
odpowiednich wniosków. W  skutek tego odnieśliśm y się do wszystkich 
W ydziałów  krajowych z zapytaniem , czy spraw a przymusowej asekuracyi 
była w tam tejszych Sejmach już poruszoną i do jak ich  doszła rezultatów  
oraz z prośbą o udzielenie nam  wszelkich odnośnych m ateryałów.

Na nasze wezwanie odpowiedział W ydział krajowy z V oralbergu, 
Bukowiny, Niższej A ustryi, S ty ry i, S z ląsk a , Morawy, K aryn ty i, Tyrolu, 
Gorycyi, Czech, Dalm acyi, Salcburga i A ustryi Wyższej — oraz udzielo­
no nam wszystkie wnioski i rozprawy w tam tejszych sejm ach w tej sp ra­
wie. Z tego m ateryału  powzięliśmy p rzekonan ie , że dotychczas w ża­
dnym kra ju  koronnym nie istnieje przym us asekuracyjny a z odezwy
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wyższo-austryackiego W ydziału kraj. z dnia 23/5 1 874 1. 831 powzięliśmy 
wiadomość, że w tam tejszym  Sejmie przeszedł był wniosek o przymuso­
wej asekuracyi, chociaż w ram ach bardzo ścieśnionych, albowiem tylko 
d la budynków krajowych, dla budynków stanowiących własność stowa­
rzyszeń, korporacyj lub innych moralnych osób, tudzież dla tak ich  bu­
dynków, które już  raz były asekurowane, i wskutek uszkodzenia przeZ 
ogień otrzym ały wynagrodzenie. Pomimo tego ograniczenia przymusu 
asekuracyjnego na pewne tylko budynki, nie udzielił Najj. Pan odnośne­
mu projektowi do ustawy najwyższej sankcyi, właśnie z powodu wyrze'  
czonego w tym  projekcie przymusu. Z tych tedy względów W ydział krajO' 
wy nie przedstawia Wys. Sejmowi wniosku do Ustawy, bądź to tycząceJ 
się przymusu w ogóle, bądź tylko d la niektórych budynków.

W sprawie przyjęcia nauczycieli szkoły dublańskiej i wyjednania 
subwencyi dla tej szkoły, podjął W ydział krajuwy rokowania z komite'  
tern ces. król. gal. Towarzystwa gospodarczego. Te rokowania nie doszły 
wprawdzie w obecnej chwili do stanowczego za ła tw ien ia, W ydział k ra ' 
jowy m a jednak nadzieję, iż te  rokowania przed otwarciem kadency1 
Wysokiego Sejmu ostatecznie ukończone zostaną, i W ydział krajowy wej' 
dzie w możność przedstaw ienia wyniku ich z w łaścw ym i wnioskami Wy* 
sokiemu Sejmowi oddzielnem Sprawozdaniem.

T7 sprawie wniosku po- Wniosek posła Baum a o wcielenie obszarów dworskich opłacający0̂
niu mekfór *ch tńbsz - mr|łej aniżeli 100 złr. w. a. rocznych podatków bez dodatku nadzwyczaj' 
rów dworskich do wła- nego, do właściwej gminy, przekazany uchw ałą Wysokiej Izby Wydzi^' 

vej gminy. jowj krajowemu do za ła tw ien ia , sięga głęboko w teraźniejszy ustrój 
gminny. Przyjęcie tego wniosku mogłoby nadto łatw o doprowadzić 
zm ian w postanowieniach będących podstaw ą obowiązujących u r z ą d z i  
konstytucyjnych, gdyż tak ie  obszary dworsitie m ają przy wyborach ł° 
Kady państw a i do Wys. Sejmu zawarowane oddzielne stanowisko co cł° 
wykonywania prawa wyboru. Nie mogąc w tak  krótkim  cz a s ie , j a ' 
przedziela ostatn ią  kadencyę Wys. Sejmu od czasu zamknięcia niniejsze'  
go sprawozdania, zebrać dostatecznych dat s ta ty sty czn y ch , potrzebny0̂  
do wystąpienia przed W ys. Izbę z wszechstronnie obm yślanjm  i wszys 
kim danym warunkom odpowiadającym w nioskiem , poprzestaje Wydzia 
krajowy na załatw ieniu jej w ten sposób, iż prujekt oddzielnem spi'aW<r 
zdaniem Wys. Iz łie  przedłożony o utworzeniu okręgów gminnych, nazua' 
cza obszarom dworskim, płacącym  mniej aniżeli 100 złr. rocznego podat­
ku bez dodatku nadzwyczajnego, w ustroju gminnego okręgu w łaści^e 
stanowisko, odpowiadające warunkom tak ich  obszarów dworskich, w 
tek czego odpadną niedogodności wypływające z dotychczasowego stan0 
wiska takich obszarów dw orskich, które spowodowały wnioskodawców d0 
uczynienia powyższego w niosku, Wys. Izbę zaś do przekazania %° 
W ydziałowi krajowemu.

17 spraw ie w niosku p o ­
sła  B artoszew sk iego  o„ Zadanie, które Wys. Sejm poruczył Wydziałowi) krajowemu uch"'^'
len ia ł rolniczej" na wn*osek Posł a Bartoszewskiego, ażeby W ydział krajowy zają ł sl® 
i przedłożenia na tej zbadaniem przyczyn zubożenia ludności wiejskiej i małomiejskiej poc^y111/, 
pcdsta, iê  n. ?iednich tej mierze odpowiednie wnioski, je s t nader wielkiej w ag i, i może
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początkiem  pracy na polu ustawodawczem i adm inistracyjnem . Czynność 
ta  ato li jedynie pod tym  warunkiem przyniesie pomyślne owoce d la  kra ju  
jeżeli z jak  największą starannością i świadomością rzeczy przeprow a­
dzoną zostanie. To też zadaniem W ydziału krajowego i krajowego Bióra 
statystycznego było obeznać się przedewszystkiem  z badaniam i w tym 
samym przedmiocie gdzieindziej przeprowadzonem i, i zastanowić się nad 
możnością zastosowania tych badań wśród naszych stosunków przy po­
mocy organów, jakiem i W ydział krajowy rozporządzać mógłby.

Badanie przyczyn zubożenia ludności rolniczej i rzem ieślniczej w 
naszym kraju winno nastąpić w drodze ankiety statystycznej , to jest, 
przez zbieranie pisemnych i ustnych (protokolarnych) odpowiedzi na sze­
reg py tań , zm ierzających do wyświecenia stosunków ludności rolniczej 
i rzemieślniczej w kraju  naszym, do sprawdzenia zmian zaszłych w tych 
stosunkach i przyczyn, które je wywołały.

Pytania, o których mowa należałoby 'p rzesłać  W ydziałom powiato­
wym, burm istrzom  m iast większych, oddziałom  Towarzystw ro ln iczych , i 
komitetom Towarzystw głównych, niemniej osocom prywatnym, po których 
możnaby się spodziewać, iż potrafią przynieść pomoc w sp raw ie , o którą 
chodzi. — N astępnie Izbom handlowym, przełożonym korporacyi rzem ieśl­
niczych i t. p., —  żądając odpowiedzi szczegółowych trzym ając się fak­
tów, niekoniecznie do wszystkich odnoszących się p y tań , lecz tylko do 
tych, które obejmują stosunki odpowiadającemu dokładnie wiadome.

Także wypadnie wezwać W ydziały powiatowe, ażeby ze swojej s tro ­
ny udzielały wszystkie, lub niektóre z przysłanych im py tań  osobom, 
których odpowiedzi mogłyby rozjaśnić badane s to su n k i, mianowicie du­
chowieństwu, które ma sposobność najlepszą do poznania stosunków lu­
dności w niższych jej warstwach.

Jasną je s t rzeczą, że, jakkolw iek zestawienie m ateryału  w ten spo­
sób zebranego w odpowiedziach wymagać będzie dłuższej pracy, bystro­
ści kombinacyi i k ry ty k i, oraz technicznej w praw y, to jednak punkt 
ciężkości całej pracy- poruczonej przez Wys. Sejm W ydziałowi krajowemu 
leży w należytem ułożeniu pytań  postawić się mających. Od tego zale- 
żyć będzie powodzenie całej ankiety, a następnie i pożytek teg o , coby 
chciano zrobić na podstawie rezultatów  przez n ią wykazanych. Ułożenie 
py tań  jest rzeczą nadeV trudną, już z tego względu, żo chcąc je należy­
cie postawić, trzeba znać do pewnego stopnia s to su n k i, o których chce 
się otrzym ać szczegółowe wiadomości. Trzeba wiedzieć, o jakie szczegó­
ły, i w jakim  kierunku pytać się należy, a wreszcie zformułować py tan ia 
w tak i sposób, ażeby łatwo było otrzym ać wyczerpujące odpowiedzi , ile 
możności ułatw ić odpowiedzi, a zarazem  uzyskać możność kontroli d a ­
nych odpowiedzi pod względem dokładności i wiarygodności. — Trudność 
zadania i potrzeba wielostronnej wiadomości stosunków krajowych nast® - 
czają myśl zwołania w tym celu komisyi złożonej z osób, znających sto­
sunki rozm aitych okolic kraju naszego, a mianowicie stosunki naszej 
wiejskiej ludności.

4
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W  spraw ie zbadania  
przedłożen ia rządow e­
go  o Ust. w odnej,_ i 
przedłożen ia o d p ow ie­

dnich w niosków .

W niosek  p. Jędrzeje­
w sk ieg o  x  spraw ie o- 
graniczei.ia  w olności o- 
brotu w łasn ością  ziem ­

ską.

Doświadczenie uczy zaś, że komisye podobne tylko wówczas raźno 
działać mogą, jeżeli im podanym zostanie przedm iot już poprzednio opra­
cowany i przygotowany.

Krótkość czasu od zamknięcia kadencyi Wys. Sejmu, mnogość i wa­
żność innych spraw ustawodawczych i adm inistracyjnych w tym czasie 
przedsiębranych, sam a zresztą trudność i niezwykła doniosłość przedmio­
tu, nie dozwoliła Wydziałowi krajowemu przygotować do chwili zamknię­
cia niniejszego sprawozdania szeregu pytań i program u obrad dla 
tej komisyi znawców. Zresztą nawet w chwili obecnej wśród zaj§° 
gospodarskich, bez stra ty  odłożyć się nie dających, tru d n ą  rzeczą było­
by zebrać dostateczną liczbę mężów z tym przedmiotem obeznanych. 
W ydział krajowy dołoży jednak s ta ra ń , aby przed otwarciem posiedzeń 
Wys. Sejmu ukończyć przygotowawcze prace. Pomiędzy członkami Wys. 
Izby d la obrad Sejmowych zebranym i, znajdzie się dostateczna liczba 
mężów ze stosunkam i ludu obeznanych do złożenia komisyi powyższej 
celem zbadania stosowności py tań przedłożyć się m ających i wskazania 
możliwych poprawek, poczem pytania te członkom Wys. Izby rozdane i 
po kra ju  rozesłane zostaną, tak  iż m ateryał do dalszych prac w tej mie­
rze w ciągu roku 1875 zebranym  być musi.

W sprawie Ustawy wodnej p rzesłał W ydział krajowy przedewszyst- 
kiem Wydziałom powiatowym, Izbom handlowym i komitetom Towarzy­
stw a rolniczego szereg p y ta ń , a otrzymawszy od wialu odpowiedzi na 
nie, p rzystąp ił do wypracowania wniosków, który przedkłada Wys. Izbie 
w oddzielnem sprawozdaniu.

Uchw ałą Wys. Sejmu z d. 14. S tycznia 1874 r. 1. 442 przekazano 
Wydziałowi krajowemu wniosek p. Jędrzejew skiego w przedmiocie ogra­
niczenia obrotu własnością ziemską, z poleceniem zebrania potrzebnych 
m ateryałów do wypracowania i przedłożenia W ys. Sejmowi na najbliższej 
sesyi projektu do Ustawy, w myśl której dotychczasowa bezwzględna 
wolność dzielenia gruntów  włościańskich zostałaby ograniczoną odpowie­
dnio do stosunków kraju.

W skutek tego odnieśliśmy się do w szystkich W ydziałów powiato­
wych z wezwaniem, ażeby wniosek p. Jędrzejew skiego i poszczególne jego 
powody pod ścisły wzięły rozbiór i ażeby objawiły nam swe zd an ie , czy te 

-powody są uzasadnione lub bezpodstawne ze względu na stosunki powia­
tu . Zawezwaliśmy oraz W ydziały powiatowe, aby nam wykazały staty ­
stycznie , ile podziałów gruntów niegdyś rustykalnych zaszło od czasu 
wejścia w życie Ustawy krajowej z dnia 1. L istop. 1868 r. 1. 25 t. j .  od
d. 8. Grud. 1868 r. (jako dnia wejścia tej Ustawy w życie) aż do naj­
nowszych czasów, tudzież jak ie  przestrzenie były przedmiotem obrotu 1 
kto je  nabył.

Z tego polecenia wywiązało się po dzień zamknięcia niniejszego 
sprawozdania, t. j. po koniec Czerwca tylko 13 W ydziałów powiatowych, 
a mianowicie: Mielecki, Brzeski, Podhajecki, Kolbuszowski, K o ło m y js k i ,  
Doliński, Sanocki, Kossowski, Liski, Tarnowski Krakowski, Nowo Sande- 
cki, Horodeński,

)
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^ W e n c y a  dla tow a- 
rzystw a Prośw ity.

f c ^ c y a  kom itetu  k o ­
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racyę Ikonostazu.

Subwencya dla P P . B e . 
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ty
sprawie założen ia  

* °iy  średniej w Sa­
noku

Siedm W ydziałów powiatowych oświadczyło się stanowczo przeciw 
wnioskowi p. Jędzejewskiego, sześć zaś za wnioskiem.

Lubo W ydział kraj. nie posiada jeszcze dostatecznego m ateryału, 
ażeby osądzić zdołał, czyli korzystnie lub niekorzystnie oddziała ła U sta­
wa z d. 11. List. 1868 r. o wolności obrotu własnością ziemską aa sto­
sunki naszego kraju, wszelako już teraz wyrzec m o że , że projekt do o- 
graniczenia obrotu tej własności nie je s t duchowi czasu odpowiedni, i nie 
otrzym ałby — zdaniem W ydziału krajowego — sankcyi monarszej, albo­
wiem ścieśnienie wolności obrotu w łasnością ziemską sprzeciwia się art. 
6 ustawy zasadniczej z 21. Grudnia 1867 o ogólnych prawach obywateli. 
Z resztą przy nieistnieniu odrębnej cechy gruntów dominikalnych, popadli­
byśmy w niekonsekwencyę, wprowadzając ograniczenie wolności obrotu li 
dla gruntów rustykalnych. W reszcie przez uchwalenie i sankcyonowanie 
ustawy o księgach hypotecznych, zaradzono już po części z łem u , które 
znalazło w yraz we wniosku posła Jędrzejew skiego, że przez wolność 
dzielenia gruntów, kredyt włościan znacznej doznał ujmy, i przez rozdra­
bnianie tych gruntów powstał zamęt co do granic własności ziem­
skiej.

Z tych  względów W ydział krajowy me przedstaw ia Wys. Sejmowi 
projektu  do ustawy o ścieśnieniu wolności obrotu własnością ziemską.

Uchwałą z dnia 15. S tycznia 1874 przyznał W. Sejm towarzystwu 
„Proświty" na rok 1874 subwencyę w kwocie 3000 złr. w. a. Gdy tow a­
rzystwo to zalegało z rachunkam i z subwencyi, k tó rą W. Sejm udzielił 
w kwocie 5000 złr. na rok 1873 przeto W ydział krajowy asygnacyę sub­
wencyi na rok bieżący zaw isłą uczynił od złożenia zaległych tych ra ­
chunków, a gdy towarzystwo zadaniu tem u zadość uczyniło , asygnowali- 
śmy dnia 24. Kwietnia pierwszą połowę przyrzekając w ypłatę drugiej po ­
łowy, skoro rachunki z pierwszej połowy złożone zostaną.

Petycyę komitetu kościelnego w Nawaryi o subwencyę na restaurą* 
cyę Ikonostazu do Wys. Sejmu wniesioną a Wydziałowi kraj. do za ła ­
tw ienia odstąpioną, pozostaw iliśm y bez skutku.

Na polecenie Wys. Sejmu z dnia 12. Stycznia .1874 ażeby W ydział 
kraj. udzielił PP. Benedyktynkom  orm iańskim  we Lwowie na zapłacenie 
winnego budowiczemu Janowi Szulcowi długu w sumie 4845 zł. z funduszu 
dyspozycyjnego jak ą  za stosowną uzna, udzielił W ydział kraj. temuż k la ­
sztorowi zasiłek w kwocie 1000 złr. w. a.

Czyniąc zadość uchwale Wysokiego Sejmu z dnia 12. Stycznia r. b., 
k tó rą  (w skutek petycyi gminy m iasta Sanoka) polecono W ydziałowi k ra­
jowemu zbadać stan  rzeczy co do potrzeby i rodzaju szkoły średniej 
w Sanoku, i przeprowadzić rokowania z c. k. Rządem względem kosztów 
utrzym ania nauczycieli tej szkoły — wystosował W ydział krajowy odezwę 
do Rady szkolnej krajowej pod dniem 24. Lipca r. b. do 1. 5596 tudzież 
do Wysokiego c. k. M inisterstwa wyznań i oświecenia. Odpis tej ostatniej, 
niemal równobrzmiącej z pierw szą załączam y pod U.

4*
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W  przedm iocie odebra­
nia w  zarząd reprezen­
tacy i krajowej archi­
wów aktów  grodzkich  
i ziem skich we Lwow ie  

i K rakowie.

W spraw ie podniesien ia  
kongruy na utrzym anie  
proboszczów  i wikary- 

uszów .

Teatr polsk i we Lwowie.

W skutek polecenia Wysokiego Sejmu z ctuia 12. Stycznia 1874 v. 
przedkładam y osobny wniosek w przedmiocie odebrania w zarząd Repre­
zentacyi krajowej archiwum aktów grodzkich i ziemskich we Lwowie i 
Krakowie znajdujących się.

Przekazany Wydziałowi krajowemu uchw ałą Wysok. Sejmu z dnia 
14. S tycznia 1874 do urzędowania wniosek posła ks. Króla i innych ° 
wezwanie c. k. R ządu , aby wobec polepszonego bytu urzędników powia­
towych i krajowych kougryę na utrzym anie proboszczów i wikaryuszoW
podniesiono, odstąpił W ydział krajowy c. k. Namiestnictwu z usilnem 
poparciem i z prośbą o zawiadomienie Wydział krajowy o poczynionych 
krokach i ich wyniku. Nie otrzymaliśmy wszelako żaduej odpowiedzi.

W  skutek petyeyi do Wys. Sejmu za ubiegły Sejm przez dzierżaw­
ców tea tru  polskiego we Lwowie Eugeniusza hr. Cetnera i Augusta hr- 
Łosia tudzież panów W aleryana Podlewskiego, Antoniego Wolskiego, S ta­
nisława Niedzielskiego i Dra Adolfa Moszyńskiego podanej o wypłacenie 
tym  dzierżawcom do rąk  Eugeniusza hr. Cetnera i Augusta hr. Łosia 
przyznanej już za rok 1873 subwencyi i o uchwalenie dla tej spółki rocz­
nej subwencyi po 10.000 złr. powziął Wysok. Sejm na posiedzeniu z dnia 
14. S tycznia 1874 uchwałę treści następującej :

a) Poleca się W ydziałowi krajowemu aby wypłacił roczną subwency? 
w kwocie 8.000 złr. do rąk  proszącej spółki z funduszów za rok 1873.

b) Zamieszcza się w budżecie na rok 1874 dla spółki d zierżaw ców
tea tru  Skarbkowskiego subwencyę 8.000 złr.

Przytem  oświadczył sprawozdawca komisyi budżetowej, iż dla wia­
domości W ydziału krajowego nadmienić musi, że do czyich rąk  te sumy 
m ają być wypłacone za rok przeszły, tudzież na przyszłość wskazuje 
załączona petycya (257).

Oparci na tej uchwale zgłosili się August hr. Łoś i Eugeniusz hi'. 
Cetner dnia 29. S tycznia 1874 za 1. 1575 o wydanie im subwencyi 
rok 1873 w sumie 8.000 złr.

Lecz już dnia następnego bo 30. Stycznia 1874 za 1. 1630 wnieśli 
inni członkowie spółki a to : pp. W aleryau Podlewski, Antoni Wolski 1 
Dr. Adolf Moszyński p rośbę , w której przytaczając, iż w łonie samejże 
spółki wszczęły się proeesa, których dotąd jeszcze nie pokończono, po­
wychodziły na jaw  rozmaito pretensye pojedyńczych członków mających 
na oku prywatne swe iuteresa, i że Eugeniusz hr. Cetner p rzelał swoje 
prawa do dzierżawy teatru  na trzecie osoby, uw ażają za stosowne nie 
podnosić subwencyi ani za rok 1873. ani za rok 1874. tak  długo, dopo- 
kąd  1. rachunki Augusta hr. Łosia i Eugeniusza hr. Cetnera z admini­
stracja tea tru  nie zostaną zbadane; 2. Spory sądowe między spólnikam1 
nie zostaną umorzone ; 3. Czynsz zaległy do fundacyi Skarbkowskiej ni0 
będzie zapłacony i w ogóle rachunki z nią uregulow ane; 4. sprawa ad ­
m inistrowania ekonomicznego i estytycznego sceny polskiej nie zostanie 
stanowczo uregulowaną. Odwołują więc plenipotencyę daną Augustowi 
lir. Łosiowi i Eugeniuszowi hr. Cetuerowi w petyeyi do 1. 257 do WysO-



kiego Sejmu wniesioną i proszą, subweneyę za 1873 i 1874 rok wziąść 
do depozytu a na wydanie dopiero za zezwoleniem wszystkich członków 
spółki pozwolić.

Wobec takiej nieprzewidzianej w Wys. Sejmie dyssenzyi wspólni­
ków, uważał W ydział krajowy za najstosowniejsze starać się o doprowa­
dzenie do zgody między powaśnionymi członkami. Jakoż usiłowaniom 
naszym udało się po kilkukrotnych naszych rokowaniach przyprowadzić 
między wszystkimi członkami spółki ugody do skutku, na podstawie k tó ­
rych wydaliśmy Augustowi hr. Łosiowi 4.000 złr. Eugeniuszowi hr. Cet- 
nerowi 2.500 złr. a p. Stanisławowi Niedzielskiemu 1.500 złr. Tym spo­
sobem kwestya co do subwencyi za rok 1873 załatw iona została.

Zupełnie inaczej postąpiliśm y sobie co do subwencyi na rok 1874. 
Oparci na naszem prav ie żądania dobrej sceny polskiej, na uchwale Wy­
sokiego Sejmu z dnia 10. Października 1871 polecającej nam kontrolę nad 
instytucyam i z funduszu krajowego subwencyowanemi, chcąc usunąć jedną 
z najszkodliwszych a u nas tak  zwykłych przyczyn paraliżow ania czyn­
ności każdej spółkowej pracy to  iest swarów w gronie wspólników, trzy ­
m ając się przytem  wskazówki, jak ą  otrzym aliśm y od Wysokiego Sejmu 
w sprawozdaniu Komisyi budżetowej, w którem nam zalecono radą, po­
średnictwem a nawet energicznem wystąpieniem  zapobiedz sporom i gro­
żącej anarchii w łonie spółki, a głównie w myśli, aby ustalić byt i rozwój 
sceny polskiej jako  instytucyi narodowej a zapobiedz jej wyzyskiwaniu 
na cele spekulacyjne prywatne postanowiliśmy wydanie subwencyi na rok 
1874 w kwocie 8.000 złr. zawisłem uczynić od w ypełniania warunków 
zmierzających do dopiero co wyrzeczonego celu głównie przez scisłą kon­
tro lę  tak  pod względem artystycznym  ja k  ekonomicznym. W ydaną pod 
tym  względem do spółki rezolucyę naszą z dnia 17. Lutego 1874 1. 2816 

Alegat G. załączam y w odpisie pod G. m

Postanowienie to nasze odniosło dobry skutek. W podaniu bowiem 
z dnia 8. Lipca 1874 1. 13723 wykazali pp. S tanisław  Dobrzański, Em i­
lian Czyczkiewicz Konarski i W ładysław H ertrich W oleński, iż prawa 
do dzierżawy tea tru  polskiego nabyli od dawnej spółki, iż zawarli między 
sobą ak t spółki w którym  uregulowali stosunki wspólników tak  pod 
względem wkładów, artystycznego i ekonomicznego zarządu działu  zy­
sków, jak  pod względem w ogóle wszystkich innych stosunków, —  wykazali 
dalej, iż adm inistracya fundacyi Skarbkowskiej przyrzekła im uznać ich 
za cesyonaryuszów dawnej spółki, zawrzeć z nimi kon trak t i nawet opu­
ścić im połowę czynszu dzierżawnego i pewną część zaległości, jeżeli się 
wykażą koncesyą od c. k. Rządu do dawania przedstaw ień i przerzecze- 
niem W ydziału krajowego w ypłacenia im subwencyi na ręce adm inistra- 
cyi. Poddali się nakoniec wszelkiej kontroli W ydziału krajowego tak  pod 
względem artystycznym  jak  ekonomicznym prosząc o opiekę Wysokiej 
Reprezentacyi krajowej i W ydziału krajowego. W reszcie wykazali dzia­
łalność swoją w pierwszem półroczu i prosili o wydanie subwencyi do 
rąk  adm inistracyi fundacyi Skarbkowskiej.

W przeciągu tego pierwszego półrocza dali wspólnicy ci 164 przed­
stawień scenicznych, 6 koncertów i 7 balów maskowych. P rzedsta-
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Alegat E

Spraw a dotacyi człon ­
ków  kr. Jlady szkolnej.

wienia sceniczne dzieliły się w równych prawie częściach na przedsta' 
wienia dramatów, tragedyi i komedyi i przedstaw ienia oper poważnej 
treści i komicznych. W całości znaczny widać postęp tak  pod względem 
repertoarza jak  pod względem przedstawień sam ych , mianowicie porzu- 
cono prawie zupełnie pewny rodzaj operetek, którem u głos wykształconej 
i smak estetyczny na oku mającej publiczności stanowczo się sprzeciwia1 
— nie można w ogóle zapoznać dobrych chęci przedsiębiorców a z tego 
wypływa konieczność wspierania i zachęcenia do dalszej pracy.

To też W ydział krajowy przyjm ując rezu lta t pierwszego półrocza 
za zadatek dalszej i szczerej pracy, wydał petentom  przypadającą na 
pierwsze półrocze 1874 subwencyę w kwocie 4000 złr. ustanowił komite* 
do nadzorowania artystycznego kierunku sceny w osobach : Jana Alexan- 
dra hr. F redry, D ra Marcelego Madejskiego, D ra Antoniego MałeckiegOi 
W ładysław a Łozińskiego i Ju liusza S ta rk la , zaś do ekonomicznego działu 
delegował Radcę swojego Edm unda Mochnackiego. Obowiązkiem tych 
organów będzie zdawać W ydziałowi krajowemu peryodyczne raporty, na 
podstawie których W ydział krajowy zarządzi co potrzeba, cofając w razie 
sporu subwencyę. Nadto zażądał W ydział krajowy od spółki wykazani3 
się koncesyą Rządu do dawania przedstaw ień scenicznych i kontraktem  
z adm inistracyą Skarbkowskiej fundacyi o dzierżawę sceny. R ezo luc ji 
pod tym  względem do spółki wydaną dnia 16. Lipca 1874 roku 1. 13723 
załądzam y pod H. W ydział krajowy sądzi że uchwyciwszy tym sposobem 
kontrolę w swoje ręce będzie mógł ciągle i skutecznie działać na przed­
siębiorców, a tern samem działać skutecznie na rozwój sceny w obydwóch 
kierunkach i nadać jej cechę instytucyi narodowej trw ałej a uwolni0 
ją  od tego czem była długie la ta  to jest spekulacyą pieniężną pojedyn­
czych osób.

Wysoki Sejm na posiedzeniu z dnia 16. S tycznia 1874 wyznaczają0 
członkowi kr. Rady szkolnej remuneracyę w kwocie 800 złr. polecił W y' 
działowi krajowemu aby celem umożliwienia jednej przynajmniej części 
zupełnego oddania czasu i sił d la spraw w gronie kraj. Rady szkolnej 
załatw ianych, przedłożył Wysokiemu Sejmowi na następnej sesyi odp°' 
wiedne wnioski.

Gdy z członków autonomicznych kr. Rady szkolnej tylko dwóch jest 
w możności poświęcenia wszystkich swoich sił pracy w kr. Radzie szkol­
nej , z nich jeden t. j. p. Henryk Schm itt otrzym ał remuneracyę w kwo­
cie 800 złr. — i tylko drugi p. Juliusz S tarkel pozostał bez odpowied­
niego swojej pracy wynadgrodzenia, przeto Wydział krajowy podwyższył 
mu pobieraną w W ydziale krajowym dyurnę na 3 złr. 60 cnt. dziennie i 
tym sposobem zrównał jego płacę z p łacą p. Szm itta.

Tym stosunkowo małym dla funduszu krajowego ciężarem osiągnął 
W ydział krajowy zamierzony cel. W strzymuje się więc od staw iania dal­
szy fundusz krajowy za nadto obciążających wniosków.

P etycya  gm iny N iepo- Przekazaną nam  uchw ałą Wysokiego Sejmu z dnia 15. S t y c z n i3

ł d o ^ % X ły efudowS 1874 do u ła tw ie n ia  petycyę gminy Niepołomice o zasiłek na budo*§
«



szkoły ludowej tudzież o zasiłek w m ateryale budowlanym z cegielń1' i 
lasów rządowych odstąpiliśm y kr. Radzie szkolnej do załatw ienia.

Petycye gm iny m iasta  
Jarosławia o subwen- 

na budowę szk o ły  
* '-ia sta  Tarnowa o po- 
żyezkę 40000 złr. na 

wyKÓSczenie gmachu 
szkolnego.

Pożyczka 6000 złr. dla  
tsiggarza pana Kr rola 

W ilda.

^  przedm iocie zapro­
wadzenia prawa puls- 
. e&o i jeg o  historyi 
J*ko przedm iot" obo­
w iązkowego dla u- 
®Zl-b w  U niw ersytetów  
"o Lwowie i K rakowie.

Alegat I.

K'''ycya g  niny M iędzy­
w odzie i innych o ud 

"bowanie m ostu nad 
Sołą.

. ®tycye rocznych gm in  
j reprezentacyi pow ia- 

"'Ych w sprawach  
drogow ych.

Równie odstąpiliśm y kr. R adzie szkolnej do załatw ienia przekazane 
nam uchwałą Wysokiego Sejmu z dnia 15. Stycznia 1874 petycye gminy 
m iasta Jarosław ia o subwencyę na budowę szkoły i m iasta Tarnowa o 
pożyczkę 40.000 złr. a. w. na wykończenie gmachu szkolnego.

Uchwałą z dnia 15. Stycznia 1874 r. zezwolił Wysoki Sejm na 5 § 
pożyczaę d la  księgarza p. Karola W ilda w sumie 6.0OJ złr, W sku tek  tej 
uchwały wypłaciliśm y p. Karolowi Wildowi pożyczkę tę  zwrotną w dwu­
nastu  od 1. Stycznia 1875 poczynających się ra tach  a na zabezpieczenie 
jej otrzym aliśm y jego skrypt i odpowiednią iliść książek jego wydawni­
ctwa w zastaw, „

W skutek polecenia Wysokiego Sejmu z dnia 17. Stycznia 1874 roku 
poczyniliśmy u c. k. Rządu kroki, ażeby prawo polskie i jego historya 
obok praw a niemieckiego było przedmiotem obce. ązkowym ścisłego egza­
minu prawno-historycznego d la uczniów Uniwersytetu we Lwowie i 
Krakowie.

Odpis naszego w tym względzie przedstaw ienia do c, k. M inisterstwa 
zdnia 27. Lutego 1874 1. 1846 załączam y pod I.

W dopełnieniu polecenia Wysokiego Sejmu z 20. G rudnia 1873 roku 
1. 54/S, którem  W ydziałowi krajowemu przekazaną została petycya gmin 
M iędzybrodzia Lipnickiego, Żywieckiego i Kobiernickiego o odbudowanie 
m ostu nad Sołą na drodze powiatowej M iędzybrodzkiej i naprawę zerwa­
nej przez wylew części drogi tej w Porąbce — W ydział krajowy przeko­
nawszy s ię , iż W ydział powiatowy B ialski przy objęciu dróg przez wła­
dze autonomiczne w roku 1868, zarząd całej pomiemonej drogi, położonej 
częścią w powiecie Bialskim  a częścią w Żywieckim, W ydziałowi powia­
towemu Żywieckiemu, pozostawi*, nie przy czyi iając się do utrzym ywania 
tej drogi w stosunku do części w jego terytoryum  położonej —  zarządził 
rozporządzeniem  z 30. Maja 1874 1. 8268 uregulowanie dalszego zarządu 
tej drogi za wspólnem porozumieniem się obu W ydziałów powiatowych 
bądź to przez rozdział adm inistracyi na oba powiaty, bądź to przez 
poruczenie go jednem u z nich z wyznaczeniem odpowiednej dotacyi ze 
strony drugiego

W załatw ieniu przekazanych uchwałą Wysokiego Sejmu z dnia 17. 
Stycznia 1874 r. 1. 4P8/S. 27 petycyj sejmowych w sprawach Drogowych i 
niekt jrych specyalnych, uwzględnił W ydział k ra ‘owy petycye W ydziałów 
powiatu Kolbuszowskiegc i Sądeckiego udzieleniem odpowi“dnich subwea- 
cyi żądanych na brdow ę d ró g ;



(1. W . 2039 i 2024/1874). petycye W ydziału powiatu Brzeskiego 'względem ulżenia w  exekw°'
waniu podatków i W ydziału pow. Sądeckiego o zaliczenie drogi powiato­
wej Sandecko-Krynickiej do kategoryi dróg krajowych lub rządowych 
zalecił W ydział krajowy c. k. Rrądowi do szczególnego uw zględnienia;

Jl. W . 2015, |0 3 1 , 2038, na petycye niektórych Reprezentacyi powiatowych i gminnych wzg|§'
20 5 0 , 2022, 2 0 2 3 ; ’ d c m  budowy lub uznania pewnych dróg za krajowe poinformował Wydzia 

2045/1874). krajowy tychże stosownie do przedm iotu, lub zażądał odpowiednich wnio­
sków od dotyczących W ydziałów pow iatow ych;

wreszcie petycyę wdowy po konduktorze Myszkowskim uw zględni 
(1. W. 2046/1874). W ydział krajowy udzieleniem jej jednorazowego zasiłku w kwocie 50 złf‘
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Wspia ie dróg kraj o- Uchw ałą z dnia 15. S tycznia 1874 roku polecił Wysoki Sejm
^proponowanych*”318 działowi krajow em u, ażeby po dokładnem  zbadaniu dróg krajowych do 

zaniechania proponowanych, przedłożył Wysokiemu Sejmowi na najbliż­
szej sesyi stanowcze w tej sprawie wnioski.

W ydział krajowy zastanaw iał się raz jeszcze nad ważnością ty0 1̂ 
dróg i po zważeniu wszystkich okoliczności u tw ierdził się w swojem a'  
wniejszem przekonaniu, że drogi te, jako  idące w kierunku równoległy111 
z kolejami żelaznemi straciły  dziś zupełnie cechę dróg krajowych, wska 
zaną uchw ałą Wysokiego Sejmu z 14. Października 1868 roku (U. 1
R. kr. Część VIII. N. 21.).

W ydział krajowy usiłow ał raz jeszcze skłonić odnośne Rady P° 
wiatowe do objęcia w zarząd samoistny tych dróg jako  m ających 'va 
żność dla obrotu miejscowego — lecz z dotychczasowych doniesień nie nia 
żadnej nadziei, ażeby podjęte na nowo rokowania doprowadziły do p°^f, 
danego rezultatu , albowiem Rady powiatowe staw iają tak ie  warunki, 
przyjęcie ich obarczałoby bardziej fundusz krajowy, aniżeli obecne kos*ła 
utrzym ania dróg do zaniechania proponowanych.

W ydział krajowy nie czyni atoli żadnego osobnego wniosku w 
sprawie, k tórą s ta ra ł się załatwić w sposób zasadniczy, w p r z e d s t a w i 0  

nym W ysokiemu Sejmowi projekcie do Ustawy drogowej, proponuj^0’ 
ażeby zaniechana droga krajowa potrzebna dla handlowego i przemy3 0̂ 
wego ruchu w powiecie staw ała się drogą powiatową już z mocy U s ta ^ J ’ 
która o zaniechaniu tej drogi — jako  krajowej — orzekła.

Jeżeli projekt ten zostai e przyjętym , przedstaw i W ydział k ra j0^  
Wysokiemu Sejmowi na najbliższej sesyi projekt do Ustawy o zaBie 
chaniu tych wszystkich dróg, które straciły  znaczenie komunika0! 
krajowych.

\ sn-awieu odyzRepre- Uchwałą p rzy ję tą  na posiedzeniu z d r ia  10. S tycznia 1874 r°^u’ 
zentacyą miasta Lwowa i • o •' . -i yit j  • i  i • j  • e i „I „(rodyw celu unoi mowania V\ysoki Sejm upoważnił W ydział krajowy do zaw arcia iorm alnej ug
stosunki 'm iny m iasta  z Reprezentacyą m iasta Lwowa, na podstawie warunków, przez Koims! 
do szpitalu p jwszech- . r  r , t> \  t t . a Q 187°nego. m ieszaną ułożonych a przez Radę miejską p o d  dniem 27. L is to p a d a



roku zatw ierdzonych, norm ujących stosunek gminy m iasta Lwowa do 
lwowskiego szp ita la  powszechnego.

Zawiadamiamy niniejszem , że w wykonaniu tej uchw ały W ydział 
krajowy zaw arł z Reprezentacyą m iasta Lwowa w myśl udzielonych ska- 
zówek ugodę, k tóra na dniu 7. Sierpnia 1874. roku podpisaną została.
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^ y k o n a n ie  uchw ały  
w ys. Sejm u polecają- 
Cej W ydziałow i krajów. 
Przygotowanie w niosku  
w spraw ie kosztów  le ­
czenia ubogich chorych.

Przedkładam y Wysokiemu Sejmowi osobne sprawozdanie.

®Prawa now ego pro­
sektoryum i trupiarni 
Przy szpita lu  pow szech­

nym we L w ow ie.

Na posiedzeniu z dnia 15. Stycznia 1874 roku, Wysoki Sejm wezwał 
W ydział krajowy, ażeby przyspieszył kolaudacyę. nowo zbudowanego pro- 
sektoryum  i laboratoryum  i zarządził usunięcie wytkniętych braków.

W wykonaniu powyższego polecenia mamy zaszczyt zawiadomić, że 
kolaudacya prosektoryum  została przeprowadzoną, i że znalezione b rak i 
i niedokładności całkiem  usunięte już zostały. B raki te dotyczyły 
głównie :

a) posadzki cementowej w prosektoryum , k tó ra na koszt przedsię­
biorców budowy w własnym zarządzie została  popraw ioną;

b) windy,
c) kuchenki w prosektoryum ,
d) wentylacyi,

co wszystko obecnie w należytym  znajduje się stanie.

Najw iększą trudność przedstaw iało zabezpieczenie budynku od wil­
goci. W tym  celu przyjęto i wykonano plan odkopania ściany wschodniej 
i zdrenowania gruntów ; plan okazał się zupełnie odpowiednim. Po odkry­
ciu ściany wilgoć w krótkim  czasie ustąp iła , i jest wielka nadzieja, że 
dalsze roboty zabezpieczą stale cały budynek od wilgoci. Nadmienić 
winniśmy, że koszt tych robót je s t wcale nieznaczny i zamieści się w 
cyfrze wyznaczonej na roboty konserwacyjne budynku szpitalnego.

chem^0'6 noW5rm U chw ałą z dnia 14. Stycznia 1874 roku, Wysoki Sejm upoważnił
drugiego ifietrT^ma^hu W ydział krajowy do pokrycia gmachu lwoswkiego szpitala nowym dachem 

lwowskiego szpitala, i do podniesienia drugiego p ią tra  tegoż gmachu

W wykonaniu tej uchwały W ydział krajowy, po ułożeniu warunków 
pomienionej budowy, wezwał znanych we Lwowie przedsiębiorców do 
wn.esienia ofert. Z pomiędzy wniesionych przyjął i zatw ierdził W ydział 
krajowy najkorzystniejszą ofertę pp. W incentego Rawskiego i W iktora 
Sadłowskiego, z którym i zaw arto odpowiedni kontrakt. Kosztorys przyjęty 
przez przedsiębiorców, tak  budowy nowego dachu, jakoteż podniesienia 
i zewnętrznego przeistoczenia drugiego p ię tra , wreszcie zewnętrznego 
oporządzenia całego gmachu, obliczony został na sumę 52.700. Roboty wy­
konane będą w ciągu dwóch la t ,  mianowicie połowa w roku bież. 1874,

5
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O projekcie budow y  
pralni i łazienek w  

Lwow skim  szpitalu  
powszechnym .

Spraw em erytury Dra 
Neuhausera.

Sprawa oddania kra­
k o w sk ieg o  szpitalu  po­
w szechnego o reprezen- 

tacy i m iejskiej.

a druga połowa do jesieni r. 1875. Prowadzenie wspomnianych robót po­
wierzył W ydział ki aj o w y architekcie cywilnemu p. J. Janowskiemu, za 
wynagrodzeniem ryczałtowem  w kwocie 2000 złr. p łatnem  w równych 
ra tach  miesięcznych w ciągu dwóch la t.

Dodać wreszcie należy, że roboty na rok bieżący przypadające, 
prowadzone są energicznie i niema obawy, aby w wyznaczonym term inie 
oddane nie zostały. *

Odnośnie do uchwały Wysokiego Sejmu z dnia 14. Styczn:a  1874 r. 
donosimy, iż sprawę przygotowania planów i kosztorysów do budowy 
praln i parowej i łaźn i przy Lwowskim szpitalu  odroczyliśmy z tego 
względu, gdyż z powodu powyższych restauracyi w gmachu szpitalnym  
nie m ożnaby i tak  w r. b. p rzystąpić do rzeczonej budowy, —  a prócz 
tego radzibyśmy skorzystać z doświadczeń, które nabędziemy z poprzed­
niego urządzenia pra ln i i łazienek w Kulparkowie.

W myśl uchwały Wys. Sejmu z d. 15. S tycznia 1874 r. W ydział 
krajowy podwyższył em eryturę Dr. N euhauzera z kwoty 900 zł. na 1200 
złr. rocznie, i zaasygnował mu takow ą od chwili w stąpienia w stan spo­
czynku.

Na posiedzeniu z dnia 31. G rudnia 1873 r. powziął W ysoki Sejm 
uchwałę następującej t r e ś c i :

„Sejm Królestwa Galicyi i Lodomeryi i W. Ks. Krakowskiego upo­
ważnia W ydział krajowy po poprzednim porozumieniu się z c. k. Na­
miestnictwem  do zawarcia z reprezentacyą m iasta Krakowa uk ładu  o od­
danie tej reprezentacyi szpitalu  powszechnego jako zakładu  gminnego i 
do oddania go tejże reprezentacyi wraz z wydzielonym dla niego m ająt­
kiem fundacyjnym 11.

W wykonaniu tej uchwały W ydział krajowy pod dniem 8. S tycznia 
1874 1. 253 zapytał c. k. Namiestnictwa, czyli zgodzi się w zasadzie na 
oddanie krakowskiego szp italu  powszechnego reprezentacyi miejskiej i czy 
w rokowaniach zechce wziąć u d z ia ł ; oraz wezwał prezydenta m iasta  
Krakowa do zapytania Rady miejskiej, czy byłaby skłonna do odebrania 
tegoż szpitalu.

C. k. Namiestnictwo odpowiedziało dopiero dnia 24. Czerwca 1874. 
do 1. 24.874 oświadczając, że w rokowaniach o oadanie szp italu  krakow­
skiego gminie, postanowiło wziąć udział przez zastępcę w osobie przeło­
żonego c. k. Expozytury p rokuratory i Skarbu w Krakowie, że jednak  
ostateczne oświadczenie się c. k. Namiestnictwa względem przeprow adze­
nia uchwały Sejmowej z 31. G rudnia 1873 zawisło w skutek wyraźnego 
brzm ienia reskryptu  p. M inistra spraw wewn. z 17. S tycznia 1874 1. 183 
od poprzedniego przedłożenia tej sprawy do deoyzyi c. k. M inisterstwa 
spraw wewn., albowiem zakłady rzeczone oddał R ząd krajowi do zarządu
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SzpitŁ i d z iec ięcy  św. 
Zofii w e L w ow ie.

P o ży czk a  z funduszów  
krajow ych w  kw. 10000 
złr. dla 1 ow arzystw a  
op iek i szpitalnej dla  

dzieci w  K rakowie.

D otacya  dla domu ubo­
g ich  i sierót zo sta jące­
g o  pod op;eką T ow a­
rzystw a dobroczynno­

śc i w  K rakowie.

a w obecnym wypadku chodzi o postanowienia dotyczące m ajątku zakła­
dowego odnośnych fundacyj.

P rezydent m iasta Krakowa zawiadomił zaś W ydział krajowy, że R a­
da m iejska w ybrała  osobną komisyę do przeprowadzenia rokowań , które 
jednakowoż przed przystąpieniem  do rokowań potrzebuje rozm aitych wy­
jaśnień. Żądanych wyjaśnień udzielił W ydział krajowy bezzwłocznie, s ta ­
ra jąc  się wszelkiemi siłam i przynaglić odpowiedź m iasta Krakowa. Je ­
dnakowoż pismem z dnia 30. M aja 1874 do 1. 10.657 oświadczył Magi­
s tra t m iasta  Krakowa, że decyzya Rady miejskiej w przedmiocie odbioru 
szp ita la  powszechnego prawdopodobnie w Sierpniu 1874 r. zapadnie.

Od tej odpowiedzi zawisło, jakiego rodzaju wniosek osobny będziemy 
m ieli zaszczyt przedłożyć W ysokiemu Sejmowi.

W tejże uchw ałą Wys. Sejmu z dnia 10 Stycznia 1874 przekazanej 
nam  sprawie przeprowadzimy rokowania z reprentacyą m iasta Lwowa i 
ze sukcesorami ś. p. Borzęckiej, poczem przedłożymy Wys. Sejmowi wnio­
ski nasze w osobnem sprawozdaniu.

Uchwałą powziętą na posiedzeniu z dnia 10. Stycz. 1874 przyznał 
Wys. Sejm Towarzystwu opieki szpitalnej d la dzieci w Krakowie bezpro­
centową pożyczkę z funduszów krajowych w kwocie 10.000 zl. na budo­
wę własnego domu d la szp itala  tego i polecił nam zarazem , ażebyśmy 
powyższą pożyczkę wtedy dopiero w ypłacili, skoro Towarzystwo budowę 
szpitala  swemi kapitałam i doprowadzi do wartości równej sumie pożyczki 
i gdy takow a na tymże budynku na rzecz funduszu krajowego zahypo- 
tekow aną zostanie.

Jakkolw iek rzeczone Towarzystwo wykazało, że budowa szpitala zo­
s ta ła  już doprowadzoną do wartości równej sumie przyznanej pożyczki, 
wszelako nie wypłaciliśmy takowej dotychczas, ponieważ Towarzystwo 
nie przedłożyło nam jeszcze dowodów, że na budynku szpitalnym  na rzecz 
funduszu krajowego hypotekarnie zabezpieczoną została.

Na posiedzeniu dnia 14. S tycznia 1874 powziął Wys. Sejm uchwałę, 
że dotacya dla domu ubogich i sierót w Krakowie udziela się pod w arun­
kiem, iż dóm ten przyjmie na swój koszt pięć kalek z zakładu podrzut­
ków znajdujących się w szpitalu  św. Łazaza.

W edług sprawozdań Dyrekcyi krakowskich szpitali powszechnych 
z dnia 15. Kwiet. b. r. do 1. 344 i Rady ogólnej Towarzystwa dobro­
czynności z dnia 10. M aja b. r. do 1. 194 dopełniło Towarzystwo tego 
warunku.

Umieściliśmy zatem  w prelim inarzu wydatków funduszu krajowego 
na r. 1875 d la  rzeczonego zakładu zwykły zasiłek w kwocie 5.424 zł.

5*
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Z ałatw ien ie petycy i 
m iasta K rakowa o u- 
m orzenie z funduszów  

k raiow ych  za liczk i 
9064 złr. udzielonej 
przez c. k . K ząd na 
w y d atk i choleryczne w 

r. 1849.

Z ałatw ien ie p etycy i 
Ttrdy pow iatow ej D ą­
b r o w s k i i o zarządze­
nie środków  zaradczych  
przeciw  szerzen iu  się  

cholery.

Przy rozprawach nad petycyą, wniesioną przez miasto Kraków 0 
umorzenie z funduszów krajowych zaliczki 9.064 złr. udzielonej przez 
c. k. R ząd na w ydatki choleryczne, powziął W ysoki Sejm na posiedzeń1'1 
z d. 16. Stycznia 1874 r. następującej treści uchw ałę:

„W zywa się W ydział krajowy do przeprowadzenia rokowań z Wy' 
sokim Rządem , aby zaległość w mowie będącą, jako  do la t  adm inistra- 
cyi rządowej się odnoszącą, umorzyć raczył, nie żądając od m iasta Kra" 
kowa zwrotu tej sumy, wydatkowanej na ówczesne potrzeby krajowe sa- 
nitarne, nie zaś na potrzeby chorych miejskich."

WT wykonaniu tego polecenia W ydział krajowy pismem z dnia 6. Id ' 
tego 1S74 r. do 1. 1848 zrobił odpowiedne przedstawienie do c. k. Rz4' 
du, na co pismem c. k. Nam iestnictwa z 26. Czerwca 1874 do 1. 13.841 
o trzym ał odpowiedź, że w sprawie tej wyszło rozporządzenie Wys. e. k- 
M inisterstwa spraw wewn. z 18. G rudnia 1870 r. 1. 13,104 nie uwzglę" 
dniające przedstaw ienia m iasta Krakowa przeciw odmownemu postanowieni11 
c. k. N am iestnictwa z 4. G rudnia 1S69 1. 55.324: przeto oświadcza c. k- 
Namiestnictwo W ydziałowi krajowemu, że w tej sprawie, powołanem roZ' 
porządzeniem  ministeryalnem  już ostatecznie zadecydowanej, żadnych dal' 
szych kroków poczynić nie może.

Między petycyam i przekazanem i W ydziałowi krajowemu do ostateez- 
nego załatw ienia uchw ałą Wysokiego Sejmu z 17. Stycznia 1S74 znajdo­
wała się petycya Rady powiatowej Dąbrowskiej o zarządzenie środków 
zaradczych przeciw szerzeniu się cholery.

W ydział krajowy pismem z dnia 13 M arca 1874 do 1. 1939 odstą ' 
p ił tę  petycyę w myśl ustawy państwowej z 30. Kwietnia 1870 r. c. k- 
Prezydyum N am iestnictw a, jako  należącą do zakresu działan ia  c. k- 
W ładz rządowych. Z uwagi je d n a k , że choroby zaraźliwe, mianowicie 
cholera, ospa i syfilis niemal rokrocznie bardzo dotkliwe na nasz ki’aj 
sprow adzają klęski, i że niedostateczność środków zaradczych, . o b ecn i 
używanych, nie ulega wątpliwości, zwrócił W ydział krajowy szczególniej' 
szą uwagę c. k. R ządu na tę sprawę zwłaszcza ż powodu, że jakkolwiek 
cholera wygasła, to wypadki sporadyczne od czasu do czasu w różnych 
pojawiające się okolicach, wzniecają obawę, że epidem ia znowu groźm e 
wybuchnąć może, i że bezustanne grasowanie ospy w Galicyi, tudzież 
zatrw ażające szerzenie się chorób syfilistycznych, wymagają stanowczo 
skuteczniejszych środków zaradczych. Dalej wyraził W ydział krajowy 
przekonanie, że najwłaściwszym takim  środkiem byłoby ustanowienie ko- 
m isyj sanitarnych po całym  kraju, jak  to już prawie we wszystkich pan ' 
stwaeh europejskich uczyniono. Celem tak ich  komisyj byłoby nieustanne 
czuwanie nad zaraźliwem i chorobami i zapobieganie ich szerzeniu się > a 
to w myśl skazówek i instrukcyj, udzielanych przez Radę sanitarną- 
U rządzićby je należało we wszystkich m iastach i m iasteczkach z ludno' 
ścią 4—5000, tudzież w okręgach gminnych stosownie do ilości m ieszkań' 
ców i stosunków terytoryalnych powołując do ich sk ładu  starostów, del®' 
gatów R ad powiatowych, naczelników gmin i obszarów dworskich, lekarzy



i mężów zaufania, wypadałoby jak o  zakres działania wyznaczyć tym że ko- 
misyom mniej więcej następne czynności :

1) Czuwanie nad stanem  zdrowia okręgu; 2) usuwanie wszelkich 
przyczyn wywołujących powstawanie i szerzenie się chorób zaraź liw ych ;
3) pouczanie ludności jak  się zachować należy d la uniknienia zarazy ;
4) zarządzenie środków w celu stłum ienia wybuchłej zarazy, mianowicie 
urządzenie szp itali cholerycznych w każdej miejscowości dotkniętej tą  
chorobą; 5) dozór nad szczepieniem ospy ochronnej, jakoteż nad w ypad­
kami chorób syfilistycznych.

Przedkładając powyższy projekt c. k. Prezydyum  Namiestnictwa, 
oświadczył W ydział krajowy gotowość swoją do współudziału w nara­
dach nad projektam i, któreby c. k. R ząd w powyższym celu zarządzić 
uznał za stosowne.

C. k. Prezydyum Nam iestnictwa odpowiadając pismem z dnia 11. 
Czerwca 1874 do 1. 2.268 oświadczyło najpierw, że petycya Rady pow. 
Dąbrowskiej we wnioskach swych przedstaw ia tak ie  środki zaradcze prze­
ciw szerzeniu się chorób zaraźliwych, jak ie  faktycznie w każdym  danym 
razie bywają zarządzane o ile tego potrzeba i zachodzące stosunki wy­
m agają.

Co się tyczy wniosków W ydziału krajowego c. k. Rząd uważając 
że ważność i wielka korzyść komisyj miejscowych bynajmniej zaprze­
czyć się nie da, zam ieścił w projekcie do ustawy o urządzeniu służby 
zdrowia w gminach, także przepisy co do ustanow ienia komisyj zdrowia. 
W myśl uchwały Wys. Sejmu, w czasie ubiegłej sesyi powziętej , p ro jek t 
do ustawy o urządzeniu służby zdrowia będzie ponownie do Wys. Sejmu 
wniesiony. A ponieważ proiekt ten zawiera postanowienia tak  o składzie 
pomienionych komisyj zdrowia jakoteż o ich zakresie działania, ponieważ 
dalej ustanowienie komisyj sanitarnych zostaje w ścisłym związku z u- 
rządzeniem  służby zdrowia w gminach, ponieważ wreszcie zdaniem  c. k. 
Prezydyum  Namiestnictwa ustanowienie komisyj sanitarnych przed orga- 
nizacyą służby zdrowia w gm inach byłoby przedwczesnem — c. k. P re ­
zydyum Nam iestnictwa ośw iadczyło, że odrębne traktow anie poruszonej 
przez W ydział krajowy kwestyi nie byłoby obecnie na czasie.

Pod datą  3. Marca b. r. przedłożyliśm y Wys. c. k. m inisterstw u 
sprawiedliwości uchwałę Wys. Sejmu z dnia 15. G rudnia r. z. względem 
powiększenia liczby trybunałów  I. instancyi a mianowicie o rychłe u sta­
nowienie takich trybunałów  w Kołomyi, B rzeżanach, Sanoku, S try j"  i 
W adowicach. Do tego przedłożeM a dołączyliśmy wszystkie tej sprawy 
dotyczące petycye, sprawozdania i opinje Wydziałów i Rad powiatowych, 
gmin rozm aitych wraz z opinjami prezesów c. k. krajowych sądów wyż­
szych we Lwowie i w Krakowie.

Dodatkowo zaś pod da tą  24. M arca b. r. przedłożyliśmy temuż mi­
nisterstw u także zgodne zdania obydwóch pomienionych prezesów apela­
cyjnych, wykazujące potrzebę ustanowienia trybunału  I. instancyi w Jaśle
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O zebraniu d a t , odno­
szę* ych się  do kradzie­
ży  k o n i , i o środkach  
zapobieżenia takow ej.

z  przydzieleniem  do jego okręgu okręgów sądów powiatowych (Dukla, 
Żmigród i Krosno) w powiecie Krośnieńskim — po wydzieleniu takowych 
(z okręgu sądu obwodowego w Przem yślu i) z pod jurysdykcyi wyższego 
sądu krajowego we Lwowie.

D otąd nie wiemy o żadnych w tej mierze zarządzeniach m inister' 
stwa, prócz tego obojętnego zresztą postanowienia, iż polegając na  p° ' 
wyższej opiniji Wys. Sejmu ministerstwo sprawiedliwości zwrócić kazało 
bez skutku prośbę reprezentacyi powiatowej w Brodach o ustanowienie 
tam że sądu kolegialnego.

Powyższą uchw ałą z dnia 15. Grudnia r. z. Wysoki Sejm polecił 
także  W ydziałowi krajowemu porozumieć się najrychlej z c. k. Władzami 
i reprezentacyam i powiatowemi w sprawie ustanowienia innych trybuna­
łów w zachodniej Galicyi. Porozumienie to wdrożyliśmy z odnośnenii 
starostam i za pośrednictwem c. k. Prezydyum Namiestnictwa, dalej z pre­
zesem wyższego sądu krajowego w Krakowie i z odnośnemi W ydziałami 
powiatowemi —  a o rezultacie  nie omieszkamy- zdać sprawę skoro o trzy ' 
mamy przynajm niej w iększą część żądanych opinii.

Przechodząc do porządku dziennego nad wnioskiem posła Jwani- 
szowa w przedmiocie uregulow ania handlu końmi — Wys. Sejm uchwały 
z d. 10. Stycznia 1874 r. polecił W ydziałowi krajowemu dalsze zbierani0 
dat i obmyślenie środków, jakieby jeszcze (odnośnie do zeszłoroczne.g0 
spraw ozdania naszego) celem zapobieżenia kradzieży koni w y n a le ść  si? 
mogły — i przedłożenie w tym  względzie spraw ozdania Wys. Sejmowi 
na następnej kadencyi.

0  zebranie potrzebnych dat udaliśm y się do c. k. Prezydyum N amie st- 
nictwa, do c. k. wyższego Sądu krajowego w Krakowie i we Lwowie (a 
po odmówieniu z tej ostatniej strony także i) do c. k. P rokuratoryi skar­
bowej we Lwowie, wreszcie do w szystkich reprezentacyj powiatowy0^  
Zebranie tych dat, o ile się odnoszą do czasu minionego trzechlecia P0'  
łączony jest z wielu trudnościam i i w ogóle wiele wymaga czasu i sił kan­
celaryjnych a w rezultacie nie użyczy jeszcze całkiem pewnych i niczem 
niezachwianych danych. Dopiero z czasu od Lipca 1S73 r. w skutek za'  
rządzenia c. k. Prezydyum  Nam iestnictwa można się spodziewać d a t wi?' 
cej pewnych i zaufanych.

Z tych  też powodów W ydział krajowy nie mógł zebrać jeszcze 
wszelkich niezbędnych m ateryałów  statystycznych , a i te  jak ie  nadeszły 
potrzebują jeszcze uzupełnień. Zważywszy wreszcie, że i zebrany zewsząd 
m ateryał wymagać będzie dłuższego czasu do należytego porównania 1 
ocenienia takiego, iżby mógł służyć za podstawę do niezachwianych w ni°' 
sków właściwych — czujemy się w obowiązku uprzedzenia Wys. 
iż nie mamy pewności, czy sprawozdaniem z tego przedm iotu Wys. Sej' 
mówi jeszcze w tej kadencyi służyć będziemy mogli. Z drugiej zaś strony 
możemy nie bez pewnej podstawy przypuszczać, iż kradzieże te  obecni0 
zmniejszyły się w skutek podniesionej czujności w ładz politycznych 1 
żandarm eryi krajowej za śledzeniem zaszłych wypadków, jakoteż p rzeZ
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zwrócenie uwagi wszystkich w kra ju  W ładz sądowych na energiczne i w 
całej surowości praw a wykonywanie sprawiedliwości karnej. A w obec 
ciągłego pom nażania posterunków żandarm eryi możnaby mieć otuchę 
dosadnego tych kradzieży poskrom ienia — gdyby tylko Wys. c. k. R ząd 
pod względem reorganizacyi sądownictwa w naszym  kra ju  ja k  najrychlej 
uwzględnić raczył życzenia, zaw arte w odnośnej uchwale W ys. Sejmu z 
dnia 15. G rudnia r. z.

Ca żurawi- P rzekazaną nam  petycyę scjmuwą gminy Żurawica i Małkowice
s= t szupasow  względem słusznego rozkładu ciężarów gm innych z powodu utrzym ania 

stacyi szupaśniczej i konwoju szupaśników —  odstąpiliśm y W ydziałowi 
powiatowemu w Przem yślu, ażeby tymczasowo w porozumieniu z c. k. 
starostą  możliwą ulgę dla petentów wyjednać się s tara ł.

ui, pya względem nar! N iezałatwioną przez Wys. Sejm petycyę gmin Bienkowej W iszni,
DOtakaehZa W RUd Podhajczyk i Kopniowic względem nadużyć c. k. notaryusza w Rudkach, 

dla braku podstawy do ocenienia przytoczonych faktów , jakoteż dla b ra ­
ku podstawy do ocenienia przytoczonych faktów, jakoteż dla braku  kom- 
petencyi do bezpośredniego zaradzenia odstąpiliśm y Przemyskiej Izbie 
notaryalnej do odpowiedniego w jej własnym zakresie dochodzenia.

^ is tw a^ min * f  UCg°" ^  ślad  uchwały Wys. Sejmu z dnia 20. G rudnia r. z. została przez
doweg0P<w 1'i§oe, '  nas w cz§ści dotyczącej ustanowienia posterunku żandarm eryi w Łące, 

c. k. Prezydyum  N am iestnictwa przedłożoną do uw zględnienia, którego 
rzeczywiście doznała , — zaś w części, zawierającej żądanie surowszego 
niż dotąd karania i obchodzenia się ze zbrodniarzam i, przedstaw ioną do 
wiadomości trybunału  c. k. Sądu najwyższego.

\łi Ze petycye w spra- Przekazane nam do załatw ienia petycye W ydziału powiatowego w
. nowych posterun- _ . , . .  . . , J . „ , , , . .
feów żandarr aryi. Brzesku o ustanowienie posterunku zadarm eryi w Czchowie, tudziez pe­

tycye gmin Jezupola i Lipnicy murowanej o ustanowienie w tych  miej­
scach posterunków żandarm eryi —  odstąpiliśm y c. k. Prezydyam  N am iest­
nictwa, a to pierwsze dwie z poparciem  do możliwego uwzględnienia, zaś 
ostatn ią tylko z nadmienieniem, iż popierać jej nie możemy w przekona­
niu, że skoro istniejący o milę w W iśniczu posterunek (w sile 5 ludzi) 
na okolicę petentów większą zwróci uwagę, nie m a potrzeby ustanaw iać 
nowego w Lipnicy murowanej.
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Zm iany w  pom ieszcze­
niu biór W ydziału  kraj.

W  spraw ie urz§dzenia  
zak ładów  k orekcyjnych.

IV . Inne czynności W ydziału  
krajow ego.

Ponieważ zajęte przez W ydział kraj. lokalności w realności pod !■ 
161 ul. Szeroka, z końcem drugiego roku najm u okazały się niew ystar­
czające, przeto W ydział krajowy z kon trak tu  najm u tejże realności prze2 
w łaściciela JE . hr. Alf. Potockiego zwolnionym, w ynajął kontraktem  z 
25. L ipca 1873 części drugiego p ią tra  w gm achu Towarzystwa kredyt0' 
towego, na la t  trzy  licząc od dnia zawarcia umowy za roczny czyns2
2200 złr. i pomieścił tam  Bióro II. i Y.

-

Ze względu na ogłoszoną w Nr. 108 Dz. p. p. z r. 1873 ustawę z d- 
10. Maja 1873 zawierającą policyjno-karne postanowienia przeciw próżnia ' 
kom stroniącym od pracy i włóczęgom , jakoteż celem udzielenia Mini' 
sterstw u swej opinii co do czasu, kiedy powołana ustaw a mogłaby 
wejść w życie w Galicyi, zwróciło c. k. Prezydyum  Nam iestnictwa ode'  
zwą z dnia 24. Lipca 1873 1. 424 P/pr. uwagę W ydziału krajowego na p0' 
trzebę, wczesnego postaran ia się o zabezpieczenie umieszczenia w dom11 
poprawy, dla większej liczby korekcyonistów, ja k a  prawdopodobnie z roZ' 
ciągnieniem na Galicyę powołanej ustawy wyniknie.

Zarazem  zażądało c. k. Prezydyum  udzielenia mu dat dotyczących 
tutejszych zakładów korekcyjnych i objawienia zdania co do o d s tąp ien i | 
Państw u zarządu tych  zakładów  wraz z funduszam i przeznaczonem i 
ich utrzym anie, tudzież co do urządzenia w zakładach korekcyjnych os°' 
bnych oddziałów dla m łodociannych korygendów.

Czyniąc, zadość powyższemu wezwaniu, W ydział krajowy odez^i 
z dnia 2o. M arca 1874 1. 12.789 udzielił c. k. Prezydyum Namiestnictw 
żądanych dat co do ruchu i kosztów utrzym ania korekcyonistów w zakła' 
dzie karnym  u Św. Maryi M agdaleny w ostatnich trzech latach  l870< 
1871 i 1872 wykazując, że przeciętna liczba tychże o wiele niższą była 
od stypulowanej kontraktem  najm u realności u  Św. M aryi M agdaleuJ’ 
jakoteż faktycznie dającej się pomieścić liczby korekcyonistów  w istm e'  
jących zakładach korekcyjnych, że zatem chociażby liczba korygendó^ 
w skutek ustawy z dnia 10. M aja 1873 powiększyć się m iała, nie b ra k ł0 
by na razie m iejsca na pomieszczenie takowych. — Nadto zastrzegł s0 
bie W ydział krajowy w razie przyjścia do skutku sprzedaży realności 11 
Śwr. Maryi Magdaleny, obowiązek c: k. N adpropuratoryi przyjm ow ani 
przez ciąg la t 12 o wiele znaczniejszej liczby korekcyonistów tak  
skich jak  żeńskich, — nie mógł jednak  wówczas ju ż  stanowczej dać p° 
tym względem odpowiedzi; dotyczące rokowania były jeszcze w toku.

Co do oddania krajowych zakładów  korekcyjnych, a względnie ^  
funduszów w zarząd Państw a, W ydział krajowy stanowczo oświadczy 
iż nie mógłby podjąć się obrony odnośnego wniosku w obec Reprezenta



41

cyi k ra jow ej, bez poprzedniego dokładnego porozum ienia się co do kwe- 
styi, jak ie  właściwie fundusze obowiązane są do u rządzania i u trzym yw a­
nia zakładów  korekcyjnych i domów poprawy w ogóle i jak i wpływ wy- 
wrzećby m ogła na istn ie jące już  zak łady  korekcyjne, m ająca wejść w ży­
cie nowa ustaw a.

W końcu oświadczył W ydział k raj. powołując się na dekret kanc. 
nadw. z d. 24- Czerwca 1843 1. 19.112. Zb. ust. prow. z r. 1843. Nr. 125 
str. 350, iż o urządzeniu  i utrzym yw aniu z krajowego funduszu policyjnego 
w domach pracy  przymusowej osobnych oddziałów dla m łodociannych ko- 
rygendów, w daw niejszych dyrektyw ach, dotyczących zarządu  tym że fu n ­
duszem wcale mowy nie ma, że zatem  zdaniem  W ydziału krajowego k ra ­
jowy fundusz policyjny jako ściśle na utrzym anie prowincyonalnego domu 
pracy  przymusowej przeznaczony, nie mógłby ponosić kosztów z tąd  w y­
nikłych.

O bustronnie zapowiedziane dalsze rokowania w tej sprawie, spowo­
dowały W ydział krajowy do zasiągniecia  d a t i inform acyi o urządzeniu 
i utrzym yw aniu zakładów  korekcyjnych w innych prow incyach Mo­
narchii.

W tym  celu udał się W ydział krajowy załączonem i pod j .  odezwami 
z dnia 23. M arca 1874 1. 22653/73 do W ydziałów krajowych tych prowin- 
cyi, mianowicie, w k tórych  ustaw a z 10 M aja 1873 Dz. p. p. Nr. 108 już 
w eszła w życie, a otrzym ane w tej mierze odpowiedzi i wskazówki posłu­
żą za m atery a ł do zużytkow ania przy  wznowieniu tej sprawy.

d ach ^  W ziemiop*°' W zeszłorocznem  spraw ozdaniu z czynności W ydziału  krajowego
rz9dzoneZ6jak™r powód streszczoną zosta ła  odezwa Prezydyum  c. k. N am iestnictw a z dn ia 23. 
°Puszczenia podatków. M arca 1873 1. 5125|pr., według której z polecenia c. k. M inisterstw a 

skarbu  m ają być przyznaw ane pewne ulgi w sp łacaniu  podatków , jeżeli 
szkody w zien Lopłodach przez m r ó z  wyrządzone, przybrały  większe roz­
m iary. Polecenie to wydane zostało w skutek uchw ały Wys. Sejmu z d. 
29. L istopada 1^72 żądającej zaliczenia ty ch  szkód do kategory i klęsk 
które do opuszczenia podatków upraw niają.

Mimo tej ulgi W ydział powiatowy w Brzozowie a na jego wezwa­
nie także wiele innych W ydziałów  powiatowych wniosło do W ydziału 
krajowego przedstaw ienia z prośbą, ażeby na tegorocznej sesyi sejmowej 
ponowioną została  uchw ała z r. 1872.

Spraw a odpisyw ania podatków  w razie k lęsk  nadzw yczajnych należy  
do ustawodawczej kom petencyi Rady państw a. U staw a państwowa z dnia
24. M aja 18G9 o uregulow aniu podatku  gruntowego (Dz. u. p. Nr. 88) 
zapow iada w §. 6 zała tw ien ie tej spraw y, za  pomocą specyalnej ustawy. 
Ponieważ ju ż  pierw sza uchw ała Wys. Sejmu zw róciła uwagę R ządu , że 
szkody w yrządzane przez m rozy wiosenne w ziem iopłodach powinny być 
zaliczone do kategoryi klęsk  upraw niających do opuszczenia podatków , 
ponieważ dalej wobec ustaw  obecnie obowiązujących ponowna uchw ała 
W . Sejmu zapewne nie osiągnęłaby w drodze adm inistracyjnej lepszego

6
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re zu lta tu  od tego, jak i w ynikł z uchw ały pierwszej z roku 1872, przeto 
W ydział krajowy postanow ił nie p rzedkładać W ysokiemu Sejmowi Pr°" 
jek tu  nowej uchw ały.

W spraw ie pożyczk i 
zaciągn iętej w  r. 1846. 
i  1847. z gr. or. b u k o­
w iń sk iego  funduszu re­
lig ijn eg o , d la  funduszu  
zapom óg poddańczych .

A legat F .

W spraw ie czuw ania  
nad osiągn ięciem  sk u t­
ku  uchw ały' w zględ em  
zn iesien ia  brod zk iego  

w oln o ce ln eg o  okręgu.

Sp raw a u łatw ien ia  
użytk u  z so li.

W skutek resk ryp tu  M inisterstw a spr. ww. z dn ia 10. Maja 1874 r- 
1. 2806. wezwało c. k. Nam iestnictwo odezwą z dn ia 8. Czerwca 1874 r- 
1. 23034. W ydział krajowy do zap łacenia z funduszu krajowego, gr. or- 
bukowińskiem u funduszow i religij. kwoty 152,625 złr. 41 cnt. ty tu łem  od' 
setek należących się tem uż funduszowi od pożyczek udzielanych gmino® 
w la tach  1846 i 1S47 z funduszu zapomóg poddańczych a z gr. or. bu- 
kowińskiego funduszu reiigijn. zaciąganych. S taw iając do funduszu kra­
jowego powyższą pretensyę, ces. król. N am iestnictwo podało za m o ty ^ń  
z jednej strony uchw ałą Sejmu galicyjskiego z dn ia  23. W rześnia l^do 
roku 1. IX. jakoteż reskryp t M inisterstw a spr. ww. z dn ia 6. S ierp® 8, 
1862 roku 1. 8820 m ające jakoby obowiązywać fundusz krajowy do pono­
szenia tego w ydatku, z drugiej zaś strony b rak  środków pokrycia tej >®' 
leżytości z funduszu zapomóg poddańczych, którego s tan  czynny niewy- 
sta rcza  na zw rot reszty k ap ita łu , do czego je s t w pierwszej lin ii po^o- 
łanny. — Załączoną pod F . odezwą z dnia 3. L ipca 1874 roku 1. 1131^- 
W ydział krajow y stanowczo odmówił powyższemu żądaniu.

Spraw a ta  zosta ła  bezpośrednio z b iu ra  sejmowego W ysokiemu B a ­
dowi odstąpioną.

Prócz tego wznawiał j ą  W ydział krajowy k ilkakro tn ie  od chv- 
zam knięcia posiedzeń Wysokiego Sejmu odezwami wystosowanemi do N a' 
m iec tn ic tw a; o trzym ał jednak  dopiero odezwą Prezydyum  Namiestnictwa 
z dnia 6. Sierpi ’.a 1874. roku 1. 6421. Uvviadomienie, że R ząd  wedle re­
skryp tu  P ana  M inistra spraw  w ew nętrznych z dnia 1. S ierpnia 1874 roku 
1. 3237. w ziął powyższą sprawę pod rozw agę, i zaw iązał rokow ania, któ­
rych wynik w właściwym  czasie podanym  będzie do wiadomości. *

Uchwały Wys. Sejmu w sprawie zniesienia monopolu soli, zniżen® 
cen soli w ogóle, zaprow adzenia wyrobu soli bydlęcej, pozwolenia na bez 
p ła tne  używanie źródeł solnych, przesłane zostały wraz z zażalenia® 1 
na postępowanie Urzędników żupnych przy wydawaniu soli. W ysokie®u 
Rządowi bezpośrednio z B iura sejmowego.

W ydział krajowy odnosił się k ilkakro tn ie  w tych  spraw ach 
Prezydyum  c. k. N am iestn ictw a, — nie o trzym ał jednak  do chwili zaIf  
knięcia niniejszego spraw ozdania uwiadomienia o sposobie zała tw ienlS 
spraw  powyższych.



y  Sprawife w ezw ania  
« z ą d u , a żeoy  p o lec ił 
*naweom bliżej zbadać  
stosunki g eo lo g iczn e  w  
walicyi z gorniezegc  

^ u o ^ isk a , i w od­
powiednich m iejscach  
Przeprowadził na koszt 

państwa głębokie  
w iercenia.

^obweneya dla muzeum  
Przem ysłow ego w e  

Lwow ie.

Sńbweneya dla Towa- 
rzystw a T atrzańskiego.

S zk o ła  kucia koni.

Odezwą z dnia 31. L ipca 1874. roku 1. 6113 uwiadomiło nas P re­
zydyum N am iestnictw a, że c. k. M inisterstwo skarbu zarządza właśnie 
szczegółowe geologiczne badania pokładów solnych w górach wschodniej 
Galicyi a przy tych  badaniach będą także przedsięwzięte poszukiwania za 
pokładam i w ęgla, przeto nie widzi się pan M inister rolnictwa na razie 
spowodowanym zarządzić jeszcze osobnych głębokich wierceń w Galicyi.
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Pismem z dnia 13. Czerwca 1874. r. 1. 2431 odniósł się do nas Pre­
zydent m iasta Lwmwa z przedstaw ieniem , żeby na urządzenie muzeum 
przemysłowego i zakupienie dlań przedmiotów przyczynić się datkiem  
pieniężnym.

W ydział krajowy, uznając jak ie  korzyści spłyną na kraj z utworze­
nia muzeum przemysłowego udzielił tej instytucyi prócz subwencyi przez 
W ysoki Sejm uchwalonej w kwocie 1.100 złr. przy sposobności otwarcia 
jej do publicznego użytku dalszą jednorazową pomoc w kwocie 500 złr. 
a. w. z funduszu dyspozycyjnego.

Prezes towarzystwa Tatrzańskiego Mieczysław Rej udzielając nam 
s ta tu ta  tegoż nowo-założonego towarzystwa, odniósł się do nas pismem 
z dnia 1. Czerwca 1874. r. 1. 24 polecając rzeczone Towarzystwo wzglę­
dom i opiece Reprezentacyi krajowej.

Celem tow arzystw a tatrzańskiego je s t :
a) Umiejętne badanie K arpat a osobliwie T atr, i rozpowszechnianie 

zebranych o nich w;adomości;
b) Zachęcanie do ;ch zwiedzania i ułatw ianie turystom , a szczegól­

nie specyalistom , udającym  się do T a tr w celach naukowych lub arty ­
stycznych przystępu do nich i pobytu tamże usuwaniem różnorodnych 
przeszkód i niedogoduości dotychczasowych;

c) staranie się w ogóle o wzbudzenie i ożywienie szczerego zajęcia 
się tem i góram i,

d) Ochranianie od zagłady zwierząt alpejskich mianowicie kozic i 
świstaków7.

W ydział krajowy m ając na względzie pożyteczny cel galicyjskiego 
Towarzystwa tatrzańskiego przyszedł im w pomoc jednorazowym datkiem 
w kwocie 500 złr. z funduszu dyspozycyj uego.

W ydział krajowy otrzym ał pod dniem 31. Grudnia 1873 r. zawiado­
mienie ze strony c. k. kraj. Komendy furwezów we Lwowie, że z przed­
stawionych przez W ydział krajowy ośmiu uczniów cywilnych do szkoły 
kucia koni, ukończyło kurs od 1. L ipca do końca G rudnia 1873. roku 
mianowicie 4-rech z  postępem dobrym, a 4-rech z postępem bardzo do-

6*
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Spraw a założen ia szk o ­
ły  weterynaryi.

Bezpośrednia d z ia ła l­
ność  W ydzia łu  krajów, 
w  sprawach gminnych  

i pow iatow ych.

bryrn ; oraz, że wszyscy ośmiu do wykonywania tego rzem iosła pod wzglę- 
dem fizycznym uznani zostali uzdolnionym i;

Z przedstawionych zaś na kurs od 12. S tycznia do końca Czerwca 
1874. roku pięciu uczni cywilnych, ukończyło kurs z końcem Czerwca 
1874. roku czterech uczni z postępem dobrym , a trzech  z postępek 
bardzo dobrym.

Ubolewać jedynie należy, że powiaty, którym na tern zależyć po- 
winno, aby posiadać umiejętnie wykształconych kowali, niekorzystaj^ 
z nabytej kosztem funduszu krajowego możności kształcenia uczni w tej 
sztuce, — i lub wcale nie przysyłają kandydatów , lub też najczęściej 
takich  w ysyłają, którzy pobywszy k ilka tygodni w szkole samowolnie 
opuszczają.

Sprawa założenia szkoły weterynaryi już od la t wielu była przed' 
miotem rozpraw Wysokiego Sejmu. Szerząca się klęska zarazy na bydło^ 
tudzież niepowetowane szkody dla rolnictw a i w ogóle dla rozwoju do- 
brobytu iv kraju naszym tą  plagą wywołane, spowodowały W ydział kra­
jowy do bliższego rozpatrzenia się w tej spraw ie, i do przedstawienia- 
W ys. Izbie wniosków dążących do tego , ażeby szkoła taka, jako zakład 
krajowy otw artą być m ogła z rokiem szkolnym 1875/6.

Sprawę tę przedstaw ia W ydział krajowy Wysokiej Izbie oddzielne!11 
sprawozdaniem.

Idąc w ślad za wskazówkami zawartemi w sprawozdaniu przeszło- 
rocznej komisyi budżetowej o przekazanem  jej zbadaniu działalności Wy' 
działu krajowego, s ta ra ł się W ydział krajowy przez wysłanie komisyi na 
miejsce, o ile dozwalały mu na to  szczupłe siły, którem i rozporządzą 
zapoznawać się na miejscu ze stosunkami gmin i powiatów', i nabra-ć 
w ten sposób bezpośrednio wiadomości o ważniejszych sprawach załaU 
wionemi być mających.

W ysyłaliśmy komisye adm inistracyjne w sprawach gminnych i P0' 
wiatowych do Tarnowa, Jasła , Biecza, jakoteż komisye rachunkowe do 
Tarnowa, Jasła , Biecza i do Drohobyczy. Mamy powody do przypuszcze­
nia, że we wszystkich wypadkach sprawy pomyślnie i z korzyścią intere 
sowanych gmin załatwionemi zostały a bezwzględne, czysto przedmiotowo 
i uprzejme postępowanie delegatów naszych przekonało nawet osobistos01 
mniej przychylne samorządowi o zbawienności instytucyi autonomiczny0*1' 
podniosło zaufanie ludności do W ydziału krajowego i przyczyniło się 
spieszniejszego załatw ienia sprawy Tylko szczupłe siły robocze w Wy' 
dziale krajowym, nakazują nam zachować miarę, i nie pozwalają nam wsz? 
dzie i zaraz zadość czynić proźbom W ydziałów o bezpośrednie ivys) 
łanie komisyi z ram ienia W ydziału krajowego w różnych spraivach, a 
najwięcej dla uregulowania stosunków majątkowych gmin znaczniejszy0*1-



®tyk ^ezP0średnieąo
tow powiatowych^lud- Podburzające odezwy rozsyłane do Zwierzchności gminnych w k ra ju
Dością w powiatach, naszym, spowodowały W ydział krajowy do zawezwania W ydziałów powia- 

Alegat K . towych okólnikiem pod E  załączonym  ażeby stara ły  się gorliwem pełnie­
niem obowiązków swuich, zbliżeniem się do ludności, i wejściem w bez­
pośrednią styczność z takow ą, wzbudzić w ludzie przekonanie, o poży­
teczności reprezentacyi powiatowych, i pozyskać ufność jego, przez co 
same przez się upadną i niemożiiwemi się s taną pokątne agitacye tego 
rodzaju.

Największa część Wydziałów powiatowych p rzysła ła  W ydziałowi 
krajowemu odpowiedzi, z których wypływa, że stara ły  się przez usunięcie 
wszelkich zbytecznych form zbliżyć się do ludności, a gdzie tego dotąd 
nie uczyniono, w przyszłości stosować się będft' do uwag przez W ydział 
kraju wy uczynionych. — Środek mianowicie przez nas proponowany zale­
cający praktykę w kilku W ydziałach powiatowych przyjętą, wedle której 
w dniach i o godzinach z góry oznaczonych, mogą zgłaszać się ustnie 
mieszkańcy powiatu do delegowanych członków W}7działu powiatowego 
we wszelkich sprawach, stojących w związku z zakresem działania repre­
zentacyi powiatowej, zdaje się, iż rozszerzy się w kra ju  naszym, i posłuży 
do zbliżenia się ludności powiatu ze swą w ładzą autonom iczną, a tern 
samem przyczyni się do usunięcia nieporozumień i wątpliwości, a spotę­
guje ufność ludności do 'W ydziału powiatowego i przyczyni się do pod­
niesienia powagi jego w powiecie.

Z uznaniem podnieść należy okoliczność, iż niektóre W ydziały po­
wiatowe nie poprzestają na urządzeniu takich stałych komisyi w swej 
siedzibie urzędowej, lecz zaprow adzają je także w innych m iasteczkach, 
lub stosownych miejscowościach powiatu.

45

WvKWory do radpowia- W bieżącym roku przypadły  nowe wybory do rad powiatowych,
towych. Wynik tych  wyborów przedstaw ia W ydział krajowy oddzielnie w wiado­

mościach statystycznych, przez krajowe biuro statystyczne zestawionych. 
Niech nam  wolno będzie w tern miejscu podnieść okoliczność, iż Wy­
dział krajowy z powodu tych wyborów czynnie korzystał z prawnego 
wpływu, ustaw ą wyborczą sobie zastrzeżonego na rozkład członków Rady 
powiatowej pomiędzy pojedyńcze grupy. W siedmiu powiatach mianowicie 
w Brzeżańskim, Jarosławskim , Kosowskim, Rohatyńsk im, Stanisławowskim, 
Siniatyńskim  i W ielickim nastąp ił w skutek uwag W ydziału krajowego 
inny podział członków pomiędzy pojedyńcze grupy, aniżeli projektowa- 
nem było ze strony władz politycznych.



W y p ow ied zen ie  zdania, 
że ustaw a o repr. pow. 
nie przypusza dalszego  
odw ołania się  od uchw ał 
pow ziętych  przez zgro­
m adzenie wybranych  
członków  Rady pow ia­
towej co do uznania  

w ażności wyboru.

Alegat L .
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Protest, właściwie rekurs p. Dr. Edw arda Stiasnego, obranego z grupy 
większych posiadłości członkiem Rady powiatowej w B iałej, pod L. załą- 
czony, wniesiony przeciw uchwałom powziętym na dniu 9. Maja 1874- r- 
przez zgromadzenie wybranych członków Rady powiatowej w Białej, dał 
W ydziałowi krajowemu sposobność wyjawienia zdania, czy przypuszczał- 
nemi są rekursa przeciw uchwałom powziętym przez takie zgromadzeni® 
co do uznania ważności odbytych wyborów.

W edle postanowień §§. 49. i 50. ust. o repr. pow. można wnosi® 
rekursa jedynie przeciw uchwałom Reprezentacyi powiatowej, czyli — jak 
ustaw a wyraźnie przytacza — przeciw uchwałom Rady powiatowej i Wy' 
działu  powiatowego, — nie zaś przeciw uchwałom powziętym przez zgr°' 
m adzenie wybranych członków Rady powiatowej, zebranych w myśl §. 29- 
ord. wyb. pow'.

Nieprzypuszczalność rekursu przeciw uchwałom takiego zgromadzę' 
nia je s t zresztą wynikiem samej natury  przedm iotu, o którym  to zgrorua'  
dzenie stanowić powołane jest. Zgrom adzeniu takiem u przyznaje u s ta la  
prawo rozpoznawania aktów wyborczych, i rozstrzygania o przypuszczeniu 
wybranych. Z tego postanowienia ustawy wypływa, iż zgromadzenie 
branych członków Rady powiatowej, zebranych w myśl §. 29. ord. w)'b‘ 
pow., a nie kto inny, nawet żadna w ładza przełożona stanowić nie moż® 
o ważności wyboru, ani też o przypuszczeniu wybranych. Gdyby bowieDl 
rzecz inaczej się m iała, to nie zgromadzenie wybranych, lecz przełożona 
władza, czy to w ładza rządow a, czy też W ydział krajowy stanowiłaby 0 
przypuszczaniu wybranych.

Wobec powyższego wyraźnego postanowienia ustawy, niemogłyby 
żadną m iarą władze przełożone mieć dalej sięgającej mocy, jak  tylk° 
unieważniania uchwały przez zgromadzenie powziętej, i zawezwania zgr0' 
m adzenia do powzięcia nowej, odmiennej uchwały. W ładza znosząca takS 
uchwra ł ę , nie miałaby atoli odpowiednich środków do dyspozycyi celsb1 
przymuszenia zgromadzenia, ażeby nie ponowiło zniesionej uchwały. Ost»' 
tecznie nie pozostałby inny środek dla ukrócenia możliwej samowoli zgr0 
m adzenia, dla wymuszenia posłuchu postanowieniom ustawy, i dla zapa­
rowania powagi władzy przełożonej, jak  tylko uciec się w razie op°rl1 
do rozwiązania Rady powiatowej (§. 53. ust. o repr. pow.

W ychodząc z tego zapatryw ania mniemał W ydział krajowy, że au1 
W7ydział krajowy, ani Namiestnictwo powołanemi nie są do rozstrzyga0l‘l 
powyższego rekursu paua D ra Stiasnego, i nie wdawał się nawet w spra" 
dzenie faktów w tym rekursie przytoczonych.

Zważywszy jednak, że te fak ta  są nadzwyczaj rażącemi, i świadek) 
łyby o bezwzględnem i swawolnem pom iataniu przepisam i ustaw, je ż e li^  
prawdziwemi były, zważywszy, że władze rządowe powołanemi są 0 
przestrzegania powagi ustaw, —  odstąpił W ydział krajowy, wyraziPsẐ  
poprzód powyższe zapatryw anie swoje na tę  spraw ę, c. k. PrezydyuDa 
Namiestnictwa wyżej wymieniony rekurs czyli p ro test pana D ra Stiasneg0'



^ jn ku low an ie  ob liga -  
będących w łasno- 

C1? gm in, i zakładów  
gm innych.

Alegat Ł .

^Ptawa las ów  gm innych.

Alegat M .

i Szekucya na m ajątki 
gminne.

Alegat N . 
Alegat 0.

dia zbadania faktów w nim przytoczonych, a w razie sprawdzenia tako­
wych energicznego zarządzeni, i odpowiednich środków, ażeby powaga 
ustaw  przywróconą została.

Do chwili zam knięcia niniejszego sprawozdania nie otrzym ał W ydział 
krajowy uwiadomienia, jak i skutek odniosła powyższa jego odezwa.
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Przekonanie, że tylko przez winkulowanie papierów wartościowych, 
stanowiących własność gmin lub zakładów gminnych, podaje się pewną 
rękojmię przeciw możliwym niebezpieczeństwom, spowodowało W ydział 
krajowy do wydania w tej mierze do W ydziałów powiatowych okólnika, 
z dnia 19. Maja 1874 roku do 1. 7071, który tu  pod Ł. załączam y.

Ze sprawozdania rocznego c. k. Inspektora lasów, za rok 1873 które 
przesłanem  zostało W ydziałowi krajowemu pismem Namiestnictwa z dnia 
14. Kwietnia r. 1874 do 1. 17282 przekonał się W ydział krajowy, że lasy 
gminne w ogóle, równie ja k  lasy, które przeszły w skutek wykupienia 
służebnictw  w posiadanie gmin i spółek w łościańskich, znajdują się 
w wysokim stopniu zaniedbane. To spowodowało W ydział krajowy do 
wydania do wszystkich W ydziałów powiatowych w tej mierze okólnika 
z dnia 22. Maja 1874 r. do 1. 7373 tu  pod M. załączonego.

Często zdarza ją  się wypadki, szczególnie w sprawach serwitutowych, 
że członkowie gminy nie uwzględniając prawomocnych wyroków władz, 
dopuszczają się czynów niepokojenia na obszarach dworskich. W skutek 
tego przeprow adzają c. k, sądy spory prowizoryalne, i utrzym ując obszar 
dworsk’ w spokojnem posiadaniu, zakazują Gminie wszelkie niepokojenia 
pod zagrożeniem kary pieniężnej. Członkowie gminy nie stosując się do 
tych orzeczeń, w ykraczają przeciw onym. Skutkiem  tego bywa Gmina za­
sądzona na kary pieniężne. Przy ściąganiu tych kar praktykow ały c. k. 
sądy sposób, że brały pod grabież obligacye gm inne, i nieuwiada- 
m iając o tern wyższych władz autonomicznych, prowadziły dalsze kroki 
egzekucyjne. — Ta okoliczność spowodowała W ydział krajowy że w celu 
sprowadzenia tego przedm iotu na właściwe tory odniósł się d. 14. Kwiet­
nia 1874 do 1. 3158 do c. k. sądów krajowych wyższych we Lwowie i 
Krakowie, załączoną obok pod N. odezwą i wydał oraz okólnik do wszyst­
kich W ydziałów powiatowych tu  pod O. załączony z pouczeniem, ja k  
w podubnych wypadkach postępować należy.

Ż ądaniu wystosowanemu do wyższych Sądów we Lwowie i Krakowie 
stało  się zadość, albov,iem c. k. wyższy Sąd krajowy lwowski oznajmił 
nam pod dniem 29. Kwietnia 1874 roku do 1. 10528, krakowski zaś pod 
dniem 10. Czerwca 6516, że pouczyły wszystkie sądy sobie podwładne 
w myśl odezwy W ydziału krajowego, i poleciły im działać w tym duchu 
w wypadkach, prowadzonej egzekucyi przeciwko gminom.
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Spraw a gm innych kas  
pożyczkow ych.

Alegat P . TL S.

D odatki do podatków  
na utrzym anie szk ó ł 
ludow ych uchwalane  
przez Rady pow iatow e  
w m yśl §. 27. U staw y  
szkolnej z dnia 2. Ma - 

ja  1873 r.

Alegat T.

P olicya  służbow a.

W ydział krajowy zwrócił szczególną uwagę swą na  działalność gnu11' 
nych kas pożyczkow ych, n ab rał bowiem p rzekonan ia , że instytucye te 
w znacznej części nie przynoszą oczekiwanego pożytku. Po gruntowne10 
zbadaniu tej sprawy i po przeprowadzeniu rokowań z Namiestnictwem1’ 
ułożył W ydział krajowy przedewszystkiem dwa nowe form ularze statuto^ 
dla gminnych kas pożyczkowych dążące do tego ażeby :

1) z zasady nie udzielać pożyczek bez poręki,
2) udzielać pożyczki na czas nie dłuższy jak  3 la t ,  i żądać zwrot3 

takowych w ra tach  tygodniowych lub miesięcznych. Niemnie] stosowne10 
zdawało się Wydziałowa krajowemu podanie ' gminnych kas pożyczkowy0 
czujniejszej jak  dotąd k o n tro li; zawreztvał zatem  W ydziały powuatowe’ 
ażeby dla każdej gminnej kasy pożyczkowej w powiecie ustanowiły osob 
nego op iekuna, któryby przynajmniej raz co trzy  miesiące sprawrdz3 
szczegółowo stan kasy i działalność Zarządu. Dla u łatw ienia tej cż}3 
ności ułożył W ydział krajowTy wskazówki dla szkontrującycli gminne k»s) 
pożyczkowe.

Pod P. i R. przedkładam y nowe form ularze statutów  — pod S. wska . 
zówki dla skontrujących pod D. zaś okólnik W ydziału krajowego wr ^  
mierze przesłany do W ydziałów powdatowycli.

W wykonaniu ustawy szkolnej z dnia 2. Maja 1873 roku wyd9 a 
R ada szkolna krajowm, okólnik do wszystkich W ydziałów powiatowy0 ’ 
w którym  wyraziła zapatrywanie, że powiatowe dodatki do podatków 
pośrednich, które w skutek wstawienia 4 dodatku na wzmożenie fund3 
szu szkolnego okręgowego przekraczają 10 podatków bezpośrednich, 11 
wymagają przyzwolenia W ydziału krajowego. W ydział krajowy nie h10®" 
podzielić powyższego zdania, .widząc w niem rażącą sprzeczność z U st3’' '  
o reprezentacyi powiatowej, i uszczuplenie władzy W ydziału k ra jo w i 
a w dalszym wTypadku uszczuplenie władzy Wysokiego Sejmu i koro°R 
wygotowrał do Rady szkoluej kraj. obok załączoną odezwę pod T. z dnia 
Lutego 1874. roku 1. 3321, wr której chcąc rzecz sprowadzić na właśc1' 
tory, wezwał krajow ą Radę szkolną do poczynienia odpowiednich kr ^  
celem uchylenia zaszłej niestosowności. Pomimo przypom nienia z dm a 
Maja 1874. r. 1. 7976, aby tę  tak  ważną sprawcę jak  najspiesznej załaŁ' 
nie otrzym ał W ydział krajowy dotychczas odpowiedzi w tej sprawie.

Ubolewać należy, że krajowa R ada szkolna w interesie p o sz a n o ^  
nia obowiązujących ustaw nie uczyniła dotychczas zadość wezwaniu 
działu krajowego, który przy swem, wr odezwie z dnia 27. Lutego j 
roku 1. 3321 objawionem zdaniu jako w prawie uzasadnionem obfd3J 
obstawać musi.

Odezwą z dnia 13. Lutego 1872 roku 1. 49616. oznajmiło nam c' ^ 
Namiestnictwo, że pragnie zaradzić ogólnie panującem u rozprężeni11 
stosunku sług do służbodawców, i usunąć uzasadnione poniekąd p0^
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do zażaleń postanowiło zalecić c. Ic. starostw om , aby nad należytem  i 
energieznem wykonywaniem ustawy służbowej ścisłe czuwały. W tej ode­
zwie abjaw iło c. k. Namiestnictwo zdanie, że przełożeni obszarów dwor­
skich, nie mając władzy karania, nie mogą też być uprawnieni do prowa­
dzenia śledztw a w sprawie karnej, a tem mniej do wydawania wyroku. 
Gdy zaś w regulam inie służbowym przepisy k arn e , z przepisam i innej 
natu ry  są tak  ściśle połączone, że klasyfikacya ich na odpowiednie działy 
jest prawie niepodobieństwem; gdy dalej w ogóle prawie każda sprawa 
służbowa jest tylko karze podlegającem przekroczeniem, przeto, wedle 
zdania c. k. Namiestnictwa, przełożonym obszarów dworskich w tego ro­
dzaju sprawrach żadna urzędowa w ładza przysłużać nie powinna. Z tych 
tedy względów sądzi c. k. Namiestnictwa, że załatwdanie spraw7 służbo­
wych na obszarach dworskich należyć powinno do władz adm inistracyj­
nych rządowych. Uzasadniwszy w ten sposób to zdanie, zapytało c. k. 
Namiestnictwo W ydział krajowy czy zgadza się na nie.

W odpowiedzi na tę  odezwę wystosował W ydział krajowy pismo 
z dnia 6. W rześnia 1872 roku do 1. 2656 i nieprzychyłając się do zdania 
c. k. Namiestnictwa wyłuszczył swoje zapatryw anie w tym względzie.

W odpowiedzi z dnia 18. G rudnia 1873 roku do 1. G1481 oznajmiło 
c. k. N am iestnictw o, że co do kompetencyi przy wykonaniu policyi nad 
sługami c. k. M inisterstwo spraw wewnętrznych uznało jako prawnie uza­
sadnione zdanie N am iestnictw a w następujących punktach :

I. że wdadze adm inistracyjne do dziś dnia są powołane do rozsą­
dzania wszelkich sporów służbowych i najmu między gospodarzami ro l­
nymi i lasowymi a ich pomocnikami gospodarczymi i dziennymi zarobni- 
kami pod w arunkam i i na zasadzie rozporządzenia ministeryalnego z 15. 
M arca 1860 roku 1. 73 Dz. p. p.

II że wykonywanie minist. rozporz. z 7. Grudnia 1856 roku 1. 224. 
Dz. pp. tyczącego się rozsądzania sporów między sługam i i służbodaw- 
cami w takich wypadkach przysłużą politycznym władzom powiatowym, 
w których Zwierzchność gminna, jakkolwiek upoważniona według ustawy 
gminnej do zała tw iania tych spraw lub też przełożony obszaru dwor­
skiego jako interesowani wykluczeni są od u rzędow ania;

III. że w wypadkach, w których idzie o wykonywanie władzy lub o 
przyznanie wynagrodzenia szkody przez Zwierzchności gminne na pod­
stawie ustawy służbowej z roku 1856, zastosować należałoby analogicznie 
postanowienia procedury karnej, w wypadkach zaś sporów natury  cywilnej 
zastosować należałoby co do kompetencyi władz autonomicznych przepisy 
cywilnej jurysdykcyi, i instrukcyi sądowej.

Zasadę streszczoną pod I. wygłosił też pan komisarz rządowy na 
posiedzeniu sejmowem dnia 30. G rudnia 1873 roku odpowiadając na in- 
terpelacyę posła Słoneckiego i towarzyszy.

Zasada streszczona pod U. była przedmiotem kilkakrotnej wymiany 
zdań między c. k. Namiestuictwem a W ydziałem  krajowym, atoli żadne 
porozumienie nie przyszło do skutku.

7



Zasada streszczona pod III. nie by ła dotychczas między W ydziałem 
krajowym a c. k. Namiestnictwem poruszoną.

W ydział krajovvy nie może jednak podzielać zdania przez c k. 
Namiestnictwo i c. k. M inisterstwo wypowiedzianego z n a s tę p u ją c y c h  
powodów :

ad 1. c. k. Namiestnictwo przyznaje władzom autonomicznym w myśl 
§. 27. lit. g. ustawy gminnej tylko a) policyę nad czeladzią i wyrobni­
kami b) wykonywauie przepisów o czeladzi służbowej.

W yklucza zatem z kom petencji tych władz wykonywanie przepisów 
o wyrobnikach zastrzegając je  władzom rządowym. Motywując to zdanie 
przytacza c. k. Namiestnictwo, że minist. rozporządz. z dnia 15. M arca 
1860. roku, które przepisy służbowe rozciągnęło na spory między gospo­
darzam i rolnymi i lasowymi a ich pomocnikami gocpodarczymi i dzien­
nymi zarobnikam i, nie zostało przez ustawę gminną zniesione, i obowiązuje 
po dziś d z ień ; powtóre że §. 27. lit. g. przyznaje gminie tylko admini- 
stracyjno-policyjny nadzór nad wyrobnikami a nie wykonywanie przepi­
sów o nich.

Tę argumentacyę nie możemy nazwać |  przekonyw ującą, albowiem 
jeżeli w skutek postanowienia §. 27. lit. g. wykonywanie przepisów o 
czeladzi służbowej bez wszelkiego zastrzeżenia przeszło na gminę, nie 
podlega najmniejszej wątpliwości, że i załatw ienie sporów między słu­
gami i w yrobnikam i, zostającym i u gospodarzy rolnych i leśnych, którzy 
stanowią tylko pewną kategoryę czeladzi służbowej, przeszło równie na 
gminę, zwłaszcza, że stosunek sług jest nierównie ważniejszy, niż stosunek 
wyrobników. Inaczej bowiem byłaby ustaw a gminna wykluczyła tę  kate­
goryę sług  wyraźnie lub nadm ieniła, że nnuist. rozp. z dnia 15. Marca 
1860 roku pozostaje i nadal w całej pełni w mocy obowiązującej. Gdy 
się to jednak nie stało , a minist. rozp. z dnia 15. Marca 1860 r. zostając 
w rażącej sprzeczności z lit. g. §. 27. ust. gm. a ustaw a gminnna jes t 
późniejszej daty, nie podlega wątpliwości, że powołane m inister, rozporz. 
zostało przez ustawę gm inną zniesione.

Jeszcze śm ielszą argum entacyę zawiera drugi powód przez c. k. 
Namiestnictwo przytoczony, a mianowicie, że już  z samej treści lit. g. 
§. 27. ust. gmin. wypływa, że wykonywanie przepisów o wyrobnikach nie 
należy do władz autonomicznych.

To postanowienie opiewa „g) policya nad czeladzią i wyrobnikami
niemniej wykonywawie przepisów o czeladzi służebnej."

Otóż c. k. Namiestnictwo wnioskuje z tego, że w tym ustępie §. 27. 
je s t tylko mowa o wykonywaniu przepisów o czeladzi służbowej a nie 
jes t oraz powiedzianem o wykonywaniu przepisów o „wyrobnikach" że 
zatem  §. 27. lit. g. nie może się odnosić do osób objętych minist. rozporz. 
z dnia 15. Marca 1860 roku. Temu można snadnie przeciw staw ić:

a) na jakiej podstawie może c. k. Namiestnictwo zaliczać sługi u
gospodarzy rolnych i leśnych pod nazwę wyrobników ? skoro minist.
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rozporz, mówi osobno o pomocnikach (którzy są, bezprzerwnie sługam i) a 
osobno o wyrobnikach;

b) ja k  można żądać, żeby prawodawca w §. 27. lit. g. wypowiedział 
„niemniej wykonywanie przepisów o czeladzi służebnej i o wyrobnikach" 
skoro niema osobnych przepisów o wyrobnikach.

Tylko prosty przypadek z rząd z ił, że przepisy o czeladzi służbowej 
(które oraz trak tu ją  o wyrobnikach) noszą nazwę przepisów o czeladzi 
służebnej, lecz z tego nie można wysnuwać powyższej zasady.

Ad II. U szczuplając zakres działania władz autonomicznych przy 
rozstrzyganiu sporów służbowych w takich  wypadkach, w których zacho­
dzi perhorescencya władz autonomicznych, argum entuje c. k. Nam iestnic­
two tak  : że §. 27. lit. g. o tyle tylko zmienił m inister, rozp. z dnia 7. 
G rudnia 1856 roku 1. 224 o ile idzie o rozstrzyganie sporów przez w ła­
dze „nienprzedzone“ t. j. gdy niema perhorescencyi, skoro zaś zachodzi 
wypadek perhorescencyi, już obowiązuje napowrót minist. rozp. z dnia 7. 
Grudnia 1856 roku 1. 224. W czem c. k. Namiestnictwo mogło dopatrzeć 
takiej myśli prawodawcy takiego ducha ustawy, niepodobna odgadnąć.

W szak daleko zdrowsza i zupełnie przekonywująca jes t następująca 
argum entacya :

Przez postanowienia lit. g. §. 27. ust. gm. zostało m inistr. rozporz. 
z dnia 7. G rudnia 1856. roku, o ile przekazuje załatw ianie sporów służbo­
wych władzom politycznym zupełnie zniesione na podstawie §. 9. kodeksu 
cywilnego i nie nabywa na powrót mocy obowiązującej dla specyalnych 
wypadków, a jeżeli zachodzą wypadki perhorescencyi, to na to są inne 
prawne postanowienia, zaw arte w ogólnych ustawach t. j. delegacye.

Ten jedynie środek jako  prawny i do celu prowadzący powinien 
znaleść zastosowanie.

Ad III. W ydział krajowy nie usuwał nigdy bezwzględnie ana­
logii, lecz dopuszcza ją  tylko tam , gdzie jasne brzm ienie ustawy (gra­
m atyczna in tepretacya) i myśl prawodawcy (logiczna interpretacya) 
nie wystarczają.

Z resztą analogią tych ustaw, które przytacza c. k. Namiesmictwo, 
można by się dopiero wtenczas posługiwać, jeżeli wątpliwości nie rozwią­
zują inne bliżej „pokrewne“ ustawy (§. 7. kodeksu cywilnego). Temi za­
sadami postanowił W ydział krajowy kierować się przy załatw ianiu sporów 
służbowych i w danym razie bronić tych zasad przed trybunałem  pań­
stwa. A ponieważ c. k. Namiestnictwo w tych kwestyach odniosło się już 
do c. k. M inisterstwa i za porozumieniem tej najwyższej władzy postawiło 
zasady zaw arte w odezwie z dnia 18. G rudnia 1873 roku 1. 61481, żadne 
argum entacye i przedstawienia ze strony W ydziału krajowego nie obie­
cują najmniejszego skutku, dlatego postanowił W ydział krajowy zaniechać 
dalszej wymiany pism, wyczekiwać specyalnego wypadku, i dotyczący spór 
o kompetencyę wytoczyć przed trybunałem  państwa.

7*
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P o licya  połowa.

Alegut W .

Przy wykonywaniu przepisów o policy. polowej przez władze auto­
nomiczne nastręcza ją  się wielorakie trudność:, i tak  z jednej strony odma­
wia c. k. Namiestnictwo wyższym władzom autonomicznym praw a roz­
strzygania rekursu przeciw takim  orzeczeniom Zwierzchności gminnej- 
k tóre nie opiewają na wymiar kary, lecz stanowią tylko o wynagrodzeniu 
szkody polowej; z drugiej zaś strony wkorzeniła się prak tyka, że pomimo 
jasnego brzmienia m inisteria lnego  rozporządzenia z dnia 30. Stycznia 
1860 roku niemal każde naruszenie własności ziemskiej bywa przez c. k- 
sądy podciągane pod przepisy paten tu  prowizoryalnego z dnia 27. Paź­
dziernika 1849 roku , a lad a  targnięcie się na własność rolniczą bywa 
poczytanem za złośliwe uszkodzenie cudzej własności i traktow ane jako 
przestępstwo przewidziane w §, 468. kodeksu karnego.

Te okoliczności zniewoliły W ydział krajowy do odniesienia się do 
c. k. Nam iestnictwa i Wyższych c. k. sądów krajowych we Lwowie i 
Krakowie celem uregulowania granic kompetencyi przy sądzeniu prze­
stępstw  polowych. Dla zasadniczej ważności tej sprawy czuje się W ydział 
krajowy obowiązanym, przedstaw ić Wysokiemu Sejmowi w krótkości cały 
przebieg tych rokowań.

W pewnym specyalnym w ypadku, w którym wójt sądząc szkodę 
połową zasądził szkodnika tylko na wynagrodzenie, nie nałożywszy kary, 
oparła  się sprawa o c. k. Namiestnictwo. — C. k. Namiestnictwo wydało 
pod dniem 13. G rudnia 1871 r. 1. 54420 orzeczenie następującej treśc i:

Zwraca się panu c. k. staroście w Jaśle  do dalszego postępowania 
z uw agą, że ponieważ w niniejszym przypadku nie wymierzono kary 
policyjnej, i ustaw a’ żadna ani też zakres działania władzy nie zostały 
przekroczone, władze polityczne nie są powołane do wdania się w osą­
dzenie sprawy, należącej do zakresu władz autonomicznych.

Biorąc pochop z tego wypadku, ułożył W ydział krajowy pod dniem 
8. Marca 1872 roku 1. 1867. okólnik do wszystkich Wydziałów powiato­
wych, aby w duchu orzeczenia c. k. Namiestnictwa, uporządkować granice 
kompetencyi władz autonomicznych w sprawach policyi polowej, — i za­
wiadomił o tem c. k. Namiestnictwo. — W odpowiedzi na to uwiadomie­
nie oznajmiło jednak c. k. Namiestnictwo w odezwie z duia 12. Kwietnia 
1872 r. do 1. 14967. że wprost przeciwnie zapatruje się na sprawę kom­
petencyi, aniżeli w poprzedniem rozporządzeniu, i zaprzeczyło władzom 
autonomicznym prawa rozpoznawania reknrsów w sprawach polowych, 
choćby szło tylko o wynagrodzenie szkody. Z tego powodu nastąp iła  k il­
kakrotna wymiana zdań między W ydziałem  krajowym i c. k. Nam iestnic­
twem. Załączona obok odezwa pod W. z dnia 4. L istopada 1. 10012 
streszcza zasady, któremi się kierował W ydział krajowy, broniąc atrybu- 
cyi władz autonomicznych i w yrażając zdanie :

1) że rozstrzyganie wszelkich rekursów, gdzie idzie tylko o wyna­
grodzenie, należy wyłącznie do kompetencyi władz autonom icznych;

2) że w spraw ach, gdzie idzie o karę i o wynagrodzenie, o pierw­
szej części wyroku orzekać m ają władze rządowe, o drugiej zaś w ład z e  
autonomiczne.



Pomimo przekonywującej argum entacyi i naszem zdaniem bew ątpli- 
wych przepisów ustawy nie przychyliło  się c. k. Namiestnictwo do zdania 
W ydziału krajowego i ogra ńczając kompetencyę wyższych władz autono­
micznych w sprawach policyi polowej do przestrzegania sadzenia drzew 
oczyszczania takowych, i wydalania bydła niezdrowego lub nierogacizny 

Alegat X . z pastwisk, wydało okólnik pod X. załączony, do wszystkich pp. staro­
stów, w którym  w brew naszemu zapatryw aniu przekazało wszystkie 
sprawy polowrn, chociażby rekurs odnosił się tylko do wynadgrodzenia 
szkody, władzom rządowfym. Przy tym składzie rzeczy widział się W y­
dział krajowy spowodowanym zaniechać dalszej wymiany zdań i ograni­
czyć się na  pouczeniu W ydziałów powuatow’ych, które, nie mogąc wyjść 
z chaosu co do kompetencyi władz rządowych i autonomicznych w spra­
wcach polowych, odnosiły się z proźbą o wyjaśnienie. Odpowiedziano 
im w sposób następujący :

Na zapytanie W ydziału powiatowego w przedmiocie zachowrania 
granie kompetencyi przy rozstrzyganiu rekursów w sprawach policyi po- 
lowmj, oznajmiamy W ydziałowi powiatowemu co następuje :

Trzym ając się zasady zawartej w §. g. kodeksu cywilnego, że jedy­
nie prawodawcy, służy w ładza tłum aczenia ustaw  w sposób powszechnie 
obowiązujący. W ydział krajowy pozostawia zupełną swobodę Wydziałowi 
powiatow em u, jakiem i zasadam i zechce się kierować przy załatw ianiu  
rekursów w sprawach policyi polowej, a mianowicie, czy zasadam i wy­
rzeczonemu w okólniku naszym z dnia 8. Marca J872 roku 1. 1867, czy 
też zasadam i zawartemi w okólniku c. k. Nam iestnictwa z dnia 21. L i­
stopada 1873 roku 1. 58147. W szczególnych wypadkach, które dojdą do 
naszej wiadomości, a w których kompetencyę władz autonomicznych zda­
niem naszem byłaby niewątpliwą, będziemy bronie jej przed Trybunałem  
państwa.

Co do Stosunku do władz sądowych rzecz się m a następnie :
W ydział powiat. Horodeński odniósł się do nas pod dniem 5. Lipca 

1873 r. 1. 791. z prośbą, o w jjednanie u wyższycjj władz sądowych pole­
cenia do sądów powiatowych, ażeby przy doniesieniach o szkodach poio- 
wych, nie rozpoczynały długo trw ających sporów prowizoryalnych, lub 
śledstw a karnego za złośliwe uszkodzenie cudzej w łasności, lecz sprawy 
tego rodzaju odsyłały do kompetentnych władz autonomicznych. Tę prośbę 
poparło k ilkaraście innych W ydziałów powiatowych. W skutek tego wy­
stosowaliśmy do c. k. wyższych sądów krajowych we Lwowie i Krakowie 

Alegat Y. załączoną tu  obok odezwę Y. z prośbą o polecenie podwładnym sądom, 
aby ściśle przestrzegały granic kompetencyi przy dochodzeniu i sądzeniu 
przestępstw  polowych. Lwowski c. k. wyższy sąd odpowiedział nam swą 
odezwą z dnia 17. L ipca 1874 roku do 1. 14304. że nie podziela w zupeł­
ności zdania W ydziału krajowego w powyższem piśmie zawartego. N ato­
m iast krakowski c. k. Sąd krajowy wyższy przychylił się w zupełności do 
zdania W ydziału krajowego i wydał okólnik do podw ładnych c. k. sądów 
wzywając je do ścisłego przestrzegania granic konpetencyi w myśl mini­
ster. rozporządz. z dnia 30. S tycznia 1860.
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Spór o kom peteneyę  
rozstrzygan ia  w sp ra­
w ach p o licy i zdrow ia, 
pom iędzy w ładzam i au- 
tonom iczn em i, a w ła ­
dzami rządow em i, roz­
strzy g n ięty  przez try ­
bunał państw a na rzecz  
k om petencyi w ładz a u ­

tonom icznych .

5/ ł

Alegat Z .

A legat Ź . 
A legat Z .

W Tyśmienicy, powiutu tłum ackiego istn ieje garbarn ia  bodąca włas­
nością A braham  i M eszulima Kupferbergów. Rzekę S trym bę p łynącą przez 
Tyśm ienicę, z której znaczna część mieszkańców zaopatru je się w' wod§ 
do p ic ia , do gotowania i pojenia byd ła zanieczyszczają w łaściciele tej 
g arbarn i sprow adzając do niej odpływy z takow ej; odpadki zaś z gar* 
barn i sk ład a ją  na p lacu  publicznym .

Te okoliczności wywierają wpływ ja k  najszkodliwszy na zdrowie 
ludności i byd ła w Tyśm ienicy, co spowodowało Zwierzchność gm inną ^  
Tyśmienicy do wzbronienia Kudferbergom  zanieczyszczania ivody w StryW ' 
bie, i do wezwania, aby odpadki garbarskie, na inne miejsce wywozili.

To postanowienie Zwierzchności gminnej zostało zatw ierdzone orze­
czeniem W yższych w ładz autonomicznych, mianowicie w ostatniej instan- 
cyi orzeczeniem W ydziału krajowego z dnia 11. L istopada 1872 roku do
1. 17265 pod Z. załączonem . Przeciw  tem u orzeczeniu W ydziału kra jo ­
wego wniósł K upferberg zażalenie do m inisterstw a h an d lu , zarzucają0 
niekom petencyę władz autonom icznych i prosił o zniesienie orzeczeń 
przez nie wydanych.

Gdy tym czasem  na wezwanie W ydziału powiatowego p rzy stąp ił był 
s ta ro sta  tłum acki do wykonania orzeczeń władz autonom icznych, uznało
c. k, M inisterstwo spraw  wewnętrznych powyższe zażalenie Kupferberga 
przeciw  orzeczeniu W ydziału krajowego wniesione, jak o  rekurs p rzecie  
zarządzeniom  egzekucyjnym  starosty  w tłum aczu, i poleciło Namiestnic­
tw u rozstrzygnięcie takowego.

Nam iestnictwo odrzuciło wprawdzie powyższy rekurs Kupferbergów 
niem ając nic do zarzucenia przeciw  orzeczeniu w ładz autonomicznych, 
które sta ły  się prawomocnemu W skutek dalszego odwołania się Kupfer- 
bergów wstrzym ało jednak  c. k. M inisterstwo spraw  wewnętrznych za­
rządzone wykonanie orzeczenia zwierzchności gminnej zatwierdzonego 
w ostatnm j instancyi przez W ydział krajowy, i poleciło staroście, aby 
w własnym zakresie działan ia  jako  w ładza przem ysłow a rozpoznał i roz­
strzygnął tę  sprawę. —  M inisterstwo spraw  wewnętrznych odmówiło za­
tem władzom autonom icznym  kom petencyi do stanow ienia w tej sprawie 
a to z powodu, iż wydane postanowienie sanitarno policyjne odnosiło si§ 
do garbarn i, k tó ra , w m yśl Ustawy przemysłowej, tylko za zezwoleniem 
władz przem ysłowych założoną być może, a san itarno  policyjne zarządze­
n ia  władz autonom icznych mogłyby sprzeciw iać się postanowieniom w ła­
dzy rządowej wydanym przy założeniu fabryki.

W ydział krajow y czuł się temi postanowieniami c. k. M inisterstwa 
spraw  w ewnętrznych spowodowanym do poddania wywołanego w ten spo­
sób sporu kom petencyjnego rozstrzygnięciu  c. k. T rybunału  państw a, Try­
bunał ten uznał wyrokiem z dnia 1. M aja 1874 roku pod Ź. w niemiec­
kiej treści, pod Ż. w polskiem tłum aczeniu załączonym , że w ładze au to­
nomiczne powołane są do stanowienia przepisów  ze względu policyi zdro­
wia co do kierunku odpływów z garbarn i Kupferbergów w Tyśmienicy, J 
co do sk ładan ia  odpadków z tej garbarn i na p lacu publicznym .
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Alegat A %.

Umiany w składzie re- 
prezentaeyi kraj.

W ydział krajowy

W
8Praw ie *nnany e * 

j W i p łac urzędników  
sług 'W ydziału kraj.

W yrok te n , a mianowicie uzasadnienie jego dow odzi, że T rybunał 
państw a, powołany do wydawania w najwyższe, instancyi orzeczeń w dzie­
dzinie praw a publicznego, ściśle stosuje się do obowiązujących ustaw , i 
nie podziela naciąganych częstokroć wywodów adm inistracyjnych władz 
dążących do uszczuplenia zakresu władz autonom icznych.

W edle odezwy N am iestnictw a pod Aa. o trzym ał starosta  tłum acki 
polecenie -współdziałania w razie zachodzącej potrzeby przy przeprow a­
dzeniu orzeczeń sanitarno policyjnych przez władze autonomiczne w tej 
sprawie wydawanych, którym  c. lc. M inisterstwo spraw  wewnętrznych pier­
wotnie zaprzeczyło było prawomocności i prawnego znaczenia.

Przy ustnej rozprawie przed Trybunałem  Państw a zastąpionym  był 
W ydział krajowy przez członka swego, re feren ta spraw  gminnych pana 
Paw ła Skwarzyńskiego.

Od ubiegłej sesyi złożyli m andaty do Sejm u:

1. Z większych posiadłości ziem skich: P. Edw ard Dzwonkowski,
z okręgu wyborczego Tarnowskiego, hr. W odzicki Ludwik z okręgu wy­
borczego Rzeszowskiego i hr. A ugust Łoś z okręgu wyborczego Złoczo- 
wskiego.

2. Z m iast i Izb handlow o-przem ysłow ych ks. Adam Sapieha z m ia­
s ta  Przem yśla i K aliir N atan z m iasta Brodów.

3. Z 2 gmin wiejskich P. Podhorecki Feliks z okręgu wyborczego 
Dubiecko.

W składzie W ydzia łu  krajowego zaszła ta  zm ian a , iż P. Cezary 
H aller złożył swój u rząd  członka W ydziału kra j. a i h r. A ugust Łoś 
przez złożenie m andatu  do Sejmu p rzesta ł tern samem być zastępcą 
członka W ydziału k ra j. Czasowo d la poratow ania zdrowia nieobecnych 
członków Oktaw a Piestruskiego, Cezarego H allera  i Pawła Skwarczyń- 
skiego zastępy wali ich zastępcy PP. W aleryan Podlew ski, Maciej Zenon 
Serwatowski i Dr. Jan  Czaykowski, zaś członka W ydziału kraj. Smolkę 
F ranciszka podczas jego funkcyi jako  członka R ady Państw a i w cza­
sie urlopu jego zastępca P. Ju lian  Szemelowski.

Uchwalony przez W ys. Sejm na posiedzeniu z dnia 3. S tycznia 
1874 r. nowy e ta t osób i p łac urzędm ków i sług W ydziału kraj. wpro­
wadziliśm y w życie i ta k :

1. U chw ałą z dnia 11. S tycznia 1874 1. 151 m ianow aliśm y: P. E d ­
m unda Mochnackiego R adcą krąiow ym , adjunktam i konceptowymi dotych­
czasowych p rak ty k a n tó w : D ra D ulębę B ronisław a i D ra Łozińskiego Bro­
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Stan sił pracujących 
w Wydziale krajowym.

n is ła w a ; asystentam i konceptowymi dotychczasowych p rak ty k an tó w : Sta- 
dnickickiego W łodzimierza i Zienkowicza Tytusa , tego ostatniego prowi' 
zorycznie i z warunkiem wykazania się do roku pod utratą, służby, ^  
nabył obywatelstwo austryackie. Rozpisaliśm y również konkurs na 
posad asystentów przy oddziale rachunkowym, zamknęliśmy z dniem 3Ł 
Stycznia 1874 wszystkim urzędnikom i sługom etatowym pobierane płace* 
kwaterowe i dodatki drożyzniane i asygnowaliśmy z dniem 1. Luteg0 
1874 uchwalone przez Wys. Sejm nowe płace i dodatki.

2. Uchwałą z d. 31. Marca 1874 1. 5291 nadaliśm y opróżnioną przez 
śmierć Edw arda Łopuszańskiego posadę adjunkta oddziału rachunkom'6'  
go dotychczasowemu adjunktowi oddziału  kasowego p. W ładysławowi Go* 
łębskiemu, a opróżnioną przez to nadanie posadę ad junk ta  oddziału ka­
sowego nadaliśm y p. Ludwikowi Wawrzyńcowi dw. i. S ternalow i, zaS 
do nowych dziesięciu posad asystentów oddziału rachunkowego powoła­
liśmy p. Stan. Olpińskiego, F ilipa, G abryela dw. i. C iołkow skiego, T e°' 
fila, K onstan tego , Filemona tr . im. p. Żórawskiego. Z tym dla 
dwóch ostatnich warunkiem, iż tracą  posadę jeżeli, do roku nie wykażą 
się, iż nabyli obywatelstwo austryackie. Zaś prowizorycznie mianowa­
liśmy pp. Bujnowskiego W łodzim ierza, Bielskiego M aryana, Niedzielskie* 
go P iotra, Celestyna , Antoniego tr. im., Niedziałkowskiego K a ro la , K°* 
tieii.., F ranciszka i Ziembickiego Bolesława z tym do p. Niedziałkowskie* 
dodatkiem , iż trac i posadę, jeżeli do roku się nie w ykaże, iż nabył oby* 
watelstwo austryackie.

Nakoniec przymuszeni byliśmy po przeprowadzonem śledztwie dy- 
scyplinarnem  cofnąć dotychczasowego adjunkta oddziału rachunkoweg0 
Jan a  Topolnickiego na posadę asystenta tegoż oddziału. Opróżnioną przez 
to cofnięcie posadę ad junk ta  oddziału rachunkowego nadaliśm y uchwałą 
z dnia 30. Czerwca 1874 dotychczasowemu asystentow i tegoż oddziału 
p. Maryanowi Bielskiemu, który wykazawszy się, iż złożył wymagany przez 
ustanowę służby kraj. egzamin z VI. klasy realnej dopełnił wszystkich wa* 
runków wymaganych tąż  ustanową.

W roku bieżącym 1874 utraciliśm y przez śm ierć : Sekretarza Au*
toniego Paszkowskiego, adjunkta rachunkowego Edwarda Łopuszańskie#0 
i kancelistę W ładysław a Gadzińskiego. Posadę ad junkta oddziału buch- 
halterycznego nadaliśm y Władysławowi Gołębskiemu, adjunktowi oddział11 
kasowego, opróżnioną przez to nadanie posadę adjunkta kasowego Lud­
wikowi, Wawrzyńcowi dw. i. Sternalowi, zaś posadę kancelisty nadaliśmy 
W ładysławowi Słomkowskiemu. Posadę sekretarza obsadzimy wkrótce.

Równie jak  i w poprzedzających latach tak  i w tym roku wstrzy­
maliśmy się w obec zamierzonej reorganizacyi oddziału rachunkowego z ob­
sadzeniem posady zastępcy dyrektora oddziału rachunkowego. Natom iast zas 
nie mogliśmy wystarczyć siłami pomocniczemi to jes t dyetaryuszam i bud­
żetem nam przyzwolonymi. Sprawy szupasowe, fundusze zapomóg, no^0 
odebrany fundusz szkół norm alnych , prowadzenie osobnego archiwum ^
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oddziale buchhalterycznym, pożyczka kr. z r. 1873, coraz więcej przybywające 
fundacye stypendyjne i dobroczynne przysparzają nam pracy, której zwy- 
kłemi siłam i podołać nie możemy, a to tem mniej, ile że otworzyło się 
w ostatnich czasach nowe pole dla działań urzędników wytrawniejszych 
i doświadczeńszych. I  tak  byliśmy przymuszeni wysłać : A djunkta od­
działu rachunkowego Stronera do Tarnowa dla likwidacyi m ajątku gmin­
nego i tam tejszej kasy oszczędności, gdzie tenże zajęty był od 3. Maja
1873 do 8. Lipca 1874, — adjunkta oddziału rachunkowego Trandę do 
Jas ła  w sprawie likwidacyi m ajątku gminnego. T randa bawi tam że już 
od 8. Marca 1874 — adjunkta oddziału rachunkowego Sapałaczyńskiego 
do Drohobyczy, gdzie tenże d la  oblikwidacyi m ajątku gminnego od 22. 
Kwietnia 1'874 zajęty jest. 1 inne gminy zażądały od nas urzędników dla 
obrachowania ich m ajątku, lecz w obec zbliżającej się sesyi sejmowej a 
przezto wobec wzrastającej pracy nie mogliśmy ich życzeniom zadość uczy­
nić, co żałować wypada, albowiem doświadczenie uczy, iż wysyłania po­
dobne przyczyniają się do uregulowania funduszów gmin i urzędniiy  nasi 
umiejąc swoją zdolnością i wprawą uzyskać zaufanie, dobroczynnie wpły­
wają na stosunki majątkowe gmin.

Oprócz tych wysyłek m usieliśm y obejść się czasowo także bez pracy 
ad junkta oddziału rachunkowego Żółkiewskiego, który w spraw ach drogowych 
bawił od dnia 3. Sierpnia do 7. W rześnia 1873 w Buozaczu, a od 13. P aź­
dziernika do 5. Lutego 1874 w Haliczu. A djunkt oddziału rachunkowego 
Semetkowski zastępował rządcę szpitalu  powszechnego we Lwowie pod­
czas jego urlopu od 2. Sierpnia do 6. W rześnia 1873, dyetaryusz Olsze­
wski zaś kasyera przy kasie podrzutków Kostlicha, podczas jego urlopu 
od 10. S ierpnia do 6. W rześnia 1873. Nakoniec sprawa dyscyplinarna 
adj. oddziału rachunkowego Topolnickiego spowodowała likwidacyę kupo­
nów pożyczki z r. 1868, przy której to czynności adjunkt Janikowski, 
asystent Ziembicki i dyetaryusz Stebnicki od 9. M arca do 15. Czerwca
1874 zajęci byli.

Z przyczyny więc ubytku sił i przyrostu nowych spraw pr zymuszeni 
byliśmy przyjąć dyetaryuszów a mianowicie : jednego do spraw szupaśni- 
ctwa, jednego do funduszów zapomogi, dwóch do funduszu szkół norm al­
nych, jednego dla archiwum oddziału rachunkowego i dwóch dla poży­
czki kraj. z r. 1873.

Wzmaganie się prac pociągnęło za sobą także wzmaganie się pracy 
w oddziale manipulacyjnym  także i tu ta j musieliśmy przyjąć o jednego 
dyurnistę więcej.

W ogóle wszelako powiększenie to liczby pracowników nie pocią­
gnie za sobą przeznaczenia dotacyi, gdyż wydatek na ich wynagrodzenie 
ponoszą odnośne fundusze, częścią zaś dostarczy pokrycia dotacya prze­
znaczona na zastępstwo urzędników, zaoszczędzona płaca zastępcy D y­
rek to ra i in terkalarya.

8
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W  spraw ie dew inku- 
la c y i renty państw ow ej.

Z asiłek  d la  profesora  
Dr. N o w ick ieg o  na w y ­
daw nictw o „Z oologii o- 
b razow ej dla w yższych  

k la s  sz k ó ł śr e d n ic h /

Spraw a pi z tn ies ien ia  
gim nazyum  J a sie lsk ig o  

na e ta t państw ow y.

W przedm iocie z a ło ż e ­
n ia  d ru g iego  gim na- 
zyum  w e L w ow ie z j ę ­
zykiem  w y k ła d o w y m  

polsk im .

W  sp raw ie  reorganiza- 
c y i in sty tu tu  techni­

czn ego  w  K rakow ie.

S p raw y fundacyj sty -  
pendyjnych .

Mimo naszych nalegań nie byliśm y w stanie osiągnąć dotychczas 
dew inkulacyi ren ty  państwowej, o statn i nasz krok u c. k. R ządu  z d. 
K w ietnia 1874 pozostał jeszcze bez odpowiedzi.

Ponieważ w szkołach średnich dotkliw ie czuć się daje b rak  dobrej 
zoologii, p rzeto  W ydział k ra jow y dowiedziawszy się iż Dr. M aksymU#0 
Nowicki profesor przy  Uniw ersytecie Jagiellońskim  wydawać zaczą ł zoolo' 
gię d la  wyższych szkół ś re d n ic h , lecz d la  braku funduszów nie może ^  
tern wydawnictwie dalej postąpić, udzielił m u uchw ałą z dnia 27. Luteg0 
1874 1. 3.115 z funduszu dyspozycyjnego bezzw rotną subwencyę w.kwocie 100® 
złr. pod w arunkiem  aby przyspieszył wydawnictwo i obniżył cenę s k l e p o ^

Na posiedzeniu z dnia 22. G rudnia 1873 uch w alił Wys. Sejm n e' 
zwać c. k. Rząd, aby w drodze właściwej w yjednał przyjęcie gim nazyu# 
Jasielskiego na e ta t Państwowy. Chociaż dotychczas nie doszło nas ża* 
dne w tym  względzie uw iadom ienie urzędow e, to  przecież wiadomem na111 
je s t  z doniesienia naszego delegata w R adzie szkolnej, iż rokow ania ^  
tym  względzie toczą się i najpraw dopodobniej do pożądanego doprow adź 
re zu lta tu .

Wys. Sejm uchw alając dnia 17. S tycznia 1874 przeistoczenie akade' 
m ickiego gim nazyum  we Lwowie na gim nazyum  z wykładowym  język ie#  
rusk im  we w szystkich ośmiu klasach, wezwał oraz c. k. R ząd  do założę* 
n ia we Lwowie drugiego gim nazyum  z językiem  wykładowym p o lsk i# ’ 
Najj. Pan raczy ł wprawdzie udzielić najłaskaw iej sankcy i ustaw ie o wp*0'  
w adzenie języka ruskiego jako  wykładowego we w szystkich ośm iu klasach 
gim nazyum  akadem ickiego — lecz co do założenia drugiego gim nazyu# 
we Lwowie z językiem  wykładow ym  polskim  nie otrzym aliśm y żadneg0 
uwiadomienia.

Czy i jak ie  kroki c. k /R z ą d  na wezwanie Wys. Sejmu z dn ia 
S tycznia 1874, aby z in s ty tu tu  technicznego w K rakow ie utw orzyć szkół? 
budowniczo - inżynierską, szkołę m echaniki a następn ie szkoły górnictwa) 
poczynił, nie otrzym aliśm y żadnej wiadomości od c. k. Rządu.

Z końcem S ierpnia 1873 r., z którym  skończyliśm y nasze zeszłorO' 
czne spraw ozdanie wynosił fundusz stypendyjny:
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1. w efek tach  im iennej w artości 
wraz ze sk ryp tam i dlużnem i . . .

2. w dobrach i realnościach  we­
d ług  w artości szacunkowej . . . .

3. w p re tensyach  należycie u- 
bezpieczonych . . .  . . . .

4. w gotówce, leżącej w kasie  
k ra jo w e j............................................................... ] 7.622 zł. 13 ct.

5. wypożyczonej funduszowi po ­
życzki k ra j. z r. 1873, k tó ra  w szela­
ko wraz z procentem  dn ia  1. L isto ­
p ad a  1873 zw róconą zosta ła  . . . 55.850 „ 10 „

73.480 „ 23 „
Ogółem 1,803.893 „ 9 | „

W czasie od dn ia  1. W rześn ia 1873 do końca Czerwca 1874, za k tó­
ry  to  czas niniejsze sk ładam y spraw ozdanie, p rzybyło  nowych fundacyj 
poniżej w ym ienionych dziewięć, k tó re po części ju ż  w życie weszły.
Z tych dziew ięciu fundacyj je d n a  to  je s t fundacya Langenhcfenow ej nie
da się jeszcze liczebnie określić, re sz ta , to  je s t ośm fundacyj zaw iera n a ­
s tępu jący  m ają tek .:

1. D obra W aręż m ia s to , W aręż wieś i H orodyszcze wraz z rucho­
mym m ajątk iem  jeszcze nieokreślonym .

2. W efektach  62.273 zł. 10 ct. a . w.
3. W  gotówce 6.800 z łr.

W  tym że samym czasie nadano czy to  przez W y d z ia ł kr. czy przez 
osoby do tegó upraw nione z fundacy i w zarządzie  W ydzia łu  krajowego 
zo s ta ją cy ch :

1. nowych stypendyów  103 z roczną kw otą 15.128 zł. 20 ct.
iiundacye nowe Przez podwyższenie stypendyów  26 z roczną kw otą 5.430 złr.

j^ndacya imienia Na . Ażeby uczcić 251etnią rocznicę panow ania N ajjaśniejszego P an a
ana C esarza i Króla p rzy p ad a jącą  na  dniu  2. G rudn ia 1873 uchw alił W ydzia ł krajow y na po-
^ •an ciszk a  J ó z e fa  I. . " . , . . „  ,

siodzem u z dn ia 11. Pazdzier. 1873 utw orzyć ze sk ład ek  w całym  k ra ju
zebrać się m ających, fundkcyę krajow ą z przeznaczeniem  d la  żądnych 
wiedzy a odznaczających się zacnością ch a rak te ru  m łodzieńców (bez 
w zględu na narodow ość i wyznanie) celem w ysłan ia ich do najcelniejszych 
zakładów  naukow ych za g ran icę  do wyższego w ykszta łcen ia  się w o b ra ­
nych zawodach specyalnycli, skoro się do tego przysposobią studyam i 
odbytem i na wszechnicy, akadem ii technicznej lub akadem ii sz tuk  p ię ­
knych (dziś jeszcze szkole sz tuk  p ięknych) w kraju . Postanow ił oraz 
W ydzia ł k ra j. prosić N ajj. P an a  o pozwolenie n ad an ia  tej fundacyi Swo­
jego N ajdostojniejszego Im ienia  i o najłaskaw sze przy jęcie  Im ieniem  w ła- 
snem i N ajdostojniejszych następców  na tron ie  praw o rozdaw nictw a na 
propozycyę W ydziału  k ra j.

D nia 13. Paźdz. 1873 w ydał W ydzia ł k ra j. odezwę do w szystkich 
m ieszkańców  k ra ju  z wezwaniem  do sk ład an ia  datków  na tę  fundacyę 
i u d a ł się równocześnie z p ro śb ą  o poparcie swoich usiłow ań do J. E. p .

8*

1,292.278 zł. 83 ct. 

373.121 „ 35 „ 

65.012 „ 6 8 1 ,
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Fundacya Stan isław a  
B orszy D rzew nickiego.

Fundacya księdza  P ito- 
nia Jana.

Nam iestnika hr. Gołuchowskiego i do wszystkich urzędów i sądów, 
Przewielebuego Duchowieństwa ja k  niemniej do zarządów autonomio2 
nych.

W zniosły cel, znana oiiarność mieszkańców naszego k ra ju , którzy 
mimo klęsk elem entarnych i epidemii cholerycznej nie szczędzili gi’°sza 
na poparcie usiłowań dobro ogólne na oku mających, szczere . życzli'v0 
poparcie ze strony c. k. Rządu, urzędów, sądów, Przewielebnego Duch0 
wieństwa i Zarządów autonomicznych spraw iły, iż już 25. L istopada 1“ 
zatem po upływie czterech tygodni licząc od udzielenia wezwań, W ydzia 
kraj. w idział fundacyę zabezpieczoną, mógł przystąpić do spisania 
fundacyjnego, nadać tej fundacyi stosownie na najłaskaw sze zezwoleaie 
Najj. Pana Jego Najdostojniejsze Imię, zapisać prawo rozdaw nictw a j a^° 
prawo Najjaśniejszem u Panu i Jego Najdostojniejszym  następcom  na 
nie na propozycyę W ydziału kraj. służące i wstawić do ak tu  fundacyjae 
go jako k ap ita ł zakładowy w kwocie 36.000 złr. w 6%  obligacyach P° 
życzki k raj. z r. 1873. Akt ten fundacyjny przez c. k. Rząd zatw iel 
dzony wręczony został Najj. Panu na d. 2. G rudnia 1873 przez deputacy® 
g ra tu lacy jną  ze strony Wys. Sejmu do Tronu wysłaną. Tymczasem datk1 
wpływały nieprzerwanie dalej, W ydział kraj. um ieszczał je  bezzwłoczaie 
na  procent i tym sposobem doszliśmy do tego świetnego rezu lta tu , iż fua 
dacya ta  posiadała ła z dniem 30. Czerwca 1874 m ajątku 50.000 złr. w 6 o 
obligacyach pożyczki kraj. z r. 1874 i kwotę 1073 zł. 60 ct. w gotów°e 
um ieszczoną na procent.

Znakom ity ten rezu lta t postawił W ydział krajowy w możność rożP1 
sania dnia 15. Czerwca 1874 1. 11.221 konkursa na trzy  stypendya kaz 
po 1000 złr. Skoro term in konkursu upłynie załatw ioną zostanie pr°P° 
zycya i przedłożoną Najj. P an u  do wyboru.

Testam entem  ddtto  Kreuznach 24. Lipca 1873 zapisała Konstancy3, z. 
Łomnickich Drzewnicka, w łaścicielka dóbr W aręż miasto W aręż wies 
Horodyszcze w powiecie Sokalskim położonych, cały swój m ajątek  na ^  
padek, jeżeliby syn jej Stanisław  nie dożył 24. roku życia swego i p o ^ 3̂  
dłuższem życiu męża K arola Łom nickiego, na fundusz stypendyjuy P°^ 
nazwą fundacyi S tanisław a Borszy Drzewnickiego d la  ubogich dziewczę 
polskich pochodzenia szlacheckiego kształcących się w zak ład ach  pub^1 
cznych lub klasztorach. Prawo zarządu  i rozdaw nictw a tej fundacyi P° 
w ierzyła fundatorka W ydziałowi kraj.

Ponieważ przez ten zapis naruszoną została  legitym a małoletni®#^ 
jej syna Stanisław a, więc c. k. Sąd kraj. Lwowski jako  W ładza nadop1̂  
kuńcza rzeczonego m ałoletniego wdrożył rokowania w celu doprow adź 
nia do skutku ugody, które to rokow ania są  jeszcze w toku.

Zm arły w Dąbrowie dnia 6. S ierpnia 1873 ksiądz Jan  P itoń  P1’20 
znaczył testam entem  z dnia 6. Sierpnia 1873 na  fundacyę stypendyj11̂



ei

Fiundaoya Im ien ia  A rcy -  
księźniczki Gizeli.

l"idacya A g a ty  Lan- 
genhofenow ej.

^ila T o rosiew icza z a ­
pis stypendyjny.

kwotę 2000 złr. W  celu zrealizowania tej fundacyi udaliśm y się pismem 
z dnia 13. Lutego 1874 1. 16.664 do c. k. N am iestnictw a, które z dnia 18. 
L ipca 1874 1. 30.268 odpowiedziało, iż P rokuratorya skarbu poczyniła 
kroki w celu zabezpieczenia tej fundacyi.

Chcąc uczcić i pamięci potomności zachować rocznicę zaślubin N aj­
dostojniejszej A rcyksiężniczki Gizeli z jego król. W ysokością księciem Le- 
opoldem Baw arskim  złożył p. W ładysław , Feliks, W ojciech , Krzysztof, 
4 imion W olański, w łaściciel dóbr Rzepińce, Pomorce i Kremidowa 3000 
złr. w 5%  listach  zastawnych gal. towarzystwa kredytowgo ziemskiego 
z przeznaczeniem  udzieleuia z dochodów tej sumy rocznie zawsze na d. 
20. Kwietnia stypendyum  o 150 złr. jednem u ubogiemu uczniowi akade­
mii technicznej a w razie jej zwinięcia dla takiegoż ucznia innego insty­
tu tu  technicznego w kraju.

F undacya ta  została juz  aktywowaną i w dniu 20. Kwietnia 1874 
pierwsze z niej stypendyum  wypłacono.

Zm arła dnia 18. S tycznia 1873 w Złoczowie A gata Langenhoffen 
zap isała  testam entem  ustnem  z dnia 17. S tycznia 1873 swój m ajątek, do 
którego należeć m ają także praw a do pewnej sukeesyi w Indyach córkom 
z nazwiska i pobytu niewiadomym podpułkow nika Recla z tern dołoże­
niem, że jeżeliby żadna z tych sukcesorek i ich spadkobiercy nie żyli, 
z m ajątku je j ma być utworzoną fundacya d la ubogiej uczącej się m ło­
dzieży Złoczowskiej. Zrealizowanie tej fundacyi jes t obecnie w toku a 
mianowicie pertrak tu je  się spadek po fundatorce w c. k. sądzie obwodo­
wym w Złoczowie.

P. Em il Torosiewicz poseł na Sejm kraj. i właściciel dóbr p rzezna­
czył sumę 5000 złr. w 5%  listach zastawnych gal. Tow. kredytowego 
ziemskiego na fundacyę pod nazw ą: „Em ila Torosiewicza zapis stypen- 
dyjny“ w życie wprowadzić się m ającą. Dochody z tego k ap ita łu  winne 
być obracane na dwa stypendya po 125 złr. rocznie dla młodzieńców u- 
częszczających publicznie do szkół średnich lub wyższych w kraju  istn ie­
jących, narodowości polskiej obrządku rzym sko-katolickiego , orm iańsko- 
katolickiego lub grecko-katolickiego unickiego. Z arząd przyznany Wy­
działowi kraj. a rozdawnictwo zastrzeżone zostało fundatorowi, jego m ę­
skiemu potomstwu, w braku  tegoż p. M ikołajowi Torosiewiczowi i jego 
męskiemu potomstwu, a po wygaśnięciu tegoż W ydziałowi krajowemu.

Akt fundacyjny wystawiony przez fundatora zna jdu je  się obecnie 
w c. k. Nam iestnictwie do zatw ierdzenia.



fu u d a ey a  ś. p. H ono­
raty Tchorznickiej.

02

Fundaeya ś. p. Sabiny  
K orzeliriskiej.

Fundacya, księdza Cheł- 
m eckiego Jana.

r undusz szkól ląd o­
w ych z r. 1872.

Unia 17, Lutego 1874 złożył p . Konstanty Tchorznieki właściciel 
dóbr i Dyrektor gal. Tow. kredytowego ziemskiego w sumie 2000 zł. W-a‘ 
w 5%  listach zastawnych gal. Tow. ziemskiego i przedłożył ak t funda­
cyjny, który  otrzym ał zatw ierdzenie c. k. Namiestnictwa, wskutek czego 
fundacya została wprowadzoną w życie. Główne jej postanowienia s ą : 
Czyste stałe dochody tej fundacyi przeznaczone sa n a  wychowanie jedneg0 
biednego dziewczęcia wyznania chrześciańskiego, Zarząd przyznany Wy­
działowi krajowemu, prawo rozdawnictwa zaś m ałżonce fundatora p* 
milii Tchorznickiej z domu Polikarpoff, następnie synowi Aleksandrowi; 
córce Maryi a po wymarciu wszystkich tych osób, Wydziałowi krajo­
wemu.

Testamentem ddto Bereźnica Królewska 1. W rześnia 1873 zapisał3, 
ś. p. Sabina Korzelińska, właścicielka dóbr, swojemu małżonkowi p. 
werynowi Korzelińskiemu roczną ren tą  w sumie 1200 złr. przeznaczają0 
na ubezpieczenie tej renty procent od kapitałów  ulokowanych za jej ży­
cia u pp. S tanisław a Pawlikowskiego i Aloizego Śliwińskiego —  postano­
wiła wszelako, iż ren ta  ta  przez pierwsze 4 la ta  ma być sk ładaną , p rzeZ 
procent pomnożoną a tym sposobem uzyskany k ap ita ł ma służyć jak° 
fundusz żelazny fundacyi dla młodzieńców szlacheckich w gimnazyack 
kształcących się i dla panien szlacheckiego pochodzenia, uczęszczający0^ 
do zakładów publicznych naukowych w kraju . W celu zrealizowania t el 
fundacyi udaliśmy się do c. k. Rządu a równocześnie do p. Seweryn3, 
Korzelińskiego z wezwaniem do regularnego uiszczania procentu i c*° 
oznajmienia w jak ich  term inach dłużnicy powyższe procenta uiszczać obo­
wiązani są.

Zarząd tej fundacyi przysłużą Wydziałowi kraj. prawo rozdawn1 
ctwa zaś p. Sewerynowi Korzelińskiemu i innym krewnym fundatorki vV 
testam encie wyznaczonym.

Ks. Jan  Chełmecki przeznaczył sześć akcyj kolei węgierskiej półno­
cno-wschodniej każda na 200 złr. na fundaeyę dla uczącej się młodz10 
ży. L ist fundacyjny przesłany został c. k. Namiestnictwu do zatw ierdź0 
nia. Z arząd poruczony W ydziałowi kraj. prawo rozdawnictwa zaś Dyr°k 
torowi c. k. gimnazyum u św. Anny w Krakowie p. Stawarskiemu a fla 
stępnie innym osobom, których szereg w liście fundacyjnym  wyzJia 
czony.

\b y  przyjść w pomoc w kraj i naszym stosunkowo bardzo n ie liczn)^  
i w przeważnej części niedostatecznie uposażonym szkołom ludowym, za 
wiązał się z początkiem  roku 1872 kom itet z obywateli, którego zadani0®1 
było zbierać na powyższy cel składki w kra ju  przez cały rok 1®



W  skład tego kom itetu w esz li: W łodzimierz Tir. D zieduszycki, P io tr
Gross, Aleksander Ja s iń sa i, Dr. M aurycy K ab a t, Kornel Krzeczunowicz, 
Bernard Loewenstein, Alfred Młocki, Oktaw P ie tru sk i, Adam książę Sa­
pieha, Ludwik Skrzyński- Seweryn Smarzewski, Feliks Strzelecki, ks. Dal- 
macy Ufryjewicz, Karol Wild, ks. Feliks Zabłocki i Dr. F lorian Ziemiał- 
kowsk. Komitet ten zorganizował w całym kraju  liczne podkom itety i 
zamianował delegatów, a owocem wspólnej pracy było iż do dnia 29. 
Sierpnia 1873, w którym zbieranie składek zamknięto, zebrano w kapitale 
Sumę 70.881 złr., k tórą tymczasowo umieszczono w gal. kasie oszczędno­
ści. Nąstępnie przystąpiono do ułożenia aktu fundacyjnego, który dnia 
8. Lutego 1874 przez członków kom itetu podpisany, a dnia 3. Maja 1874
r. 1. 17.317 przez c. k. Namiestnictwo zatwierdzonym został.

*
W edług tego ak tu  fundacyjnego :

1. Składa ,*ę m ajątek  zarodowy ze sumy 73.29C złr. 11 ct. w ksią­
żeczkach gal. kasy oszczędności i z jednego kwitu użytkowania kolei że- 
laźnej Karola Ludwika.

2. Zarząd tej fundacyi poruczony został Wydziałowi kraj. z upowa­
żnieniem do zarządzenia korzystniejszej niż dotychczas fruktyfikacyi czy 
to przez zakupno efektów dających papilarne bezpieczeństwo czyli też 
w obligacyach krajowych.

3. Czyste stałe  dochody tej fundacyi służyć m ają na udzielanie 
bezpowrotnych zasiłków dla tych gmin, które zobowiążą się wybudować 
u  siebie lub przeistoczyć według instrukcyj i planów kra j. Rady szkolnej 
budynek dla umieszczenia szkoły pospolitej, a przyiem  wykażą, że o w ła­
snych siłach tej budowy dokonać nie są w stanie.

4. Na propozycyę Rad szkolnych i okręgowych i kraj. Rady szkol­
nej udzielać będzie tych zasiłków, które wszelako dla jednej gminy wię­
cej ja k  40C złr. wynosić nie mogą, W ydział kra ., który obowiązany bę­
dzie corocznie z zarządu swego zdać sprawę publiczności.

Zaraz po zatw ierdzeniu tego ak tu  fundacyjnego, zajął się W ydział 
kraj. odebraniem  k ap ita łu  fundacyjnego z gal. kasy oszczędnośei i korzy­
stniejszą fruktyfikacyą, a mianowicie w ślad za powyższym punktem  2. 
zakupił za zrealizowane książeczka gal. kasy oszczędności obligacye po­
życzki kraj. z r. 1873 w nominalnej wartości 85.600 złr. z rocznym do­
chodem 5.136 złr. Jak  zwykle każda inna tak, i ta  dobroczynna funda- 
cya nie będzie m ogła tak  rychło wejść w życie, albowiem należytość rz ą ­
dowa wynosząca 10. procent kap ita łu  musi być przedewszystkiem uiszczo­
ną, co pochłonie bbśko dwuletni dochód.

łdR3

na czynności 
a<ly szkolnej kraj.

Czynności Rady szkolnej krajowej pomnożyły się znacznie w roku 
bieżącym. Powodem tego je s t bezustanne powstawanie nowych zakładów 
naukowych, a w szczególności reorgani„acya szkół ludowych na mocy 
ustaw  krajowych z dnia 2 Majt 187Q.

Liczba szkół realnych pomnożyła, się o .nową szkołę tej kategoryi



w Stanisławowie. W ydatki na nią ponosić będzie skarb państw a, nauka 
zaś rozpoczyna się z początkiem roku szkolnego 1874/5.

W  zakresie gimnazyów zaszła pod względem adm inistracyjnym  tylk° 
ta  zmiana, iż zawarto umowę z miastem Drohobyczem, mocą której gixa' 
nazyum tam tejsze przejść ma w całości na  e ta t państwa, gm ina zaś pr27~ 
czyniąc się będzie już  tylko pewną kw otą ryczałtow ą do u trzy m a n i 
tegoż.

Zabiegi, czynione względem utworzenia drugiej szkoły realnej 
Lwowie, pozostają ja k  dotąd bez skutku.

D la kilku szkół średnich powstać m ają niebawem nowe, odpotvie 
dniejsze niż dotąd budynki szkolne, a mianowicie na gimnazyum i szkół? 
realną we Lwowie, w Jarosław iu i w Jaśle. Budowy gmachów na glB1 
nazya w Wadowicach i w Kołomyi są właśnie w to k u , znaczne zaś roz 
szerzenie budynku gimnazyalnego w Rzeszowie zostało już z funduszów 
państw a dokonane.

Liczbę nauczycieli egzaminowanych, których b rak  podnosiliśmy ^  
sprawozdaniu zeszłorocznem, s ta ra ła  się R ada szkolna pomnożyć jużto 
wydaniem rozporządzeń, ograniczających czas aplikacyi suplentów i ^  
kładających na nauczycieli obowiązek uzupełnienia egzaminów na cał$ 
szkołę średnią, jużto  ułatwieniem im tej pracy przez zmniejszenie liczby 
godzin naukowych, przez przenoszenie do m iast uniwersyteckich i t. p-

Na szybsze kwalifikowanie się nauczycieli w płynąć powinno rówujeZ 
ustanowienie komisyj dla szkół realnych we Lwowie, które na k ilkakr0 
tne upominanie się Rady szkolnej przyszło w b. r. do skutku.

Pomiędzy przedmiotami nauki w szkołach średnich , zwróciła Ra^a 
szkolna baczniejszą uwagę na język niemiecki, geografię i historyę. Zu®a 
ny w tej mierze zaprowadzone tyczą się jużto  metody nauczania, j u 
(jak  w geografii] pożytecznego rozszerzenia samego przedmiotu.

Uzyskano też dla nauki geografii i sta ty styk i książkę, napisaDf 
przez Dr. J. Szaraniewicza. Książkę tę  zam ierza R ada szkolna wy<łaC 
niebawem na koszt funduszu naukowego. Dano również im puls do opra 
cowania zoologii dla klas wyższych szkół średnich, k tórą wydaje właśnie 
znany chlubnie w świecie naukowym Dr. M aksymilian Nowicki.

Chcąc postarać się dla gimnazyów o nauczycieli jak  najlepiej do ®a 
uczania języka niemieckiego, przysposobionych przedstaw iła Rada szkol®9, 
c. k. M inisterstwu wniosek, ażeby, podobnie jak  w szkołach realny0 ^ 
uznało język niemiecki i polski, tudzież język niemiecki i drugi inny 0 ^  
n- P- j§ zyk łaciński lub historyę) za grupy egzaminowe, kwalifikujące 
gimnazyów. Wniosek ten atoli, również jak  prośba o pomnożenie eta  ̂
nauczycieli w liczniejszych szkołach średnich nie doczekały się 
załatw ienia, którego Rada szkolna z upragnieniem oczekuje.

Stan nauki w szkołach średnich polepsza się widocznie. W p ty ^  
na to z jednej strony baczność, zwrócona na egzamina wstępne zapisUł^ 
cej się do szkół średnich młodzieży i p rzestrzeganie, iżby się należyfelJ1



przygotow aniem  wykazali, z d rugiej zaś strony częstsze lu stracy e  z a k ła ­
dów naukow ych, a  skutkiem  tego ściślejsze wykonywanie p lan u  nauko­
wego.

Z w racano też więcej uw agi na pom nożenie przyborów  naukowych, 
i wydano szczegółow ą in strukcyę ja k  m ają być u rządzane  gab inety  fizy­
kalne szkół średnich. W ykład  przedm iotów  nadobow iązkow ych zo sta ł 
jed n o sta jn ie  uregulow any, przeznaczono też pewne kwoty n a  w ynagrodze­
n ia  za  udzielan ie  nauk i stenografii. N auka gim nastyki je s t już  praw ie 
przy w szystkich szkołach  średnich  zaprow adzoną, a więcej niż kiedyin- 
dziej łożono w roku bież. na  spraw ienie i uzupełn ien ie po trzebnych  do 
niej przyrządów .
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Szkoły ludowe są obecnie w toku  zupełnego przeobrażen ia . P rac a  
nad  reo rg an izacy ą  w m yśl ustaw  z d. 3. M aja 1873, aczkolw iek po łączo­
n a  z rozlicznem i trudnościam i, postępu je  szybko. W chw ili, gdy to p i­
szemy, je s t ju ż  p rzeszło  800 szkół tak  opracow anych , iż p rzem iana ich 
na  etatow e będzie m ogła już  n as tąp ić  z początk iem  zbliżającego się roku  
szkolnego. R ezu lta t ten  znakom ity  zaw dzięczam y niezm ordow anej p racy  
c. k. Radcy N am iestn ictw a p. W alerego Rodakowskiego i Radcy szkolnego 
p. Ju liu sz a  S ta rk la ,  k tó rzy  wraz z dotyczącym  inspek to rem  szkolnym  
stanow ią kom ite t do tej pracy  wysadzony.

Z aporę pew ną w zupełnej regu lacy i stosunków  szk o ln y ch , stanow i 
niem ożność przeprow adzenia ustaw y z dn ia  25. Czerwca 1873. U staw a 
ta , dzie ląca  k ra j na nowe okręgi szkolne i pom nażająca ich  liczbę o 15, 
w ym aga również pom nożenia liczby inspektorów  szkolnych okręgowych 
i u s ta len ia  tej g a łęz i służby  publicznej. R ada szko lna  p rzed staw iła  też 
by ła  p. M inistrow i w yznań i oświecenia odpowiedni p ro je k t ; gdy jed n ak  
o trzy m ała  odpowiedź, że M inisteryum  spraw ę p łac  i stanow iska in spek to ­
rów  będzie mogło zała tw ić jedyn ie za w spółdziałan iem  R ady państw a, 
m usia ła  przeprow adzenie ustaw y z d. 25. Czerwca 1873 odroczyć do chw ili, 
w k tórej to nastąp i.

D ążąc do u lepszenia w ew nętrznej o rgan izacy i szkoły, nie sp u szcza ła  
również z oka stosowniejszego u rządzen ia  przybytków  szkolnych. Że zaś 
gm iny w przew ażnej części nie są w stan ie  sp rostać  w szystkim  w tej 
m ierze wym aganiom , sta ło  się jednem  z najw ażniejszych zadań  Rady 
szkolnej udzielać im pomocy do p rzek sz ta łcen ia  is tn ie jący ch , lub  w ysta­
w iania nowych budynków  szkolnych. W szczególności udzielono z fu n d u ­
szów, następ u jące  subw encye :

Gminie Czortków 2341 złr. a. w.; gm inom : L isko Sokal, Żydaczów, 
R udki, O bertyn, Jaw orów  i Janów  po 2000 z łr. a. w.; gm inom : Kołomyja, 
S k a ła , Żółkiew, Jaryczów , Cieszanów, Ł ań cu t, K rosno , T arnów , Mielec i 
Ż abno  po 1000 zł. w. a.; gminom W ola W adow ska i Kamień po 700 zł. 
w. a ;  gm inom : W ola Justcw ska, W ampierzów. Brzezie, P o d m o jsce , B reń 
O suchow ski, Oleszyce, Bohorodczany, Zborów, Chorostków, Stojanów . D ą-
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browa, Kozy, P rzegin ia duchowna i Strusów  po 500 złr. w. a.; gminom- 
Czernichów ruski, Chodaczków, Dzieduszycfe wielkie, Kohyłowłoki, T ym bark1 
Muchac-z po 400 złr. w. a.; gminom: Zdarzec, W adowice dolne, Bulowice,BieH' 
kówka, Jachówka, Cisów, L ibrantow a, Jeżowe, S łupki, Sokołów, Hodyine> 
Bosyry, W ietlin, Józefo,wka, Nastasów, K ałachanów ka i Krzyweńkie po 300 
złr. w. a.; gm inie: S taresioło, Złotkowice, M iżyniec, Nienadowa, MachU' 
niec. Dzieduszyce m ałe, Szlaclicińce, H erm anów , Ja ś la n y , Hleszczawa 1 
Z ahutyn po 200 zł. w. a., nareszcie znacznej jeszcze liczbie gmin w kwo­
tach mniejszych po loO, I0f) zł. w. a.

Pom nażanie przyborów do nauk i po sokołach było także przedmio­
tem  sta rań  R ady szkolnej krajowej. Zaopatrzono już niem al w szystka 
szkoły w tablico ścienne, w yobrażające m iary i wagi dziesiętne; rozesłali0 
znaczną liczbę tab lic  cło nauk  przyrodniczych i gospodarstw a wiejskiego 
tudzież pięknych map Galicyi, państw a A ustryackiego i planiglobów.

D la b ib lio tek  szkolnych miejscowych i okręgowych wydano s z c z e -  

golowe instrukeye i przesiano 18 bibliotekom  okręgowym na prowiucy1 
znaczne zbiory pożytecznych dzieł.

Nad popraw ą i uzupełnieniem  książek d la szkół pospolitych P1’®' 
cuje bezustannie utw orzona w tym celu komisya. P lany  kilku książek 
d la  szkół wydziałowych zostały  już szczegółowo ułożone; nad niektóre- 
mi z książek p racu ją  już  powołani do nap isan ia ich autorow ic. Popu®' 
wne książki do czy tan ia d la  trzech  klas pospolitych , tudzież książka 1 
skazówki m etodyczne z nauki rachunków, z uwzględnieniem  nowych m ial 
i wag, są już pod p rasą. Spowodowano nakoniec dokładne rozpatrzeni® 
i popraw ę książek, przeznaczonych do nauki re lig ii, w skutek czego j es  ̂
nadzieja, że i te książki w uajbliższem  wydaniu okażą się odpowiedniej' 
szemi.

W  Sem inaryach nauczycielskich zaszły  niektóre zm iany na ko­
rzyść.

P rzedew szystkiem  zamianowało c. k. M inisteryum  sta le  prow izory' 
cznych do tąd  nauczycieli i dyrektorów  Sem inaryów nauczycielskich , cze#1 
dano już  podstaw ę do trwalszej organizacyi tych  zakładów. SeminaryuB1 
Nowo Sądeckie, w którem  nie rnożna było osiągnąć większej frekwencyb 
przenosi się z początkiem  nadchodzącego roku szkolnego do TarnoWĄ)
gdzie większy ruch i liczniejsza ludność d o z w a l a j ą  s p o d z i e w a ć  s i ę  liczniej _
szej także frekwencyi. W sem inarych m ęskich i żeńskich we Lwowie 1 
Krakowie tudzież w Sem inaryach Tarnopolskiem  i Stanisław ow skiem  °i 
tworzone będą czw arte klasy w szk ó łk ach , przeznaczoych do ćwiczel1 
praktycznych, co dozwoli w szechstronniej niż d o tąd  zapraw iać kandy<ła 
tów do praktycznego nauczania.

W skutek in terpelacyj, uczynionych n a  zeszłorocznej sesyi wysokieg0 
Sejmu, zwrócono baczną uwagę na stan  nauki języ k a  ruskiego w semiDa 
ryach Lwowskich i w schodniogalicyjskich, i przekonano s i ę , że wszys0^ 
bez w yjątku uczniowie tych sem inaryów w ładają  zarówno dobrze ję z^ 
kiem ruskim  ja k  polskim  i są do nauczan ia  w języku ruskim  zupełn10



usposobieni, oraz że nawet w seminaryum żeńskiem we Lwowie czynią 
kandydatki stosunkowo znaczne postępy w języku ruskim.

Liczba nauczycieli kwalifikowany cli, jużto abituryentów Seminaryów, 
jużto nauczycieli praktycznych, którzy zdają egzamina kwalifikacyjne we­
dle nowszych wymagań, wzrasta dość znacznie, aczkolwiek nie w tym sto­
pniu, jakby tego wymagały pomnażające się z każdym dniem szkoły.

Aby w p ły n ą t na dalsze kszta łcen ia .się  nauczycieli i pom nażać wie­
dzę ich stosownie do wymagań dzisiejszych, u rządziła  R ada szkolna i w 
roku bieżącym przy wszystkich Sem inaryach (z wyjątkiem  Nowego Są­
cza) kursy wakacyjne, na których przez przeciąg 4 do 5 tygodni podaje 
się zgromadzonym nauczycielom najważniejsze skazówki metodyczne , tu ­
dzież najniezbędniejsze wiadomości z zakresu nauk przyrodzonych 
i t. p.

Upowszechniające się ooraz bardziej w innych prowincyach m onar­
chii ogródki dziecięce systemu Froebla, i po trzeba obznajom ienia nauczy­
cieli z tym  sposobem wychowania dzieci, k tóre jeszcze wieku szkolnego 
nie dosiągły, spowodowało Radę szkolną krajową, iż na koszt skarbu 
państw a w ysłała cztery kwalifikowane nauczycielki do renomowanego w 
tej mierze zak ładu  Dr. H oerfartera w Kufsztein.

Zakład ten, łączący w sobie naukę teoretyczną w zakresie semina- 
rzyckim obok rozległej praktyki w urządzonym wzorowo ogródku Froe- 
blowskim, powinienby wzbogacić wiedzę wysłanych tam kandydatek o tyle, 
iż powróciwszy będą mogły z łatwością praktykę zabaw i prac ogródka 
Froeblowskiego w szerszych kołach upowszechnić.

O stanie nauki w szkołach ludowych podają inspektorowie okręgowi 
coraz bardziej pocieszające wiadomości. * Szczególniej szkoły W ydziałowe 

ja k  n. p. Sokalska i W ielicka, rokują piękny rozwój, i słu szną przyw ią­
zywać można do nich nadzieję, że oddadzą krajowi niem ałą przysługę, skoro 
tylko zakres nauk należycie się w nich utrw ali. gdy wreszcie ludność w 
nich zasmakuje, przyszedłszy do tego przekonania , że tylko wtedy zawi­
tać może istotny dobrobyt do m iast i m iasteczek naszych, gdy rzemiosła, 
drobny przem ysł i handel oprą się na owym zasobie wiedzy, jak ą  daje 
zam knięta w sobie szkoła wydziałowa.

CTkręgowe konfareucye nauczycieli odbywają się. coraz regularniej i 
z coraz większym pożytkiem. Rozbierane na nich kwestye dydaktyczno- 
pedadogiczne podniecają coraz więcej clięć dalszego kształcenia się u na­
uczycieli i budzą p o ż ą d a n i , między nimi emulacyę.

Zebrana we Lwowie przy końcu L ipca krajow a konferencya nauczy­
cieli okazała również, że w rzędzie dotychczasowych nauczycieli i inspekto­
rów w yrobiła się już znaczna liczba wytrawnych pedagogów, którym  nie 
są obce najnowsze zdobycze w dziedzinie dydaktyki i pedagogii, i k tó­
rych fachowe opinie, zawarjjjp w szeregu u c h w a l, zapadłych na konferen- 
eyi krajowej, stanow ią dla władz szkolnych cenny m ateryał do wydawa­
nia rozporządzeń w sprawach, których się tyczą.
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Winniśmy nakoniec zauważyć, że skład Rady szkolnej krajowej znlie 
n ił się w roku bieżącym w skutek odmiennego wyboru Rady m iasta  Kra 
kowa. Na miejsce dawniejszego delegata krakowskiego, ks. Dr. E. Janoty > 
wszedł Dr. Z. Węclewski, profesor filologii klasycznej przy c. k. UnL'er 
sytecie Lwowskim.

.-owy.
fundusz szkolny  kra- Stosownie do art. 32 ustawy szkolnej z dnia 2. Maja 1873 przesz^

fundusze norm alne galicyjski i krakowski z dniem 1. S tycznia r. b. 'v 
rząd  W ydziału krajowego i stanowią obecnie jednolity  fundusz szkol11/  
krajowy.

Protokół spisany na dniu 8. i 20. L istopada r. z. przy odbiera11111 
rzeczonych funduszów, wymienia następujące składowe części za ro d o w i0 
m ajątku tychże :

1. W efektach fund. norm. gal. nominalnie . 297265 zł. 48 ct‘

2. W efektach fund. norm. krakowskiego nomi-
n a l n i e .............................................................................. 10614 „ *

3. W kap ita łach  ulokowanych na odsetki we fun­
duszu galic. . . . . . .  1234 „ ^  ”

4. W kapitałach, ulokowanych na odsetki w fun­
duszu K rak. . . . . . .  22628 „ ^4* *

5. Realności fund. norm. galicyjskiego, oszaco­
wane na . . . . . . 56441  „ 9^*

6. Rewlnośc ad St. Mariam w Krakowie oszaco­
wana na . . . . . .  7000 „ "

Oprócz tego dodatki od różnych stron obowiązanych i ze skaI^ 
państw a wynoszące roczn ie :

ct'7. dla fund. norm. galic. . . . .  32384 zł.

8. dla fund. norm. Krak. . . . .  25341 „ "" ”

P óźniej, a mianowicie odezwą Rady szkolnej krajowej z d. 24 ^  
dnia r. z., oddano nareszcie Wydziałowi jako własność funduszu n0l!1!^gfc 
nego galic. budynek pod 1. 236 w Sanoku, w którym umieszczona J 
tam tejsza szkoła czteroklasowa.

Kwotę przychodu obu tych funduszów preliminowano w roku u . 
głym aa S2403 zł. w. a ; jak i je s t przychód obecnie spodziewany ok»,J 
szczegółowy prelim inarz funduszu szkolnego krajowego, który wraz 2 P1 
limiuarzem funduszu krajowego wys. Izbie przedkładam y.

Do uchwały wys. Sejmu z dnia 12. S tycznia r. b., k tó rą P°JC' j u- 
W ydziałowi krajowemu, ażeby się za ją ł korzystną fruktyfikacyą 
szów normalnych tudzież w indykacją takich, którehy do funduszu s2
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Sprawa drugiej szk o ły  
realnej we L wow ie.

Allegat

^undacya Stanisław a  
hr. Skarbka.

aego należały, nie mogliśmy się dotychczas zastosować, gdyż mimo odezw 
naszych z dnia 2. Lutego 1. 1844, z d. 22. Marca 1. 4518 i z d. 15. Czer­
wca 1. 10091 nie otrzym aliśm y jeszcze do tej pory aktów  odnoszących 
się do m ajątku zarodowego i innych dochodów funduszu szkolnego, a 
które jedynie stanowić mogą podstawę do wykonania wyżwymienionej 
uchwały.

W ciągu ubiegłej sesyi postawili posłowie Sawczyński i inni wnio­
sek następującej treśc i: Wzywa się c. k. R ząd , aby poczynił stosowne 
kroki celem utw orzenia osobnej drugiej szkoły realnej we Lwowie.

Wniosek ten odesłany do komisyi edukacyjnej doczekał się tamże 
opracowania, lecz nie już załatw ienia w W. Sejmie.

Podniósł go na nowo W ydział kraj. i w piśmie z dnia 24. Marca 
1874 1. 4149 do c. k. M inisterstwa wyznań i oświecenia wystosowanem 
B2 upom niał się gorąco o drugą szkołę realną we Lwowie. U dał się ró- 
wnoczeście W ydział kraj. o poparcie do kraj. Rady szkolnej na ręce jego 
prezesa, nakoniec i R eferent spraw szkolnych w W ydziale kraj. przed­
staw ił osobiście Jego Ekscelencyi Panu Ministrowi konieczność tej szkoły. 
Dotychczas wszystkie te kroki nie odniosły żadnego skutku.

Sprawa fundacyi S tanisław a hr. Skarbka i otworzenia zakładu dla 
ubogich i sierot w Drohowyżu rozwija się pomyślnie w kieruku życzeń, 
zawartych w uwagach do uchwały Wysokiego Sejmu z dnia 6. grudnia 
1872. roku. W skutek zarządzeń W ydziału krajowego i Rady adm inistra­
cyjnej rzeczonej fundacyi, je s t w łaśnie w toku zinwentowanie i oszacowa­
nie dóbr fundacyjnych, a to na podstaw ach, przyjętych ostatecznie, na 
wniosek Rady adm inistracyjnej przez W ydział'krajow y i zatwierdzonych 
uchw ałą tegoż z dnia 18. Czerwca b. r. (1. W. 11480). Wedle tych zasad, 
wyprowadzać się będzie wartość m ajątku jako  przecięcie z trojakiego 
oszacowania, t. j. po pierwsze z wartości gruntów i lasów (nie uwzglę­
dniając podatku od nich opłacanego) tudzież z wartości propinacyi, uzy­
skanej z pomnożenia dochodu takowej przez 10; powtóre z kwoty rzeczy­
wistych dochodów czystych z dóbr w ostatnich latach dziesięciu (t. j. 
przy gruntach i propinacyi z dochodów dzierżaw nych, przy lasach zaś 
na podstawie rocznego przyrostu drzewa, po potrąceniu wydatków rzeczy­
wistych), a to kapitalizując dochody te na podstawie 5 od s t a ; po trzecie 
nareszcie wedle podatków bez dodatków mianowicie podatków grunto­
wego , domowego i dochodowego, mnożąc takowe przez sto. Opisanie i 
oszacowanie dóbr Ostałowice na powyższych podstaw ach je s t już doko­
nane , szacowaniem zaś dalszem zajmuje się właśnie dyrektor dóbr i 
R ada adm inistracyjna.

Czyste dochody fundacyi są już obecnie większe w porównaniu 
z dochodami z pięciolecia od roku 1867. do 1872., któreśm y w zeszło- 
rocznem sprawozdaniu zestawili, a których kwota wynosiła w przecięciu 
52736 złr. a. w. rocznie.
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W  spraw ie drogi W eł- 
dzirsk iej.

I  tak  wedle wynikłości rachunkowych wynosiły w roku 1872.
dochody 264.203 złr. 37 ct. 
w ydatki 222.339 „ 63 j )_

zwyżka czynna 41.863 złr. 73‘/2 »

w roku 1873. dochody 287.508 złr. 2 1|2 ct.
wydatki 217.G72 „ 1112 _

zwyżka czynna 60.836 złr. 1 ct.

W edle prelim inarza zaś na rok bieżący dochody 251.815 złr. 96 ct.
wydatki 170.668 „ 84

zwyżka czynna 81147 złr. 12 ct-

Przecięcie zatem  z ostatn ich  la t trzech przenosi już  o 8546 złr. a. w. 
wyżwymieninną kwotę, w ypadającą z przecięcia la t pięciu po rok 1872- 
Ziszczają się zatem  oczekiwania Rady adm in istracy jnej, któreśm y wyra­
zili w ostatm em  spraw ozdaniu naszem ; dochody fundacyi powiększają się 
z każdym  rokiem i d ają  tern samem coraz stalszą podstawę d la otworzyć 
się mającego zakładu.

Budowa gmachu zakładow ego, na k tó rą w roku 1872. 33.262 złr. 
31 ct. a. w. w roku zaś ubiegłym  40.789 złr. 89 ct. a. w. wydano, jest 
już  obecnie w takim  stanie , iż zdaje się nie ulegać najm niejszej w ątp li' 
wości, że w połowie roku przyszłego będzie mógł gm ach być oddanym na 
użytek Zakładu.

Ku otwarciu zakładu  zm ierzają też i inne prace Rady adm in istra­
cyjnej. D la najważniejszej czynności, t. j. dla ułożenia s ta tu tu  organiza­
cyjnego, któryby, opierając się na statucie  fundacyjnym  i statucie przez 
ś. p. fundato ra sp isanym , podał i rozw inął szczegółowo całe urządzenie 
in sty tu tu  ubogich i sierot, pow ołała była R ada adm inistracyjna specyalną 
ankietę, w której sk ład  weszli pp. Dr. Euzebiusz Czerkaw ski, Dr. Ju ljan  
Czełkawski, S tanisław  Olszewski, Antoni Ressig, Zygm unt Sawczyński i 
Ju liusz S tarkel i za współudziałem  dyrektora dóbr fundacyjnych p. Kor­
nela Kóvessa, ułożyli szczegółowy projekt s ta tu tu  organizacyjnego dla 
Drohowyzkiego zakładu.

Projekt ów je s t obecnie przedm iotem  rozpraw  w Radzie adm inistra­
cyjnej i będzie niebawem W ydziałowi krajowemu przedłożony.

Można mieć zatem  uzasadnioną nadzieję, iż otwarcie In sty tu tu  nie 
powinnoby przekroczyć wskazanego w zeszłorocznem spraw ozdaniu, t. j- 
początku jesieni 1875. roku.

Droga W ełdzirska należy do tych d róg , które Wysoki Sejm zawsze 
szczególną otaczał opieką. Hojnie udzielane subweneye dozwoliły W ydzia­
łowi powiatowemu Dolińskiemu wybudować w przeciągu siedmiu la t 6 1 
mil drogi za stosunkowo bardzo niską sumę 82.454 złr.

Budowa całej drogi z Doliny do Wyszkowa nie została jeszcze ukoń­
czoną, albowiem na ostatn ich  dwóch ćwierciach przy granicy W ęgierskiej 
b rakuje pokładu kamiennego i odpowiednich mostów.
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Jakkolw iek usiłowania W ydziału powiatowego Dolińskiego w wyko­
naniu budowy drogi W ełdzirskiej na wszelkie zasługu ją  uznanie i k ap ita ł 
włożony uważać należy za korzystnie użyty : ju ż  przeciętny koszt budowy 
m ili drogi wynoszący zaledwie 12.700 złr. wskazuje niepodobieństwo ta ­
kiego wykonania budowy, któreby odpowiadało ściśle wymaganiom tech­
nicznym przyjętym  przy budowie dróg pierwszego rzędu. Gdy się przy tern 
zważy, że zbudowane części tej drogi od czasu ich wykończenia zupełnie 
utrzym ywane nie były i bez żadnego bezpośredniego nadzoru pozosta­
wały, dziwić się nie można, że droga ta  znajduje się dziś w stanie za­
niedbanym , i że rekonstrukcya jej, gdyby m iała być dokonaną w sposób 
przyjęty d la dróg krajowych w ym agałaby bardzo znacznego wydatku, 
którego wysokość przybliżoną obliczył naczelny inżynier w kwocie 
42.220 złr. a. w.

Ponieważ zaś droga W ełdzirska nie m a dziś jeszcze znaczenia ko- 
m unikacyi krajowej, albowiem nadzieje co do połączenia jej z siecią dróg 
bitych węgierskich dotąd się nie ziściły, przeto W ydział krajow y poczy­
tu je  sobie za obowiązek zwrócić uwagę Wysokiego Sejmu, iż nawet po 
zupełnem  wykończeniu drogi rzeczonej należałoby uznanie jej za krajową 
odroczyć do czasu , w którym  droga ta  nabrać może znaczenia komum- 
kacyi krajowej, co jednak  tylko w takim  razie nastąpićby mogło, jeżeli 
połączoną zostanie z najbliższym  bitym  gościńcem węgierskim  a przytem  
nie przyjdzie do sku tku  projekt zbudowania kolei żelaznej ze S try ja  do 
M unkacza, k tóra odjęłaby zupełnie drodze W ełdzirskiej znaczenie komu- 
nikacyi krajowej.

Ażeby jednak  zapobiedz zm arnowan a k ap ita łu  użytego na budowę 
tej drogi, mniema W ydział krajowy, iż należałoby usiłowania W ydziału 
powiatowego Dolińskiego wspierać w m iarę potrzeby subwenćyami z fun­
duszu krajowego, dopóki rzecz ostatecznie rozstrzygn iętą  nie zostanie i 
pod warunkiem , że pomieniony W ydział powiatowy ustanowi bezpośredni 
nadzór nad tą  drogą i postara  się o zaprow adzenie myt, ną opędzanie 
wydatków z utrzym aniem  drogi połączonych.

tŷp ra w ie  mostu gra- Z ty tu łu  spólnej własności m ostu granicznego na Dunajcu pod Nie-
*pod t ed^cąnaJCU dzicą zażądało  król. węgierskie m inisteryum  robót publicznych i komuni- 

kacyi pismem z 6. M arca r. b. 1. 2340 zwrotu kwoty 4347 złr. 40 ct.
a. w. jako  reszty  połowy kosztów budowy m ostu w 1865 roku spalonego 
tudzież kwoty 7773 złr. a. w. jako  połowy kosztów m ostu w 1871. roku 
zbudowanego.

W ydział krajowy oświadczył na to pismem z dnia 22 Kwietnia r.
b. 1. 4217, iż jakkolw iek W ysoki Sejm uchw ałą z dnia 17. Październ ika 
1871 roku zgodził się w zasadzie na zwrot potowy kosztów m ostu, s ta ­
nowiącego spólną włosność Galicyi i W ęgier, jednak przedewszystkiem* 
m uszą być wyrównane zachodzące w rachunku różnice i przed uiszcze­
niem kwoty przypadającej musi być określony wzajemny stosunek prawny 
tudzież sposób przyszłej spólnej adm inistracyi m ostu i dochodów z m yta
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W  spraw ie budow y  
dróg kosztem  Rządu.

Rachunki dróg krajo 
w ych z czasów  kon k u  

rencyi.

Drogi powiatowe.

W celu uzyskania podstawy do ostatecznego załatw ienia sprawy 
zaproponował W ydział krajowy wysłanie komisyi złożonej z delegat'"" 
galicyjskich i węgierskich.

Ministeryum węgierskie zgodziło się na tę propozycyę i rzeczona 
komisya wkrótce się zbierze.

Z własnej inicyatywy ponowił W ydział krajowy przedstawienie <1° 
c. k. Rządu i do J. Exc. M inistra dla Galicyi o wyjednauie przyjęcia <1° 
budżetu Państw a odpowiedniej dotacyi z funduszów państwowych na cał* 
kowite utrzym anie ważnych pod względem strategicznym  dróg Podgórsko- 
B ia lsk ie j, Proszowicko-Niepołomickiej, Gdowsko-Gorliekiej i Gorlicko- 
Żmigrodzkiej, jakoteż względem przyjęcia na koszt Państw a budowy drog 
mających w ogóle ważność kom unikacyjną dla całej Monarchii.

Z zaległych rachunków konkurencyjnych otrzymaliśmy załatwione 
rachunki dróg krajowych, a mianowicie z wynikłością niedoborów :

Lwowsko-Rohatyńskiej w kwocie . . . 4209 złr. 39 ct.
Sanocko-Przemyskiej w kwocie . . . 1286 złr. 13 ct.

zaś z wynikłością nadwyżek : 
Czortków-M anasterzyskiej w kwocie . . . 2617 złr. 78 ct-
Strusów-Buczackiej w kwocie . . . .  1688 złr. 3 ct-
i Skała-Czortkowskiej w kwocie . . . 572 złr. 69 ct.

W wykazie dróg powiatowych przedstawionym  Wysokiemu Sejmowi 
w zeszłorocznem sprawozdaniu nieznaczne tylko zaszły zmiany. Budowy 
niektórych dróg powiatowych postąpiły, o ile na to pozw alały fundusze a 
droga Tarnaw ska w powiecie Sanockim , idąca równolegle do kolei Ł up ' 
kowskiej została jako powiatowa zaniechana i przeszła do kategoryi dróg 
gminnych.

Stan dróg powiatowych jakkolw iek w ogóle pozostawia bardzo w id e 
do życzenia, świadczy jednak w wielu miejscach o gorliwych usiłowaniach 
władz autonomicznych. Wiadomo jak  niedostateczne są ś ro d k i, które®1 
obowiązująca obecnie Ustawa drogowa wyposaża drogi powiatowe a jednak 
są powiaty, w których wykazać można znaczny rozwój komunikacyi p0'  
wiatowych od czasu, jak  sprawą tą  zajm ują się reprezentacye powiatowe 
będące na wysokości swego powołania.

Usiłowań szczerych w tym  kierunku widzimy więcej w zachodniej 
części kraju. Przed wszystkiemi odznacza się W ydział powiatowy W ie' 
l ic k i , którego skrzętnej pracy i niezmordowanym zabiegom zawdzięcza 
pow iat blisko dwie mile drogi b ite j, zbudowanej według zasad um iejęt' 
nych i z nadzwyczajną oszczędnością.



Oprócz W ydziału powiatowego Wielickiego je s t w zachodniej części 
kraju wiele innych W ydziałów powiatow ych, zajm ujących się gorliwie 
drogami powiatowemi i gdyby nie brak środków m ateryalnych sieć dróg 
powiatowych powiększyłaby się była już znacznie w sześcioletnim  okre­
sie autonomicznym. O koliczno^ ta  wskazuje jak naglącą jes t potrzeba 
Ustawy drogowej mającej dostarczyć potrzebnych środków na budowę i 
utrzym anie dróg powiatowych a zarazem zniewolić do czynności i te re- 
prezcntacye powiatowe,, które zasłaniając się brakiem  funduszów o po­
mnożenie środków- komunikacyjnych wcale ino myślą.

Mamy tu  na myśli powiaty w-e w-schodniej ćżęści kraju. Z małemi 
w-yjątkam komunikacye powiatowe nie rozw ijają się? tu wcale.

W ydziały powiatowe, które odznaczały się gorliwością w przyspa­
rzaniu  środków- komunikacyjnych wspierał W ydział krajowy zasiłkam i
z funduszu na ten cel przez Wysoki Sejm przeznaczonego.

W ten sposób udzielone powiatom :
Grybow-skiemu . . . . . . . .  2500 złr.
Pil7nieńskiemu na drogę z P ilzna na Czadnę do Radomyśla 2000 „
W;elickiemu na drogę Dobczycką . . . . .  1000 „
Sanockiemu na budowę mostu na drodze Głogowsk iej . . 1000 „
Jarosławskiem u na drogę Pruchnicką . . . .  1000 „
Ropczyckiemu 1-szą ra tę  na  budowę mostu na Wielopolce . 1000 „
Nowotargskiemu . . . . . . . .  500 *
Skałackiemu na drogę Grzymałowską . . . .  1000 „
Jasielskiem u . . . . . . . . .  1500 „
M: deckiemu na drogę do Radomyśla . . . .  2000 „
Limanowskiemu pierw-szą ra tę  na budowę drogi Kamienicko-

Stopnickiej . . . . . . . 1000 „
Krośniańskiemu na budowę drogi Kombornio-Żnigrodzkiej . 1500 „

Razem . 1G000 złr.

W kraju  naszym znajduje się około 3850 mil dróg gminnych, na 
utrzym anie których służyć m ają głów-nie prestacye w naturze przepisane 
§. 12. Ustawy drogow-ej. Gdyby przynajmniej połow-a prestacy i, których 
uiszczania na mocy Ustaw-y drogow-ej żądać można, była na drogi gmi nne 
zużyw-aną, nie ulega wątpliw-ośoi, iż stan dróg tych byłby zupełnie innym 
aniżeii jest obecnie.

W rzeczy samej tylko nieznaczna część prestacyi bywa na drogi 
gminne zużywaną.

W prawdzie jest wiele takich Wydziałów- powiatow-ych, które z uzna­
nia godną gorliw-ością zajm ują się polepszeniem stanu komunikacyi gm in­
nych a przyznać należy-' że władze rządow-e z wszelką gotow-ością użyczają 
swej pomocy tam, gdzie lenistwo Lub opieszałość wymagają przedsięwzięcia 
środków- przymusow-y* li, lecz dotąd nie potrafiono,, tak  pokierować gmin- 
nem gospodarstwem drogowem , ażeby oi^p j w - i d o c z n y  przedsta­
wiało postęp. d ó ° aoi W

1 10
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AUgat C2 i

Alegat E t  i

Tam tylko osiągnięto znakom ite rezultaty, gdzie reprezen tacje  P0' 
wiatowe szczególną opieką o taczają komnnikacyc gminne.

Wymienić tu  wypada W ydział powiatowy Kolbuszowski, który zajQ* 
się bardzo energicznie budową drogi Rzeszowsko-Kolbuszowskiej, Wydz®ł 
powiatowy Pddhafjecki, który prowadzi budowę drogi z Ilorożany do Po1*' 
hajec, W ydział powiatowy D olińsk i, którego usiłowania w sprawie drog1 
W ełdzirskiej są znane Wysokiej Izbie i W ydział powiatowy Rudeckb 
który podjął budowę drogi z Komarna do Gródka i z którego powinna^) 
sobie wziąść wzór reprezentaeya powiatu Gródeckiego i przystąpić 
najrychlej do budowy dalszej szęści pomienionej drogi, terytoryum  tegô * 
powiatu na przestrzeni 1660 sążni przecinającej i pod względem koniu®' 
kacyjnym bardzo ważny.

Jeżeli jednak przykłady pomyślnego rozwoju komunikacyi gminny0  ̂
są rzadkie, przyczyny tego objawu szukać należy nietylko w opieszałos® 
niektórych rep rezen tacji powiatowych, tudzież w lenistwie wrodzone® 1 
niskim stopniu oświaty naszego ludu który jeszcze nie umie cenić 
snego in teresu , lecz także w wadliwości Ustawy drogowej, która niest® 
sownym rozkładem  prestaeyi odstręcza tak gminy jak  i obszary dworsk® 
od podejmowania robót drogowych.

W ydział krajowy przekonał się, że nietylko gminy wiejskie, lecz m°^6 
jeszcze w większym stopniu ociągają się od prestaeyi gminy miejskie 9 
nawet są doniesienia, że gminy posiadające prawo do poboru m yta kopyj' 
kowego nie używają zawsze dochodów z tej opłaty na uporządkowa®e 
dróg, ulic i placów. Chcąc przekonać się dokładnie o rozm iarach tyc^ 
nadużyć zażądał W ydział krajowy z załączonymi w odpisie okólnika®1 

Ur Ca i I)a wszystkich dat odnośnych i skoro je zbierze przodsięweżn.ie n9 
tychm iast środki zaradcze.

Również doszło do wiadomości W ydziału krajow ego, że niektó1® 
gminy m iejskie zamiast używać wymaganych Ustawą drogową (§. 11 —1 ' 
prestaeyi na poprawę i budowę dróg, pokrywają odnośne wydatki z 4° 
choduw m ajątku gminnego i tym sposobem m ajątek ten u s z c z u p l i ' 
Chcąc temu zapobiedz, wydał W ydział krajowy w tej sprawie w port®0 

F.j mieniu z c. k. Namiestnictwem załączone dwa okólniki E a i F a.

Wogóle korzystał W ydział krajowy z każdej sposobności, aż6^? 
gminną adm inistracyę drogową wprowadzać na tory właściwe, o ile n® 
obowiązująca U stawa drogowa pozwala.

Usiłowania Wydziałów powiatowych i gmin dążące ku polepszę®9 
komunikacyi gminnych w spierał W ydział krajowy wszelkimi środka®1 
z funduszu przeznaczonego na zasiłki udzielał je tytułem  subwencyi-

Przy udzielaniu subwencyi tak  dla dróg powiatowych jak  i g®10 
nych postępował W ydział krajowy bardzo ściśle i uwzględnił tylk° 
gminy i powiaty, które czynem dowiodły, iż dbają o swe komunika0? 
W ten sposób udzielono dla dróg gminnych następujące zasiłki :
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I

Wydziałowi powiatowemu Jasielskiem u . . . .
Sokalskiemu . . . . . . . . .
Nowo-Sandeckiemu I. ratę. . . . . . .
Mościskiemu na drogę z koleji ku Mościskom i Zakościelu . 
Kolbus/owskiemu ua drogę z Rzeszowa do Kolbuszowy 
Gródeckiemu na drogę z Janowa do Mszany 
Dolińskiemu na drogę W cłdzirską . . . . .
Tłum ackiem u na wydrenowanie drogi na przedm. w Tłumaczu 
Sanockiemu na budowę mostu nad W isłoką na drodze z Bzian- 

ki do Trześuiowa . . . . . . .
Tarnowskiemu na wykończenie drogi z Żabna do Dąbrowy . 
a na drogę z Tarnowa na Dąbrowę do Szczucina 
Podhajeckiemu na drogę z Podhajec do Horożanki połowę subw. 
Brzozowskiemu ua drogę z Brzozowa do Nozdrzca 
Dąbrowskiemu na drogę z Czyżowa do Ujścia jezuickiego 
Jarosławskiem u na drogę,,z Sieniawy ku Krakowcu 
Administracyi fundacj i lir, Skarbka dla gminy Opary na budo­

wę mostu . . . . . . . .
Złoczowskiemu na drogę ze Zborowa do dworca kolei w Mły- 

nowcach . . . . . . . .
Wadowickiemu na drogę Wadowioko-Czeruichowską**-, M llild 1 0  4 ' .
LisKiemu na drogę dojazdową z Liska do stacyi koleji żelaz­

nej w Łukawicy . . . . . . .
Rudecl.icmu na drogę z Komarna do Gródka . . *
Łańcuckiem u na drogę z Ł ańcuta do Leżajska .
Rawskiemu I ra tę  na drogę z Michałówk: do UhnowTa 
Skalackiomu na budowę mostu na rzece G niła w Leżanówce .

1000 złr
1000 n
1000 »
800 n

5000
500

2S50 M
4G0 M

500 »
500 D
500 W

1000 M
1000 n
1000 M
500 n

250 n

1000 »
1500 n

250 y>
1000
1000

750 M
200

razem . 23560 złr.
R p ta  i . t h  U<V»/<»U im lvd v i n.v iJdo i! ń ib ci.joą ila:li.l w ż.m' s*ub

.ad'.. w jut «!«i
“U ł j

I)rogi krajowe.
M Stan dróg krajów. W porównaniu ze stanem dróg w sprawozdaniu z roku zeszłego

1) Długość dróg. wykazanym — w roku 1874. zaszły następujące zm iany:

W roku bieżącym przybyła do kouserwacyi jedua mila wybudowana 
r. z. mianowdee dalszy ciąg drogi Tarnów-Sącz-Niedzica od Zakluczyna 
do Paleśnicy i a/4 mili ze Sniatyna do Załucza.

2) M osty Ilość mostów, kanałów, przepustów znajdujących się na drogach
a) Ilość, krajowych, zwiększyła się o 25 sztuk.

Most pod Starym  Sączem ua Popradzie, leżący na drodze Tarnów- 
Sącz-Niedzica , należy do kamery Starosandeckiej. Co do wywłaszczenia 
tego m ostu toczą się rokowania z c. k. W ładzami i odpowiednia kwota 
na ten cel będzie zanneszczona w budżecie ua rok przyszły.

W celu uregulowania ty tu łu  własności mostu w Niedzicy na granicy 
Węgierskiej toczą się rokowania z Rządem król. W ęgierskim i w budże­
cie na rok przyczły będzie zamieszczona suma potrzebua na spłacenie 
temuż rządowi połowy wartości tego mostu.

10*
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b) S tan  m ostów. Pod względom stanu dobroci mostów w staiiic dobrym je s t więcej o
średnim „ „ ^

p,P.

o 9

w stanie złym mniej ta-

Po bliższem zbadania stanu dróg i mostów okazało się, że na me' 
których drogach pewna ilość mostów jest zbędna. I tak  na drodze :

ŻołkiW -M osty 3
081 u: JU h. Słotwiua-Sątfc 1 11 u.,nfl 3

Bełzee-Jiiroslaw . 10
Sanok-11 żfeszów 3

'■'•'Boiszl-zów-Okopy 2.

0001 .wól Mosty rzeczone p^ostana^ . uą, drodze do ęzasu

(JOD
000
OOg

00

-obuci

óki są w dobrylU 
stanie. Skoro się popsują będą rozebrane i  zupełnie zaniechane.

Uwaga. W stanie dobrym most oznacza się taki, który n ie p o trz e b n i  
żadnych napraw może stać jeszcze lato całe. Stanem złyrn, kiedy 
most w następnym  już roku musi być całkiem  przebudowany- 
Stanem  średnim, kiedy wymaga m ałych napraw  lub częściowefe’0 
tylko przebudowania;

QQ|
3) P o k ła d  

d r '
OćL*

ad kamienny Pokład kamienny dróg w stanie dobrym zwiększył się o 1 mile 30 0 0  są^n1
w stanie średnim nie zmienił się 
w stanie złym nie zmienił się.

Ilość dróg ż pokładem złym, to jest takich, gdzie albo wcale nie m9 
kam ienia, albo cienka tylko jego w arstw a, nie zmniejszył się w ciął?11 
roku ubiegłego. Poprawianie tego złego wymaga większego nakładu, ani' 
żeli może być wyznaczony zwykłym budżetem. Potrzebny na ten cel łun ' 
dusz już w latach  poprzednich obliczony był na 1,200.000 złr. i część 
pożyczki krajowej była przeznaczona na pokrycie tego wydatku. P o ż y c z k n  

dotychczas nie przyszła  do skutku, w braku więc funduszu, stan  pokłndu 
kamiennego nie mógł być poprawionym. i:

ff

4) R o w y  drogow e.

5) P o rę c ze  drogow e.

6) T a ra sy  kam ienne  
czyli m u ry  p o d t r z y ­

mujące.

Rowów drogowych w stanie dobrym jest więcej o 3100 sifżni 
„ „ „ średnim „ „ o 6000 „
„w. „ „ złym mniej o 2000

Poręczy drogowych w stanie dobrym jest więcej o 1050 sążni 
„ „ „ średnim „ „ o 2232 y,

„ „ złym „ mniej o 2200 „

Zc względu na znaczny wydatek corocznie łożony na poręcze, 
dział krajowy polecił sposobem próby zastąpić, je na niektórych drogn( ń 
diJĘęwami łatwo przyjmującemi się. Drzewa te m ają być w ten sposób 
sadzone i utrzymywane, aby stanowiły ochronę dla przejezdnych, a zafa' 
zem aby zbytnio nie zaciem niały drogi.

Tarasów kamiennych je s t w stanie dobrym \uęcej o 91 sążni 
„ „ „ średnim  „ o 84 „

» n v „ o 227 „



mostowo.
Znaki drogow e i Znaki drogowe w ogóle znajdują się w statuę złym. Ze względu, żo

w roi u już przyszłym staną się obowiązującemi m iary metryc-zue, wstrzy­
mano się ze sprawianiem znaków drogowych obecnego systemu, a tym ­
czasowo polecono dla utrzym ania ewidencyi s ta \ iaćwznaki, prowizoryczne.

W ydatek na sprawienie nowych znaków będzie dość wielki potrzeba 
bowiem będzie :

znaków kylomotrowycli . . .  1298
w średniej cenie po 10 złr. ;=  12.980 złr.

znaków hektometrowych . . . .  11682
w średniej cenie po 2 złr. =  23.364 złr.

znaków mostowych . . . . .  2400
w średuiej^cenie po 2 złr. — 4.800 złr.

razem  znaków . 15380
za sumę 41144 złr.

Uwapa. W szytkie przedm ioty powyżej wykazano jako  w stanie złym, 
m uszą być w roku 1875. przebudow ane, naprawiono lub spra­
wione, z wyjątkiem pokładu kam iennego, i znaków drogowych 
dla tego też prelim inarzam  robót drogowych na rok rzeczony 
objęte zostaną.

.11

Roboty zarządzone. Budżet na rok 1874. odnośnie do B X. czy’i potrzeb drogowych
obejmie dwa działy :

I. roboty nowe,
II. roboty konserwacyjne

I. Roooty nowe. 1) Poz. budź. 82. kwota 25.000 złr. a v. D alsza budowa drogi
D ębicko-Tarnobrzeskiej, między Tarnobrzegiem a Zakrzowom na prze­
strzeni *1, mili jest zarządzoną.

I i. r ■ * • ||i< 11 „i I 1
Budowa ta  będzie w roku bieżącym ukończoną i kwota prelimino­

wana nie będzie przekroczoną, ltoboty ziemne i budowa mostów prowadzi 
się w zarządzie własnym przy współudziale delegata naszego W. F ran ­
ciszka Gregera członka W ydziału powiatowego Tarnobrzeskiego. Dostawa 
kamienia oddana je s t w przedsiębiorstwo.

2) Poz. 83. Suma 60.000 złr. a. w. wyznaczona na dalszą budowę 
drogi Tarnów-Sącz-Niedzica.

Budowa ta  prowadzi się w dwóch punktach, a to :
przy obejściu góry Poradowskipj w długości 1 mili, i przy obejściu 

góry Czorsztyńskiej w długości 1 mili. —  Na obu powyższych punktach 
nszystkie roboty prowadzą się we własnym zarządzie. Dla budowy pro­
wadzonej pod Czorsztynem ustanowionym został kom itet zarządzający, 
złożony :

z W. Marcelego Drohoj owskiego właściciela Czorsztyna, jako  Człon­
ka wykonawczego,

W Dziewulsaiogo w łaśccie la  K roścm nka, 
i W. Szaląja w łaściciela Szczawnicy.

i-i
Jc. j  '
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Zarządzenie to o ile było wskazanem z powodu, że siedziba wła­
ściwego W ydziału powiatowego jes t w Nowym Targu o 4 iru4o od punktu 
budowy oddalonego, o tyle w praktyce okazało się dla funduszu krajo­
wego korzystnem.

Budowa drogi między Podolem a Posadową prowadzoną jes t pod 
adm inistracyjnym  zarządem  W ydziału powiatowego w Brzesku i specyal' 
nego D elegata W. Tomkiewicza właściciela Dzierżanin.

, i f a  »Kfi " !  i • i m w . i  i i h - n , -  u
Preliminowana na obie te  drogi suma 60.000 złr. a. w. będzie rau- 

siała być przekroczoną m ianow iJe co do oddziału robót w ostatnim  tyiu 
punkcie, na które w czasie układania budżetu w roku 1874, nie było 
jeszcze przygotowanych planów i kosztorysów, skutkiem czego prelimino­
w ana w przybliżenia suma okrągła 2U.000 złr. a. w. z powodu napotka­
nych miejscowych trudności okazała się niedostateczną. W ydział krajowy 
jednak wyraża nadzieję, że z oszczędności osiągniętych w innych pozy- 

'"  cyach niedobór ten pokryć potrafi, chociaż droga ta  ukończoną tego roku  
j i zostanie.

d o Y w c g o i b  ‘ , .. ............... u c ł  nimf dmi u s .••u.jiw
3. Poz. 84. i 85. suma 33.000 głr. a. w. ryczałtowo wyznaczoną zo­

s ta ła  na budowę mostu w Śuiatynie i na wybudowanie dojazdów do te­
goż. Jakkolwiek W ydział krajowy budowę tego mostu uważał za nagłą* 
jednak przystąpić do niej w bieżącym roku nie m ógł, z powodu iż ^  
skutek zmiany koryta P ru tu  pow stała obawa przedarcia i odwrócenia się 
tej rzeki do bliskiej już niziny. O kazała się. zatem potrzeba poprzedniej 
regulacyi rz e k i, a tym celem wszyję ci a powstałych ztąd  kosztów przeZ 
c. k. Rząd i przez strony konkurencyjne. Rozprawy te przygotowawcze 
właśnie ukończone zostały, i spodziewać się można, że po przyprowadze­
niu jeszcze w ciągu r. b. regulacyi P ru tu , już w roku 1875. p rz y s tą p i 
będzie możua do budowy mostu.

ouimi.li t
W myśl Uchwały Wysokiego Sejmu z duia 15. Stycznia 1874, Wy­

dział krajowy widząc, iż niezbędna regul/fćya P ru tu  pod Śniatynem  bu­
dowę mostu tam że odw lem m usi- postanowił był w Kwietniu b. r. prze­
prowadzić budowę mostu w Kadczy ua Dunajcu na drodze Taruów-Sąnflj 
Niedzica. Budowę tę ze względu ua spóźnioną1 porę roku zamierzono 
w ten sposób przeprowadzić, aby rozpocząwszy ją  w r. b. i zrobiwszy 
na co pora letn ia i jesienna zezwala, ukończyć takową do 1. Kwietnia 
1875. roku.

Tymczasem nagły wylew Sanu w dniu 21. Maja nieponwolił teg° 
projektu przyprowadzić do skutku. Most bowiem pod Jarosławiem  na Sa­
nie na drodze Bełzec-Jarosław  położony 96 sążni długi został zupełni0 
zerwany. Niezbędna potrzeba niezwłocznego przywrócenia ważnej tej ko- 
munikacyi sp raw iła , że budowa mostu pod Kadczą m usiała być w r. 
zaniechaną i w miejsce jego zarządzoną budowa mostu Jarosław skiego 
Budowa ta  w drodze licytacyi oddauą została najniżej ofiarującemu, i p0<̂  
inspekcyądelegata W. Jaśkiew icza . wydelegowauego iużyuiera specyalneg0 
raźnie postępuje, tak  iż można mieć nadzieję, że jeśli nie zajdą nadzwy' 
czajne okoliczności, most ten z dniem 1. G rudnia r. b. będzie gotowy.
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Koszta budowy samego mostu wynoszą 24.500 złr. a. w. do których 
dodawszy koszta urządzenia przewozu, adm iuistracyi i t. p. dojdą do
28.000 złr. a. w. Z sumy przeto preliminowanej pod temi pozycyami po­
zostanie jeszcze pewna kwota nie zużyta.

4) Poz. 86. kwota 8.000 złr. a. w. Przebudowanie mostu w Jezupolu 
jeszcze w roku zeszłym zostało w przedsiębiorstwo oddane, jes t obecnie 
na ukończeniu i wyznaczona na ten cel kwota nie będzie przekroczoną.

5) Poz. 87. kwota 25.000 złr a. w. Przebudowanie IV. mili drogi 
G orlicko-K onieczniańskiej, polecające głównie na daniu nowego pokładu 
kam iennego, którego od dawna tam  wcale nie było, zapewnionem je s t 
w drodze przedsiębiorstwa.

Dostawa Kamienia w ilości 3600 pryzm zakontraktowano za sumę 
14.760 złr. a. w. Z preliminowanej przeto kwoty pozostanie do 10.000 złr. 
— Korzystny ten rezu lta t należy przypisać okol iczności, że inżynier rze- 
czonei drogi wynalazł nowe łomy kamienia, w korzystniejszych będące 
warunkach, aniżeli dawniej używano, a z których wmdług przyjętych za­
sad dostawa powyższa kosztowałaby kwotę 21 600 złr. a. w.

6) Poz. 88. kwota 7.000 złr. a. w. Przebudowanie części drogi Sło- 
tw ina-Brzesko-Sandeckiej w.Michalczowej i Kątach, polegające na ominię­
ciu stromych gór i skrócenia drogi, prowadzi się we własnym zarządzie.

Jakkolw .ek m ała kwota została wyznaczoną na powyższe roboty, 
wynoszące całą ćwierć zupełnie nowe’ d ro g i, spodziewać się można, iż 
będą one za tę  sumę w ykonane, wszystkie bowiem roboty na tej drodze 
we własnym, zarządzie dobrze i energicznie prowadzone przynoszą ko­
rzystne rezultaty .

7) Poz. 88. kwota 40.000 złr. a. w. wyznaczona na budowę drogi 
z Mostów-Wielkich ku Krystynopolowi.

Budowa ta  prowadzoną jest co do robót ziemnych we własnym 
zarządzie, dostawa zaś kam ienia i budowa mostów oddane w przedsię­
biorstwo.

Do kierownictwa budową utworzony został kom itet złożony z W W. 
Głogowskiego i Polanowskicgo, Posłów na Sejm krajowy i W. Udryckiego 
pod przewodnictwem pierwszego z nich,

Roboty są w toku, chociaż z sumy zaprelim inow anej; pozostanie około
20.000 złr. a. w. z powodu, że poszukiwania i wydobycie opoki, k tóra 
m iała  byćużytą na pokład spodni, natrafiły na przeszkody, dla czego też 
wyznaczony na rok bieżący fundusz budowy nie może być wyczerpany.

Tablica G2 przedstaw ia obraz tego, co w dziale robót konserwacyj­
nych z budżetu 1874 roku na tenże rok zarządzono.

Z wykazu tego dadzą się wyprowadzić następujęce uwagi i spo­
strzeżenia : >
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)) długość dróg krajowych będących w konserwacyi powiększyła się 
o 1 milę 3000 sążni, mianowicie droga Tarnów-Sącz Niedzica o 1 milę 1 
Śniatyn-Załucze o 3000 sążni; obie w roku zeszłym wykończone i na 
użytek publiczny oddane zostały.

2) W zarządzie bezpośrednim Wydziałów powiatowych pozostaje 
dwie drogi Husiatyn-Kopyczyńce, i Sędziszowska na których utrzymanie 
też W ydziały pobierają ryczałtowe kwoty, budżetem dróg krajowych 
wyznaczane.

3) Z budżetowej sumy na konserwacye dróg wyznaczonej a wyn°' 
szącej 445,554 złr, a. w. po odtrąceniu sumy potrzebnej na roboty zarzą ' 
dzone pozostaje 63.034 złr. Zauważyć jednak należy, że z sumy tej p°“ 
kryć jeszcze będzie potrzeba koszta wywłaszczeń szutrowisk, kamienio­
łomów, zajętych gruntów i t. p. drobniejszych wydatków, a oprócz teg° 
może znaczna kwota być potrzebną na szkody elem entarne, roboty nad- 
kosztorysowe i pokrycie prętensyi przedsiębiorców.

4) Suma 382.520 złr. a. w. podana na roboty zarządzone, obejmuje 
już tak  dotychczas otworzone w c. k. kasach poborowych kredyta, j a^ 
również i te kwoty, które jakkolw iek jeszcze nie są wyasygnowane, ze 
względu jednak , że roboty są zatwierdzone i zarządzone, muszą byG
zrealizowane.

'
5) Główny wydatek w konserwacyi dróg stanowi wydatek na kamieni 

wynosi on bowiem 0‘647 całej sumy konserwacyjnej.

6) Pizecięciowo biorąc na jedną ćwierć mili wyznaczono po 7S.48 
pryzm ćwierciosążniowych.

Najwięcej kamienia dostaje droga B arańska bo 363 pryzmy na 
ćwierć mili. — Najmniej dostaje Tyśmienica Kołomyja bo 29.18 pryzmy 
na ćwierć mili.

Uwaga. Droga Iwanie-Mossorowska ma wykazane na 5*/2 ćwierci tylko 40 
p ryzm , jednakże tylko jedna ćwierć mili tej drogi otrzymuje 
k am ień , a reszta wymaga wprzódy rekonstrukcy i, która teg° 
roku je s t zarządzoną i k tórą kieruje hr, Mieczysław Borkowski 
z Mielnicy. Kwota zamieszczona na ten cel w wykazie wynosi 
6.900 złr. a. w.

7) Średnia cena dostawy kam ienia na wszystkich drogach wynosi 
4 z łr 16 ct. od jednej pryzmy czyli po 16 złr. 64 ct, od jednego sążni9 
kubicznego.

Największa średnia cena je s t na drodze Barańskiej 6 złr. 50 ct. 
pryzmy czyli 28 złr. od sążnia kubicznego.

i
Najniższa średnia cena jest na drodze Szczawnickiej po 2 złr. 0 

pryzmy, czyli 8 złr. od sążnia kubicznego.

Rzeczywista najwyższa cena kamienia jest na części drogi Dębicko' 
Nadbrzeżańskiej 42 złr. za sążeń kubiczny.

Rzeczywista najniższa na drodze Czorsztyn Nowy Targ Zabornia P° 
6 złr. za sążeń kubiczny.

30



C. Roboty p rzygoto ­
w aw cze.

Roboty pomocniczo.

8) Porówmywmjąc pojedyńcze działy robót zarządzonych z ogólną 
sumą na nie potrzebną, przedstaw ia się stosunek następny :

Kamień wynosi . . . . . .  0 ‘647 całej sumy
Naprawa i przebudowanie mostów . . . 0166  „ „
Naprawa poręczy . . . . .  0 0 3 0  „
Tarasy kamienne . . . . .  0 016 „
Ubezpieczenia w o (Me . . . . .  0'010 „
Roboty rekonstrukcyjne . . . .  0 0 5 2  „ „
Szkody elem entarne (wliczając most Jarosławski) 0 ‘090 „ „
Roboty własnego zarządu . . . .  0 '060 „ „

9) Koszta konserwacyi przeciętnie w całym kra ju  na jedną milę 
(bez zarządu) wynoszą 2,213 złr. zaś z kosztam i zarządu 2.788 złr. a. w.

Najdroższa do utrzym ania droga B ara ń sk a , której m ila kosztuje
11.320 złr. a. w.

N ajtańsza Tyśmienica Kołomyja, jed n a  m ila 1.044 złr. a. w.
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1) Celem umożliwienia przedstaw ienia Wysokiemu Sejmowd bliższych 
technicznych danych potrzebnych na wypadek, gdyby Wysoki Sejm postano­
wił polecić przystąpienie do budowy kolei drugorzędnych, W ydział k ra­
jowy za ją ł się przygotowaniem planów i kosztorysów wskazanych przez 
Wysoki Sejm linij kolei wicynalnych.

W ysłano w tym celu z wiosną r. b. 8 inżynierów na g run t dla 
zdjęcia niwelacyi, zebrania statystycznych danych i cały projekt wstępny 
(avant projet) obejmujący do 40 mil długości i mamy nadzieję, że będzie 
mógł Wysokiemu Sejmowd w ciągu tegorocznej sesyi być przedłożony, 
przy szczegółowem w tym względzie sprawmzdaniu.

2) Przygotowano nowm projekta :
a) ominięcie góry Kłodno na drodze Tarnów-Sącz-Nicdzica.
b) projekt budowy drogi ze Szczawuicy do Piwnicznej (stacyi kolei 

Tarnow'sko-Leluchowskiej).

W zeszłorocznem sprawozdaniu wyjaśniono powody, dla których W y­
dział krajowy za ją ł się zdjęciem planów' sytuacyjnych i niwelacyi po­
dłużnej istniejących dróg krajowych.

W roku 1873 zdjęto ha gruncie potrzebne dane na 78 m ilach i 
wypracowano niektóre plany. W roku bieżącym wykończono plany sy tu a­
cyjne i niwelacyjne podłużne na całych owych 78 milach.

Pozostaje jednak jeszcze do wykonania takiejże pracy na drugiej 
połowie dróg krajowych. Nie mogło to być dokonanem teraz. Inżynierowie 
bowiem zajęć tą  pracą, użyci zostali do wypracowania planów kolei d ru ­
gorzędnych, a mamy nadzieję, iż operata przedłożyć się m ające wykażą 
że pracowali gorliwie.

11
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2) Rozpoczęta w roku zeszłym czynność geologicznych poszukiwali 
i regulacyi kamieniołomów i szutrowisk zaopatrujących lub mających
zaopatrywać drogi krajowe w m ateryał kamienny, prowadzoną je s t dalej 
w okręgu Zaleszczyckim  i Stanisławowskim.

Z powodu, że do czynności tej użyty być mógł tylko jeden inżynier 
górnictwa nie będzie ona w roku bielącym  ukończoną i przeciągnie si§ 
na rok następny.

bociany powyżej obraz stanu robót, prac, i zarządzeń p o d ję ty c h  na 
drogach krajowych, je s t obrazem tego, co w granicach możliwości, i r ° z'  
porządzalnych funduszów możliwem było do wykonania.

W szystkie potrzeby ; roboty drogowe opierają się na podstawi®
kosztorysów i planów sporządzonych przez inżynierów. Za podstawę do 
kosztorysów służą ceny miejscowe. Pod tym wzgtędem jednak  Wydział 
krajowy nie poprzestaw ał na urzędowych danych, lecz zasiągał także 
wiadomości do osób zaufanych i z stosunkami obeznanych i podawane 
przez nich ceny przyjmował za podstawę do kosztorysów.

Dla ocenienia zaś czy przedstawione do wykonania roboty są bez*
względnie potrzebne i odpowiednie, W ydział krajowy p rzy ją ł zasadę, ,̂e 
prelim inarze składane przez inżynierów okręgowych, przed ich zatwier- 
dzeniem sprawdzano bywają jeszcze na gruncio przez delegowanych inży' 
nierów W ydziału krajowego. Na podstawie dopiero tak  sprawdzonych 
prelim inarzy otrzym ują inżynierowie okręgowi polecenie przygotowani^ 
planów i kosztorysów, które w biórze W ydziału krajowego sprawdzone ł 
zatwierdzone, są podstawą kontraktów o ich wykonanie.

Skoro roboty są w toku, inżynierowio W ydziału krajowego objeż' 
dżają drogi i rewidują takowe. Odbiory ostateczne robó t, w miarę ich 
ważności uskuteczniają albo inżynierowie okręgowi przy współudziale de­
legatów ze strony W ydziałów powiatowych, lub speeyalnie delegowani <1° 
tego inżynierowie W ydziału krajowego.

Pragnąc korzystać z okazanych nam dobrych chęci licznych oby* 
wateli, i z ich doświadczenia i znajomoś< i miejscowych stosunków, 
robotach szczególniej prowadzonych we własnym zarządzie, W ydział kra '  
jowy nie om ieszkał, o ile mógł zasięgać ich uwag, rad, i spostrzeżeń, 
formował z miejscowych obywateli kom itety budowy, poruczając im »d- 
m inistracyjuy zarząd prowadzonych robót, i ich kontrolę. Nie w ątpin^j 
że komitety te przyniosą znakomite u sług i, a niektóre z nich już  dzis 
rzeczywiście takowe przyniosły.

Doświadczeń la t dawniejszych nie zaniedbywał W ydział krajowy 
spożytkowywać w swych zarządzeniach. Do robót w ten sposób prowadzonych 
należy w roku bieżącym dalsza budowa drogi Paleśnickiej, budowa drog1 
Czorsztyńskiej, wszystkie roboty konserwacyjne i rekonstrukcyjne na dro­
dze Słotwino-Brzesko-Sandeckiej rekonstrukeya drogi Iwanie-M osoro^' 
skiej, roboty ziemne na drodze Mosty W ielkie-Krystynopol, dostawa k»' 
m ienia na drodze SkałarCzortków, T łuste-Buczacz, Tarnów-Sącz-Nledzic® 
rekonstrukeya drogi Żółkiew-Mosty w tem ostatniem  miejscu i inne p ° '
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mniejsze, wynoszące ogółem do 150.000 złr. a. w. Pomyślne rezultaty  
osiągnięte przy budowie pierwszej mili drogi Paleśnickiej, przy której 
obok najlepszego wykonania, otrzymano 21 %  oszczędności, większy 
jeszcze procent osiągnięty na drodze Słotwina-Brzesko-Saudeckiej dają 
ręko jm ię , że tak  prowadzony własny zarząd i w roku bieżącym również 
pomyślne przyniesie rezu ltaty .

Obok gorliwości obywatelskiej należy się zasługa w tym względzie także 
służbie technicznej kierującej robotam i, k tóra w ogóle oczekiwaniom W y­
działu krajowego odpowiedziała.

R zut oka na k artę  komunikacyjną GaPcyi przekonywa, że drogi 
krajowe nie stanowią organicznej całości, t. j. iż nie są z sobą w związku. 
Są to raczej grupy dróg. Z tych grup poformowane są okręgi drogowe. 
Lecz i w okręgach niektórych pojedyńcze drogi są rozrzucone, tak  że 
inżynier okręgowy dla czynności na swojej drodze musi przebywać zna­
czne obce przestrzenie aby się do nich dostać. Do takich Wróg n a le ż ą : 
Gorlicko-Konieczniańska, D ębicko-N adbrzeżańska, Bełżec - Jarosław ska, 
Brzeżany-Złoczowska, B rzeżany-Podw ołoczyska, Słot wina-Brzesko-San- 
decka. Już w latach  poprzednie h na niektóre z tych dróg poprzeznaczano 
konduktorów z mn:cj zależnem od inżyniera okręgowego zakresem działania. 
W roku bieżącym płace tych  inżynierów zostały uregulowane, zakres 
działania bliżej oznaczony. Do dróg tych należą : Gorlicko-Konieczniańska, 
Dębicko-Nadbrzeżańska i Słotwina-Brzesko-Sandecka. Na niektórych je ­
szcze innych drogach tej kategoryi W ydział krajowy zamierza przepro­
wadzić takie urządzenie na rok przyszły.

Przy wykonywaniu robót większych rozmiarów, W ydział krajowy 
odstąpił od dawniejszej zasady, aby ich kierownictwo poruczać inżynie­
rom okręgowym. Dosyć już  są oui obciążeni czynnościami wypływające- 
mi ze zwykłego utrzym ania dróg, nie mogą, więc należycie wykonywać 
technicznego kierownictwa i nadzoru przy budowach nowych dróg lub 
wielkich mostowe Dla tego też do wszystkich takich robót W ydział k ra­
jowy przeznacza specyalnych inżynierów, a dobre ich wykonanie, i osią­
gane oszczędności sowicie wynagradzają zwiększony z tego powodu wy­
datek. Zaległe z la t dawniejszych znaczne i zawiłe p re ten sje  niektórych 
przedsiębiorców jak  Lebenheima i Sarego na drodze z Mogiły do Cła, 
Piuelesa i Spół. na drodze Sauok-Rzeszów i Sanok-Przem yśl, Hr. Blii- 
chera na drodze Iwanie-Mosorowskiej i inne, W ydział krajowy załatw ił 
w drodze dobrowolnej ugody ze znaczuemi z ich strony ustępstwami i 
przypadające kontrahentom  należytości pokrył z oszczędności. Do rezu l­
ta tu  tego niemało przyczyniła się życzliwa pomoc, byłego referenta dro­
gowego W. Dr. Grossa, jego doświadczenie i dokładna znajomość wszyst­
kich szczegółów każdej pojedynczej sprawy.

Z tego krótkiego rysu zasad przyjętych w zarządzie dróg krajowych 
Wysoki Sejm raczy się przekonać, że W ydział krajowy w zakresie obowią­
zujących Ustaw i przepisów s ta ra ł się kierować zasadam i odpowiedniej 
oszczędności, obywatelskiej kontroli i doświadczeń la t poprzednich.

11*
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Projekt do ustawy drogowej W ydział krajowy wypracował, i takowy 
osobnem sprawozdaniem Wys. Sejmowi przedkłada.

D. Roboty  na  p rz y ­
szłość.

a) U staw y  I ro z p o rz ą ­
dzenia.

b) R o b o ty  w iększych 
rozmiarów.

c) Ś rodk i  pomocnicze.

Na przyszłość pozostaje do w ykonania:

1. Zmiany Ustawy o policyi drogowej.

2. Zmiana przepisów o inspektorach dróg krajowych, dotychczasowy 
bowiem inspektorat jes t tylko illuzorycznym.

Specyalne sprawozdanie co do kolei wicynaluych będzie o d d z ie ln i®  

Wysokiemu Sejmowi na tegorocznej sesyi przedłożone.

J. Wybudowanie nowych dróg krajowych uznanych za nagle.

2. Budowa kolei wicynaluych.

3. R ekonstrukcya istniejących dróg krajowych,, polegająca głównie na 
daniu większego pokładu kamiennego, i wym agająca znacznego nakło ' 
du jednorazowego. Inne roboty rekonstrukcyjne nawet dość zn»' 
czne, jak  budowa wielkich mostów, przebudowania dróg prowadzą' 
cych bardzo stromemi górami, jak  w latach  poprzednich, ze zwykł0' 
go budżetu bywały częściowo wykonywane, tak  też i znaczna i0k 
część w budżecie na r. 1S75 będzie zamieszczona.

4. Przem iar m etryczny, zdjęcie planów sytuacyjnych i niwelacyi podłu ' 
żnej z drugiej połowy istniejących drog krajowych.

5. Uregulowanie kamieniołomów i szutrowisk zaopatrujących drogi k ra ' 
jowe w m ateryał kamicony.

Na obie te roboty zamieszczono w budżecie na r. 1875 odp°' 
więdnie kwoty w d/.i ile nadzwyczajnych wydatków adm inistracyj' 
nych, i w razie zatw ierdzenia budżetu będą one w roku przyszły111 
wykonane.

6. Sprawienie znaków drogowych i mostów według nowego system11 
(metrycznego).

Na robotę tę zamieszczono w budżecie na r. 1875 odpow ie­
dnią kwotę, aby częściowo w ciągu la t kilku nowe znaki drogow e ffl°' 
gly być postawiono.

Środki pomocnicze, mogące wielki wpływ wywrzeć na pomyślny bie'ó 
zarządu i służby dróg krajowych s ą :

1. S tabilizaeya przynajmniej części służby drogowej , t .  j. inżyniero" 
okręgowych.

2. Powiększenie płacy konduktorów i dróżników.



Zarząd dróg krajowych. W skutek 'uchwały Wysokiego Sejmu z d. 15 Stycznia 1874 zatw ier­
dzającej zmiany §§. 10 i 18 w instrukcyi andm inistracyjnej z roku 1870, 

Alegat H 2 wydał W ydział krajowy załączony •(. okólnik z duia 18. Marca 1874 w 
sprawie uregulowania rachunków i wykazów robót prowadzonych w za­
rządzie własnym.

Allegat I % Również uzupełnił W ydział krajowy okólnikiem z d. 19. Lutego
1874 1. 2650 przepisy w sprawie zgartyw ania śniegów.

Celem zaprowadzenia ściślejszej kontroli przy odbiorze m ateryału  
Alegat konserwacyjnego, wydany został okólnik z dnia 29. Marca b. r. 1. 

20.586|73.

Przy ndzielemu zaś przyznanej przez Wys. Sejm na. r* 1874 jedno­
razowej zapomogi d la konduktorów dróg krajowych wydał W ydział kra- 

Alegat K 2 jowy załączony okólnik •/. zawierający dla całej służby drogowej wska­
zówki pouczające pod względem gorliwego wypełniania obowiązków słu­
żbowych.

W sprawie zmiany ustawy drogowej przedkłada W ydział krajowy 
Wys. Sejmowi osobny wniosek.
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Etnt służby drogowej. W roku bieżącym W ydział krajowy zam ianow ał:

1. Naczelnym inżynierem Ludwika Raciborskiego dotychczasowego za­
stępcę na tej posadzie.

2. Asystentem inżyniera W ydziału krajowego J a n a , A leksandra Ł u- 
niew skiego, inżyniera używanego do trasow ania dróg k ra jo ­
wych.

3. Inżynierem W ydziału krajowego mianowany Gustaw R eutt, który 
zastępczo pełnił te obowiązki.

4. Czasowo do pełnienia obowiązków inżynierów zostali p rzezna­
czeni:

a) S tanisław  Chrząszczewski na drodze Słotwina - Brzesko - Sande- 
clciej.

b) Stanisław  Pohowski na drodze Dębicko-Nadbrzeżańskiej.

c) Henryk Klimoutowicz na drodze Gorlicko-Konieczniańskiej.

5. Do czasowego kierownictwa budową dróg pod względem technicznym  
zostali p rzeznaczen i:

a) Seweryn Baranowski, asystent inżyniera W ydziału krajowego na dro­
dze Czorsztyńskiej.

b) Stanisław  Jodłowski, d iurn ista techniczny przy W ydziale krajowym 
na drodze M osty-Krystynopol.



c) W ładysław Turski, d iurnista techniczny przy W ydziale krajowymi 
na drodze Paleśuickiej.

d) Ignacy Kurkiewicz inżynier trasujący, do budowy mostu Ja ro s ła ^ ' 
skiego.
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Adminislracy» myt krajowych.

Sprawy mytuicze 
a) Uwagi ogólr.u— do* 

świadczenia licyta­
cyjne.

W zrastający stopniowo dochód z myt krajowych, najlepiej przeko­
nywa, że W ydział kraj. s ta ra  się usilnie, ażeby z tego źródła, na utrz}" 
manie dróg krajowych, czerpać można coraz skuteczniejszą pomoc.

Pragnąc wywołać liczniejszą i wszechstronną konkurencyę do dz*e'  
rżawy dochodów mytuiczych, przekonawszy się wreszcie, że wyniki licy" 
tacyjne po powiatach zależą od praktykowanej zmowy m i e j s c o w y c h  przed­
siębiorców7, W ydział k u  jowy, w roku zeszłym, podał do wiadomości ^  
pismach publicznych, szczegółowy wykaz wszystkich stacyi mytniczych; 
których dochody na licytacyę wystawione zostały.

Ostatnie czynsze dzierżaw ne, przyjęto za cenę w ywołania, i z P0' 
minięciem licytacyi prowincyonalnych, upoważniono równocześnie do na<̂ ' 
syłania wprost do W ydziału krajowego, bądź to ofert zbiorowych 
kilka stacyi, bądź też na pojedyncze stacye mytnicze.

Skutkiem  tego, p. Leonard Wiśniewski, w terminie oznaczony111; 
wniósł ofertę na dzieżawę 52 stacyi mytniczych, k tóra w obec oddzieln i 
komisyi rozpieczętowauą i ocenioną była dopiero po nadejściu wyniko"1 
licytacyjnych ze wszystkich powiatów.

R ezultat o k a z a ł:

1. pojedyńcze licytacyę powiatowe, z pomienio- 
nych 52 stacyi, zapewniały czynsz roczny w 
kwocie . . . . . . .
nadmienić jednak wypada, że kwota ta  obejmu­
je cenę wywołania takich sześciu stacyi mytni- 
czycb, gdzie trzykro tna licytacya nie odniosła 
żadnego skutku.

2. O ferta zaś p. W-śniewskiego zapewniła ogólny 
czynsz roczny w kwocie . . . .

Czyli okazała się wyższą co najmniej o kwotę

75.742 złr. 20 ct.

82.022 „ 32

6.280 „ 12

Mając na względzie widoczną korzyść funduszu krajowego, W ydzia 
krajowy, przyznał pierw szefstwo p. W iśniewskiemu, i zaw arł z nim ko*1 
tra k t na peryod trzyletni.



J) Nowo zaprow«dzoue 
n yta  przy diogach 

krajowych.

l Własny zarząd myt 
0£aJowych i sekwestra- 
' a dochodów mytni- 

czych.

W m iarę postępu budowy nowych dróg krajowych, i w myśl ustawy 
z d. 25. G rudnia 1871 r. W ydział krajowy, przy udziale c. k. W ładz po­
litycznych, ustanowił następujące stacye m ytn icze:

1. w powiecie Brzeskim, przy drodze Brzesko Sandeckiej, na przestrze­
ni z Tymowy do Kątów, stacyę m yta drogowo-mostowego w 
Iwkowy ;

2. w powiecie Gorlickim, przy drodze Gorlicko-Konieczniańskiej, na 
trzymilowej przestrzeni, otworzono trzy  stacye z op łatą  drogowo- 
mostową, jako t o :

a) w Gładyszowie,

b) w Kopicy ruskiej,

c) w S iaiach ;

przy tej ostatniej stacyi, z uwagi, że z drogi gm innej, przed samą 
prawie zaporą, wjeżdża się na drogę krajową, bez używania dwóch 
mostów, wyżej nieco położonych, zaszła potrzeba ustawienia podwój­
nej rogatki, każdej z oddzielną taryfą, czyli jednej dla opłaty mo­
stowej, a drugiej, wyłącznie dla poboru drogowego;

3. Przy drodze Tarnów-Sącz-Niedziea, w powiecie Brzeskim, stacyę 
m yta drogowo-mostowego pod Zakluczynem  ;

4. Przy drodze Lubelskiej nakoniec, dla stacyi m yta drogowego, obrano 
miejsce w Branicach.

Nowo zaprowadzone stacye m ytnicze, przez czas jak iś  adm inistro­
wane bywają we własnym zarządzie, celem przekonania się o wartości 
spodziewanych dochodów. Każda z tych stacyi, kosztem funduszu kra 
jowego zaopatrzoną je s t w potrzebny inw entarz, co stanowiło na razie 
znaczniejszy wydatek, jakkolw iek z budową domków m ytniczych, ograni­
czał się W ydział krajowy do nieuniknionej potrzeby.
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Prowadzenie własnego zarządu, uważa W ydział krajowy za odpo­
wiednie w tak ich  tylko razach, jeżeli otrzymywany tą  drogę dochód myt- 
niczy. okazuje się wyższym od czynbzu dzierżawnego spodziewanego 
przy licytacyi.

Zeszłoroczny własny zarząd na stacyi wPodwo- 
łoczyskach, przyniósł czystego dochodu . . . 6.619 złr. 33 ct.
że zaś najlepszy rezu lta t licytacyjny daw ał kwotę . 4.225 „ —  „

zyskał fundusz krajowy na prowadzeniu własnego
zarządu  kwotę . . . . . .  2.394 „ 33 „

W roku bieżącym, oprócz m yta czasowego przewozowego pod Jarosławiem 
na rzece Sanin, własny zarząd utrzymywanym je s t tylko na stacyi mytni-
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d) B udowa doraltów 
m ytniczych.

czej w Iwkowy, gdzie najlepsza oferta licytacyjna doszła zaledwie 
kwoty 201 złr. w. a. stanowić mającej czynsz roczny.

Natom iast, bądź to z powodu niedotrzym ania kontraktów  dzierża­
w nych, bądź też z powodu niezachowania przepisów mytniczych, zmu- 
szonym by ł W ydział krajowy przez pośrednictwo miejscowych W ydzia­
łów powiatowych zaprowadzać czasowe sekwestracye.

Sekwestracye podobne, na koszt i s tra tę  właściwych dzierżawców 
regulowane były :

w powiecie Rohatyńskim w Zalipiu, Podkamieniu i Demianowie ;
w powiecie Brzozowskim, w Dynowie i G rabow nicy:
w powiecie Sanockim, w O lchow cach;
w powiecie Bobreckim, w Spilczynie;
w powiecie Stanisławowskim, w Jezupolu i P o b ereźu ; wreszcie
w powiecie Nowo Sandeckim  w Kurowie.

Jakkolwiek wedle kontraktów  dzierżawnych, dzierżawca docho­
dów mytniczych ma obowiązek sam  się postarać o swoje pomieszczeni®' 
przekonał się wszakże W ydział krajowy że w niektórych miejscowościach 
brak domków m ytniczych. wpływa bardzo dotkliw ie na rezu lta t dzierża­
wny i czyni go zawisłym od właścicieli sąsiednich budynków wie- 
szkalnych.

Z drugiej strony, liczne fak ta  urzędownie sprawdzone, dokładni® 
okazały, że wysokość czynszu opłacanego za domek mytniczy, odpowie­
dnio do kosztów budowy, przynosić może widoczną korzyść dlh funduszu 
k ra owego, —  brak zaś takiego domku, wywołuje nieraz rażący wydatek, 
a nawet u trudn ia  sekw estracyę, lub  prowadzenie własnego zarządu.

Dosyć będzie przytoczyć w ypadek, że za domek mytniczy na stacy1 
w Podwołoczyskach, wartujący dzisiaj 100 zł. w. a. płaconym być musi 
czynsz roczny w kwocie 200 złr.

Okoliczności te  skłoniły W ydział krajowy, do zezwolenia na wybu­
dowanie dwudziestu najpilniejszych domków mytniczych, oprócz tego 
przy nowo zaprowadzanych stacyach, zarządzono budowę domków lub 
uskuteczniono już takową, a m ianow icie: w Szczawn cy, w Miechocime 
w Gładyszowie, w Kopicy ruskiej, w Siarach, pod Zakluczynem i w Spil­
czynie.

W ielokrotne przedstaw ienia ze strony W ydziałów powiatowych, aże­
by domki mytnicze, m ieściły zarazem  pomieszkanie d la dróżników, cho­
ciaż W ydział krajowy uznał za prak tyczne, nie mógł im jednak zados)c 
uczynić, tak  ze względów oszczędności w budowie , jak  również d la teg°, 
że wywołaćby to m usia ło  rekląm acye służby drogowej z innych miejsco-



e) Wzrost dochodów 
mytniczych. 

Aiegat L t

f) Zaległości dzie­
rżawcze.

Alegat Ł.,

Wypadki elementar-
w A  straty zt'łd p°-
Stori ,Prawne wyna- 

dzenia kontraktowe.

wości, w których dróżnicy w dalekiej naw et przyszłości, na bezpłatne po­
mieszkanie próżnoby liczyli.
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Załączony wykaz L t  obejmuje ogólne zestawienie dochodów m ytni­
czych w ciągu ostatn ich  la t trzech  i wykazuje coroczny dotąd wzrost 
dochodów m ytniczych.

iTysokość dochodu obliczona na r. 1874, z pominięciem niektórych 
stacyi będących w trak c ie  ostatecznego uregulowania, opiera się na kon­
trak tach  dzierżawnych, ulegnąć jednak  może pewnej zmianie, już  to sk u t­
kiem wypadków elem entarnych i stagnacyi handlow ej, już wreszcie z po­
wodu s tra t nieprzowidzianych, i znacznych w roku bieżącym wydatków, 
na  budowę domków mytniczych.

Już w sprawozdaniu zeszłorocznem, W ydział krajowy nadm ien ił, że 
przy każdej sposobności poucza W ydziały  powiatowe, nad mytami krajo- 
wemi najbliższy nadzór m ające, ażeby ściśle przestrzegano dotrzym ania 
warunków kontraktowych ' w razie najmnieiszej zwłoki, stosowano nie­
zwłocznie odpowiednie środki przymusowe.

Tam, gdzie W ydziały powiatowe działa ły  przeciwnie, zawsze fundusz 
krajowy m niejszą lub większą ponosił s tra tę , pod koniec bowiem dzierża­
wy, odnośne kaucye nie starczy ły  na pokrycie zaległości.

O pierając się na podobnych doświadczeniach W ydziar krajowym okól­
nikiem z d. 2. K w ietnia r. b. 1. 5380 Ł 2 ponownie określił w tym wzglę­
dzie postępowanie Wydziałów powiatowych, i u trzym ując w biurze swojem 
miesięczne wykazy zaległości, wydaje każdorazowe specyalne przypo­
m nienia.

Podług ostatnich dzienników kasowych za miesiąc C zerw iec, jedną 
tylko znaleziono zaległość bieżącą ze stacyi m ytniczej w Konieczny, wy­
noszącą kwotę 175 złr. 7 ct. co dostatecznie świadczy o skutecznem  i 
energicznem na tej drodze działaniu.

S tacya m yta mostowego na rzece Sanie pod Jarosław iem  dzierża­
wioną była za kwotę roczną 6.154 złr. należy zatem  do rzędu najkorzy­
stniejszych stacyi mytniczych.

Zniesienie mostu pomienionego przy wiosennem w ezbraniu rzeki 
Sanu, oddziała bardzo szkodliwie na wysokość spodziewanych dochodów 
mytniczych.

12
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h) Środki zaradcze 
przeciw objeżdżaniu 

rogatek i przenoszeniu 
za ór w dogodniejsze 

miejsca.
A legat M z

Jakkolw iek w miejsce opłaty mostowej, zaprowadzono natychm iast 
pobór m yta przewozowego, u trudniona jednakże kom unikacya na całej 
drodze Bełzecko-Jarosław skiej, przy której istn ieją stacye m ytnicze ^  
Bełżcu, Płazowie, Cieszanowie, Oleszycach i W ulce zapałowskiej, skło­
n iła  W ydział krajowy zgodnie z przedstaw ieniem  W ydziału powiatowego) 
do wejścia w dobrowolną ugodę z dzierżawcą poszczególnionych stacyb 
przyzw alając mu do czasu odbudowania mostu pod Jarosław iem , na sto­
sunkowe zniżenie czynszu dzierżawnego.

Nakoniec dla spieszniejszego urządzenia przeprawy przewozowej pod 
Jarosławiem , sprowadzonym być m usiał prom do stacyi m ytniczej pod
Olchowcami, stacya więc t a ,  wystawioną była także  na częściową
stra tę .

W ogólności, tegoroczne wypadki elem entarne, szczególnie zaś wy­
lewy wiosenne, bardzo dotkliwie dały się uczuć przy poborze dochodoW 
m ytniczych, — a tak  jak  w roku zeszłym z powodu grasującej cholery* 
tak  obecnie z powodu wylewów, dzierżawcy myt krajowych, wnosili żą­
dania o opuszczanie wysokości czynszów dzierżawnych.

Przy przewozie w Kasperowcach, zaszła potrzeba gruntownej nap ra­
wy promu — wywołało to przerwę w kom unikacyi przez dni 25, W ydział 
więc krajowy, w myśl §. 17 kontrak tu , przyznał tam tejszem u dzierżawcy
wynagrodzenie w kwocie 37 złr. 80 ct. w. a.

Pragnąc o ile można usunąć dotychczas praktykow ane wszechstronnie! 
objeżdżanie rogatek m ytniczych, W ydział krajowy okólnikiem z d. 1̂ * 
M arca b. r. 1. 2544 M2, polecił W ydziałom  powiatowym wydać stosowne 
zarządzenia do miejscowych zwierzchności gminnych, i uprzedzić j e , że 
obowiązane są zgodnie z ustaw ą g m in n ą , do prowadzenia policyi miej' 
scowej a zarazem  do nakładania kar na przestępców mytniczych.

O przeniesienie rorm aitych rogatek w dogodniejsze miejsca, poroztt' 
miewał się W ydział krajowy z c. k. W ładzam i politycznem i w myśl § ^  
Ustawy drogowej i §. 10 Ustawy z d. 15. G rudnia 1871 r.

Kroki te  doprowadziły do pomyślnego rezu lta tu  tylko na stacyi myt®1'  
czej w Podwołoczyskach, gdzie w interesie funduszu krajow ego, postano­
wiono przenieść rogatkę bliżej dworca kolei żelaznej, to jest po za bo­
czne drogi dojazdowe.
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^  spraw ie uregu low a­

nia szupaśnictw a.
Odnośnie do uchwały Wys. Sejmu z dnia 7. Grudnia 1872 w sprawie 

uregulowani;1 szupaśnictwa, tudzeż odwołując się do zeszłorocznego sprawozdania 
naszego w tym względzie (stron. 37) donosimy o następującym przebiegu tej 
sprawy:

Złożona w r. z. mieszana komisya z delegatów rządowych i naszych, w 
której uczestniczył także c. k. pułkownik komendant żandarmeryi krajowej, 
ukończyła wprawdzie przy końcu Września 1873 r. swoją pracę tak dalece, że 
się zgodziła na oznaczenie wszystkich (w liczbie 258) stacyi szupasowych , 
głównych i bocznych duktów szupasowych , na transport kolejami żelaznemi na 
głównych duktach, na współudział c. k. żandarmeryi i sposób transportowania;— 
jednakże Wydział krajowy nie m >gł zgodzić się z ostatecznym rezultatem tej 
pracy, o ile ta przedstawiać miała zupełnie odpowiednie załatwienie poruczonego 
sobie zadania, a to z powodu, że rzeczony przez c. k. Namiestnictwo przed­
stawiony projekt nie zawiera w sobie wyczerpującego uregulowania całego szu­
paśnictwa.

Delegaci Wydziału krajowego, podnieśli zgodnie z myślą uchwał Wysok. 
Sejmu z lat 1869, 1871 i 1872 konieczną potrzebę wszechstronnego unormo­
wania wszystkich stosunków szupaśniczych, przedstawiając wypracowany ze swej 
strony projekt, obejmujący wszystkie, a w projekcie rządowym pominięte po­
stanowienia, — na co wszakże otrzymali odpowiedź delegatów rządowych, iż ci 
ostatni nie są umocowani do żadnych dalszych pertraktacyi i że brakujące po­
stanowienia przynależą do wyłącznego zakresu Wydziału krajowego.

W tej mierze było zapatrywaniem delegatów Wydziału krajowego, że we­
dług §. 19. ustaw, państw, z 27. Lipca 1871 Nr. 88 dz. u. p. nadzorowanie 
szupaśnictwa w ogóle do władz politycznych przynależy, zaś rozporządzenia w 
tym względzie wydaje c. k. Namiestnictwo w porozumieniu się z Wydziałem 
krajowym. Wszelkie zatem przepisy regulujące tę sprawę już z tego względu 
przez polityczną władzę krajową wydane być muszą.

Z dalszych zaś uwag, a mianowdeie:

1. iż ta sprawa u nas była od dawna zaniedbaną i gminy nasze nie mają 
żadnej wiedzy o ciążących na nich pod względem szupaśnictwa obowiązkach;

2. iż władzami szupasowemi w kraju naszym mają być jak na teraz tylko 
c. k. starostwa i  c. k. D yrckcye policy i ,  dla których Wydział krajowy 
żadnych przepisów samoistnie wydawać nic może;

3. okazuje się niezbędna potrzeba, ażeby c. k. Namiestnictwo w porozumieniu 
się z Wydziałem krajowym wydało rozporządzenia zawierające w sobie 
kompletną, nicroserwaną i wyczerpującą całość wszechstronnego uregu­
lowania szupaśnictwa, gdyż tylko tym sposobem przynależne Wydziałowi 
kraj. wykonanie i skuteczna exekutywa co do nowych przepisów pozyskane 
być mogą.

Wydział krajowy opracował więc sam ze swej strony cały projekt przy­
szłego uregulowania tej spraw'y, a udzielając takowy c. k. Prezydium Namie­
stnictwa wdrożył dalsze rokowania w tym celu, ażeby c. k. Namiestnictwo jako
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zarządzające dotąd całym szupaśnictwem zgodziło się na zapatrywanie się nasze* 
wydało odnośne rozporządzenia i tym sposobem zajęło się skutecznie wyczerp3'  
jącem uporządkowaniem tej sprawy czego potrzeba, nietylko przez sam c. h- 
Rząd jeszcze w latacli I8l?3, 18i>8 i 1865 ale też również przez Wysoki Sej31 
w latach 1809, 1871 i 1872 wyraźnie uznaną została.

Przy tej sposobności nadmieniamy w krótkości, iż dla powyższych wzgl?' 
clów ustawa krajowa z dnia 28, Stycznia 1873 Nr. 21 (dz. ustaw i rozpora 
krajowych) nic mogła wejść dotąd w praktyczne wykonanie, a ponieważ pi’°cZ 
tego powyższa ustawa nakładałaby na fundusz krajowy zbyt wysokie ciężary 
o czcili przekonaliśmy się na podstawie najświeższych w tej mierze zebranych 
dat statystycznych wnosimy w tym względzie stosowne wnioski w osobne10 
sprawozdaniu.

W sprawie terytoryal- Sprawa ta, która nam już dawniejszemi uchwałami Wys. Sejmu polecona
nego podziału kraju na b . _  zostala ostatecznie załatwiona w komisyi mieszanej z delegatów rząd0' starostwa i s%dy powia- J . . .  . j o
towe — i odnośnych do wych i Wydziału krajowego i zależy już tylko od formalnego wygotowali1® 

tego petycyi. przedłożenia rządowego, które o ile nam w krótkiej drodze wiadomo, ma by®
wniesione w teraźniejszej kadencyi sejmowmj. Przy tein przedłożeniu znajdą zał®' 
twienie odstąpione w tym przedmiocie wys. Rządowi petycye sejmowe tak z d®' 
wniejszycli kadencyi, jakoteż mianowicie z ostatniej kadencyi sejmowej, jakoto:

1. Wydziału powiatowego Kolbuszowskiego o przyłączenie gmin Zapoie i Przy- 
łęka z Iluciną i przylegtoścfcimi do starostwa Kolbuszowskiego.

2. Osady Kłodne powiatu Limanowskiego (o utworzenie osobnej gminy) 1 0 
przydzielenie do starostwa Nowotargsk;ego.

3. Miasta Dobromila i 38 okolicznych gmin i właścicieli obszarów dworskich 
o przeniesienie siedziby starostwa z Birczy do Dobromila;

4. Gminy Czarny Dunajec o przeniesienie tamże ną powrót sądu pow'1®' 
towego z Nowegotargu.

5. Gminy Jaworzna o powrócenie tamże sądu powiatowego, w r. 1867 zivi' 
niętego — wreszcie

6. Gminy Żnlice o wydzielenie z okręgu sądu powiatowego w Olesku i przy' 
dzielenie do takiegoż sądu w Złoczowie.

W przedmiocie reformy Na wezwanie Wys Sejmu do c. k. Rządu z dnia 22. Grudnia r. z. o wy'
UżytTś°cda^Stprawnych" jednanie reformy ustawodawstwa o należytościach prawnych w ogóle a od prz®' 

niesienia własności wszczególe z uwzględnieniem właściwości tutejszo-krajowych 
stosunków — nie ma jeszcze żadnej odpowiedzi.

mokaleoLyu^żydów p 1 Uchwalone przez Wys! Sejm w skutek petycyi Kolbuszowskiego Wydział0
_ pisowych. powiatowego wezwanie do wys. Rządu z dnia 22. Grudnia r. z. o środki z3'

radcze przeciw' uchylaniu się żydów' od rekrutacyi i przeciw samokalectwu 
dów pop.sowych — oczekuje załatwienia przez c. k. centralne władze wojskoW®*

■



Na przedstawienie 40 Wydziałów powiatowych udaliśmy się w Paździer­
niku r. z. do c. k. Prezydjum Namiestnictwa o wyjednanie, aby zarządzane w 
Sierpniu ćwiczenia wojskowo obrony krajowej przeniesiono albo na czas przed 
żniwami w Czerwcu, w Lipcu lub po żniwach na Wrzesień, i Październik — 
otrzymaliśmy zawiadomienie, że kwestya ta  przez Rząd jest podniesioną i że 
podobny wniosek (a t o : żeby pomienione ćwiczenia dla Galicyi i Bukowiny 
ustanowić na czas od 2 i. Maja) został wys. ministerstwu wojny przedłożony 
ze strony podwładnych komend wojskowych i oczekuje załatwienia.

Natomiast otrzymaliśmy zawiadomienie, iż c. k. ministerstwo obrony kra­
jowej reskryptem z 31. Stycznia t. r L. 1S059 w porozumieniu z c. k. mini­
sterstwem w'ojny wydanym, oznajmiło niemożność uwzględnienia proponowanój 
przez nas zmiany instrukcyi do ustawy wojskowej na korzyść stanowczego wpływu 
delegowanych do komisyi asenterunkowej członków Rad powiatowych.

Dalsze w tój sprawie wnioski nasze, a mianowicie:

a) ażeby dla ulżenia ludności krajowej jeśli już odbywanie poboru według 
gmin jest niemożliwe — ustanowiono przynajmniej zamiast jednej kilka 
w rozmaitych miejscach powiatu jednocześnie fungujących komisji pobo 
rowych, a względnie, ażeby akt stawienia się oddzielono od aktu asente- 
rowania i losowania;

b) ażeby ustawniczy termin poboru z Kwietnia i Maja zmieniono dla Galicyi 
na czas od połow'y Lutego do końca Marca ; — dalej

c) ażeby dla zaradzenia notorycznemu uchylaniu się żydów od rekrutacyi 
przyznano zwicrzchnośeiom gminnym wykonywanie kontroli nad prowadze­
niem metryk żydowskich i dzierżenie ewidencyi nad przebywającemi w 
gminie żydami obcemi, — zaś komisyom asenterunkowym ścisłe badanie 
udawanych przez popisowych żydów' kalectw i chorób polecono; — czekają 
dotąd na załatwienie rządowrych władz centralnych.

® Podwyższeniu ccn Odpowiadając wezwaniu ministerstwa obrony krajowej co do objawienia
Podwodowych. zdania nad zastosowaniem metrycznej miary i wagi deeymalnej (w myśl ustawy 

z 23. Lipca 1871 r.) do poszczególnych pozycyi dotychczasowych wynagrodzeń 
podwodowych , w Nr. 130 Dz. p. p. z r. 1858 publikowanych — upraszaliśmy 
wys. Rząd o wyjednanie, ażeby dla uchylenia krzywdzącej nasz kraj różnicy w 
pomienionei taryfie wynagrodzeń podwodowrych, takowre dla Galicyi co najmniej 
zrównano z taryfą dotąd dla krajów korony węgierskiej przyznaną.

Galicyjski fundusz dla Stan tej fundacyi, z której w r. 1873 roczną zapomogę w kw. 25 zł. w. a.
^alidów wojskowych pobierało 53 inwalidów krajowców — zmienił się z powodu przyrostu kapitału 

z r. 1866. zarodowego (przez tak zwane interkalarya) o ty le , iż od dnia 18. Sierpnia
1874 r. jako normalnego dnia rozdawnictwa zapomóg takowe stale przyznać 
będzie można dla 54 inwalidów po 25 złr. w. a. a dla 1 (jednego) w kwocie 
20 zł. w. a. Ponieważ z liczby dawniej obdarzonych 53 obecnie tylko 49 pozo­
staje przy życiu — więc w Sierpniu tego roku mamy do rozdania zapomogi 
dla 5 po 25 zł. i dla jednego po 20 zł. w, a.

Oprawy wojskow e i  re­
krutacyjne.
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F undacya N iżanko- 
w iecka dla inw alidów .

G alicyjski fundusz dla 
inw alidów  w ojskow ych  

z r. 1813 do 1815.

Fundacya P elag ii Rus- 
sauowskiej.

W  spraw ie now ych  
posterunków  żandar- 

m eryi.

Stan tej fundacyi nie zmienił się w niczeui , — pobierają z niej dwaj 111 
walidzi z powiatu Niżankowickiego dożywotnio wsparcie w kwocie rocznej P° 
36 zł. w. a.

Fundusz ten wystarczał w r. 1867 na wsparcie dożywotnie pozostały0̂  
jeszcze z pomienionej epoki 77 inwalidów w ten sposób, że 6! inwalidów p-1
34 zł. zaś 16 po 17 zł. w. a. rocznie pobierało. Fundusz zarodowy wyn°s^
z końcem r. 1871 w rozmaitych efektach (a to przeważnie w rencie państwo' 
wej i obligach pożyczki loteryjnej z r. 1860) 55.500 zł. w. a. wartości noffl1' 
nalnej. Fundusz ten według powstania, nazwy i przeznaczenia swego wimeD
przejść w zarząd reprezentacyi krajowej, atoli nie wiemy co temu na przeszko­
dzie stoi — gdyż na oświadczoną przez nas jeszcze w Sierpniu 1872 r. goto­
wość objęcia zarządu tej fundacyi nawet pod warunkami ze strony c. k. Rząd® 
zaproponowanemi dotąd jeszcze żadnej nie otrzymaliśmy odpowiedzi.

Fundacya ta , przeznaczona nie tylko dla wojskowych ale i dla zasłużo­
nych w innym zawodzie osób pochodzenia polskiego, nie może wejść w życie 
przed zatwierdzeniem aktu fundacyjnego, który właśnie ze strony c. k. Rządu 
w najświeższym czasie dla braku niektórych formalności zwrócony został do 
uzupełnienia. Fundusz zarodowy tej fundacyi wynosił w Styczniu 1874 r- ^ 
efektach wartościowych 66.200 zł. w. a wartości nominalnej i przeszło 5.000 zł. W. a' 
w gotówce — i pozostaje dotąd w depozycie c. k. Sądu krajow-ego w Krakowi®-

Z zapowiedzianych w zeszłorocznem naszem sprawozdaniu ustnem (na P°" 
siedzeniu Wys. Sejmu z dnia 19. Grudnia 1873 r.) dalszych 19 posterunkom 
nowych — a mianowicie:

1. w Brześcianach w powiece Samborskim.
2. w Chorostkowie w powiecie Husiatyńskim.
3. w Czernelicy w powiecie Horodeńskim.
4. w Koropcu w powiecie Buczackim.
5. w Łopuszance w powiecie Staromiejskim.
6. w Skrzydlnej w powiecie Limanowskim.
7. w Lacku w powiecie Nowosandeckim.
8. w Strzeliskach w powiecie Bobreckim.
9. w Otynji w powiecie Tłumackim.

10. w Radomyślu w powiecie Niskim.
11. w Kurowicach w powiecie Przemyślańskim.
12. w Jeziornie w powiecie Złoczowskim.
13. w Toporowie w powiecie Brodzkim.
14. w Dobrotworze w powiecie Kamioneckim.
15. w Lubyczy w powiecie Rawskim.
16. w Żołyni w powiecie Łańcuckim.
17. w Maniowie w powiecie Nowotargskim.
18. w Bieczu w powiecie Gorlickim.

i 19. w Jezierzanach w powiecie Borszczowskim. —
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zostały takowe już dotąd w pierwszych dziesięciu z powyższych miejsc ustano­
wione, a ustanowienia w następnych dziewięciu niemniej w Łące powiatu Sam­
borskiego i w Jezupolu powiatu Stanisławowskiego wkrótce spodziewać się 
można.

pokrywaniu kosztów Wysoki Sejm wyznaczył był dopiero na r. 1873 kwotę 20.000 zł. a na-
szupasowych.

stępnie na r. 1874 kwotę 10.000 zł. w. a. z funduszu krajowego na pokrycie 
kosztów szupasowych tak przez inne kraje monarchii należycie wykazanych, ja ­
koteż na koszta szupaśnictwa w kraju.

Z tego wydano na rachunek roku 1873.
*

1. dla krajów koronnych Austryi wyż. i niż. Dal- 
macyi Gorycyi, Salzburgu, Styryi i Szląska łączną sumę 5.302 zł. 65 ct.

II. zaś w kraju tytułem zwrotu kosztów zaliczonych 
przez c. k. starostwo na wydalenie szupaśników pod kon­
wojem żandarmeryi . . . . . . 7 zł. 32 V, ct.

t  j. razem na rachunek roku 1873 . . . .  5.309 zł. 97%  ct.

A na rachunek roku 1874 w czasie po koniec Czerwca t. r. 

od I. jak wyżej . . . . . .  721 zł. 72Va ct.

od II. ,, . . . . . . 3  zł. 84 ct.

razem . 725 zł. 56%  ct.

Na koszta szupaśnictwa w kraju oprócz wymienionych powyż pod II. nie-
asygnowano dotąd żadnych więcej (a mianowicie gminom) z przyczyny, że wy­
konanie odnośnej ustawy krajowej z dnia 28. Stycznia r. z. (N. 21 dz. ust.
kraj. z r. 1873) zawisło od uregulowania całego szupaśnictwa w kraju —  o czera 
właśnie osobne składamy sprawozdanie.

domu Hoffmana Z powodu wybuchu gorączki połogowej na oddziale położnic w filji HOfli-
skigj ^ z ^ ita ln " c^a ’ byliśmy zmuszeni postarać się o inne policyjno-sanitarnyra wymogom od-
114 dalsze dwa lata. powiedniejsze umieszczenie tegoż oddziału.

Ponieważ wynajęcie stosownego lokalu na rozliczne trudności natrafiło, zaś
projektowana budowa własnego domu dla zakładu położnic, tudzież urządzenie 
jego nie tak rychło nastąpić może, przeto przedłużyliśmy kontrakt najmu domu 
Hoffmana przy ulicy Łyczakowskiej pod dotychczasowemi warunkami na dalsze 
awa lata t. j .  na czas od 1. Maja 1875 do końca Kwietnia 1877.

W  domu tym umieściliśmy oddział położnic tudzież część chorych, którzy 
z powodu podwyższenia drugiego piętra gmacha głównego szpitala iunego umie­
szczenia potrzebowali.
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Statnta d la szp ita la  po- 
v izechn°"o w e L w ow ie  

i  d la  Z akiauu j  b e k a ­
nych w  K nlparkow ie, 

tud zież  etat dla jed n e­
go  i  drugiego .

m struk cye d la szpitala  
pow szechnego w e L w o-  

w e

Z akład ob łąkanych  w  
K ulparkow ie.

Przedkładamy Wysokiemu Sejmowi osobne wnioski.

W  zeszłorocznem sprawozdaniu naszem przedstawiliśmy, że w celu ułoź0' 
nia nowej Instrukcyi służbowej dla zarządu szpitala powsz. we Lwowie wybra­
liśmy komisyę z trzech fachowych urzędników. Czyuność tej komisyi został3 
wstrzymaną.

Zamierzoną reorganizacyę zakładów krajowych, która od uchwał Wy3, 
Sejmu zawisłą jest, w skutek czego, może zajśó potrzeba poczynienia n i e k t ó r y c h  

zmian w rzeczonych projektach.

Żeby jednak stosunki teraźniejszego zarządu szpitalnego aż do sprowadzę' 
nia nowej organizacyi należycie unormowane były; zebraliśmy dotychczas obo­
wiązujące Instrukcye i nonny i udzieliliśmy takowych osoboóra rozporządzenie!*1 
naszóm zarządowi szpitalnemu do przestrzegania.

Rozpoczęta w roku 1870. budowa zakadu obłąkanych w Kulparkowie ^  
rozmiarach podłng planów jakie były pierwotnie zamierzone, wraz z zmianatt*1 
W tejże budowie później zadecydowanemi obecnie przedstawia następujący obraz:

Budynek główny dla chorych II. piątrowy to jest cała jego główna część 
frontowa i po i/ 3 części jego bocznych skrzydeł co do głównych robót zupcł*1'0 
jest ukończona, z wyjątkiem pomniejszych uzupełnień w trakcie wykonywani3 
będących, tudzież w części brakujących drzwi i okien, w które gmach główny; 
do końca Października b. r. zaopatrzonym zostanie. W  porze zaś zimowej i ^  
roku 1875 do końca Czerwca uskuteczni się wszelkie wewnętrzne roboty w bu­
dynku głównym jak urządzenia ogrzewań, wentylacyi, kloak, wind i rozprowa­
dzenia wody.

W budynku ekonomicznym część frontowa zupełnie jest wykończona oprócz 
dołożenia gdzie niegdzio podłogi, wybielania lub pomalowania ścian, postawienia 
pieców lub urządzenia ogrzań meisnerowskich. W tylnej części budynku ekono­
micznego po wieżę na zbiorniki wody tak samo jak frontowa część jest wykoń­
czona, z różnicą, że tu pozostaje wytynkowanie ścian wewnętrznych, w tej cz?" 
śei ma być urządzoną kuchnia, piekarnia, gazometr, ustawiona pompa do ciśn i0' 
uia wody do rezerwoarów, a roboty te, w miarę uskutecznić się mających, 3 
już z różnemi fabrykami nawiązanych porozumień przeprowadzone będą wśród 
zimy i ukończone do końca Czerwca 1875. Część tylna, to jest wieża, przyległ® 
jej ryzality i końcowa część główna budynku ekonomicznego są już pod dachehb 
zewnętrznie oprócz wieży wytynkowane, zamknięte drzwiami i oknami, pozostaJe 
tylko uzupełnienie części sklepień, wytynkowanie ścian wewnętrznych, położen*e 
posadzki i urządzania wewnętrzne t. j, ustawienie maszyn i kotłów parowry0h; 
urządzenie pralni, a te wszelkie roboty podobnie jak w poprzedniej części bu*
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dynku ekonomicznego, jako w związku zostające z tamtemi w ciągu zimy i w 
roku 1875. do końca Czerwca sukcesywnie przeprowadzone zostaną i wykończone.

Łazienki w */3 częściach pierwotnego rozmiaru pod dachem ściany, przed 
zimą będą wytynkowane, również i schody dokończone; pozostanie na czas wio­
sny do końca Czerwca 1875, zasklepianie przestrzeni łazienkowych, i urządze­
nie same łazienek tak parowych jak wannowych, które to roboty w związku zo­
stające z robotami urządzenia pralni i zależne od różnych względów tak pra- 
ktyczności urządzenia jak kosztów na nie potrzebnych, po zasiągnięciu opinii le­
karskiej, i przeprowadzeniu zamówień łącznie zarządzone i wykonane zostaną.

Obecnie zachodziła potrzeba wymurowania tylko dwóch korytarzy łączą­
cych budynek główny z ekonomicznym, te są doprowadzone pod dach, zaś w je­
sieni będą wytynkowane, tudzież oknami i drzwiami zamknięte.

Wszelkie kanały są ukończone, pozostaje tylko zabezpieczenie ich otwo­
rów okryciami i kratami żelaznemi.

W r. b. postąpiły także naprzód roboty około obejścia zakładu; wyplan- 
towano trzy oddzielne .ogródki dla chorych, które w jesieni zasadzone będą 
drzewami. Inne dotyczące roboty, w miarę możności i potrzeby wykonuje się 
tak, aby z otwarciem zakładu w połowie przyszłego roku ułatwić przystęp ko- 
munikacyę między pojedynczemi budynkami.

Przy tej sposobności poczuwamy się do obowiązku przedstawienia Wys. 
Izbie niektórych powodów, które uniemożliwiły wcześniejsze wykonanie dzieła bu­
dowy, jak samiśmy się tego pierwej spodziewali.

Zmiany konstrukcyjne, w bocznych skrzydłach gmachu głównego, łazienkach 
i inne pomniejsze, które mimo starannie wypracowanego planu, okazały sie w 
trakcie budowy nieuniknione, a zawsze z pożytkiem dla zakładu wpłynęły nie 
mało na opóźnienie robót budówy.

Nierównie większą zwłokę wywołały zarządzone zmiany w budynku głów­
nym przez rozszerzenie jego części środkowej w skutek modyfikacy i pierwotnego 
planu budowy. ’

Przyczyniły się także do opóźnienia robńt głownie murarskich doznane zawrady 
od przedsiębiorców dostarczających cegłę w latach poprzednich.

Zakład tej doniosłości jak nasz, wymagający rozlicznych urządzeń, które 
pod względem ogrzewania, wentylacyi, kloak, oświetlenia, urządzenia pralni, ku­
chni, łazienek, i t. p. u nas jako zupełnie nowe i nieznane, wymagają dojrzałego 
zastanowienia się w porozumieniu z specyalistami i poczynienia zamówień u wielu 
fabrykantów właściwych urządzeń. Pospiech w tego rodzaju pracach jest prawie 
niemożliwy, zwłaszcza iż roboty wewnętrznych urządzeń zostają ze sobą w pew­
nym związku i z tego powodu porozumń nia z fabrykami jednych urządzeń nie 
mogą być ostatecznie zadecydowane przed porozumieniem się i zadecydowaniem 
co do innych urządzeń.

Komisya lekarska od czasu do czasu udzielając zrobionych na miejscu bu­
dowy umiejętnych spostrzeżeń, które w części zostały zużytkowane przy decyzyi 
stanowczej co do systemu drzwi i okien, tudzież okratowania, z korzyścią dla

13
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zakładu wpływa na ulepszenie budowy. Jej uwagi skłoniły nas do odstąpi9111* 
od pierwotnego planu względem pomieszczenia pralni z większą wygodą dla ob' 
sługi zakhdu zamiast w suterenach i części w tylnym parterze i piątrach stry- 
chowych tylnych, w samym parterze i piątrze strychowym; dlatego wykończ6' 
nie pralni się opóźniło i inne roboty zostające w związku.

Następnie podajemy do wiadomości Wys. Izby, iż komisya techniczna osla'  
tniemi czasy przedłożyła zadowolniającą opinję o budowie zakładu Kulparko^' 
skiego, i że wskutek jej uwag pomniejsze poprawy zostały zarządzone, nadt° 
iż budynek główny » ekonomiczny, tudzież łazienki ubezpieczono od ognia ^ 
Krakowskiem towarzystwie wzajemnych ubezpieczeń.

W końcu mamy zaszczyt zapowiedzieć, iż osobnem sprawozdaniem przedsta- 
wimy Wys. Sejmowi wnioski w sprawie funduszów i administracyi zakład11' 
skoro tylko ankieta lekarzy i architektów wygotuje opinję rzeczoznawców oa(̂  
pomienionym zakładem.

Skutkiem odezwy c. k. Sądu powiatowego w Przemyślanach z 21. Pa*' 
dziernika 1873 L. 1659, zawiadomiło c. k. Namiestnictwo pismem z 14. Ł11' 
tego 1874 L. 7275 Wydział krajowy, żb zmarły w Przemyślanach chiriUn 
Adolf Gosches przekazał w testamencie lwowskiemu zakładowi obłąkanych be*' 
warunkowy legat w kwocie 300 zł. w. a. Wydział krajowy oświadczył pisme111 
z dnia 10. Marca 1874 że legat ten imieniem rzeczonego zakładu przyjmą)e’ 
wezwał oraz c. k. Sąd pow. Przemyślański o rychłe ściągnięcie i nadesłanie p°' 
mienionej kwoty.

A. Fundusze szpitala św. Łazarza.

W  funduszach pomienionego szpitalu zaszły od czasu ostatniego spra^0' 
zdania naszego znaczne zmiany.

Stan kapitałów ubezpieczonych na realnościach i dobrach w okręgu Kra'  
kowskim i Królestwie polskiem położonych wynosił z początkiem 
roku 1873 ...........................................................  114.232 zł. 93 Va ct. w. »•

Reszta długu nieprawnego, zaciągniętego przez 
fundusz krajowy wynosiła w tymże czasie . 50,000 zł. „

Razem 164 232 zł. 93*/a ct. w. a<

W ciągu r. 1873 przybył do sumy powyż­
szej kapitał ubezpieczony na dobrach Jezlorz;any,
jako reszta ceny kupna tychże dóbr w kwocie . 5.933 zł. 33 ł/a ct. ,

Z końcem r. 1873 wynosi przeto suma ogólna 
kapitałów . . . . . .  170.166 zł. 27



Według zam k n ięć  ra ch u n k o w y ch  z a  rok  18/3 
sta n  k a p ita łó w  za h y p o tek o w a n y ch  z Końcem roku

1873 wynosi t y l k o   64.393 zł. 48 */, ct. w. a.

Gotowizny ze spłat weszło w ciągu roku . 105.772 zł. 78 V* ct. ,

Między sumami spłaconem? są następująco 
znaczniejsze :

1) Fundusz krajowy spłacił resztę zaciągnię­
tego w r. 1872 długu w kwocie . . . 50.000 zł. B

2) C. k. Skarb państwa spłacił zaciągiętą po­
życzkę na budowę dróg eraryaluych w kwocie
145.700 zł. poi. czyli . . . . .  36.425 zł. „
wraz z odsetkami 5 %  za czas od V, 1870 do 25/j0 
1873 jako dnia spłaty kapitału.

3) Z dóbr Soboczów w Królestwie polskiem 
spłacono kapitał zł. poi. 31.000 w listach zast.
Królestwa polskiego imiennej wart. Rubl. 4.650
czyli w iiu. wart. . . . . .  7.750 zł. „

4) Z dóbr Kuzki w Królestwie polskieiu spła­
cono zł. poi. 12.000 w listach zast. Królestwa pol­
skiego im. wart. Rub. sr. 2000 i gotówką 26 Rub.
62 kop. któreto effekta spieniężono za kwotę . 2.771 zł. 97 ct. ,

5) Z dóbr Jeziorzany dalsza rata ceny kupna
w kw ocie  . . . . . . .  2.400 zł. 331/* ct. „

6) Z realności w Krakowie pod. L. VI.
zł. poi. 7000 c z y l i   1.750 zł. ,

7) Z realności w Krakowie pod L. — — I.
zł. poi. 5000 czyli . . , . . 1.250 zł. „

Za gotówkę uzyskaną ze spłaconych kapitałów, tudzież ze sprzedaży znacz­
nej części asygnat bankowych, oprocentowanych po 5 °/0 i 6 °/0, zakupiono 6°/0 
obligacye pożyczki krajowej po kursie emisyjnym 82 za 100, przezco uzyskano 
wyższy procent, niżeli którykolwiek zakład kredytowy mógł ubezpieczyć, bo 
7*317°/0, pominąwszy korzyści, jakie fundusz szpitalny przy wylosowaniu rze­
czonych obligacyj osiągnąć może.

Co się tyczy innych funduszów tego szpitala, pozostaje nam zawiadomić 
Wysoki Sejm, że

1) Proces względem kapitału nieubezpieczonego, w kwocie 30.000 zł. poi. 
z zapisu ś. p. Jana Olechowskiego, z dóbr Trzemchy w Królestwió polskiem, 
dotychczas jeszcze nie został ukończony, jakkolwiek sprawozdania mecenasa No­
wakowskiego w tymże przedmiocie na pomyślne ukończenie sprawy wnosić po­
zwalają ;

99
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2) że w sprawie legatu xiędza kanonika Wosińskiego w kwocie 90 .0^ 
zł. poi. czynią się poszukiwania za kwitem depozytowym, wydanym przez by^ 
c. k. kasę cyrkularną w Radomiu, dotychczas jednak bezskutecznie;

3) że według zawiadomienia c. k. Namiestnictwa przypadnie na rzecz fllI_’ 
duszu szpitala św. Łazarza kwota 598 zł. 98‘/2 ct. w. a. z fundacyi Andr2̂ * 
Trzcińskiego , dotychczas jako illiąuidum traktowanej, a to w skutek rozdzi^u 
między inne fundacyc i c. k. Skarb państwa uczynionego;

4) Że w skutek zawartej konwencyi przez c. k. Rząd z ces. rządem r° 
syjskim. w sprawie wydania kapitałów w banku polskim na rzecz szpitali -̂rft 
kowskicli deponowanych, jest nadzieja rychłego odebrania kwoty 4925 r. s- 
hypoteki dóbr Bieganów i Chmielnik w banku polskim deponowanej.

B. Fundusze szpitala św. Ducha.

Stan kapitałów ubezpieczonych na realnościach i dobrach w okręgu Kra 
kowskim i królestwie polskiem położonych wynosił według zamknięć r a c h u n ^ 0 

wych za rok 1873 z początkiem r. 1873 . 8.047 zł. 72 ct. w. a.
z końcem r. 1873 wynosił zaś . . . 8.465 zł. 50 ct. P .

Okazuje się przeto wyrost majątku o . 417 zł. 78 ct. „
czyli o 1671 zł. poi. gr. 4, któryto kapitał odszu­
kano w ciągu r. 1873 jako należący się funduszowi 
szpitalnemu a ubezpieczony na realności pod L. 40. 
lit. B. Gm. XI. w Krakowie położonej.

6 0/0 asygnaty bankowe, które z początkiem r. 1873 wynosiły k"'0^’ 
6.250 zł. spieniężono, a za uzyskaną gotówkę zakupiono podobnie jak w f1111 
duszu szpitala św. Łazarza 6°/0 obligacye pożyczki krajowej w imiennej 
tości 7.500 zł. w. a.

Kapitał w kwocie 10.000 złp. na rzecz szpitala św. Ducha z dóbr ^  
zimierzy wielkiej w Banku polskim deponowany, zostanie takżo wydany w s^11. 
tek konwencyi c. k. Rządu z ces. rządem rosyjskim zawartej. Skoro nasblP 
ratyfikacya tejże konwencyi, Wydział krajowy przedsięweźmio w tej mierze bc2 
zwłocznic odpowiednie kroki.

W sprawozdaniu z czynności Wydziału krajowego za czas od 1. Sierp11*̂ 
1872 po koniec Sierpnia 1873, przcdstawionem Wysokiemu Sejmowi w r ' . 
doniósł Wydział krajowy o zarządzeniu znaczniejszych nadzwyczajnych restauU1®̂  

i przebudowali w gmachu szpitala św. Łazarza, jako to: budowy magazy11̂ ’ 
wychodków, restauracyi murów i t. p.; oraz że roboty te powierzono przedsW 
siębiorcy p. Adolfowi Opidowi obliczywszy kwotę kosztorysową z dodatkiem  ̂ 0 
na 18.460 złr. 66 ct. w. a.

W ciągu robót okazała się potrzeba zmiany pierwotnego kosztorysu w cĈ  
zbudowania nowego kanału krytego do odpr owadzauia wody z łazienek i od
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wu, ponieważ pi oponowany pierwotnie projekt odprowadzania, tej wody rurami 
okazał się niedostatecznym. Koszt kanału zwiększył preliminowany kosztorys 
do kwoty 19.446 zł. 21 ct,. w. a.

Kolaudacyi robót wykonanych dopełnił inżynier okręgowy Niewiadomski 
współnie z członkami komitetu szpitalnego i Zarządu. Z przypadającej kwoty 
wypłacono przedsiębiorcy 17.812 zł. 55 c. w. zatrzymując oprócz kaucyi jeszcze 
kwotę 1633 zł. 66 ct. w. a. dopóki nie zostaną usunięte nakazane przez ko* 
raisyę kolaudacyjną usterki w niektórych robotach.

Wobec tego, iż kontrakt z dnia 6. Października 1860. zawarty przez 
dawniejszy c. k. Rząd krajowy z Siostrami Miłosierdzia — względem obsługi 
i wyżywienia chorych przy Krakowskich szpitalach — expiruje w dniu 1. Paź­
dziernika r. b„ zawarliśmy z niemi nowy kontrakt na czas nieograniczony a to : 
względem dozoru i obsługi chorych, tudzież przedsięwzięliśmy stosowne kroki, 
ażeby wszystkie stosunki szpitalne należycie uregulowane zostały, zwłaszcza iż z 
dniem 1. Października 1874 obejmujemy całe gospodarstwo w rzeczonych szpita­
lach we własny nasz zarząd.

Potrzebne dochodzenia względem ostatecznego objęcia Krakowskiej kliniki 
położniczej pod nasz bezpośredni zarząd okonomiczny, nie mogły być dla waż­
nych, od stron kontralinjących niezawisłych trudności, dotychczas zakończone.

Zgodziliśmy się przeto za poprzedniem porozumieniem się z c.k . Namiest­
nictwem, na pozostawienie prowizorycznego sprawowania ekonomicznego zarządu 
tej kliniki w domu Brodowicza władzom uniwersyteckim na rok szkolny 1874. 
przyczem nadmieniamy, że c. k. Ministerstwo oświecenia według reskryptu z dnia
10. Października 1873 do L. 12.815 dotyczącą ugodę zatwierdziło.

Na przedstawienie dyrckcyj szpitali krakowskich i lwowskiego udzielił W y­
dział krajowy zczwolonia na odbywanie następujących wykładów naukowych:

1) w szpitalu Lwowskim Dr. Edwardowi Sawickiemu prymaryuszowi męskiego 
oddziału obłąkanych, wykłady patologii i terapii chorób umysłowych;

2) w szpitalu św. Łazarza w Krakowie na oddziale r., Dr. Stanisławowi Pa- 
reńskiemu, docentowi dyagnostyki lekarskiej na uniwersytecie Jagiellońskim, 
wykłady w tymże przedmiocie;

3) w szpitalu św. Łazarza na oddziale I. i II. tudzież w szpitalu św. Ducha 
w Krakowie na oddziale chorób syfilitycznych i skórnych, Dr. Stanisła­
wowi Domańskiemu, docentowi Elektroterapii na uniwersytecie Jagielloń­
skim, wykłady z demonstrowaniem chorych z zakresu cierpień układu ner­
wowego.



m
S^pit<,le powszechne Jak w r. z., tak też w b. r. zwiedził nasz Inspektor szpitali wszystk*0

n prowincji. powiatowe i publiczne szpitale na prowincyi, których liczba wynosi 22, — Dl0 
licząc w to Krakowa i Lwowa.

Objazdy te przedsięwziął nasz Inspektor w' Kwietniu, Maju, Czerwcu i 
Lipcu r. b., a w miarę poszczególnej lustracyi pojedyńczych szpitali, przedkl0' 
dał naiu z osobna pojedyncze raporta co do stanu każdego zakładu;— wresZ01H 
przy końcu Lipca r. b. ułożył i przedstawił nam ogólne uwagi na końcu tycW0 
sprawozdań umieszczone, a zawierające w sobie wnioski jego tej treści:

a) iż wobec smutnego położenia majątkowego tychże szpitali należałoby z11110 
nió ustawę krajową z 19. Listopada 1868 względem ponoszenia kosz 
leczenia, — dalej, iż koszta leczenia syfilitycznych należałooy przyjąć W ca 
łości na fundusz krajowy, równie też zarządzić środki ochronne przeciw^0 
nadużyciom cyrulików leczących tę ostatnią chorobę;

b) jakie reformy zaprowadzićby należałoby w tym celu, ażeby adiuinistracya; 
kontrola i cały stan szpitali prowincyonalnych polepszone zostały.

Powyższe sprawozdania Inspektora przedłożymy Wysokiej Izbie w krótki0J 
drodze a to w osobnem odbiciu. Tu zaś nadmieniamy w krótkości, iż wnio^1 
Inspektora co do usunięcia wad i usterek, tudzież co do zaprowadzenia pewny0!* 
zmian i innych zarządzeń, — o ile takowe do drogi administracyjnej przynJ0za’ 
są już po części przyjęte a po części w najbliższych dniach załatwione zostaną 
w szczególności zaś wnioski ad a), — o ile przynależą do drogi prawodawca0! 
rozpatrzone będą przy ocenianiu wniosku p. Króla względem przyjęcia koszt°ff 
leczenia na fundusz krajowy; — zaś wnioski ad b), o ile są zawisłe od uznani® 
Wysokiego Sejmu, a mianowicie względem podratowania stanu ekonomiczni0 
szpitali na prowincyi, opracujemy stosownie i przedłożymy Wysokiemu SejW °"’* 
wr osobnem sprawozdaniu, — zwłaszcza, iż brak funduszów przeszkadza najbar 
dz:fi„ dalszemu rozwojowi naszych zakładów leczniczych.

Nareszcie zgodnie ze zdaniem naszego Inspektora donosimy Wysoki001*1 
Sejmowi, iż szpitale prowincyonalne pod względem wewnętrznego porządku P° 
stąpiły a to po większej części znacznie naprzód; zaprowadziliśmy wię^sẐ  
oszczędnie we wszystkich gałęziach gospodarstwa, polepszyliśmy pielęgnoW011*0 
chorych i uregulowaliśmy służbę lekarską i szpitalną, jak to Wysoki Sejm P°' 
wziąść raczy z dołączonych do sprawozdań Inspektora przepisów naszych WZg'®' 
dem utrzymania i pielęgnowania chorych, tudzież instrukcyi dla lekarzy ordy 
nujących przy szpitalach na prowincyi. — Przy wytrwałej zaś dalszej praĈ  
naszej mamy niepłonną nadzieję, iż w naj „liższych latach postawimy rzecz01*0 
szpitale na tej stopie, na jakiej stać winne.

Alegat N 2 Z zatwierdzonych przez nas budżetów tychże szpitali na rok 1874, prZ0C|
kładamy obok N2 wyciąg dotyczący najgłówniejszych dato  ilości chorych i stan10 
majątków szoitalnych, tudzież o rocznych wydatkach i dochodach tych zakład0*̂  
Zauważyć musimy, iż pomimo kilkakrotnych nalegań naszych nie wpłynęły . 
do nas budżety tegoroczne szpitali w Rzeszowie i Samborze, -zalegając d° 
chwili w radach szpitalnych.



Pod względem raa szpitalnych i odnośnie do objawionego w tym względzie 
zdania Inspektora naszego w powyż wspomnianem sprawozdaniu jego, —  zazna­
czyć -musimy: iż rady te nie wszędzie wypełniają swe obowiązki z tą  usilnością 
i goiliwością, jakiej spodziewa! się prawodawca uchwalając ustawę krajową 
z dnia 12. Grudnia 1869.

Nie odnosząc się w tym względzie do Rzeszowa i Sam lora, zwłaszcza, 
iż opóźnienie budżetu i na innych przyczynach polegać może, — stosujemy po­
wyższą uwagę w ogóle do wszystkich rad szpitalnych, z pomiędzy których rada 
szpitalna w Białej odznaczyła się niestety w ten sposób, iż w ciągu całego pierw­
szego półrocza w r. b. ani jeden członek tej rady nie zajrzał ani razu do tam­
tejszego szpitala.

Pomimo tego, luboć wyjątkowego zaniedbania, i pomimo dostrzeżonych 
przez nas dalszych braków lub niedostatków, które objawiały się gdzieniegdzie 
w mniejszej troskliwości lub gorliwości co do opiekowania się szpitalem, nie po­
dzielamy wszakże zdania naszego Inspektora, jakoby rady szpitalne nie odpo­
wiadały wcale swemu zadaniu i były zupełnie niepotrzebne; — gdyż z ogólnych 
spostrzeżeń naszych możemy słusznie twierdzić, iż instytucya ta jakkolwiek nowa 
przynosi już teraz bardzo korzystne rezultaty, z czego też i dalej tuszyć mo­
żemy, że gdy się należycie wyrobi i wżyje, odpowie godnie sweiuu zadaniu.

W czasie, za który to sprawozdanie składamy, podwyższono taksy dzienne 
za pielęgnowanie chorych w następujących szpitalach prowincyoualnych:

w Tarnopolu z 35 ct. na 50 ct. od 1. Listopada 1873 ;
w Tarnowie z 45 ct. na 50 ct. od 1. Listopada 1873;
w Stryju z 50 ct. na 60 ct. od 1. Sierpnia 1874;

Zaś w toku załatwienia zostaje podwyższenie:

w Podhajcach z 50 ct. na 60 cn t.; tak samo w Białej, w Tarnowie, w
Sniatynie; zaś w Złoczowie z 50 na 55 ct.

W  sprawie likwidacyi majątku szpitalnego i oddzielenia go od majątku 
gminnego, tudzież obrachowania wzajemnych pretensyj, byliśmy zmuszeni wysłać 
naszych urzędników do Jasła i w najnowszym czasie do Stanisławowa; obydwie 
te sprawy nie są jeszcze ostatecznie Załatwione.

Co do przebiegu sprawy odkrytych w r. z. defraudacyi w szpitalu T ar­
nowskim donosimy : i„ chociaż malwersanci zniszczyli nader wiele aktów, skon­
statowano jednakże defraudacye w łącznej sumie 16157 złr. 55 ct. w gotówce 
i 170 zł. w efektach.

Główna odpowiedz.alność spoc2;ywa na kasyerze i kontrolorze, tudzież na 
likwidatorze kasy szpitalnej, chociaż i komisya Instytutów ubogich i chorych od
zarzutu co do braku kontroli, jak również magistrat Tarnowski — gdzie się
znajdywała kasa szpitalna — od podobnego zarzutu co do braku nadzoru zwol­
nione być nie mogą. — Dalszych szczegółów donieść nie możemy, ponieważ od­
nośne akta i sprawozdania delegowanego przez nas w r. z. urzędnika odstąpiono 
sądowi w Tarnowie, gdzie toczy się śledztwo karne przeciwko kasyerowi — 
który był oraz i kontrolorem — tudzież przeciwko likwidatorowi kasy szpitalnej,
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Z aleg łośo i w  zwrotach  
kosztów  leczen ia .

Sprawa co do ostatecznego orzeczenia w przedmiocie pow. i publiczne?0 
szpitala w Złoczowie, a mianowicie czyli ten zakład ma być oddanym gminie 
jako zakład lokalny, pozostaje dotąd w zawieszeniu , albowiem rada powiato^3 
w Złoczowie uznaje, iż oddanie tego zakładu pod zarząd gminy byłoby zgubni® 
dla przyszłości tej instytucyi, — z drugiej zaś strony rozpoczęte przez nas t°' 
kowania z pomienioną radą powiatową, ażeby ten szpital jako zakład pO",|a" 
towy uznanym został, nie są jeszcze ukończone.

Stan zaliczek udzielanych szpitalom publicznym 3 funduszu krajowego o® 
rachunek należytości za koszta leczenia ubogich, — wynosił w czasie od 
Września 1873 do 1. Sierpnia 1874 według załączonego pod */. rachunku

kwotę , 88.622 złr. 66 cnt.
z tego przypada na Lwów . 45.477 złr. 90 cnt.

zaś reszta . . . .  43.144 złr. 76 cnt.
na szpitale prowincyonalne.

W zeszlorocznem sprawozdaniu naszem przedstawiliśmy Wys. Sejmowi) 
według okólnika c. k. Namiestnictwa z dnia 15. Maja 1869. do 1. 9889 PoŜ ‘ 
powanie w sprawach szpitalnych w ten sposób unormowane zostało, iż zarz^J 
szpitali powszechnych względem sprawdzenia przynależności chorych tudzież 1 
stosunków majątkowych do autonomicznych urzędów gminnych zamiast do c. 
władz politycznych udawać się muszą a że urzęda gminne załatwianie tych spi'3" 
bądź zwlekają, bądź w sposób nieodpowiedni wymogom przepisów prawnych usku 
teczniają, przeto zarządy szpitalne nie są w stanie z powodu trudności w uzyskaniu le 
galnych dowodów przynależności i ubóstwa leczonego wykazywać przypadajaĉ jj 
należytości w przepisanych terminach do zwrotu z funduszu krajowego 1 0 
właściwych gmin, w skutek czego zaległości w zwrotach kosztów lecze® 
mnożą się.

Udaliśmy się przeto do c. k. Namiestnictwa z prośbą o zmianę P0"'0.^  
nego okólnika w sposób, żeby c. k. starostwa sprawy szpitalne tak samo J3 
dawniej na bezpośrednie rekwizycye Zarządów szpitalnych załatwiały.

W  odpowiedzi na dotyczące wezwanie nasze oświadczyło c. k. Naw'®3̂  
nictwo w swojej odezwie z dnia 5. Października 1873 do 1. 38715, że tera* 
niejszego postępowania, unormowanego powołanym okólnikiem zmienić nie in°z ’ 
ponieważ większa iogerencya władz politycznych w sprawach szpitalnych .  ̂
dawniej koniecznym wynikiem ówczesrych stosunków administracyjnych,  ̂
wiem wówczas władze rządowe administrowały fundusz krajowy i do nich 
leżał także bezpośredni nadzór nad administracją powszechnych szpitali) ^  
obecnie zaś przy zupełnej zmianie tych stosunków, gdzie zarząd funduszu 
jowego tudzież nadzór i naczelne kierownictwo szp.tah powszechnych pod 
dem administracyjnym i ekonomicznym wyłącznie do władz autonomicznych 1 
leży, byłaby wszelka szersza ingerencya władz rządowych w tych sprawach 
usprawiedliwionem wkraczaniem w zakres działania władz autonomicznych.

Wobec tego oświadczenia c. k. Namiestnictwa zaleciliśmy Zwierzch0^  
ściom gminnym przy załatwieniu rocznych budżetów szpitalnych, ażeby P
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użyciu wszelkich środków, jakich im własny zakres działania dostarcza, tudzież 
z wszelką starannością i sprężystością zajmywały się ściąganiem zaległych kosz­
tów i uzyskaniem rzeczonych dokumentów szpitalnych; zaś co do zaległych na- 
leżytości, przypadających lwowskiemu . szpitalowi powszechnemu, zarządziliśmy 
w szczególności, żeby dyrekcya szpitalna przedkładała nam rocznie wykazy za­
ległości, które c. k. starostwom do ściągania należytości a względnie do uzyskania 
dowodów niemożności ściągnienia takowych z naszej strony udzielamy.

/
Ponieważ od czasu. wejścii w wykonanie ustawy krajowej z dnia 19. L i­

stopada 1868. Nr. 28. D. u. k. o obowiązku gmin co dó zwrotu jednej połowy 
kosztów leczenia ubogich także znaczne zaległości kosztów kuracyi uiszczonych 
szpitalom powszechnym zaliczkowo z funduszu krajowego urosły, przeto w celu 
zapobieżenia dalszemu mnożeniu się tych zaległości zarządziliśmy zmianę w do­
tychczasowym sposobie sporządzania kwartalnych rachunków szpitalnych a mia­
nowicie, ażeby zarządy szpitalne sporządzały imienne wykazy leczonych z wy­
szczególnieniem należytości przypadającej od właściwej gminy.

Wykazy te udzielamy c. k. Urzędom podatkowym w tym celu, ażeby na 
podstawie takowych były w stanie udzielać c. k. starostwom dokładnych wy­
jaśnień przy wykazywaniu zaległości do ściągania takowych w drodze przymu­
sowej od właściwych gmin.

Statystyka
ruchu chorych. W końcu przedstawiamy Wys. Sejmowi w dwóch załączonych P a R„ wy-

Alegat P  kazach statystycznych ruch chorych w publicznych szpitalach powszechnych tu ­
dzież w krajowych zakładach położnic i obłąkanych w Krakowie i we Lwowie.

Alegat

j?°dniesienie płacy W myśl §. 10 Uchwały sejmowej z dnia 3. Stycznia 1874 r . tyczącej się
Pektora szp ita li. etatu i płac urzędników i sług Wydziału krajowego, uchwalił Wydział krajowy

podnieść płacę Inspektora szpitali z 1600 zł. na 2000 zł. pozostawiając mu do­
datek na pomieszkanie w kwocie 300 zł. rocznie, tudzież dyety i koszta podróży 
określone w §. 3 kontraktu zawartego z Inspektorem szpitalnym d-rem Janem 
Stellą Sawickim d. 9. Lutego 1873 r . — podwyższenie płacy nastąpiło z dniem
6. Lutego 1874 r,

Pr •
do budowy

k }J ,f domu dla za- Przedkładamy wys. Sejmowi osoD ne sp raw ozd an ie .
'J'u Położnic we 

■kwowie.

14
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Zakłady podżutków

'X

W przeprowadzeniu ustawy krajowej z dnia 10. Maja 1873 Nr. 249 
D. u. k. o zwinięciu zakładów podrzutków, tudzież uchwały Wys. Sejmu z dn'a 
28. Listopada 1872 ogłoszonej dnia 23. Maja 1873 w Nr. 252 D. u. k-
0 wyjątkowem utrzymywaniu kosztem funduszu krajowego tych dzieci, których 
matki w zakładzie położnic zmarły lub z oddziału położnic do szpitalu p°" 
wszechnego przeniesiony zostały, tudzież co do udzielania jednorazowej zapofflog1 
w kwocie 6 zł. tym położnicom, które zakład z dzieckiem opuszczają, uwiado- 
miliśmy właściwe władze innych krajów koronnych , że na przyszłość w wyk0' 
naniu powołanej ustawy dzieci obcokrajowe do tutejszych zakładów p o d rz u tk i 
w przyszłości przyjmowane nie będą i że tylko postanowienia powołanej uchwały 
Wys. Sejmu co do wyjątkowego utrzymywania dzieci urodzonych w zakładz1® 
położnic i udzielania zapomogi położnicom na koszt właściwego funduszu kraj0' 
wego do takowych zastosowane zostaną.

Zarazem wezwaliśmy rzeczone władze, ażeby w tej mierze co do tutejszo- 
krajowych dzieci wzajemności przestrzegały.

W odpowiedzi na wezwanie dotyczące oświadczyły wszystkie Wydziały kra' 
jowe innych prowincyj tudzież król. węg. Ministerjum spraw wewn. że na za­
stosowanie powołanej nstawy i uchwały sejmowej do tamtejszokrajowych dziecb 
zgadzają się.

Również oświadczyły, że żądanej wzajemności w tej mierze względem tu ' 
tejszokrajowych dzieci przestrzegać będą z wyjątkiem atoli n iższo -austryack ieg -
1 morawskiego Wydziału krajowego, które oświadczyły, że w obec obowiązująceJ 
ustawy państwowej z dnia 29. Lutego 1S68 N. 15. D. p. P. nie będą mogły 
odmówić przyjęcia do zakładu podrzutków dziecku urodzonemu na oddziale p0' 
łożnic, jeżeli matka tego żądać będzie i przyznanej zapomogi przyjąć nie zechce-

Ponieważ dzieci, których matki na oddziale położnic zmarły lub do szpi' 
talu powszechnego przeniesione zostały, stosownie do powołanej uchwały sejm0' 
wej utrzymywane być muszą, przeto przyznaliśmy.n a przedstawienie Dyrekcyj szf1'  
talnych, mamkom za karmienie tych dzieci na sali mamek, oprócz zwykłeg0 
utrzymania szpitalnego także wynagrodzenie po 15 ct. dziennie.

Zarządzenie podobne usprawiedliwiamy tem, że położnice znajdujące s1̂  
w zakładzie położnic nie chciały obcych dzieci bezpłatnie karmić przy czem zre­
sztą zauważamy, że wydatek urosły z tego powodu jest nieznacznym, gdyż 0 
czasu wejścia w życie powołanej ustawy t, j. od dnia 29. Sierpnia 1S73 4° 
końca Czerwca b. r. ilość dzieci, których utrzymanie z powodu śmierci matk1 
w zakładzie położnic na koszt kraju przypadło, wynosiła w lwowskim zakładzie 9> 
z których w ciągu tego czasu 4 um arło, zaś w krakowskim zakładzie S dzie®1'

Stan podrzutków tudzież koszta ich utrzymania po koniec r. 1873 ^  
następujący:

a mianowicie: we Lwowie w Krakowie

Z końcem roku 1872 pozostało 1.980 1.324
Przybyło w roku i 873 . . . 254 275

Utrzymywano razem . 2.234 1.599
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we Lwowie w Krakowie 
W  ciągu roku 1873 wyszło z zakładu . 286 348

„ „ umarło . . 258 138

Suma ubytku . . 544 486

Z końcem roku 1873 pozostało . . 1.690 1.113

Suma wszystkich wydatków . . . 40.387 złr. 25.832 złr.

Dzienny koszt utrzymania 1 dziecka cent. 6 */, 0 5 9/10

Ze względu na powyższy stan podrzutków musi dotychczasowa administra­
cja zakładu lwowskiego leszcze tak długo pozostawioną być, dopóki stan dzieci 
nie zmniejszy się do tego stopnia, żeby takowa z administracją zakładu po­
łożnic połączoną być mogła.

Regulowanie sprawy . . . . .
szczepienia ospy. Od czasu zaprowadzenia krowianki, szczepiono ospę w Galicy? i w Kra-

kowskiem co roku w każdej gminie.

Peryod rocznego szczepienia został atoli wmdług zarządzeń c. k. władz 
w Galicyi od roku 1818 zaś w Krąkowskiem od r. 1853 na trzechletni zmieniony.

W celu zapobieżenia szerzeniu się zarazy ospy uznaliśmy, m, podstawie 
opinii fachowo uzdolnionych , potrzebę zaprowadzenia rocznego szczepienia ospy 
w każdej gminie bez obarczenia atoli funduszu krajowego większemi wydatkami.

Udaliśmy się zatem w r. 1872 do c. k. Namiestnictwa z prośbą o wy­
jednanie u c. k. Rządu :

1. ażeby perjod szczepienia w Galicyi i Krąkowskiem z trzechletniego na co­
roczny zmieniony został.

2. żeby skarb państwa przyczyniał się do pokrycia kosztów na wydatki sa­
nitarne.

Na powtórne ponowienie naszej prośby o rychłe załatwienie tej sprawy, 
odpowiedziało nam c. k. Namiestnictwo z dnia 25. Lipca 1874 do 1. 34 186 że
c. k. Krajowa Rada sanitarna sprawozdaniem z dnia 20. Lipca b. r. do 1. 7460 
sprawTę wymienioną c. k. Ministerstwu przedstawiła.

Ostateczne uregulowanie tej sprawy może przeto dopiero po nadejściu od­
powiedzi c. k. Ministerstwa nastąpić.

Na tern miejscu zaznaczamy także, że wydatki Rub. IV. funduszu kraj. 
z powodu grasującej ospy w r. 1873. przekroczyły prelimowaną kwotę na koszta 
podróży i dyet lekarzy szczepiących, a mianowicie :

Preliminowano na r. 1873 kwotę . . . 21.326 zł.
Wypłacono po koniec Grudnia 1873 kwotę . 26.016 zł.

Przekroczono zatem rubr. IV. więcej o . 4.790 zł.
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Według dawniejszych przepisów można było żądać od ces. ros. skarbu 
państwa zwrotu kosztów kuracyi, za leczenie ubogich poddanych rossyjskich ^  
austr. szpitalach powszechnych.

C. k. Naiuiestnictwo zawiadomiło nas atoli pismem z dnia 15. G rudn ia
1873 do 1. 58.300, że w skutek rokowań przeprowadzonych między obydwoma 
Rządami ces ros. Ministerstwo spraw wewnętrznych ostatecznie oświadczyło, ,z 
ces. ros. skarb państwa będzie tylko koszta utrzymania ubogich poddanych ros­
syjskich w austr. domach przytułku zwracał, zaś kosztow kuracyi za ich leczenie 
w szpitalach powszechnych płacić nie będzie.

Dnia 11. Lipca 1853 zawarły państwa niemieckiej Rzeszy z ces. aust. 
państwem konwencyę wr Eisenach, według której ubogim poddanym tychże państw 
zabezpieczono wzajemnie bezpłatną kurację w zakładach leczniczych bez żąd an ia  
zwrotu kosztów leczenia od w'łaściwrego państwa.

Według reskryptu c. k. Ministerstwa spraw wewnętrznych z dnia 1. Kwiet-
1874 do 1. 4627 Nr. 33 D. p. P. została konwencja rzeczona także na Alzację 
i Lotaryngję rozszerzoną.

Koszta leczenia ubogich poddanych rosyjskich, tudzież wymienionych pr°' 
wincyj niemieckich przypadły przeto na fundusz krajowy, który natomiast n'e 
zw'raca podobnych kosztów za leczenie tutejszokrajowoów w szpitalach wrym*e'  
nionych państw.

Zamianowanie jednego Wydział krajowry zamianował Dra Ludwika Gembarzewskiego członkiem
członka krajowej Rady krajowej Rady zdrowia w miejsce Dra Juliana Czerkawskiego, którego czaS 

urzędowania w myśl Ustawy z 30. Kwietnia 1870 r. (§. 12) skończył się z 
upływem trzechlecia.

Wysoki Sejm raczy niniejsze sprawozdanie przyjąć do wiadomości. 

Lwów dnia 11. Sierpnia 1874.

Leon książę Sapieha
Marszałek -krajowy.

Sprawozdawca

Oktaw Pistruski

K oszta leczen ia  u b o­
g ich  przj Dależnych do 
cesarstw a R ossyjsk iego  

tu d zież  do A lza cy i i 
L otaryngii.

członek Wydziału krajowego.
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Alegat A.

Najjaśniejszy Panie! 
Najmiłościwszy Cesarzu i Królu!

Wspaniałomyślna ofiarność, z jaką W asza Cesarska i Królewska Apostoł. Mość raczyłeś użyczyć 
^ . ° cy dotkniętym nędzą mieszkańcom tych okolic Galicyi, które żywiołów srogość spustoszyła, daje 
sV,eJ^.em powód najwierniejszemu Wydziałowi królestwa Galicyi i Lodomoryi wraz z Wks. Krakow- 
f '°Uli iż pospiesza złożyć u stóp tronu W aszej Cesarskiej i  K rólewskiej Apostolskiej M ości najgo- 

 ̂ podziękę.
Ojcowska troskliwość Twoja, N ajjaśniejszy Panie, objawiła się ponownie w tym wspaniałomyśl- 
czynie; po raz tysiączny otrzymuje kraj nasz dowód, iż tam, gdzie idzie o ulgę w nędzy, najdo- 

. Gejsza ręka Twoja  niesie pierwsza ratunek, dając nam wzniosły przykład chrześcijańskiego miło- 
' ^ z ia .

_ Oby Wszechmocny W aszą  Cesarską i  Królewską Apostolską Mość dla dobra ludów w jak naj­
e ż ę  lata strzedz i ochraniać raczył.

We Lwowie dnia 22 czerwca 1874.
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i le g a t  B .

Odezwa.

Najwyższem postanowieniem z 25. listopada 1858. Nr. 220 Dz. p. p. ex 1858 uwolniono urzę- 
■Uków i sługi Państwa i funduszów, niemniej wdowy i sieroty tych osób od opłacania dodatków kra- 

J°tvych i indemnizacyjnych do podatku dochodowego z ich płac służbowych i emerytalnych.
^ Następnie wys. c. k. Ministerstwo spraw wewnętrznych rozporządzeniem z 31 grudnia 1858 

H743 wydało deklaratoryum tej treści, że powyższe postanowienie także do miejskich urzędników 
s ûg, tudzież do wdów i sierót tych osób wtedy ma być zastosowanem, jeżeli dotyczącym magistratom 

Czynnośći władz politycznych są poruczone.
Owoż urzędnicy magistratów w Stanisławowie i Przemyślu wnieśli do wys. c. k. Ministerstwa 

|*Wbu podania o uwolnienie od płacenia dodatków krajowych i indemnizacyjnych do podatku docho- 
°*ego od pobieranych stałych płac i dodatków funkcyjnych.

Tym sposobem poruszoną została kwestya, czy nie należałoby uwzględnić tych podań ze względu 
na to, ie  obecnie tym magistratom czynności polityczne w zakresie poruczonym są przekazane.

Wysokie e. k. Ministerstwo spraw wewnętrznych reskryptami z 21 stycznia 1874. L. 20064 
lutego 1874. 1. 2443 wezwało c. k. Namiestnictwo do dania opinii w tćj mierze. Ponieważ 

tyfauja ta  dotyczy funduszów podlegających zarządowi świetnego W ydzia łu  Jcrajowego, przeto e. k. 
auUestnictwo ma zaszczyt odnieść się do świetnego Wydziału krajowego z uprzejmem wezwaniem 
Zjawienie zdania w tym przedmiocie.

Lwów dnia 9. marca 1874.
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L. 4497.

Odezwa
do świetnego c. k. Namiestnictwa w miejscu.

Szanowną odezwą z dnia 9. marca b. r. 1. 9741 świetne c. k. Namiestnictwo zapytało Wydział
aJowy o opinię w sprawie podanej do wysokiego c. k. Ministerstwa skarbu petycyi urzędników

<j0 strat«alnych w Stanisławowie i Przemyślu o uwolnienie od dodatków krajowych i indemnizacyjnych
°płacanego przez nich podatku dochodowego od pobieranych stałych płac i dodatków funkcyjnych.
 ̂ ^*yniąc zadość tej odezwie Wydział krajowy przedewszystkiem oświadcza, że według jego zdania

być °nin'° na na wstępie petycya urzędników magistratualnych w Stanisławowie i Przemyślu powinna
25 ,?^ra° Wn*e załatwioną już dla samego braku tytułu prawnego. Najwyższe postanowienie z dnia
po °Pa(ła 1858 uwalniające urzędników i służbę państwa i funduszów tudzież wdowy i sieroty
w  osobach od opłaty dodatków krajowych i indemnizacyjnych do podatku dochodowego, zostało
stos Zle r°zporządzeniem Ministerstwa spraw wewnętrznych z dnia 31. gruduia 1858 1. 11743 za-
z za^t^116. urzędników i sług miejskich tudzież do wdów i sierot po tych osobach, jednakże
<jnj • zezeiuem, jeżeli odnośnym magistratom czynności władz politycznych zostały poruczone. Uwzglę-
§toin PetyCye urz§dników miejskich w Stanisławowie, Przemyślu z powodu, że tamtejsze urzędy
ws spełniają czynności polityczne w poruczonym zakresie, wypadałoby orzec zarazem, że w ogóle
i in(j urz§dnicy gminni na tej samej podstawie mają być uwolnieni od opłaty dodatKÓw krajowych
stan umzacyjnych. Takie deklaratoryum byłoby nadto daleko idącem tłómaczeniem najwyższego po-
gmi la z dnia 25. listopada 1858. Poruczony bowiem zakres działania dzisiejszych zwierzchności
ściein 11110 jes t bynajmniej identycznym z owemi czynnościami władz politycznych, które przed wej-
<ław . . zycie ustawy gminnej poruczano magistratom dawniejszym. Zresztą stosunek urzędników przy
§U'in 1 ma8istratacli do państwa zupełnie jest odmiennym od stanowiska dzisiejszych urzędników
lister a tem samem uie zachodzi analogia, któraby nzasadnić mogła tak  rozległe zastosowanie mi-
Wołan a ne®° rozPorządzenia z dnia 31. grudnia 1858 1. 11743, jak tego wymagają na wstępie po-

aue Petycye.
T l *  •

Zasłuo • Ze 1 ze względów finansowych petycye urzędników miejskich w Stanisławowie i Przemyślu nie 
Uej ko Ha ,uwz§^dnienie. W  razie uwzględnienia bowiem urzędnicy gminni doznaliby ulgi nieznacz-

innych klas ludności obarczonych już i bez tego stosunkowo wysokim ciężarem podatkowym. 
*askaw daIszych zarządzeniach swoich w tej sprawie zechce świetne c. k. Namiestnictwo uwiadomić 

6 Wydział krajowy.

A legat C.

Lwów 17. czerwca 1874.





Alegat 1>.

Memoryał
Wydziału krajowego Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem Kraków- 
skiem, w sprawie uwolnienia pożyczki krajowej, ustawą z d. 12. lutego 1873 dozwoionej) 

od wszelkich opłat i podatków.

Wiadomy jest powszechnie brak w naszym kraju środków komunikacyjnych. — Ze wszystkich 
krajów przedlitawskich Galicya jak w wielu innych tak i w tym względzie należy do najbardziej upo­
śledzonych.

Stosunek ten wykazuje najdobitniej porównanie ilości gościńców utrzymywanych kosztem państwa 
we wszystkich krajach austryackich razem wziętych z ilością dróg eraryalnych w Galicyi.

W  całej Przedlitawii, mającej 14,799.515 mieszkańców a 3852 mil kwadratowych obszaru, dłu­
gość gościńców państwowych wynosi 1622 mil, a w Galicyi posiadającej 5,418.016 ludności, na obszarze
1364 mil kwadratowych, tylko 380 mil.

Z porównania tych cyfr wynika, że Galicya w stosunku swej ludności do ludności całej Przed­
litawii, posiada o 214 mil, w stosunku zaś swego obszaru do obszaru wszystkich krajów przedlitaw­
skich, o 192 mil mniej, aniżeli w razie równego pod tym względem postępowania ze strony c. k. 
Rządu, posiadaóby powinna.

A że wartość jednej mili drogi zbudowanej wynosi w przecięciu 80.000 zł. w. a. przeto państwo 
wydaćby powinno w przybliżeniu 16,000.000 zł. w. a. na budowę dróg w naszym kraju, ażeby posta­
wić na równi Galicyę z innemi krajami Przedlitawii.

Usilne dopominania się kraju o zbudowanie większej ilości dróg eraryalnych w Galicyi, nie od­
niosły dotąd skutku.

Sejm galicyjski w uznaniu nagłej potrzeby środków komunikacyjnych i wobec klęsk, które na­
wiedziły kraj w roku 1872 postanowił na posiedzieniu dnia 7. grudnia 1872 zaciągnąć pożyczkę w 
sumie wynoszącej w gotowiźnie 5,200.000 zł. w. a.

a) na budowę i rekonstrukcyę dróg krajowych,
b) celem zapobieżenia niedostatkowi, spowodowanemu pozaprzeszłorocznym nieurodzajem i klęskami

elementarnemi.
Zdawało się, że ta  uchwała Sejmu galicyjskiego, wyręczająca państwo w pełnieniu obowiązków 

na niem ciążących, liczyć może na wszelkie poparcie c. k. Rządu.
Stało się atoli inaczej. Projekt do ustawy o pożyczce krajowej uchwalony dnia 7. grudnia 1872 r. 

przedstawionym został do najwyższej sankcyi dopiero dnia 12. lutego 1873 r. W  skutek tego minął 
najlepszy czas do zrealizowania pożyczki.

Prośba Wydziału krajowego z dnia 25. stycznia 1873 1. 1460, wniesiona do c. k. Prezydyum 
Namiestnictwa o wyjednanie u c. k. Ministerstwa przyzwolenia na wydawanie obligacyj pożyczki kra-
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jowej, opiewających na okaziciela, jak również ponowna w tym przedmiocie prośba Wydziału krajowe?0 
z dnia 24. kwietnia 1873 1. 7371, wniesiona bezpośrednio do c. k. ministerstwa skarbu, zostały za­
łatwione dopiero reskryptem ministeryalnym z dnia 21. uzerwca 1873 1. 2604/F. M. podanym do w*9 
domości Wydziału krajowego odezwą c. k. Prezydyum Namiestnictwa z 3. lipca 1873 1. 4812/pr-

Lecz to nie są jedyne przeszkody, jakich Wydział krajowy doznał w wykonaniu uchwał Sejmu 
krajowego.

Pomijając znane powszechnie przesilenie pieniężne, które utrudniło warunki zaciągnienia pożyci1 
krajowej, mianowicie zaś wywołało podwyższenie stopy procentowej i zwiększyło przezto ciężar pr2e? 
kraj przyjęty, —  sam c. k. Rząd okazał tak mało uznania dla celów połączonych z zaciągnieniem P°' 
życzki galicyjskiej, że powstrzymał tem ostatecznie wykonanie zamiarów Sejmu galicyjskiego, które nie­
tylko w interesie kraju lecz i państwa na wszelkie zasługiwały poparcie.

Sejm krajowy uchwaliwszy ua posiedzeniu dnia 7. grudni, 1872 r. projekt do ustawy o poży02®6 
krajowej, polecił na tem samem posiedzeniu Wydziałów krajowemu, ażeby poczynił stosowne kroki k0 
wyjednaniu:

1. uwolnienia od opłaty stemplowej wszelkich skryptów, weksli, obligacyj, asygnacyj, i inny0!1 
dokumentów wystawianych celem zaciągnienia pożyczki krajowej;

2. uwolnienia od podatku dochodowego kuponów, należących do obligacyj pożyczki krajowej;
3. uwolnienia wszelkich przy udzielaniu zapomóg wystawić się mających dokumentów, podah 

i protokołów, tudzież odnośnych wpisów,, hypotecznych, od opłaty stemplowej i opłat bezpośrednich.

Na mocy i w myśl powyższego polecenia wniósł Wydział krajowy dwie petycye, a mianowi010 
pod dniem 27. grudnia 1872 r. 1. 21087 petycyę do Tronu, następnie zaś pod dniem 20. lutego 
k 3026 do c. k. Ministerstwa.

Petycye te uzasadnił Wydział krajow'y w sposób następujący:
Pożyczka galicyjska z r. 1873 ma być użytą nietylko na użyczenie ludności wiejskiej zagrożoneJ 

nędzą, głodem i choleryczną epidemią, pomocy bezpośredniej, lecz także na dostarczenie jej zafobl11 
przy budowie i rekonstrukcyi dróg krajowych.

O ile pożyczka ta ma być użytą na ochronienie ludzi od głodu, zadługuje na to samo uwzględ­
nienie, co pożyczka głodowa z r. 1866 która od icsselkich opłat i  podatków uwolnioną, b y ła ; o 
Zaś dostarczyć ma środków na rekonstrukcyę i budowę dróg krajowych, przemawiają za jej uwolni0 
niem następujące powody:

Kraj nasz nawiedzony nieurodzajem, klęskami elementarnemi, chorobami epidemicznemi i upad0, 
jący pod brzemieniem podatków, zdecydował się na ofiarę przechodzącą nieledwo jego siły, uchwal* 
żaciągnienie pożyczki w sumie 5,200.000 zł. w. a. na cele, na które także i państwo łożyć ma °h° 
wiązek.

Kraj nasz potrzebuje dla swego rozwóju ekonomicznego dróg, lecz te same drogi służą także Jl1 
teresom państwa, mają bowiem w wielu razach znaczenie strategiczne, a zawsze znaczenie ekonomie211® 
dla całego państwa, mianowicie zaś, podnoszą drogi krajowe wartość kolei żelaznych, których 7° 
a zatem i dochody zwiększają się w miarę środków komunikacyjnych, łączących je z okolicami, 00 
tująćemi w płody surowe, co znów wpływa nietylko nf. rozwój handlu i przemysłu w państwie, leCi 
zarazem na zmniejszenie a względnie na umorzenie tych sum gwarancyjnych, które państwo porę020 
jące dochody z  kolei żelaznych corocznie dopłacać musi.

Nareszcie, jeżeli państwo towarzystwom prywatnym budującym koleje żelazne poręcza docb 
do pc wnej wysokości, lub przynajmniej uwalnia je od podatku wszelkiego na pewien przeciąg czasu 
dd lat 30., co tem bardzńj zasługuje na takie uwzględnienie kraj, który do tego samego zdąża ce^ ’ 
a ż aróg niema tych dochodów, jakie mają prvwatne towarzystwa z kolei żelaznych.

8
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U. k. Ministeryum nie wchodząc bliżej w ocenienie powodów powyższych, przedstawiło Izbie de­
kowanych na posiedzeniu dnia 8. marca 1873 r. sprawozdanie, w ktorem oświadczyło, iż zgadza się 

0 na uwolnienie od należytości prawnych tych dokumentów, podań i wpisów hypotecznych, które 
P°rządzone zostaną przy udzielaniu lub ściąganiu zapomóg zwrotuych danych powiatom, gminom, lub 

Cz °nkom gmin.

C° się zaś tyczy tych uwolnień, które istotną mogły przynieść ulgę krajowi ponoszącemu tak 
naczne ofiary w zastępstwie państwa, t. j. uwolnienia od opłaty stemplowej, wszelkich skryptów, 

bid • asygnacyj i innych dokumentów wystawionych celem zaciągniei ia pożyczki krajowej
z>eż uwolnienia od podatku kuponów należących do obligacyj pożyczki krajowej, c. k. Miuisteryum

Sw>adczvło. iż nie może takowych popierać z następujących powodów:

a) Pożyczka galicyjska w sumie 5,200.000 zł. w. a. przeznaczona w przeważnej swej części nie na 
Wsparcia i wyjątkowe cele dobroczynne, lecz na budowę dróg krajowych, a więc na właściwe 
cele krajowe, traci cechę pożyczki głodowej i jest raczej zwykłą pożyczką krajową.
Część zaś tej pożyczki, przeznaczona wyłącznie na wsparcie Okolic niedostatkiem dotkniętych, nie

a'a dokładnie cyfrą oznaczoną, alboowiem suma 1,300.000 zł. w. a. stanowi cyfrę maksymalną, 
drUgiej' strony tylko część tej pożyczki bliżej nie określona, zostanie użytą na bezpośrednie wspar- 

°kolic niedostatkiem dotkniętych, reszta zaś użyta na roboty publiczne, tylko pośrednio do celu 
yzszego służyć będzie.

i Nie można żądać, ażeby wszystkie kraje reprezentowane w austryackiej Radzie państwa przyj­
mowały na siebie te wydatki, które jeden kraj na swe cele publiczne ponosić jest obowiązany. 
Uwolnienie jednego kraju austryackiego od opłat i podatków przy zaciąganiu pożyczek na cele 
Publiczne stworzyłoby niebezpieczny przykład nadający także i innym krajom prawo żądania 
w podobnych razach takich samych uwolnień.
Uwolnienie obligacyj pożyczki krajowej od podatku dochodowego postawiłoby tę pożyczkę w ko- 
lzystniejszycli warunkach aniżeli pożyczkę państwową, która ulega i to wyższemu opodatkowaniu. 

S&li •̂Z'3a' dePutowanych Przy j^ a na posiedzieniu dnia 4. kwietnia 1873 r. w nieobecności delegatów 
cyjskich projekt rządowy, który ogłoszonym został jako ustawa z dnia 21. maja 1873 r. (D. p. p. 

Spo ^-1 Przyznająca uwolnienie od należytości prawnych wszystkim dokumentom, podaniom i wpisom 
kl Ẑ dz°nym z powodu udzielania zapomóg zwrotnych z pożyczki krajowej dla powiatow w Galicyi 

^ głodową dotkniętych.
W ten sposób właściwe żądamjf Sejmu krajowego zostały odrzucone.

0(je ^  jednak zarzuty uczynione przez c. k. Ministeryum z powodu tych żądań dadzą się łatwo 
-ec;

Upa(1 Narzut, iż suma 1,300.000 zł. w. a. stanowi cyfrę maksymalną, która uledz może zmniejszeniu, 
r°Czn W°^ec st,rasznf''' nędzy ludu galicyjskiego, wobec wielkich potrzeb wywołanych pozaprzeszło- 
t>tz6z ln* i zeszłorocznemi klęskami, których Wydział krajowy nie ułagodzi w zupełności nawet całą 

"'^s Sejm wyznaczoną zapomogą, albowiem ju z  dziś po jaw ił się w  wielu okolicach naszego
luz tyfus głodowy, będący strasznym  zwiastunem cholery, która iv rohu ubiegłym dziesiątkowała
ż)CiK. c t0si  i  miasteczek naszych. Co się zaś tyczy uwagi c. k. Ministeryum, iż tylko część te' po­
pędź" zostanie na bezpośrednie wsparcia, reszta zaś tylko pośrednio do celu powyższego służyć
tokj.f6’ latw° zrozumieć, iż jakkolwiek pośrednie zapomożenie powiatów przez dostarczenie zajęcia przy 
SP°sob 1 PUb'icznych j est najwłaściwszym i zasadom ekonomii społecznej najbardziej odpowiadającym 
\  Przyjścia w pomoc ludności głodem zagrożonej, — to jednak niezrealizowanie całej pożyczki
ten , e °>200.000 zł. w’, a. głównie z powodu odmówienia uwolnienia od opłat i podatków wywarło
st,ruk ■ ludności dotkniętej klęskami i zagrożonej głodem a nie mającej zarobku przy rekon-

Ĉ '. * budowie dróg krajowych, udzielone być musiały w roku zeszłym z pożyczki głodowej prawie 
16 Wsparcia bezpośrednie w sumie 800.190 zł. w, a. z wielką dla produkcyi krajowej szkodą,

b
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i że w podobny sposób reszta pożyczki w sumie wynoszącej w gotowiźnie 1.300.000 zł. w. a. rozdaj 
zostanie w roku bieżącym w myśl uchwalonego przez Sejm krajowy na posiedzeniu dnia 10. stycz.ma 
projektu do ustawy, która przedstawioną została do sankcyi najwyższej.

Co do pożyczki przeznaczonej na rekonstrukcyę i buaowę dróg krajowych, uwolnienie jeł 
strony państwa od opłat bezpośrednich podatków, byłoby tylko kompensacyą zaledwie szesnastej cẐ  
tej sumy, którą państwo wydaćby powinno już teraz na budowę dróg w Galicyi.

Wynika ztąd, że uwolnienie pożyczki galicyjskiej od opłat bezpośrednich podatków, n i e b y t  
przeniesieniem na wszystkie inne w Radzie państwa reprezentowane kraje tych ciężarów, które 
na swe cele publiczne ponosić jest obowiązaną, lecz że odwrotnie GaMcya, letóra zaciąga poży^  J’ 
ażeby budotccić drogi tu zastępstwie państw a sama jedna ponosi te luydathi, które ponosić są 
wiązane wszystkte w E ądzie państw a reprezentowane kraje austryackie.

Jeżeli zatem c. k. Miuisteryum obawia się niebezpiecznego precedensu, to precedens ten ie 
bardzo korzystnym dla państwa, a przypuszczenie, iż inne kraje austryackie nań powoływać się 
niemoże żadnych budzić obaw, owszem c. k. Ministeryum powinno w interesie państwa zachęcać *01’ , 
kraje austryackie, ażeby szły za przykładem Galicyi i powinno wnieść projekt do ustawy' 
uwalniającej raz na zaicSze od wszelkich opłat i  podatkom pożyczki zaciągane na cele równi# 
państw a ja k  dla kraju pożądane.

Co się nareszcie tyczy argumentu, iż uwolnienie obligacyj pożyczki krajowej od podatku doc^  
dowego postanowiłoby tę pożyczkę w korzystniejszych warunkach aniżeli pożyczkę państwową ll*e^

.ańst*0 
do-

w
to i‘n

jącą i to wyższemu opodatkowaniu, porównanie to dlatego zastosować się nie da, albowiem pi 
zaciągające pożyczkę i wkładające zarazem na właścicieli obligacyj obowiązek opłacenia podatku 
chodowego, pobiera samo ten podatek, a zatem żadnej nie doznaje szkody — kraj zaś, jeżeli 
stępstwie właścicieli obligacyj podatek państwu opłaca, lub włożony na nich ten obowiązak, za 
wyższy procent płacić musi, ponosi w każdym razie stratę.

Czem więcej dróg będzie w Galicyi, tern bardziej ożywi się handel i przemysł, tern raźniej P0̂ 
dzie wszelka produkeya a z nią powiększą się dochody z podatków państwowych w Galicyi. ^

Drugiem źródłem dochodu dla państwa w razie wykonywania robót przy drogach k ra jo ^  
będą opłaty stemplowe od kontraktów zawieranych z przedsiębiorcami, tudzież podatki tymże 
siębiorstwom wymierzane. Uwolnienie więc pożyczki krajowej, przeznaczonej na rekonstrukcyę z 
dowę dróg, otworzy państw u notce źródła dochodóio w Galicyi, których mieć nie będzie, jeżeli 
galicyjski odstąpi od podjęcia tych robót.

Nie zrażony oświadczeniem c. k. Ministeryum, poczynił Wydział krajowy w sprawie uwoln160 
pożyczki krajowej od wszelkich opłat i podatków, następujące ponowne kroki: ^

1) Wyłączywszy z całej, ustawą z dnia 12. lutego 1873 dozwolonej pożyczki krajowej, czesC P j 
życzki przeznaczonej przez wys. Sejm na udzielanie powiatom zapomóg zwrotnych i z a rz ą d z iw sz y  
emisyę jako osobnej pożyczki z 1873 r. w sumie nominalnej 1,600.000 zł. celem uzyskania
w sumie 1,300.000 zł. w. a. udał się Wydział krajowy pod dniem 1. października 1873 r. !• g. 
do c. k. Prezydyum Namiestnictwa z prośbą o wyjednanie ustawy państwowej, uwalniającej 
życzkę mająca te same cechy, co pożyczka głodowa z 1864 r. od wszelkich opłat i podatków. ^

2) Wystosował do c. k. Prezydyum Namiestnictwa pod dniem 29. października 1873 r. 1- ^y 
odezwę ./■ z prośbą o wniesienie do c. k. Ministerstwa przedstawienia względem wyjednania uSl ^  
uwalniającej od wszelkich opłat i podatków również pożyczkę krajową przeznaczoną na rekonsWu
i budowę dróg krajowych. _

Odpis tej odezwy, przesłał Wydział krajowy J. E. panu Ministrowi Drwi Ziemiałkowskie 
z prośbą o poparcie sprawy na radzie Ministrów i wobec korony. ^

Na pierwszą z odezw powyższych otrzymał już Wydział krajowy odpowiedz odmowną •/ 
drugą nie otrzymał dotąd żadnej odpowiedzi.
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3) Pragnąc wytoczyć rzecz w Radzie państwa, udał się Wydział krajowy w tym celu do posied- 
U'ct"'a jednego z deputowanych galicyjskich, skreśliwszzy w luemoryale z dnia 7. listopada 1873 

f76o8 tok sprawy. Depntowany ten w roku zeszłym nie mógł wnieść poruczonej mu spiawy z po­
rodu krótkości trwania sesyi Rady państwa.

Tymczasem nadeszła nowa sesya sejmowa. Wydział krajowy zdał Sejmowi kiajowemu spiawę z
Us'towań podjętych względem uwolnienia pożyczki krajowej od opłat i podatków przyczein: „zważywTszy,o . * 17 Ł •> —o * ------ --------------- r —J     i------------  sr--j------ - 77“ ' j  j j

‘ eJm krajowy wyręczając państwo w pełnieniu ciążących na niem obowiązków uchwalił pożyczkę 
sumie 5.200.000 zł. w przekonaniu, iż pożyczka ta uwolnioną zostanie od wszelkich opłat i podat-

»zważywszy, iż nieuwolnienie tej pożyczki od opłat i podatków naraziłoby kraj na zapłacenie

ti­
ków

^ Jeżytosci stemplowej w sumie około 44.000 zł. w. a. i na opłacanie podatku dochodowego przez lat 
°fia 'V SUm’e wyn0SZ3Pej razem około 1,100 000 zł. w. a. nie licząc procentów, —  „zważywszy, iż 
nô r.a’ którą Sejm chciał ponieść na rekonstrukcyę i budowę dróg przeszła już r.ieledwie granice moż- 
łe Ql ! PrzyjSc' e na fundusz krajowy stempli i podatków pochłaniających niemal czwartą część ca- 

0 kapitału pod tak uciążliwemi warunkami uzyskać się mającego, nie dałoby się niczem uspra- 
W1«dliwić ;

ę, .. odważywszy, że pomimo upośledzenia, jakiego we wszystkich kwTestyach ekonomicznych doznaje 
> c• k. Rząd będzie w końcu zmuszony w interesie państwra przystąpić do zbudowania w na- 

kr ^  kraju większej ilości dróg eraryalnych, może nawet tych samych linij komunikacyjnych, które 
Wiał zamiar budować,* uczynił wniosek następującej treści:

2 ^ aW ysoki Sejm raczy polecić W ydzia łow i krajow em u , ażeby do zrealizowania reszty, ustawą 
ol ■ la ^ e9° 1^73 r. dozwolonej pożyczki krajowej p rzystą p ił, jeże li cała pomienioną ustawą 

ł§ta pożyczka krajowa, uwolnioną zostanie od wszelkich opłat bezpośrednich i  podatkóiv.“
Wniosek ten przyjął Sejm krajowy bez zmiany uchwałą powziętą na posiedzeniu dnia 10. Sty- 

*nia 1874 r.
Wiei Uckwałą tą  przybył nowy argument przemawiający za uwolnieniem pożyczki krajowej, albo- 
■>a , ’ pożyczka ta od opłat i podatków uwolnioną nie zostanie, natenczas pożyczka przeznaczona
j Uc*°wę i rekonstrukcyę dróg krajowych zrealizowaną nie będzie i skarb państwa dochodu żad- 

"nie uzyska.
fat ^  końcu dodać wypada , że uwolnienie pożyczki galicyjskiej od opłat i podatków nie byłoby 

tem wyjątkowym.
&tą ^^Porządzeniem c. k. Ministra skarbu z 26. marca 1867 wydanem na mocy najwyższego po- 
^ ^ i e n i a  z 21. marca 1867. (Dz. p. pań. N. 58). 25 milionowa pożyczka gminy miasta Wiednia 
W ‘»0na została od wszelkich opłat i podatków — pożyczka przeznaczona jak świadczy ustawa kra- 
He-il ^-rcyksięstwa austryackiego poniżej Anizy, z dnia 18. stycznia 1867 r. (D. u. k. Nr. 10) w znacz- 

Cz?ści na upiększenie miasta.
^ Również uwolnioną została ustawą państw-ową z d. 29. marca 1870 (Dz. p. pań. Nr. 36) od 

opłat i podatków 24 milionowa pożyczka przeznaczona na regulacyę rzeki Dunaju, na którę 
eSulacyę państwo już przedtem znaczne poniosło ofiary, przyjmnjąc na skarb swój 1/3 kosztów wy- 

jj ' s'ę mających robót obliczonych na 24,600.000 zł. w. a. (Ustawa państw, z 8. lutego 1869. 
' P- Pań. Nr. 20.

kóty ^  °k0C tych godzi się mieć nadzieję, że obecna Rada państwa uwolni od opłat i podat-
%cw"SZe!kich r0''VI“ eż f pożyczkę galicyjską, przeznaczoną na cele bardziej produkcyjne aniżeli po- 

daniny m iasta W iedn ia , a również produkcyjne ja k  pożyczka na regulacyę Dunaju. — 
J .lednakjednak -  czego przypuszczać nie chcemy, sprawa ta  niedoznała i teraz poparcia ze strony wady -  •

sPeln

' nych w Galicyi.

i , Paristwa, natenczas kraj nasz domagaćby się musiał przez swych reprezentantów, ażeby państwo 
ryal 0 C14iżący na nim obowiązek i zbudow-ało kosztem swoim odpowiednią potrzebie ilość dróg era-

We Lwowie dnia 10. lutego 1874.



*

■

■



Alegat

Fundusz pożyczki krajowej z roku 1873.

"Wykaz udzielonych pożyczek
ydziałom powiatowym, jakoteź opłacanych rocznie podatków odnośnie do rozp. 

Wydziału kraj. ao 1. 12375 z 7. Lipca 1874.

9
10 
L  
•2
13
14
15
16
17
18 
19 
~0
21
22
23
24
25
2(i
27
28
29
30 
21
32
33
34
35
36 
h
38
39
40
41

43
44
45
46
47
48

Wydział powiatowy
w

Udzielono Wydziałom pożyczki Wvsnkn&ń nn/ar.an. nndałkn
w r. 1873

r—CO£ r a zem T Jw aga

zir. ct. złr. ct. | złr. |ct. L. W. kraj. złr. ct.

B iałe 5000 5000 13165/73 96 4 5 3 59
Birczy 80 0 0 --- — — 8000 — 5584(74  

4549  73
44593

Bochni 30000 _ — __ 3 0 0 0 0 90 6 6 8 99
Borszczowie 5000 _ — — 5000 __ 1205/74 69 0 1 0 53
Brzesku 35000 __ — — 35 0 0 0 4 5 4 9 /73 9 3 1 1 4 60
Brzeżanach 8000 __ — 8000 __ 5827/73 92 7 6 6 95*12
Brzozowie 5000 ---. 15000 — 20 0 0 0 --- 12788/73 50642 _
Chrzanowie 5 0 0 0 --- — __ 50 0 0 --- z wiad. stat. 60007 30
Dąbrowej 4 0 0 0 0 — 20000 6 0 0 0 0 --- 11810 /73 56 0 0 0 — nad 50% po-
B olin ie 1500 ___ — — 1500 __ 16711 /73 53 7 2 0 82 datk. 0 55°/o
Gorlicach 15000 _ 10000 — 25 0 0 0 z wiad. stat. 78282 50 wigcej

Grybowie 50000 -- — — 50 0 0 0 -- 15654 /73 33599 — O ll)0% więc.
Jarosławiu 18000 30000 — 48 0 0 0 --- 17871/73 139299 —
Jaśle 25 0 0 0 __ — 25000 __ 14436 ,73 67000 —
Kolbuszowej 49000 __ 20 0 0 0 — 6 9 0 0 0 --- 39 0 4 /7 4

12294 /73
52 0 0 0 — 0 85% więcej

Krakowie 22000 --- — 22 0 0 0 72320 —
Krośnie 13000 __ — .— 13000 __ z wiad. etat. 70169 16
Lim anowej 20 0 0 __ — — 2000 --- 5827 /73 45325 96
Lisku — 25000 — 25000 --- z wiad. stat. 54107 19
Łańcucie 2 0 0 0 0 10000 — 30000 14613 /73 97 1 5 6 13
M ielcu 37000 __ — — 37 0 0 0 __ 2 7 44 /74 54387 — 0 18°]o więcej
M ościskach 13000 __ _ — 13000 __ 5465 /73 71000 —
M yślenicach 3 6 0 0 0 ___ — — 36000 --- 14614 /73 54911 ,— 016°|o więcej
Nadwornej __ __ 25 0 0 0 25 0 0 0 --- 6037 /73 31830 66 0 29% więcej
Nisku 23 0 0 0 --- 6000 — 29 0 0 0 -- 4700 /73 47693 74 V, 0 11% więcej
Nowym Targu 12000 — — 12000 6695 /73 3 5 0 6 8
Pilznie 21000 — __ — 2 1 0 0 0 — 1055/74 64000 __
Bodhajcach 10000 --- — — 10000 --- 5 4 64 /73 8 0 9 3 4 22V a
Przem yślanach 8000 — 8000 --- 6041 /73 75945 0 4
Kawie 10000 __ — — lo o o o 11718 /73 96 7 0 0 __
R ohatynie — _ 5 0 0 0 — • 5 0 0 0 1 044 6 /7 4 90 3 2 4 __
Ropczycach 13000 --- 1000 — 14000 — 1 4 1 24 /74 54421 22
Rudkach 20000 -- — — 20 0 0 0 -  . z wiad. stat. 69 3 5 0 30
Rzeszowie 18000 --- — — 18000 --- 7188/73 118832 95
Samborze 
Sanoku  
Sączu Nowym  
Sokalu
Stanisław ow ie  
Starem mieście

— — 20 0 0 0 — 20 0 0 0 --- 6037 /73 107118 92
2 8 0 0 0 20000 = 48 0 0 0 --- 16082 /73 71981 29 0 17°|° więcej
16000 --- 24 0 0 0 — 40 0 0 0 --- 14982 /73 80803 55V a
15000 --- 10000 25 0 0 0 1973 /74 8 0 0 0 0 --

3000
8 0 0 0

— 5000
40 0 0

— 10000
12000

--- z wiad. stat.
8 6 8 /74

68049
3 5 9 7 9

83
06

Tarnobrzegu
Tarnowie

32000
22 0 0 0

•---
1000

— 3 2 0 0 0
23 0 0 0

--- 6 3 6 9 /73
z wiad stat.

47 8 8 7
100009 37

017% więcej

Trembowli 5000 __ __ — 5000 __ 5464 /73 4 1 9 5 5 __ _
W adowicach
W ieliczce
?ydaczow ie
Żywcu
Jaworowie

2 6 0 0 0 2 8 0 0 — 28 8 0 0 --- 1 1 7 6 0 /7 3 90 2 9 9 97
4 0 0 0 0 __ 20 0 0 0 — 60 0 0 0 ___ 2199 2 /7 3 1 3 1 9 5 7

30 0 0 --- — 3000 --- 15768  73 
1 3 2 0 3 7 3  

z wiad. stat.

58000 __
20 0 0 0 -- 9000

3 0 0 0 0
— 2 9 0 0 0

3 0 0 0 0 __
55262
76781 57

0 3% więcej

R azem 797 5 0 0 3 1 2 8 0 0 — 1110300 — 3 3 8 7 7 1 9 43



W y k a *

Wydziałów powiatowych, które otrzymały pożyczki nad 50°|o opłacanego podatku.

Liczba
porządkowa W y d z ia ł  p o w ia to w y  w

Wysokość
pożyczki

Nad 50% 
podatku  
więcej o

U w a g a
złr. ct.

1 Dąbrowej . . . . . 60000 55%
2 Grybowie . . . . . 50000 — 1 0 0 %,
3 Kolbuszowej . . . . . 69000 — S5°n
4 Mielcu . . . . . . 37000 — 18%
5 Myślenicach . . . . . 36000 — 160
6 Nadwornej . . . . . 25000 — 29%
7 Nisku . . . . . . 29000 — H %
8 Sanoku . . . . . . 48000 -- 1 1 %
9 Tarnobrzegu . . . . . 32000 -- 17%

10 Żywcu . . . . . . 29000 -- 3%

Lwów 17. Lipca 1874.



Alegat F.

Odpis

°4ez^ry Wydziału krajowego z 24 lipca 1874 1. 5596, wystosowanej do Jego Ex- 
cellencyi Pana Ministra wyznań i oświecenia we Wiedniu.

W ciągu sessyi zeszłorocznej wniosła gmina Sanok do Wysokiego Sejmu petycję, w której do- 
j^ga się utworzenia ośmioklasowego gimnazyum w Sanoku. Petycję tę odstąpił Wysoki Sejm Wydzia- 

krajowemu do zbadania stosunków i przeprowadzenia potrzebnych rokowań. Czyniąc zadość woli 
)'sokiego Sejmu, zasiągtiął Wydział krajowy wiadomości o stosunkach lokalnych i potrzebie założenia 

S7-k°ly średniej w Sanoku i przyszedł do przekonania, że założenie podobnej szkoły iest w istocie po- 
^4dane. Cała część podgórza karpackiego od Jasła aż do Sambora pozbawioną jest szkół średnich, 
^ szk ań cy  jej skazani są przeto na posyłanie dziatwy do szkół o kilka i kilkanaście inil odległych, 

Mianowicie do Jasła , Rzeszowa, Przemyśla i Sambora, jeśli idzie o gimnazyum, jeszcze dalej zaś, 
0 do Jarosławia, Lwowa lub Stryja, jeżeli chcą dziatwie dać wykształcenie w kierunkn realnym.

W  tćin niekorzystnem położeniu znajdują się głównie mieszkańcy powiatów Sanockiego i Liskiego, 
części i Brzozowskiego. Że zaś, pomimo'trudności ntrzymywania uczniów w miejscach oddalonych 

P° większej części drogich, znaczna liczba dzieci z okolic tamtejszych do szkół średnich uczęszcza.
do-, ^odzą następujące daty, udzielone nam przez Dyrekcye gimnazyów w Jaśle, Rzeszowie, Samborze 

Siem yślu. Oto do gimnazyum w Jaśle uczęszczało:
z powiatu Sanockiego z p. Liskiego z p. Brzozowskiego

W r. 1872 . 23 uczniów 1 ucz* 9 uczniów
w r. 1873 . 26 ff 2 U  *
w r. 1874 . 25 17 1 15 »
Do gimnazyum w Rzeszowie uczęszczało: z p. Sanock;ego z p. Liskiego z p. Brzozowskiego
w r. 1872 . , 1 2  uczniów 4 ncz. 44 uczniów
w r. 1873 , , • 1 0  „ 5 „ 46 „NC

O
T—<U*

, , *
9  ” 4  „ 33 „

Do gimnazyum Przemyskiego uczęszczało z p. Sanockiego z p Liskiego z p. Brzozowskiego
w r. 1872 • 25 uczniów 11 uczniów 15 uczniów
w r. 1873 • 26 , 1 2  „ 14 „
^  r. 1874 . , « 29 „

1 4  . * 1 5  ».Do gimnazyum Samborskiego uczęszczało: z p. Sanockiego z p Liskiego z p. Brzozowskiego
w r. 1872 • . • 4 uczniów 17 uczniów 2 uczniów
^  r . 1873 . , • 4  „ 14 „ 1 „
»  r. 1874 • • ł  » 1 0  „ 0 .

. Z zestawienia powyższych cyfer wypada, iż do najbliższych szkół średnich dostarczał w ostat- 
^  trzech latach powiat Sanocki w przecięciu 65 uczniów, powiat Liski 32, powiat B-zozowski zaś

któ C? U
iż razem dostarczały najbliższym zakładom stale około 165 uczniów, a więc taką ich liczbę, 

°raby sama przez siebie mogła niemal 5 klas zakładu zapełnić. Należy tu  jednak zauważyć, że obli- 
j . 16 to obejmują oczywiście tylko uczniów rodziców majętniejszych, którzy są wstanie dzieci do od- 
 ̂ eJszych miast na naukę posyłać, że zatem w razie założenia szkoły w Sanoku, który leży w środ 

Z u^lD Putl^ c‘e wymienionych powiatów pomnożyłby się niezawodnie obliczony powyżej kontygens 
CZQą liczbą takich uczniów, którzy nieposiadając środków na utrzymanie się i oddawanie naukom
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w odległych zakładach średnich, a nie mając takowego w miejscu, zmuszeni są poprzestawać na *7^ 
zasobie wiadomości, jakiego im dostarcza szkoła ludowa. Zarzucićby można powyższemu obliczenub _ 
nie ze wszystkich punktów powiatów, które niem objęto, byłoby uczniom bliżej do Sanoka niż do 
nych miast, zakłady śradnie już dziś posiadających, że zatem zakład średni w Sanoku nieprzyciągn£l /  
całej tej liczby uczniów, którą wyżej wykazano, szczególniej z powiatu Brzozowskiego, którego częs 
ciom najbardziej na północ wysuniętym równie blisko jest do miast, już dziś szkoły średnie posiać 
jących. Zarzut ten osłabia się jednak uwagą, że w zamian za pewną część pow. Brzozowskiego ci^7 
łaby ku zakładowi w Sanoku niemiała część pow. Bireckiego, którego rachunkiem powyższym nie 
jęto, że nadto nie wliczono tu jeszcze uczniów, którzy udają się do szkół realnych, jak np. do L "°" 
skiej szkoły realnej, która liczy około 15 uczniów z okolic Sanoka pochodzących. ^

Jeżeli w' końcu weźmie się na uwagę że górzyste okolice Sanockiego liczą wiele małych v ,°s. 
których właściciele, jeżeli są obarczeni liczniejszemi rodzinami starać się muszą o to, ażeby dzi n 
uzyskiwały drogą studyów podstawę dalszego utrzymania, którego rozrastającym się rodzinom g° _ 
gleba dać już nie może; że nadto dla dziatwy licznych w Sanockiem księży gr. kat. obrządku J 
również nauka jedyną drogą wiodącą ich do odpowiednich w społeczeństwie stanowisk, okaże się lZ1 

żadnej może okolicy kraju naszego nie staje się dla mieszkańców brak bliskiej szkoły średniej r0 

dotkliwym jak w Sanockiem, a zatem i utworzenie nowego zakładu tej kategorji równie jak tam P°  ̂
żądanam. Zachodzi obecnie pytanie, jaką szkołę należałoby w danym razie w Sanoku założyć, czy S 
mnazyum, czy też szkołę realną? Gmina Sanok przemawia wprawdzie w petycji swej za utworzeń 
nowego gimnazyum, Wydział krajowy jednakże nie zgadza się z tem życzeniem gminy a zważy' 
że kraj nasz liczy obecnie 2 0  gimnazyów, szkół realnych zaś (licząc w to i nieotwartą dotąd sz ^  
realną w Stanisławowie) tylko sześć; zważywszy dalej, że ekonomiczny rozwój kraju szczególniej 
wyzyskanie skarbów kopalnych i korzystniejsze użytkowanie z niewdzięcznych dziś dla rolnika oK ^  
tej ziemi wymagają niezbędnie pomnożenia sił, w kierunku realnym należycie wykształconych; zważy" ^  
nakoniec, że na przeważny wybór gimnazyów, do których obecnie znaczna część młodzieży z Sanocki®® 
uczęszcza, wpłynęło przypadkowo najbliższe położenie miast, w których się tylko gimnazya inieszcZ‘_  
mniema Wydział krajowy, że byłoby i dla okolic Sanoka i dla całego kraju pożyteczniej, ; 
w Sanoku zupełną szkołę realną założono. Co do ewentualnych kosztów utrzymywania tej szkoły P0^  
nosi Wydział krajowy, iż w petycji do Wysokiego Sejmu deklaruje się gmina miasta Sanoka, iz 
stosowny lokal dla szkoły i kąncelarji, usługę, pierwsze urządzenie wewnętrzne i drzewo na opał z ^  
si w miejskich przez cały czas trwania szkoły, podejmuje się nareszcie zarządzić składki dobro" 1 ^  
na pierwsze założenie biblioteki i potrzebnych dla szkoły zbiorów naukowych. R eszta, t. j- Vrd 
sama już tylko opłata nauczycieli spadłaby na skarb państwa. Fundusz krajowy, do którego git"0® ■ 
petycy swej tikże się odwoływała, nie mógłby z niczem na założenie i utrzymanie szkoły, 0 rj, 
mowa, przyjść w pomoc, już to z tego zasadniczego powodu, że do utrzymywania szkół średnich  ̂
państwa jest obowiązany, jużto dlatego, że reorganizacya szkół ludowych obarcza go oDecnie i 
czać będzie w przyszłości znacznemi ciężarami, które go czynią niezdolnym do znaczniejszych w7^a^ rŷ  
na inne zakłady wychowawcze. Powołując się na zebrane powyżej powody udaje się niniejszem  ̂
dział krajowy do Waszej Excellencyi z proźbą, ażeby Wasza Excellencya urządzenie wyższej sZ 
realnej w Sanoku na kosz„ skarbu państwa spowodować raczył.

D. j. w.



A l c g r i  O .

O d p i s

^kryptu Wydziału krajowego z 17. lutego 1374 1. 2816, wystosowanego do spółki 
Zlerzawców teatru Skarbkowskiego na ręce Wgo Waleryana Podlewskiego w miejscu.

Na posiedzeniu z dnia 14. stycznia b. r. powziął W. Sejm uchwałę treści następującej: „Sejm 
^'eszcza w budżecie na rok 1874 dla spółki dzierż.awców teatru Skarbkowskiego subwencyę 8000 
, r Wa.“ Uwiadamiając niniejszem WW . Panów o tern postanowieniu W Sejmu winien Wydział kra- 

y w interesie tak instytucyi, której ster Panowie dzierżycie, jako tóż w interesie funduszu kr. wyłu- 
2czyć Panom swoje zapatrywanie się w tej sprawie i postawić jasno warunki, od których wypłacenie

zyka

fencyi zawisłem czyni i czynić powinien, jeżeli nie chce narazić sceny narodowej w stolicy kraju 
upadek a fundusz krajowy na bezowocne a przy tem tak znaczne wydatki. Przyczyny i podstawy, 

a których ten krok robimy i dla których zamyślamy bliższej zażądać ingerencyi tak w zarząd eko- 
l0lhiyczny jak artystyczny są następujące:
. 1. Już w kontrakcie między byłyiu Wydziałem stanowym a Stanisławem hr. Skarbkiem zawar-
' 1 zobowiązał się tenże ostatni za subwencyę rocznych 4000 zł. mk. utrzymywać dobrą scenę polską 
k°ntrolę nad tą  sceną nadał Wydziałowi stanowemu. Już z tego pierwszego powodu jest Wydział 

J ajo\yy uprawnionym do czuwania nad sceną polską, obecnie tem więcej, ileże W. Sejm potroił pra- 
P>erwotną subwencyę a tem samem ma prawo żądać, aby scena polska była szkołą i dźwignią ję- 

dobrego smaku i estetycznego wykształcenia publiczności.
2) Uchwąłą swoją z dnia 16 paźdz. 1871. polecli W. Sejm Wydziałowi kr. wykonywać kontrolę 

'nstytuciami z funduszu krajowego subwencyonowanemi.
3) W sprawozdaniu swojem wniesionem pzzez komisyę budżetową do Wysokiego Sejmu wyraża 

^  Wnisya budżetowa o teatrze polskim w następujący sposób: „Od chwili usunięcia przywileju
halnego, czego od tak dawna z takim naciskiem domagała się reprezentacya krajowa, zdawało 
> ze nadeszła lepsza chwila nie tylko dla całego majątku zakładu Drohowyzkiego, ale także dla 

polskiego, i że odtąd stauie on na stanowisku, które zająć powinna scena narodowa w stolicy kraju, 
nowinie że będzie szkołą i dźwignią języka, dobrego smaku i estytecznego wykształcenia publicz- 

^ Cl- Nadzieja ta  zawiodła po części, a to z powodu sporów i zatargów o zarząd teatru, które tamo- 
' widoczny już postęp w rozwijaniu się sceny narodowej. Otóż nasuwa się uwaga, czy przy sta- 

 ̂ lsMi, które względem wszystkich instytucyi dobra publicznego zajmuje Wydział k r., nie mógłby 
j radą, pośrednictwem a nawet energicznem wystąpieniem zapobiedz tym sporom i anarchii gro- 

J upadkiem teatru polskiego we Lwowie i wpłynąć na ustalenie zarządu, mającego dostateczne 
0,1'ienie do odpowiedniego prowadzenia sceny narodowej.

^ 4) Sami W. W. Panowie przyznajecie w petycji do Wysokiego Sejmu z dnia 20. grudnia 1873
^ tonie samejże spółki istnieją spory, którym towarzyszy brak zaufania i demoraiizacya artystów; 

. Parnie za£ do Wydziału kr. duia 30. stycznia b. r. przez niektórych z Panów Wystosowanem, porvcya

. , Jeszcze nie pokończono i powychodziły na jaw rozmaite pretensye u pojedynczych członków;
awiej jeszcze jest nacechowaną przez słowa: „Że w łonie spółki wszczęły się procesa, których

irw,  — U »_____  : _____ :     -i,. __________________ i ____-------------------------------U

Hcych na oku prywatne swe interesa. 11 Wydział kr. dalekim jest od tego, iżby z przytoczonych słow
p SU budżetowej i własnych słów W. W. Panów chciał wysnuć zarzuty jakiegokolwiek rodzaju 
v. ec,'v tym, którzy się zajmowali sceną polską, przeciwnie nie zapoznaje cięż.kiego trudu i
 ̂ jakich się W . W. Panowie podjęliście, przyjmując na siebie brzemię tak ważnego i trud- 

Cę̂ )Za(tan ia , wiedzeni zapewne tylko patryotycznćm uczuciem a przypisuje niesnaski, kłótnie pro- 
t(%  ' spory więcej brakowi silnej ręki jednolitego kierunku, niż złej woli lub osobistym in- 

es°Hi. Mimo wszelako najlepszej chęci nieobwiniania nikogo nie może w sobie zataić Wydział
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krajowy istnienia obecnie najniekorzystniejszych dla rozwoju sceny polskiej warunków. O *
Wydział krajowy mógł sformować sobie zdanie z wiadomości tak od pojedynczych członków SP°
jako też z podań spółki zasiągniętych jak niemniej z tej okoliczności zaczerpniętego, iż spółka me
wszystkiem zobowiązaniom swoim względem fundacyi zadość uczyniła, stan finansowy przedsiębiors 
nie w najlepszym znajduje się stanie a nadto z przebiegu rozpraw ogólnego zebrania przyjaciół scefll 
narodowej widać, iż kwestya co do zebranego kapitału akcyjnego nie została jeszcze ku zadowolni6̂  
akcyonaryuszów załaiwioną. Dalej nie można w:edzieć z naszych aktów, kto właściwie należy do sp 
dzierżawców, bo kiedy w kontrakcie zawartym z administraeyą SkaWikowską widzimy jako kontrakt 
jących także PP. W italisa Smocliowskiego i Jana Dobrzańskiego (ojca), na petycyi do W. Sej'nU
0 subwencyę podanej nie widzimy już nazwisk tych dwóch Panów, ale podpisy hrabiów Eugien'usZ 
Cetnera i Augusta Łosia. Przy panującej w gronie spółki niezgodzie nie podobna domyśleć się Iia  ̂
kto prowadzi i na jakich podstawach ekonomiczny a kto artystyczny kierunek sceny polskiej. ^ rẐ , 
ten jest formalną tajemnicą tak dla Wydziału jak dla publiczności, a może nawet dla niektóry 
członków spółki samej. — Mając przed sobą taki stan rzeczy Wydział kr. nim przystąpi do asyg1' 0 

wania subwencyi na rok 1874., musi przedewszystkiem jasno wiedzieć:
1) Kto stanowi spółkę.
2) Jakim aktem członkowie spółki określili wzajemne swoje prawa i obowiązki.
3) Jaki jest stan finansowy przedsiębiorstwa, a mianowicie co do przeszłości: jakie zoboWią2

ciążą na spółce względem akcyonaryuszów, fundacyi i trzecich osób, co do przyszłości zaś, jakie 
jej ciężary.  ̂ ^

4) Z jakich źródeł myśli spółka zaspokoić ciążące na niej zaległości i z jakich źródeł *aIL 
ponosić wydatki na przyszłość z utrzymaniem dobrej sceny polskiej połączone.

fi) W  czyim ręku spoczywa władza wykonawcza w zarządzie.
6 ) Komu powierzony został artystyczny kierunek sceny. ^
7) Jak zamyślą spółka zorganizować administracyę, ażeby na przyszłość zabezpieczyć sprę&ys*0,. 

w administracy ekonomicznej ład w finansach i doborowy kierunek artystyczny, zabezpieczający . ^
1 postęp sceny polskiej. — Na te wszystkie punkta zechce Szanowna Spółka dać Wydziałowi ^ 
najdokładniejsze wyjaśnienia i dołączyć niezbędne alegata. Mianowicie zechcecie Panowie zastanowi 
nad powyższemi punktami, uchwalić co uważacie za stosowne, aby spolkę trwale zorganizować, administia l 
odpowiednią tak we względzie ekonomicznym jak artystycznym zaprowadzić i finanse uregulować. 
zycye Wasze Wydział kr. chętnie i życzliwie weźmie pod rozwagę i skoro w nowo utworzonej organiż3̂  
dopatrzy zdrowych zasad, ładu, sprężystości i gwarancyi dla przyszłości sceny naszej chętnie użyczy s .̂ _ 
pomocy. Skoro W W . Panowie zreorganizujecie administracyę, Wydział krajowy, aby być w ciągły ^
domości o czynnościach administracyi i o stanie przedsiębiorstwa, ustanowi delegata do posiedzeń a^  
ministracyi z piawem wglądania we wszystkie czynności spółki, jej akta, książki i stan finansów a^  
nadzoru nad artystyczną wartością przedstawień uprosi kilku znawców, krórzy ze swoich spostrz_ 
zdadzą Wydziałowi kr. sprawę. — Wydział krajowy tuszy sobie, iz Panowie w powyższych żądarl1̂  
będziecie widzieli to, ozem one są, to jest z jednej strony dążenie utrwalenia prowadzenia sceny P 
skiej pod względem ekonomicznym i artystycznym, z drugiej strony gotowość podania W W. 
pomocnej ręki w usiłowaniach prowadzących do tego celu. Warunkami osiągnięcia tego celu są: ^
gulowanie dawniejszych zobowiązań, zapewnienie potrzebnych dochodów ua przyszłość, sprężysta a 
nistracya ekonomiczna i doborowy kierunek artystyczny. Środków do osiągnięcia tego celu Wyózia • 
nie narzuca, owszem pozostawia Panom w tym względzie zupełnie wolną rękę, ale wypłatę subw® 
musi czynić zawisłą od własnego uznania, czyli wybrane przez WW . Panów środki dopro\vadza^  
celu. — Wydział kr. jest tego przekonania, iż WW. Panowie objąwszy raz przedsiębiorstwo n,e 
niecie na pół drogi, ale otrząsnąwszy się z dawnych waśni zorganizujecie się na nowo i wspólnie 2 .
prezentacyą kraju dążyć będziecie do wzniosłego celu, którym jest rozwój i trwałość sceny naród

D. j. w.



Alegat H .

Odpis
ekspedycyi I. referatu do L. 13723. W. k. z r. 1874.

zarządu przedsiębiorstwa sceny narodowej we Lwowie na ręce adwokata Lr. Henryka 
Starzewskiego.

W odpowiedzi na podanie wniesione dma 8 . Lipca 1874. L. 13723. Wydział krajowy postana- 
14 Następnie.

^  l. Niezapoznaje Wydział krajowy trudności, z jakiemi W W. Panowie mieliście do walczenia w 
ściągu pierwszego półrocza bieżącego roku, jak niemniej uznać musi, że aczkolwiek scena polska 
0 jeszcze pozostawia do życzenia, postęp w artystycznym jej kierunku i dobre chęci i usiłowania

cZf(^'doczne. Z tych tedy przyczyn, jak niemniej z powodu, że rozwój sceny nieda się w krótkim 
SIe uskutecznić, i że Wys. Sejm udzielając subwencyi miał niezawodnie na myśli wspierać jnż same 
Z|\Ve i rzetelne dążenia. Wydział krajowy zadowolniając się na teraz rezultatem osiągniętym w 

^ rWszóm półroczu przystępuje do wydania subwencyi w kwocie 4.000 złr. w. a. na rzecz teraźniej- 
go przedsiębiorstwa a to stosownie do życzenia WWPanów do rak Administracyi fundacyi Skarb- 

kvskiej.

^  2 . Jeżeli wszelako Wydział krajowy chętnie podaje WWPanom pomocną rękę przez wydanie
tpj pierwszej połowy subwencyi, a rezultat waszych usiłowań w pierwszem półroczu przyjmuje 

0 zadatek na stateczny i skuteczny rozwój naszej sceny, to z drugiej strony oświadczyć musi, iż
wyjawionych już dnu 17. lutego 1874. L. 2816 zasad przy wydaniu dalszych rat subwencyi 

dOUać się będzie i musi następujących warunków':
 ̂ Przedew’szystkiem musicie się WWPanowie najdalej do końca Sierpnia wykazać , żeście uzyskali

boncesyę od c. k. Rządu i zawarliście kontrakt z Administracyą fundacyi ś. p. Stanisławra hr.
Skarbka o dzierżawę teatru, 

b) r  .  ,  .  .  , .Lo do artystycznego nadzoru przedstawień mianuje Wydział krajowy równocześnie komitet znaw- 
ców, który przedkładać będzie Wydziałowi krajowemu kwartalnie sprawozdanie ze swoich postrze­
leń o stronie artystycznej przedsiębiorstwu i wskaże środki zaradcze. Wydział krajowy weźmie 
*e sprawozdania za podstawę do swoich obrad i wyda stosowne do Panów wezwunia, do których
^W Panow ie zechcecie się zastosować.

') iw-Ciemniej i w ekonomicznym kierunku będzie Wydział krajowy prowadzić kontrolę przez delegata 
sWego Wgo Radcę krajowego E d m u n d a  M o c h n a c k i e g o ,  którego prawem i obowiązkiem 
będzie być przytomnym przy posiedzeniach spółki i przekonać się o w’szystkiem dokładnie, żądać 
°d WWPanów wyjaśnień a nawet wedle potrzeby wglądnąć do aktów ksiąg. Delegatowi nie 
będzie przysługiwać żadna decyzya, ale będzie jego obowiązkiem zdawać o swoich spostrzeżeniach 
Kprawę Wydziałowi krajowemu i stawiać odpowiedne wnioski. Dlatego upraszam WWPanów, 
ażebyście zechcieli uwiadomić delegata wcześnie o odbyć się mającem posiedzeniu i byli mu po­
mocnymi w pełnieniu jego obowiązków. Do poleceń przez Wydział krajowy wydanych winniście
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się WWPanowie zastosować i mieć na pamięci, że przedsiębiorstwo to nie jest przedsiębiorstw01® 
zysku dla spółki, ale winno być instytucyą narodową, przy której zysk pieniężny podrz?c 
tylko grać powinien rolę.
Czyniąc wypłatę dalszych ra t zawisłą od dopełnienia tych warhnków, Wydział krajowy wch^ 2 

tylko w myśl i zamiary W. Sejmu; tym sposobem bowiem chce utrwalić prawidłowe i nieprzerw 
prowadzenie przedsiębiorstwa, waśniom w każdem przedsiębiorstwie zawsze najszkodliwszym zapob1 ’ 
wesprzeć WWPanów dobrą radą a nawet i poleceniem, jeżeli tego wymagać będzie dobro i powodz ^ 
sceny polskiej, której rozwój i trwałość są i mogą być| tylko jedynym powodem do udzielenia wspal 
tak znacznego z grosza publicznego.

A więc tylko ten cel mając na oku,  wzywa Wydział krajowy W W Panów, ażebyście wspó 1̂1 

z Wydziałem krajowym jęli się tej pracy, poświęcili wszelkie wasze starania rozwojowi naszej sC 
i wykazali dosadnie skutki Waszej pracy, a tern samem nietylko udaremnili zabiegi waszych Prze^yaS 
ników o których wspominacie w waszem podaniu, ale nauto usprawiedliwili zaufanie, (akie V! . 
pokłada Wydział krajowy udzielając snbwencyi i uzyskali względy publiczności, tej najważniej 
protektorki każdego przedsiębiorstwa teatraluogo.

We Lwowie dnia 16. Lipca 1874.



Alegat I.

Odpis
Odstawienia Wydziału Krajowego z dnia 27. lutego 1874 1. 1346 wystosowanego dc 

wysokiego c. k. Ministerstwa wyznań i oświecenia.

k Oddawna było prawo polskie przedmiotem egzaminów ścisłych składanych w Uniwersytecie K ra- 
^ sk im  i lwowskim a to w zastępstwie prawa lennego, które po innych uniwersytetach Monarchii 

°rzyło jedną grupę rygorozów razem z prawem rzymskiem i kauonicznem.
Stan ten uzyskał niedawno, bo w najwyższem postanowieniu z 25. września 1855 obwieszczonem 

^ktyptem wys. c. k. Ministerstwa Wyznań i Oświaty z 2. października 1855 (Dz. pr. p. Nr. 172) 
!̂ Ż'vyższą Sankcyę, najnowsze jednak rozporządzenie wys. Ministerstwa Wyznań i Oświaty z dnia 15.

letnia 1872 stanowiąc nowe normy o porządku rygorozów zmieniło stan rzeczy usankcyonowany 
^ J'vyższem postanowieniem zasadniczo w tym kierunku, iż odtąd prawo polskie przestało wchodzić 

liczbę przedmiotów egzaminacyjnych przy rygorozach, ustępując miejsca prawu niemieckiemu i jego 
“istorji.

Rozporządzenie to jest ze wszech miar niezgodnem z potrzebami Galicyi pod względem nauko- 
( ’ praktycznym i narodowym a to nie dla tego, że w miejsce prawa polskiego wprowadzono prawo 

Oleckie i jego historyą, lecz z tego powodu, iż prawo polskie i historyę prawa polskiego usunięto 
Pełnie z szeregu przedmiotów egzaminu przy rygorozach.

O ile nam wiadomo zaniosło już w tej mierze grono profesorów Wydziału prawnego na Uni- 
. ersytecie lwowskim przedstawienie do wys. c. k. Ministerstwa wykazując w nieiu ze stanowiska nauki 

ł raktycznego jej zastosowania niekorzyści nowego porządku egzaminów.
shł przedstawienie grona profesorów jako przedstawienie organu najwięcej kompetentnego, mu-
'vvk- W °^roll'e svve8° zapatrywania zebrać ze swego zakresu wszelkie argumentu, ograniczymy się na

■ azaniu tylko tego, co w skutek  zaprow adzenia nowego porządku przy rygorozach nie Zgadza się z za- 
• • •' Prawem i potrzebami narodowości.

„ V tyin względzie podnieść musi Wydział krajowy przedewszystkiem tę okoliczność, iż wyżej za- 
 ̂ °^ane Najwyższe rozporządzenie z 25. września 1855 jako wydaue w tych czasach, kiedy władza 

^ .^ 'ia w c z ^  spoczywała w ręku jego c. k. Apostolskiej Mości, jest ustawą, jako zaś takie może być 
^  es‘°nem tylko w drodze ustawodawczej a nie na podstawie rozporządzenia ministeryalnego. Zasada 

czasu zaprowadzenia konstytucyi tak pełne uznanie, iż przeciwko niej nie da się nic przyto- 
j > ze stanowiska zaś narodowego musi Wydział krajowy stwierdzić, iż rozporządzenie, o którem mowa 
(j., "Sio cały kraj boleśnie i głęboko. Dziwiono się w ogóle, czy jest to moźliwem , by w państwie,
C2J e. Przyjęło za swe godło równouprawnienie narodowości, w kraju , który przez tyle wieków był

Clą dawnej Polski, usunięto prawo polskie i historyą prawa polskiego tak potrzebnego jeszcze 
j^St°Suiikach życia codziennego, będącego zawsze żywym obrazem wiekowego rozwoju narodu, wstawia- 
Wa ^ ln>ejsce jego prawo niemieckie i tegoż historyą, których świadomość jest wprawdzie koniecznym
ty nkieni do umiejętnego wykształcenia, do których jednak naród polski nie może przywiązywać tej

> Jaką ma prawo polskie i jego historyą.
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Teżsame powody i teżsame uczucia przewodniczyły Sejmowi Galicyjskiemu przy powzięciu 11 a” 
stępującej uchwały: „Poleca się Wydziałowi krajowemu, aby u c. k. Rządu poczynił stosowne kr°kb 
aby prawo polskie i jego historya, obok prawa i .emieckiego było przedmiotem obowiązkowym ścisłe 0̂ 

egzaminu prawno historycznego dla uczniów uniwersytetów we Lwowie i Krakowie.
Z dosłownego brzmienia tej uchwały raczy' Wys. c. k. Ministersfwo powziąść przekonanie, iź fl’e 

rozchodzi się bynajmniej o wykluczenie prawa niemieckiego i jego hiatoryi lecz o ponowne wpr°,'ra 
dzenie prawa polskiego i jego historyi w szereg przedmiotów egzaminu przy rygorozach.

Odpowiednio żaden do otrzymanego mandatu ośu lela się Wydział krajowy postawić prośbę, 
Wys. c. k. Ministerstwo raczyło wydać rozporządzenie, ażeby prawo polskie i jego historya było ob 
prawTa niemieckiego przedmiotem obowiązkowym ścisłego egzaminu prawno-historycznego dla uczni°^ 
ui.iwersytetu we Lwowie i Krakowie,

D. u: s.



Alegat J.

Odez wa

do świetnego c. k. Namieśnictwa w miejscu.
«

_ Szanowną Odezwą z d. 8 . Czerwca 1874 L. 23.034 świetne c. k. Namiestnictwo wezwało Wy- 
‘ at krajowy, ażeby na skutek udzielonego w odpisie reskryptu c. k ministerstwa spraw wewnętrz­

nej 1 z d. 10. maja b. r. L. 2.806 zapłacił z funduszu krajowego 132.623 zł. d o c e n t ,  tytułem odsetek 
Pożyczek udzielanych gminom w latach 1846 i 1847 z funduszu zapomóg poddańczych a zaciąganych 
nduszu bukowińskiego religijnego gr. orientalnego i to z tej przyczyny, że fundusz zapomóg poddań- 

ta} ni0Poslada tyle srodkow, by pokrył należytość w powołanym reskrypcie wymienionej reszty kapi- 
11 Jako też i zalegających odsetek.

ob , ^ rezwan*e to upowodowało świetne c. k. Namiestnictwo jeszcze tą  uwagą, że fundusz krajowy 
Wiązanym jest dozapłacenia brakującej kwoty odsetków nie tylko w myśl IX. uchwały powziętej 

z Sejm galicyjski na dniu 23. Września 1845 lecz także według reskryptu ministerstwa spraw we- 
"Strznych z d. 6 . Sierp. 1862 L. 8.820.
. _ Zanim przystąpi się do rzeczy samej, należy już zaraz na tern miejscu zaznaczyć, że reskryptu 

.S ^leS° d° L. 8.820|862 Wydziałowi krajowemu dotąd wcale nieudzielono a tern mniej roko- 
f^ nia z niem wedle tego reskryptu wdrożono — i dopiero przy tej sposobności Wydział krajowy po 
^ P ^ rw s z y  dowiaduje się z udzielonego sobie w odpisie reskryptu w górze wspomnionego, iż reskrypt 

sterialny do L. 8.820)862 miał być wydany w celu pewnych rokowań z reprezeitacyą krajową, by 
tiió yty n*e^°^or w procentach zabezpieczono na ten przypadek , gdyby z aktywów funduszu zapo- 

8 P°ddańczych nie dało się wierzytelności bukowińskiego gr. orient, funduszu religijnego całkowicie 
4sPokoić.

^obec zaprzeczenia zatem samego co do podejmowania rokowań z reprezentacyą krajową w 
•* naProwa(łzonym, okazuje się wyprowadzenie zobowiązań funduszu krajowego do zapłacenia 

^  n®j kwoty, co najmniej bezpodstawnem. — Ale i IX. nchwała Sejmu galicyjskiego z dnia 23. 
Cê .Zeania 1845 nie jest wcale po temn, by na zasadzie jej można od funduszu krajowego żądać ząpła- 
^ a kwoty 132.625 zł. 4 1 12 cent. a tem mniej jeszcze — jak to właśnie swi stue c. k. Namiestnictwo 
b « » i e  swej podnosi — zobowiązywać ewentualny fundusz krajowy do zaspokojei‘a ostatecznych 

ovv w kapitale.
Wszakże powołana uchwała Sejmu galicyjskiego brzmi wedle taktu oryginalnego jak następuje:

IY. Landtagsbesculuss.
^  ^rine k. k. Majestat nm die A. g. Anordnung a. u. zu bitten, dass in Beriicksichtigung der 
pr^ 6ren Unglucksfalle, von welchen die Unterthanen der westlichen und nordlicheu Gegenden dieser 

nz durch die dasselbst stattgefundenen Uiberschwemmungen heimgesucht wurden.
^ eiI> zur Unterstiitzung der nothleidenden galizischen Untertbaneu bestiinuiten Fonde, die Summę 
v°n 400.000 fi. C. M. ans dem Staatsschatze mit thunlichster Beschleunigung zugewendet werde, 
^ °ie i sich die Stdnde bereit e rk la rten , die von dieser Summę m it vier vom H uudert zu be- 
rechnenden Zinsen  fu r die Dauer von 10 Jah ren , und zicar, nach Massgabe der ,i:evon in
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jedern Jahre geleistełen Riickzalungen a ilf den landstandischen Domestikalfond ubernehwen 
zu wollen;

b) damit diese Aushilfe im Falle der Nothwendigkeit »och bis zuder Summę von 1,500.000 fl- 
erhoht werde, von wełchen Mehrbetrage die vierperzentigen Zinsen, ebenfalls durch 10 
V0łn ganzen Lande, nach M ass aller direkten Steuern und der Tranksteuer, wie solche 
zuin J. 1825 bestand, zu tragen seien.
Uchwała więc przytoczona zawiera w sobie najpierw tylko prośbę, by funduszowi zapomóg PoC| 

dańczych udzielono ze skarbu państiuowego S. 400.000 złr. m. k., a Stany oświadczyły w tym ra?/’e 
swoją gotowość, przyjęcia na Stanmoy fundusz domestykalny opłacanie p rzez  lat 10 po 4 %  odse^ 
w m iarę zicrotów uiszczanych w każdym  roku — a jeżeliby zapomogę funduszowi zapomóg podda11 

czych nżyczyć się mającą podniesiono do l,tl0tl,000 złr. M. K ., na ten cżas dopiero miałby cały 
przez  lat 10 ponosić od nadwyżki t. j. od 1.000.000 złr. M. K. po 4°/0 odsetki.

Z tej nchwały ale nie można nawet i prostego zeznania długu co do procentów po 4 °/0 p1?e2 

lat 10 a to od Sumy 400.000 złr. przez Stanowy fundusz domestykalny, zaś od 1,000 000 złr. 
kraj cały opłacać się mających wyprowadzić, gdyż zaliczka  ze skarbu państwowego funduszowi zapO1110̂  
poddańczych użyczyć się mająca przedstawia się raczej pojedynczą do tacyą , za której procenta p,-zeJ
pewny okres lat i pod pewnemi warunkami Stanowy fundusz domestykalny a względnie cały kraj 
poręczył — a to tem pewniej, o ile dopisek przez Franciszka barona Kriega de Hochfelden, podóivc?aS 
przewodniczącego w Sejmie galicyjskim, własnoręcznie na dotyczącym protokole oryginalnym przy al’r° 
bowaniu tegoż domieszczony na arkuszu 6 . jak najwyraźniej opiewa: „Da die Stande fu r kein K<4 
sondern nur fur die Interessen  davon und auch dieses nur fu/r eine bestimmte A nzal von J  
haften wollten,u

Na przedstawienie w górze powołanej Uchwały Sejmu galicyjskiego Koronie, nastąpiło Najwy^ 6 

postanowienie z dnia 6 . Grudnia 1845, które Prezydyum krajowe do L. 1678|ggg zakomunikoff^ 0 

ówczesnym Stanom galicyjskim, jak na to w protokole podawczym pod dniem 19. Grudnia 184 
1190 znajdujemy wyciąg następującej treści: „Landes-Prasidium Zl. Iti78(ggg sezt in Kenntniss, d* 
Se k. k. Majestat mit all. k. Entschliessung vom 6 . d. M. der vou den versammelten Standen ^°r  ̂
gebrachten B itte  wegcn Geiuahrung’ \iiner Beihilfe dem Landesuntorsttitzungsfonde die allerhó<d,ste 
Genehmiguug zu ertlieilen, und nach dem von der h. H ofkanzlei vorgelegten Antrage  die Aufn»Il!® 
eines Anlehens ans dem Bucoviner gr. o. u. Religionsfonde allergnadigst zu genehmigen geruht, ul1. 
hiebei die Bereitwilligkeit der Stande, den notlileidenden Unterthanen selbst mit eigenen Opfern ^el 
zustehen, mit Wohlgefallen aufgenommen haben.

Das h. Landes-Prasidium bedentet ferner, dass bereits die Verfiigung getroffen wurde, da11 

einstweilen 50.000 fl. aus dem Bucowiner gr. o. u. Religionsfonde dem Landesunterstiitzungsfonde 
gewendet, und die Interessen von dem Tage, an welehem jener Betrag in die D olazion  des leztere(1 

Fondes iibergeht, berechnet werden, — Hinsichtlich der einzufiihrenden Evidenz beziigłich der 
zahlungen sowohl des Kapitals, ais der Interessen werde die weitere Mittheilung von Seite der k- 
Landesstelle erfoigen.“

Na tem zamyka się cała korespondencya ces. Władz z reprezentacyą krajową w tym przedni10 

a co dalej się stało, do jakiej wysokości dotacya funduszowi zapomóg poddańczych użyczona wzd10® 
się, kto i w jaki sposób z niej korzystał i jak w ogóle nią administrowano, z tutejszych aktów 'v°a 
nie widać — aż dopiero po upływie 20 lat najnowsza Odezwa Świetnego c. k. Namiestnictwa i do° 
do niej odpis reskryptu ministeryalnego rzucają światło na całą sprawą. .

I cóż z komunikatów dotąd przedstawionych dowiadujemy się — ? Oto najpierw, że 
Rząd nie uposażył fundnsz zapomóg poddańczych dotacyą ze skarbu państwowego, o którą „ 
proszono — lecz że zaciągną] z Bnkowińskiego gr. or. funduszu religijnego pożyczkę, z której z ra^  
Sumę 50.000 złr. przyznaczył jako dotacyę funduszowi zapomóg poddańczych, i że już wtedy ®al 
Korona, uznając dobre chęci Stanów i ich oriarność w gwarantowaniu procentów, sam kapitał 11 a

i
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3 Przyjęła; następnie zaś, jak  to z reskryptu ministeryalnego dołączonego w odpisie przy Odezwie 

Setnego c. k. Namiestnictwa okazuje się, tę dotacyę do Sumy 1,200.000 złr. M. K. podniói ł. — 
; , ,Gdy jednakże Stany w roku 1845 zebrane nie prosiły wcale o żadne zaciągnięcie pożyczki, lecz 

yoie o podwyższenie dotacyi funduszu zapomóg poddańczych ze skarbu państwowego i li jedynie na 
przypadek zobowiązały się do pewnych świadczeń wys. Rząd postarał się o pożyczkę z Buko­
wego gr or. funduszu religijnego — to już tutaj zajszła rażąca różnica między obietnicą jednej 

ny u przyjęciem drugiej strony, a w takim razie wedle §. 869 ust. cyw. nie ma umowy. 
tac zresztą an’ z Bukowińskim gr.-or. funduszem religijnym, ani też z wys. Rządem, reprezen- 
^ad^ ' ' raj owa niezawierała żadnej umowy o pożyczkę, wystarczy przytoczyć, że nie wystawiono na to 

ego dokumentu a tem mniej takowego hypotecznie zabezpieczono; ale nawet jeżeliby chcia no po- 
^  ’§ naciągnąć, to niemożna było zobowiązać funduszu speoyalnego t. j. krajowego, który pod ten 

oawet jeszcze nieistniał.
Jeżeli zaś wys. Rząd postąpił sobie według własnego swego zapatrywania i nieuwzględnił wyraź - 

o życzenia Stanów — i jeżeli imieniem funduszu krajowego reprezentacya krajowa z : kiem nie 
arła umowy o pożyczkę — jakżeż można dziś o zobowiązaniu kraju do spłacenia.procentów a ewen- 

Ualnie t-:kxe kapitału mówić?
To roszczenie okazuje się jeszcze tem więcej bezpodstawne^, jeżeli weźmie się na uwagę, że 

Zarządzie tyle razy wspomnionego fnnduszu zapomóg poddańczych ni to dawniejsze stany ni też 
ecna reprezentacya krajowa nie mają żadnego udziału — a tylko obecnie po raz pierwszy dowiadu- 

y się, że fundusz rzeczony ma pewne aktywa ale i znaczne passiwa — o ile wszelako pierwsze są 
■ ̂  adne lub też ostatnie uzasadnione, dla braku wszelkiej ewidencyi dotyczących rachunków, sądu 

ego wydać nie można. Trudnoby więc było Wydziałowi krajowemu na samych cyfrach przedsta­
w i ł  polegając oświadczyć się w jakikolwiek sposób — jeżeliby nawet wierzytelność była rzetelną-
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tow;

Nie przesądzając atoli wierzytelności samej co do tejże rzetelności, należy koniecznie cały stan 
zy z stanowiska prawnego rozebrać, jeżeli oświadczenie Wydziału krajowego ma być uzasadnionemu 

Owóż już w górze nadmieniono że umowa właściwa między Stanami a wys. Rządem co do do- 
^ ailla funduszu zapomóg poddańczych nie przyszła właściwie do skutku — ale przypuściwszy że 

Wa pierwotnie zamierzona została zawartą, to w najgorszym razie dla funduszu krajowego, chcąc 
. yjąc oświadczenie Stanów z r. 1845 za obowiązujące, należałoby najpierw rozróżnić: które fundusze 

Jakich kwotach zostały zobowiązane.
Z treści oświadczenia Stauów wypływa, że stanowy fundusz domestykalny co do Sumy 400,000 

' k., zaś cały kraj co do reszty, t. j. jak w naszym przypadku co do Sumy 800.000 złr. m. k.
j. ^  zobowiązanymi —  całego więc niedoboru ryczałtem na 152.625 złr. 4 *|2 cent. ubliczonego od 
^ttJuszu krajowego samego domagać się niepodobna, pokąd prosty rachunek niewykazałby, że niedo­

uczony tylko od Sumy 800.000 złr. przypada,
■A-le pominąwszy tę niedokładność — albowiem takowa, może być, że dałaby się wyjaśnić lub 
°̂Wać — to na wszelki przypadek zbywa wys. Rządowi na prawnej podstawie stawienia roszczeń 

ch bądź to do stanowego funduszu domestykalnego, bądź do funduszu krajowego jako ściśle tako- 
0 a to tak pod względem kapitału jako też pod względem procentów.

. J tak pod względem kapitału — bowiem do opłaty takowego reprezentacya krajowa nigdzie się 
6 ZoW i ą Zała

fu u ta^ ze Pod względem procentów — albowiem co do tych przedstawiają się po części stanowy 
c*e£ ^  domestykalny a po części cały kraj czyli fundusz krajowy jako ściśle takowy prostem i r§czy- 
Pr swoach udziałów i to jeszcze z pewnemi ograniczeniami a mianowicie tylko przez lat 10  licząc 

leg tego czasu od Grudnia 1845 a po części od r. 1847. 
dli • . ^ czyciel zaś jest tylko podstawnym dłużnikiem (§, 1346 ust. cyw.) gdy tymczasem pierwszy 

*k zostaje zawsze głównym dłużnikiem —- a kto w naszym przypadku jest pierwszym dłużnikiem, tylko
d
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wys. Rządowi i Tegoż organom może być wiadomem, albowiem nie Dominia dawne lecz wys. 
przez Swoje podwładne organa udzielał pożyczkę lub zapomogę dawniejszym poddanym i przestrz0? 
sam tychże uiszczenia się z zaciągniętych długów.

Na wszelki zaś przypadek może ręczyciel dopiero natenczas być wezwany do uiszczenia długć^’ 
gdy główny dłużnik pomimo npominań wierzyciela nie dopełni swej powinności (§, 1855 ust. cyw.) "" 
o ile zaś dotyczące usiłowania wys. Rządu okazały się bezowocnemi, przynajmniej Reprezentacyi ^ra 
jowej nie jest wiadomo, jak też niema na to żadnego dowodu, iż po stronie wierzyciela t. j. wys°k 
Rządu nie zachodzi zwłoka w ściągnięciu płynnych wierzytelności od dłnżników (§. 1356 ust. cyV.)

Gdyby wszelako wys. Rząd wszelkim wymogom prawnym dotąd zakwestyonowanym uczynił za 
dosyć, to jeszcze zawsze ze skutkiem prawnym da się uczynić najsłuszniejszy zarzut z §. 1363 
cyw. — albowiem ręczenie ograniczało się li tylko na pewny okres czasu t. j. na przeciąg czasn 
lat od r. 1845 lub najdalej od r. 1847 licząc — zatem obowiązek ręczyciela już dawno zgasł.

A  na domiar wszystkiego można jeszcze powołać się na postanowienie z §. 1480 ust. cyw., 
którego wszelkie trzyletne zapadłe procenta zadawniają się.

Wobec tego widzi się Wydział krajowy spowodowany do oświadczenia stanowczego, iż nie 
bo niepowinien z funduszu krajowego jakiejkolwiek wypłaty celem zaspokojenia kwoty 15 2 .6 2 5  

41/* cent. żądanej asygnować — i musi raczej świetne c. k. Namiestnictwo uprzejmie upraszać, ^  
zechciało we właściwej drodze o odpisanie tej kwoty jakoby na funduszu zapomóg poddańczych zaleg8 

jącej postarać się.

Lwów dnia 8 . Lipca 1874.
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Alegat K .

Ustawa o bezpośrednich wyborach do Rady Państwa z dnia 2. kwietnia 1873 I. 15. dz. ust. p. 
Zarządzone w wykonaniu jej wybory do tego ciała ustawodawczego, dały pochop żywiołom wrogim 

®P°łecznemu porządkowi w kraju naszym do szerzenia między Indem odezw pobudzających do nieufności 
'Vasni pomiędzy społecznemi warstwami, do stronniczej krytyki obowiązujących ustaw krajowych, do 

Podstawienia takowych za wynik machinacyj obmyślanych na ucisk Indu.
Takim atakom ulegają głównie postanowienia ustawy drogowej, nienchylenie dotychczas prawa 

Pr°pinacyi, obowiązek gmin ponoszenia połowy kosztów leczenia w szpitalach powszechnych swoich 
Przynależnych, wyłączenie obszarów dworskich ze związkn gminy, a nawet ustawy szkolne. Ustawy te 
PO z Wysoki Sejm uchwalone a przez Najjaśniejszego Pana sankcyonowane mają być wedle powyż- 
Szych odezw wynikiem stronniczej chęci pokrzywdzenia włościan. Wysoki Sejm i Wydział krajowy 
%  oddalone są od największej części ludności, ażeby skutecznie działać mogły przeciw podobnym 
z§ubnym agitacyom.

Reprezentacye powiatowe natom iast, będąc po całym kraju rozsiane a więcej do ludu zbliżone,
mają w pierwszym rzędzie to niezaprzeczenie trudne, lecz dla pomyślności kraju ważne a zaszczytne 
Udanie — stoczenia walki na tem polu i wykazania naocznie, czynami raczej, aniżeli mową, że klasy 
^ykształceńsze nie żywią żadnych dla ludu nieprzychylnych zamiarów, że interesa wszystkich warstw 

drjości są wspólnemi, a oświeceńsi i zamożniejsi przodują mniej oświeconym i mniej zamożnym bra- 
C*°m na polu moralnego, intelektualnego i materyalnego rozwoju.

N ieza p o zn a jem y Wcale ani trudności pow yższego  zadan ia  an i ofiarności, c ie rp liw o ści i  w ytrw a ło śc i 

P°trzebnych do skuteczn ego  d zia łan ia  na tem  stan ow isku .

Wiadomości statystyczne o stosunkach krajowych zestawione ze sprawozdań o czynnościach re- 
Prezentacyj powiatowych Wydziałowi powiatowemu przesiane, wykazują jednak dowodnie, iż usiłowania 
111 tein polu nie zostały bezowocnemi.

Reprezentacye powiatowe, jako instytucye nowe, nie wyrósłszy z tradycyi przeszłości, a nie mając 
,asno określonych granic kompetencyi, nie odpowiedziały wprawdzie oczekiwaniom zbyt gorączkowym, 
llle zdołały wszystkich zadowolnić. Temu atoli dziwić się nie można. Sama jednak zawziętość, z którą 
Przeciwnicy porządku występują przeciw reprezentacyom powiatowym i żądają zniesienia takowych jest 
llajlepszą wskazówką, jak  dzielnym czynnikiem stać się mogą i stać się powinny te reprezentacye dla 
fa le n ia  społecznej harmonii i dla pomyślnego rozwoju, materyaluych i moralnych zasobów kraju na- 
8Zego. Reprezentacye powiatowe są bowiem tą  instytucyą, w której najdzielniej i najskuteczniej podjąć 
"Możemy walkę przeciw zgubnym ich zamiarom.

Niech nam wolno będzie wyrazić nadzieję, że Wydział powiatowy nictylko nie ustanie nadal 
'v czynnych zabiegach o dobro swego powiatn, wykazując ludności w ten sposób naocznie staranność 
Sw°ją o jego dolę, wykazując codziennie i za każdym krokiem pożyteczność tej instytucyi autonomicznej, 

nadto usilnie starać się będzie o nabycie tych sposobów działania , które stanowią właściwą cechę 
* rganów autonomicznych w krajach, w których samorząd stał się oddawma ustaloną już i wypróbowaną 
P°dstawą administracyi i urządzeń społecznych.

Usunięcie o ile tylko być może strony czysto formalnej, bliższe bezpośrednie zetknięcie się ze 
5tr0nami, zastąpienie gdzie można pisma żywem słowem, kierowanie instytucyami i ludźmi nie podług

I
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biórowych norm, ale stosownie do danych okoliczności, do charakteru , uzdolnienia i właściwości tak° 
wych, opieka nad podporządkowanemi sobie organami, nie tylko taka, jak ją  ustawa przepisuje ‘ 
tak a , jakiej wymaga każdorazowa potrzeba , udzielanie dobrej rady, poufnej skazówki, oto ponii§^ 
innemi są drogi, po których postępując dojść zdołamy do powyższego celu.

Szczególnie odpowiednią okazała się naprzykład w tym kierunku, praktyka, która ustaliła si§ 
kilku Wydziałacli powiatowych, wedle której w dniach i o godzinach z góry oznaczonych i ogłoszony0'1' 
mogą zgłaszać się mieszkańcy powiatu ustnie do delegowanych członków Wydziału powiatowego 
wszelkich sprawach stojących w związku z zakresem działania Reprezentacyi powiatowej i otrzyfflĄJ® 
natychmiast ustną lub jeżeli potrzeba zachodzi pisemną odpowiedź, — albo też sprawa przez n'10'1 

przedłożona, załatwioną bywa na najbliźszem posiedzeniu Wydziału powiatowego, jeżeli nieodzo^ 1" 0

wymaga kolegialnego załatwienia (§. 46. u. o repr. pow.). Podobne urządzenie nietyllco uwalnia IL
dność od potrzeby uciekania się do pisarzy o spisywanie swych próśb, ale nadto wprowadza żywe ze 
tknięcie się ludności z ich reprezentacyą i wykonawczym jej organem, a tem samem najłatwiej usu^® 
wszelką nieufność, wykazuje naocznie pożyteczność mstytucyi i wywalcza dla niej powagę, wiarę 'VJ ' 
działalność, a tem samem wyrabia dla niej w poczuciu ludności posłuch i tak pożądaną egzekutyw®’
na której brak — tak głośne dają się słyszeć utyskiwania.

Gdyby Wydział powiatowy podobne posłuchania nietylko w swej własnej kancelaryi urządzić Ze' 
chciał ale także uznał za stosowne upoważnić po innych miejscowościach delegatów swoich do odbi°' 
rania w pewnych oznaczonych terminach zażaleń i życzeń ludności, któreby następnie przez tych dele­
gatów Wydziałowi powiatowemu do załatwienia przedkładanemi, a załatwienia takowych przez Wydz'3' 
powiatowy wydane — przez tychże delegatów proszącym stosownie do natury rzeczy ustnie oznajmi3'  
nemi lub pisemnie wygotowane — doręczanemi, odczytywanemi i wyjaśnianemi były, niepodpada WiW 
pliwości,— że tem większą byłaby korzyść z podobnego urządzenia wypływająca, i w krotce ucichł ł>! 
pokątne agitacye przeciw klasom oświeceńszym i zamożniejszym. Środek właśnie przytoczony Dył^ 
jednym z wielu wyzucia się z form biórowych i wejścia w bezpośrednią styczność z ludnością i wyka'  
zania jej, że się istotnie i skutecznie opiekujemy jej interesami i sprawami dla niej żywotnemi, co jest 
jednym z kardynalnych warunków prawdziwego samorządu, a zarazem jednym z najdzielniejszych środ' 
ków działania przeciw wszelkim pokątnym agitacyom.

Jak na tej drodze postępować należy dla spełnienia ważnego zadania reprezentacyi powiatowej 
z góry określić się nieda, właściwości miejscowego położenia Wydział powiatowy najlepiej ocen10 

potrafi.
Kończymy zatem odezwę do obywatelskiej gorliwoLi Wydziału powiatowego, ażeby Wydział P0'  

wiatowy z całą znajomością miejscowych stosunków obrał najstosowniejsze środki dla dopięcia powyż'  
szego celu .i nie ustawał w gorliwej pracy na wytkniętej drodze. Gdyby Wydziałowi potrzebnenn 
zały się dalsze wyjaśnienia lub rady Wydziału krajowego, nie omieszkamy udzielić takowych z 
gotowością.

We Lwowie d iia 20. Stycznia 1874.
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^l0test, względnie rekurs D -ra  Edwarda Stiasnego, członka Rady powiatowej 
' l1 Hej przeciwko uchwałom Rady powiatowej Bialskiej z dnia 9. Maja r. h. 

z proźb .̂ jak niżej i alegatu, wystosowanego do Wydziału krajowego.

Niżej podpisany wnosi przeciwko uchwałom Rady powiatowej Bialskiej w dniu 9. Maja r. b. 
Padłym a mianowicie przeciwko :
a) uchwale uznającej za ważne wybory z grupy mniejszych posiadłości, a w szczególności wybory 

z drugiego głosowania wynikające;
) uchwale unieważniające jego wybór do Rady powiatowej z grupy większych posiadłości;

c) uchwale, mocą której wybory marszałka, wicemarszałka i wydziałowych przedsięwzięto.
Protest. — ad a) Jedynie tylko przeciw wyborom z grupy niniejszych posiadłości wniesione zo- 

7 dwa protesta do c. k. Namiestnictwa; należało przeto sprawdzić na posiedzeniu 9. Maja pierwej 
ł °ry niezakwestyonowane, przezcoby większość wyborów sprawdzoną została — a dopiero po ukonsty- 
 ̂°^'aniu się tym sposobem przystąpić do sprawdzenia wyborów zakwestyonowanych z gi upy mniejszych 

p^la<R°ści przez wysadzenie komisyi, któraby akta wyborcze przejrzała i z wyniku sprawozdanie Radzie 
j. DeJ zdała; członkowie Rady powiatowej, których wybory zakwestyonowane powinni być tak od dys- 
> y i  jako też i głosowania w przedmiocie ich dotyczącym uchyleni; Rada powiatowa Bialska atoli 
■^Czej sobie postąpiła, gdyż przystąpiono najpierwej do sprawdzenia wyborów z grupy gmin wiejskich 

ynie zakwestyonowanych i to w ten sposób, że wybrano referenta, który na pełnej Radzie protokół 
^  y i jeden, tylko protest odczytał, podczas gdy o drugim proteście tu pod *|. w odpisie załą- 
. "ym nawet wzmianki nie uczynił, a tern mniej wspomniał o zarzutach w tym proteście się znajdu- 
iią "r/J1 ’ ^  między innemi o kartkach przy głosowaniu powtórnem oddawanych, na których są tylko 
. wiska bez imion, charakteru i miejsca pobytu spisane, chociaż w obrębie starostwa Bialskiego jedne 

te same nazwiska są bardzo zwykłe i okoliczności tej tak ważnej nie dotknięto nawet przy spraw-4: wyborów a nawet kartek z glosowania nieodpieczętowano; również nie było wzmianki o za- 
Cle w proteście *|. uczynionym, że do komisyi wyborczej zasiadł pan Seeliger, zaproszony przez ko- 

 ̂ Sarza Korostyńskiego przy drugiem głosowaniu, chociaż pan Seeliger w grupie gmin wiejskich nie 
^  Wcale wyborcą. — Również podnieść należy i tę okoliczność, że protesta wniesione były w pierw­

e j !11 rzędzie przeciwko nielegalnemu postępowaniu komisarza rządowego i dlatego obowiązkiem władzy 
pr, '^ CZnej było tę sprawę dochodzić i rozstrzygnąć, gdyż władzom autonomicznym nie służy prawo 
^Prow adzenia śledztwa przeciwko urzędnikowi rządowemu, a któreby było dosadnie wykazało, że 

ystkie zarzuty w protestach poczynione są prawdziwe. — ad b) Do Rady powiatowej powołauy 
Jhn certyfikatem c. k. Starostwa Bialskiego a to na podstawie, że przy wyborach z grupy więk-^tał,

Szych
Poć

Posiadłości otrzymałem 6  głosów na 10 głosujących. Większość Rady powiatowej chcąc mnie 
każdym warunkiem wykluczyć unirważniła dwa pełnomocnictwa a mianowicie Ehrlera i Borow- 

j ^ 8°j a chociaż ci obaj głosów swoich mi nie dali, unieważniono przecież mój wybór pod pozorem, 
k |;% m  po unieważnieniu rzeczonych pełnomocnictw nie miał absolutnej większości głosów, jakkolwiek 
tQ Prawdą, że gdyby dwa rzeczone pełnomocnictwa były przez komisyę wyborczą za nieważne uznane 

^  takim rązie na 8  głosów także 6  głosów na mnie by padły. — Aby wykazać, z jaką stronni­
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czością większość Rady powiatowej w tym wypadku postąpiła, przytoczę tę okoliczność, że sa,|° 
pełnomocnictwo Ehrlera, który także nielegalnie w grupie najwyżej upodatkowanych glosował, za 'va 
uznanem zostało, ad c) Wyb«r marszałka, wicemarszałka i członków Wydziału nie może być za ^   ̂
uznany, gdyż po wydaleniu się członków Rady powiatowej z grupy większych posiadłości i ^'v° , 
włościan pozostało jeszcze 20  członków a gdy przeciwko 10  z nich (z grupy gmin wiejskich) J  
w swym czasie protest do Wysokiego c. k. Namiestnictwa, jak świadczy recepis pocztowy 2!« vfI' 16 

siony i ten protest nie był przy sprawdzeniu wyborów Radzie powiatowej przedłożonym i odczyt®0̂  
przeto wybory tych 1 0  jeszcze sprawdzone nie zostały i ci zatem nie mieli prawa w głosowaniu ^ra 
udziałn. Tym sposobem było przy tych wyborach tylko 10 członków uprawnionych, a gdy 10 nie s â 
nowi większości, przeto uchwały zapadłe w d. 9. M aji, przeciw którym niniejszy protest jest 
sowanym, są nieważne. — W końcu nadmieniam, że wybrany na wicemarszałka p. Kopciński, 
kolwiek mechanicznie się podpisuje nie umie nawet czytać, że jest obecnie za burdy, których się ^  
puścił, wyrokiem już prawomocnym Sądu karnego na 8 dniowy a w innej sprawie na 6 tygodniowy ®re . 
skazany i że przeciw niemu wniesione są do c. k. Sądu karnego skargi o nadużycie władzy u rzęd o ^  
i o oszustwo a w końcu, że na posiedzeniu Rady gminnej w Kętach w dniu 15 b. m. uchwalon0 

niego 17 głosami votum nieufności.
Oparty na powyższych powodach wnoszę prośbę: Wydział krajowy raczy :
1) uchwały Rady powiatowej Bialskiej z d. 9. Maja r. b. za nieważne uznać;
2 ) stosowne kroki poczynić, aby (ze względu, że wybory z grnpy gmin wiejskich nie odbyły

z winy komisarza rządowego legalnie) nowe wybory z tejże grupy rozpisane i przedsięwzięte zost®^' 
Di Edward Stiasny m. p.

•I. Wysokie c. k. Namiestnictwo!
1 ) Według §. 25. ord. wyb. pow. względnie §. 40. ord. wyb. sejmowej wywołany do głosoffa<5\  

wyborca powinien wymienić z dokładnem oznaczeni Jn te osoby, które sobie życzy mieć członk®®1 

Rady: tymczasem przy odbywaniu drugiego głosowania w kartkach, które Lindert i sekretarz 
pisali i wyborcom do rąk  wciskali, po największej części pisane są tylko nazwiska z wypuszczeń 
imion i miejsca zamieszkania a przecież znajdujemy w powiecie więcej Lindertów, Wyrobków, P e ^  
kow, Stachurów i t. d. nie można zatem mieć pewności na których głosowano ; — komisya więc Ł1" 
dertowska z domniemania tylko zapisywała głosy tym kandydatom, jakich sobie sam Lindert życzył’

2) Linderta wybrano jako członka komisyi wyborczej, obowiązkiem więc jego było przy 
rach nieustannie być obenym, mimo tego tenże przed ukończeniem pierwszego głosowania wydalał 
kilkakrotnie do agitacyi, napominając delegatów zwolenników swoich , aby się nie wydalali z oś^,a , 
czeniem, że na końcu wszystko dobrze zrobimy; — a podczas drngiego głosowania nawet przy koińŝ  
się nie znajdował i miejsce jego prezes Rady pow. ząjmował, który nie będąc delegatem nie po\vińeI* 
był znajdować się przy wyborach.

3) Przy pierwszem głosowaniu wywoływał Lindert wyborców jako członek komisyi, przy drUg'elJl 
głosowaniu zaś sam komisarz wyborczy, co się sprzeciwia §. 39. ord. wyb. sejmu i §. 25. ord. wyb. P°^

4) Podpisany zwrócił uwagę komisarza wyborczego na to, że ani prezes Rady, ani też sekret®^
który to ostatni agitacyami się zajmował, nie powinien się w lokalu wyborczym znajdować, agit0^ °  
i kartki pisać, lecz otrzymał wymijającą odpowiedź.

3) Według §. 42. ord. wyb. sejm. (§. 25. ord. wyb. pow.) zaciąganiem głosów do jednego SP'
zajmuje się pisarz przydzielony przez komisarza wyborczego, drugi spis zaś prowadzić ma jfcd®a. 
członków komisyi wyborczej, gdy tymczasem czynność tę prowadził kancelista Rady powiatowej - -  ,
członek komisyi. Zważywszy że obrani członkowie z gmin wiejskich i miejskich w liczbie 17 z ^  
dertern zostają w jedności a w razie sprawdzenia wyborów przez zgromadzenie wybrane na mocy §■ ^  
ord. wyb. pow. większość na stronę nielegalnego wyborn by wypadła, raczy Wysokie c. k. Namiestn10 

akta wyborcze od c. k. Starostwa zażądać i słuszne w tej sprawie wydać orzeczenie.
Witkowice dnia 25. Kwietnia 1874 Feliks Zellner m. p.



L. 7071.

D oszło do n aszej w iadom ości, że w urzęd ach  gm innych zn a jd u ją  się często  d ep o zy ta  w  pap ierach, 

(I,/;0sc'° f f y c h , stan o w ią ce  w łasn ość gm in y lub fun duszów , ja k o  to :  s z p ita ln y c h , szk o ln ych  i  t .  p. tu -  

ez w łasność u rzęd n ikó w  gm in n ych, będące  ich k a u c y ą  słu żb ow ą  i  nie są  zastrzeżo n e (w inkulow arie) na 

r2ecz w łaścicie li.

I Taki stan rzeczy nie jest właściwy, gdyż nie daje pewności bezpiecznego przechowania tych wa- 
r°̂ > naraża równie przechowującego (depozytaryusza) jak właściciela na możliwość poniesienia straty 

l^esto  może ginina stać się odpowiedzialną swym majątkiem za szkodę wyrządzoną innym funduszom 
osobom prywatnym. — Podobne stosunki zachodzą także w Wydziałach powiatowych.

Wzywamy przeto Wydział powiatowy, ażeby:
' z obowiązku swego czuwania nad tem , aby zakładowy majątek i zakładowe dobro gmin i za­

kładów gminnych niezostały uszczuplone, przekonał się co rychlej, ażali w depozytach gmin tam ­
tejszego powiatu (miast, miasteczek lub gmin wiejskich) nie znajdują się papiery wartościowe 
wyżej poszczególnionego rodzaju, niemające zastrzeżenia (winkulacyi) i aby wszelkiego dołożył sta­
rania, żeby te nieporządki bezwłocznie uchylone, t. j. papiery wartościowe należytą winkulacyą 
zaopatrzone zostały;
jeżeli zaś podobne papiery wartościowe znajdują się w Wydziale powiatowym, należy bezpośrednio 
po otrzymaniu niniejszego reskryptu poczynić odpowiedne kroki celem zawinkulowania takowych. 
O ścisłem spełnieniu niniejszego wezwania, zechce nam Wydział powiatowy zdać sprawę.

We Lwowie dnia 19. maja 1874.

Alegat Ł .

2)
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Biorący pożyczkę wystawi podług załączonego wzoru ./• skrypt podpisany przez niego, jeżeli żo- 
j a*yni jest i z żoną żyje, przez żonę, w każdym razie zaś przez dwóch ręczycieli i dwóch świadków. 
^ezeli dostarczył ręczycieli, muszą i oni podpisać na skrypcie swoje zobowiązanie się. Skrypt ten prze- 

Wany będzie w skrzyni Kasy pożyczkowej aż do całkowitego umorzenia pożyczki, poczem zwróci 
SlS dłużnikowi.

§• 15.

^  W raz z pożyczką otrzyma dłużnik książeczkę podług załączonego wzoru ./:, w której będą do- 
adnie wypisane: pożyczona kwota, tudzież naznaczone do jej spłacenia termina.

^  Każda wpłata, którą dłużnik uiszcza do Kasy, ma być w tej książeczce zapisaną, i podpisem 
a(-';'-elnika gminy i jednego kasyera w właściwej rubryce potwierdzoną.

§. IG.

Od chwili udzielonej pożyczki obowiązani są Naczelnik gminy i kasyerowie czuwać nad bezpie- 
■ stwem wierzytelności, a jeżeliby dostrzegli, że udzielona pożyczka może u dłużnika przepaść, 

0^SZc_Zególności, gdyby dłużnik zamierzał sprzedać swoje gospodarstwo lub"część tegoż, Naczelnik gminy 
0ffl%zany jest starać się nakłonić dłużnika, aby dług swój dobrowolnie zabezpieczył zastawem.

O rzeczen iu  K o m isy i p o ży czk o w e j, że  zach od zi obaw a, iż  d ług p rzep a ść  m oże, d łużn ik  p rzyjęciem  

yczki poddaje się bezw aru n ko w a, uznaje  tak o w e ja k o  o b o w iązu jące, i zrze k a  się w szelk ich  p rzeciw  

IIlu m ożliw ych  zarzutów".

§• 17-

j . dożęliby w takim razie dłużnik nie chciał dać zastawu lub jeżeliby nie zapłacił w oznaczonym 
miine czy to prowizyi, czy kapitału, lub raty tegoż, Naczelnik gminy winien zażądać od dłużnika 
j c mńastowego zapłacenia całego niespłaconego jeszcze kapitału, a dłużnik obowiązany będzie cały 

obo .aCOny j eszcze kapitał natychmiast uiścić. Gdyby dłużnik nie uczynił temu zadość, Naczelnik gminy 
CzeW'ąZany P° stara(5 s1̂  0 zabezpieczenie i vvyexekwowanie całej należytości w drodze prawa, przy- 

ma mieć miejsce postępowanie sumaryczne i najkrótsze, ustawami dozwolone.

§• 18.

n ^ezyciele odpowiadają w miarę swego zobowiązania się, a w razie sporu poddają się sumarycz- 
1 najkrótszemu, ustawami dozwolonemu postępowaniu, 

mn ł winni oni zapłacić należytość poręczoną przez nich dopiero wtenczas, gdyby takowa nie
a być wyexekwowaną z jakiegokolwiek powodu od dłużnika.

s*§ 1 ^ ° ^ n° Je<lnakże Radzie gminnej wedle swego uznania, nie dopuszczającego żadnego odwołania 
zarzutu, żądać od ręczyciela zapłacenia należytości z pomiuięciem dłużnika.

§. 19.

0r Pewnego przechowania pieniędzy, skryptów i ksiąg kasowych sprawi się skrzynię żelazem
_ z trzema zamkami, od których jeden klucz Naczelnik gminy, a po jednemu każdy z kasyerów 

siebie przechowa.

§. 20.

prze instytut Kasy pożyczkowej może być zwiniętym tylko za uchwałą Rady gminnej, zatwierdzoną 
ez Radę powiatową. W razie zwinięcia wszelkie zasoby Kasy pożyczkowej stają się własnością

f

§• 14.



gminy. Kwoty wpływające do Kasy na podstawie §. 2 niniejszych statutów będą uwidocznione w 
bnej ewidencji i zostaną w razie zwinięcia kasy zwrócone fnnduszowi ubogich miejscowych.

§. 21.

Statuta niniejsze mogą być zmienione tylko uchwałą Rady gminnej, i za przyzwoleniem 
Namiestnictwa i Wydziału powiatowego.



Formularz skryptu.

I  k  r  y  p  t ,

'nocą którego zeznaję (emy), iż otrzymałem (liśiny) z Kasy pożyczkowój g m i n y .........................................
'  mem pożyczki s u m ę  , i obowiązuję (emy) się (solidarnie) zwrócić tę sumę Kasie

P°życzkowej w następujących ratach:
cluia . .  „y-

itd. itd.
Zleż płacić jej od tej snmy, a względnie od nieuiszczonej jeszcze części tejże procent po . . od

^ rocznie w miesięcznych ratach z góry, oraz poddaję (emy) się niniejszem wyraźnie wszystkim 
ez wyjątku postanowieniom i przepisom statutów tej Kasy pożyczkowej, potwierdzonych przez W y- 

Sokie Władze.
Dano w ....................................d n i a .............................................

(P odp is)

Za u^  . Pe ł n i en i e  przyjętych przez (imię i nazwisko dłużnika) zobowiązań ręczymy Kasie pożyczkowej
" y ............................ solidarnie jako ręczyciele i płatnicy naszym tak  ruchomym jak nieruchomym

kaem, i poddajemy się wszystkiem postanowieniom statutów tej Kasy.
Dano w . . . .  d n i a ................................................

(P o d p isy  św iadków ) (P o d p isy  ręczy cieli)

Rzetelność powyższych podpisów stwierdza
Zw ierzchność gm in n a g m i n y ................

Dano w ........................................ dnia . . . . .
(P ieczęć gm in y) (P odp is naczelnika gm in y)

Nie umiejących pisać podpisałem, a óni znak krzyża św. położyli. 
(P odp is)



1

:
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D a t a

P o ż y c z y ł  

W a r u n k i  p o ż y c z k i złr.

1. Listopada 1867. Bierze 40 zł. w. a. 
ma zwrócić w nasteprjacych ratach: 

1 Listopada 1868. złr. 20
1. Kwietnia 1869. „ 5
1. Listopada 1869. „ 10
1. Kwietnia 1870. „ 5

Razem złr. 40

40
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Z w r ó c i ł

Dzień

Prowizya

złr. ct.

Kapitał

złr. ct,
Podpis naczelnika 

i kasyera

!' L is to p . 1867. 
• k u t e g o  1868. 

1 -  { fierpnia „

^ s t o p a d a , ,

1‘ L u te g o  1869. 

, -Maja
1 q.  d n{ >!erPnia „
' ^ stopada ,,

płaci prowizyi 
dtto. 
dtto. 
dtto. 

płaci na kapitał 
i prowizyi od reszty 
płaci na kapitał 
i prowizyi od reszty 
płaci prowizyi 

dtto.
płaci reszte kapitału

60
60
60
60

30

15
15
15

20

10

10

N. N. Naczelnik.
N. N. Kasyer.
N. N. Naczelnik.
N. N. Kasyer.
N. N. Naczelnik.
N. N. Kasyer.
N. U. Naczelnik.
N. N. Kasyer.

N. N. Naczelnik.
N. N. Kasyer.

1





Wskazówki
d la  sk on tru jącycli gm in n e k a sy  pożyczkow e:

Przy skontrzo znajdywać się winni: Naczelnik gminy, obaj kasyerowie, niemniej pisarz gminny. 
Nieobecność którejkolwiek z powyższych osób nie przeszkadza jednak przedsięwzięciu zamierzo­
nego skontra; ta  okoliczność jednak w akcie likwidacyi zanotowaną być ma z przytoczeniem 
Przyczyny nieobecności.
P r z e d e w s z y s tk ie m  śc iś le  zb a d a ć  n a le ż y  sp osób p ro w a d ze n ia  sp ra w  k a so w y ch , m ia n o w ic ie : 

n) ja k ie  d o ch o d y  w p ły w a ły  do k a s y  od cz a su  o sta tn ie g o  o d b y teg o  s k o n tr a  ( w  ra zie  p ie rw sze g o  

s k o n tro w a n ia  zaś , od z a ło ż e n ia  k a s y )  i ja k ie  w y d a tk i u s k u te cz n io n o  w  ty m  c z a s ie ;

b) porównać wynik powyższego dochodzenia z istotnym znalezionym stanem kasy, wyśledzić 
przyczyny możliwie zachodzących różnic i zarządzić sprostowanie wynalezionych błędów;

c) przekonać się , czyli dzienniki i księgi rachunków dłużników należycie są założone i p ro ­
wadzone ;

d) czy zachowywano przepisy statutów przy dawaniu pożyczek;
e)  czy dłużnicy dotrzym ują terminów opłaty odsetek i spłaty k ap ita łu ;
f)  co czynił zarząd kasy w razie niedotrzymania przez dłużników terminu w'ypłaty;
9) czyli rachunki kasowe corocznie sporządzane i radzie gminnej a następnie Wydziałowi po­

wiatowemu przedkładane bywają; 
h) czyli odbywają się przepisane skontra ;
‘O  c z y li  k a r t y  d łu żn e  w y s ta w ia n e  b y w a ją  stoso w n ie  do p rzep isó w  u s ta w y  i w ed le  w y d a n y ch  

fo rm u la rz y , u ie  m n ie j, c z y  ta k o w e  n a le ż y c ie  p rzech o w a n e  b y w a ją .

N a stę p n ie  s p ra w d z ić  n a le ży  p o z y c y e  d z ie n n ik a  k a so w e g o  —  p rz e k o n u ją c  s ię ,  c z y li  p o z y c y e  w y ­

d a tk u  u d o k u m e n to w a n e  s ą  w  sp osób s ta tu to m  o d p o w ie d n i, c z y li  p ie n ią d z e  w p ły w a ją c e  do k a s y  

Zap isv w a u o  do d z ie n n ik a  i c z y li  r e s z ty  k a s o w e  z  ra ch u n k ó w  d a w n ie jsz y c h  w p isa n e  z o s ta ły  do

dziennika.
Uchybienia mniejszej wagi sprostuje natychmiast komisya skontrująca, ważniejsze zaś przedstawi 
^ydziałowd powiatowemu do wydania wdaściwyoli zarządzeń.

dokonanem sprawdzeniu należy zam knąć, t. j. podsumować dzienniki, zestawić kwotę ogólną 
dochodów" i wydatków i uwidocznić resztę kasową, k tóra pozostaje po odtrąceniu wydatków od 
dochodów" i podpisać to zamknięcie przez obecnych członków komisyi.
Gdyby z porównania wrynikłości zamknięcia z rzeczywistym stanem kasy, ostatecznie okazać się 
miała nadwyżka w kasie, należy zapisać ją  do przychodu kasy, możliwy niedobór zaś odpowie­
dzialni zarządcy kasy natychmiast w gotówce do kasy w'płacić powinni, a obie te okoliczności w 
księdze kasowej uwidocznić należy.
Nadto zwrócić należy uwagę na okoliczność, czyli klucze kasowe zn ajdują się w ręku tych osób, 
u których wedle statutów" znajdywać się powinny. Gdyby okazały się zaległości rat. we właściwym 
Arminie nie uiszczanych, najsurowiej nakazać zarządowi kasy ich wyegzekwowanie, czy to od 
dłużników", czy od poręczycieli, — pod osobistą odpowiedzialnością zarządu.





S T i  T U T i

Kasy pożyczkowej czyli funduszu zapomogi g m in y ...............

§• i.
. fundusz zakładowy Kasy pożyczkowej g m in y    . . stanowi s u m a ....................
S s a n ie  tójże).

§. 2.
g ' Kasy pożyczkowej wpływać uędą dla pomnożenia funduszu jej zakładowego wszystkie, na mocy 
sta" ^  Ustawy gminnej orzeczone kary pieniężne i taksy za pozwolenie muzyki', o ile nie zo-
z , ' użyfe na utrzymanie lub wsparcie miejscowych cbogich. Cóby z końcem roku administracyjnego 

pieniężnych na ten cel użytern nie było, wpiywa dc Kasy pożyczkowej.

§• 3.
przyzwoleniem Wydziału powiatowego może Rada gminna lokować w Kasie pożyczkowej na 

roczny 5j00 capitały gminne, lub zakładów gminnych.pr°cent ro fm u  5

§• 4.
ty Celem Kasy pożyczkowój jest udzielanie pożyczek pieniężnych członkom g m in y ................ którzy
kow . lBln*e 8ta ê zamieszkują, i posiadają grunta lub domy, albo trudnią się przemysłem lub zarob- 

1118ITb a bez swej wii.y tak podupadli, iż potrzebują czasowej zapomogi.
§. 5.

, ^ asa pożyczkowa jest instytutem gminnym, i stoi pod nadzorem Rady gminnej a pod kontrolą
- ̂ ziała powiatowego.

§• 6.
K . tłjjei.a pożyczkową zawiaduje Naczelnik gminy z dworna kasyerarai. Na kasyerów mają być wy- 

tyy,. 1 60spodarze zacni, poważni i zamożni. Kasyerów mianuje i uwalnia Rada gminna, i może ich 
8rać z poza swego grona. Urząd kasyera jest honorowy i bezpłatny. 

ud?iel aczehiik gminy i kasyerowie stanowią koraisyę pożyczkową i orzekają większością gtosow o 
Prow niU P°2yczk*) o jej wysokości, i o ratach, w których wypożyczona suma ma być spłaconą. Oni 

adzą wreszcie rachunki kasowe zaporaocą pisarza gminnego.

§ L
^ aczelnik gminy jest prawnym zastępcą Kasy pożyczkowej w obec c. k. Sądów i Władz.

§. 8.
p0r  ̂ ^ a°hunki kasowe prowadzi się w dwóch księgach. W d z i e n n i k u  k a s o w y m  zapisuje się 

z^ókiem chronologicznym z wymienieniem daty na lewej stronie wszystkie przychody Kasy, a na



prawej stronie wszystkie wydatki. W k s i ę d z e  d ł u ż n i k ó w  ma mieć każdy dłużnik osobny ar 
kusz, odpowiadający wydanej mu książeczce, na którego lewej stronie wypisuje się daną mu pożycz^?
1 postanowione termina spłaty, a na prawej stronie zapisuje się porządkiem chronologicznym, z wylD'e 
nieniem daty, wszystkie przez dłużnika uczynione wpłaty tak kapitału, jak procentów7.

Księgi te mają być zesznurowane, a końce sznurów przytwierdzone pieczęcią gminną, Stronae 
ksiąg mają być numerowane.

§• 9.
Rada gminna ma prawo wglądania każdocześnie w7 zarząd Kasy i w rachunki, i ustanawia11*3 

w7 tym celu na mocy §. 38 Ust. gm. osobnej Komisyi, a rewizyę Kasy winna zarządzać kilkakrotni 
w ciągu roku.

■ , f ę ■
Również i Wydział powiatowy ma prawo wglądania każdocześnie w ten zarząd i zarządzania 

wizyi Kasy przez swego Delegata.
§. 10.

Naczelnik gminy jest obowiązany składać Radzie Rn innej z końcem grudnia każdego roku ra 
chunek roczny, i wykazać-'stan Kasy i wszelkie zaległości, czy to w kapitale, czy w7 procentach.

Po sprawdzeniu tych rachunków i wykazów winna Rada gminna przedłożyć, je Wydziałowi P° 
wiatowemu.

§. U .
Pożyczki udzielane będą na kredyt osobisty, jednak tylko za poręczeniem dwu ręczycioli u® °7'3a

określony, nie dłuższy jak trzyletni, i za prow izyą  od sta rocznie, to jest, . . . ct. 'v
od 1 złr. na rok, czyli . . . centa od reńskiego na miesiąc.

Prowizyę opłaca się miesięcznie z góry. Kapitał spłaca się w miesięcznych ratach, które p0^ 3,
nowi) dłużnikowi Komisya pożyczkow7a przy udzielaniu pożyczki. Wolno jednak każdemu dłużnik°'v
spłacić przed terminem bądź prowizyę, bądź kapitał, tak częściowo jak całkowicie.

■ W miarę uiszczonych częśćfiowych spłat, kapitału, procenta tylko od niespłaconej resztującej kwot)* 
mogą być nadal żądane.

§■ 12.
Członkom gminy, utrzymującym się przeważnio z zarobku, wolno dawać pożyczki w wysoko**'3

od 5 złr. do 50 złr. (wyjątkowo do 100 zlr.) spłacaluej w ciągu jednego roku tygodniowemi rata10

w ren sposób, iż dłużnik płaci przez 50 po sobie następujących tygodni w każdą sobotę */00 t. j- P°
2 centy w. a. od 1 każdego złr. w. a , a w 51. i 52. tygodniu, równie w tymże dniu po dwa i P 
procentu od sta czyli po dwa i pół centa od 1 złr. Wypłatą tą umarza się- całkowicie wzięta p° 
źyczka. i procenta od niej. Tego rodzaju pożyczka może być udzieloną tylko za poręczpnieniem ds?° 
r£czycieli.

§. 13.

Z wpływających procentów mają być przedewszystkiem opłacone procenta od kapitałów gmiuu. ‘j’ 
lub zakładów gminnych, Któreby były podług §. 3. tych Statutów ulokowane w Kasie pożyczko" el 
Reszta procentów ma być doliczoną do funduszu zakładowego Kasy i służyć do ualszych pożyczek Pr° 
centowych.

§• 14.
Kto pragnie uzyskać pożyczkę, ma się zgłosić do Naczelnika gminy, i wyłożyć mu swoje żąda11**’ 

to jest: ile chce pożyczyć, na jak długo i w jakich ratach chce spłacić pożyczony kapitał, wii**eI 
nadto przedstawić dwóch ręczycieli.

Naczelnik gminy zawez,. ie kasyerów, z którymi razem tworzy Komisyę pożyczkową, i przedł0^  
im to żądanie. Komisya pożyczkowa postanowi większością głosów, czyli i w jakiej wysokości poży02̂ 3

52
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“l^ieloną> a w ra?Ae udzielenia, w jakich ratach spłacony być ma wypożyczony kapitał, lub 
Wa być uazieiona pożyczfca roczna, spłacalna w tygodniowych ratach. .
Komisya pożyczkowa, orzeka czyli przedstawieni ręczyciele poaają Kasie pożyczkowo] dostateczną,

Od postanowienia Komisyi pożyczkowej może żądający pożyczki odwołać się do Rady gminnej, 
jjjj , Orzeczenie Rady gminnej jest stanowczein. i niedopuszcza dalszego odwołania się. Wszystkie wy- 
dn ?l0̂ e czynności odbywać należy ustnie. Tylko orzeczenie Rady gminnej zapisuje się jako, uchwała 

4̂ ’§gi uchwał.

§• 15.

otjr Biora-cy pożyczkę wystawi podług załączonego wzoru ./• stosownie do rodzaju pożyczki , którą 
raz "lla '̂ skry'Pt podpisany przez niego, jeżeli żonatym jest i z żoną żyje, przez żonę w każdym 

Zils przez dwóch ręczycieli i dwóch świadków. Skrypt ten przechowany będzie w skrzyni Kasy 
ej aż do całkowitego umorzenia pożyczki, poezc ni zwróci rię dłużnikowijozkowei

§. 16

k)a(j raz z pożyczką, otrzyma dłużnik książeczkę podług załączonego wzoru ./:, w której będą do- 
‘e Wypisane: pożyczona kwota, tudzież naznaczone do jej spłacenia termina.

*V'z ^ 3zda wnlata, którą dłużnik uiszcza do Kasy, ma być w tej koiążeczce zapisaną, i podpisem
•Hala gminy i jednego kasyera w właściwej rubryce potwierdzoną.

§. 17.

c?.e.st° d cłiwńii udzielonej pożyczki obowiązani są Naczelnik gminy i kasyerowie czuwać nad bezpie-
^ szc wi^ y tel» ° ^  a jeżeliby dostrzegli, że udzielona pożyczka może u dłużnika przepaść, 
obov e8°ł'iości, gdyby dłużnik zamierzał sprzedać swoje gospodarstwo lub część tegoż, Naczelnik gminy 

la.zany j est  starać się nakłonić dłużnika, aby dług swój dobrowolnie zabezpieczył zastawem. 
pożyc ^ rzeczeniu Komisyi pożyczkowej, że zachodzi obawa, iż dług przepaść może, dłużnik przyjęciem 
Ljj u Poddaje się bezwarunkowo, uznaje takowe jako obowiązujące, i zrzeka się wszelkich przeciw 

Możliwych zarzutów7.

§. 18.

\  ta)^e^e*'by dłużnik, który otrzymał inną pożyczkę, jak spłacalną w tygodni., wych ratach, nie chciał 
Witały*11' raż*e dad zastawu, lub jeżeliby nie zapłacił w oznaczonym terminie czy to prowizyi, czy ka- 
Mespj' ra ty tegoż, Naczelnik gminy winien zażądać od niego natychmiastowego zapłacenia całego 

<lc<'iiego jeszcze kapitału, a on obowiązany będzie takowy natychmiast uiścić, 
giiiin ^  (Buż‘!‘ka który wziął pożyczkę roczną, spłacalną w tygodniowych ratach, wiuien Naczelnik 
4 dłn> Zażądad natychmiastowego zw7rotu takowej jeżeliby uchybił choćby jednej tygodniowej raty, 
SaPita} °óowiązany będzie uiścić cały, po potrąceniu już spłaconych ra t pozostający jeszcze u niego
C2?1iia ' 01 aZ Prowizye P° ® od od całego wypożyczonego kapitału, przypadającą od dnia wyli­
ż ą  P°Życzki’ aż do dnia ściągnionego i wypłaconego długu. Od dłużnika, który 50 rat uiścił, nie 
cży ,|r lllu więcej wymagać nad uiszczenie ostatnich niezapłaconych rat. Gdyby dłużnik, czy to jeden 
się S'> nie uczynił zadość wezwaniu Naczelnika gminy, Naczelnik gminy obowiązauy jest postarać 

' wyexekwowaD’e ca^J należytości w drodze prawa, przy-czem ma mieć miejsce 
a”ie sumaryczne i najkrótsze, ustawami dozw7olone.

§. 19.

^^C2yciełe odpowiadają w7 miarę swego zobowiązania się, a w razie sporu poddają się sumarycz- 
llajkrótszcmu, ustawami dozwolonemu postępowaniu.



ni*
Zwykle winni osi zapłacić nułeżytość poręczoną przez nieh dopiero wtenczas, gdyby takowa 

mogła być wyexekwowaną z jakiegokolwiek powodu od dłużnika. Wolno jednakże Radzie gltU 
wedle swego uzranią, nie dopuszczającego fadn°go odwołania s»ę łub zarzutu, żądać od ręezyciel* 
płacenia należytości z pominięciem dłużnika.

§ 20.
: l-j „------ : „i-—„„m żeli

eió*

$4

Dla pewnego przechowania pieniędzy, skryptów i ksiąg kasowych sprawi się skrzynię ż<da*e
okutą z trzema zamkami, od których jeden klucz Naczelnik gminy, a po jednemu każdy z kasy® 
u siebie przechowa.

§• 21.

Instytut kasy pożyczkowej może być zwiniętym tylko za uchwałą Rady gminnej, zatwierd*0̂  
pi'zez Redę powiatową. W  razie zwinięcia wszelkie zasoby kasy pożyczkowej stają się własu0^  
gminy. Kwoty wpływające do Kasy na podstawie §. 2 niniejszych statutów będą uwidocznione W' 
bnej ewidencyi i zostaną — w razie zwinięcia kasy — zwrócone funduszowi ubogich miejscowych'

§• 2 2 .
• c *'S tatu ta niniejsze mogą być zmienione tylko uchwałą Rady gminnej, i za p rzyzw o len iem  

Namiestnictwa i Wy działu powiatowego.



formularz skryptu.

i b r y p t )

^Ocą w -
tytule zeznaj§ (emy), iż otrzymałem (liśiny) z Kasy pożyczkowej g m i n y ...................................
p0£ 'j1 P°zyczki s u m ę  , i obowiązuję (emy) się (solidarnie) zwrócić tę  sumę Kasie
dnja °WeJ w następujących ratach:

............................................................... złr.................................................................................................

H i eż .................... itd- itd -
sta r ,acid J®j od tej sumy, a względnie od uieuiszczonej jeszcze części tejże procent po . . od
bez ^  • 10 w miesięcznych ratach z góry, oraz poddaję (emy) się niniejszem wyraźnie wszystkim 
s°ki6 rj? postanowieniom i przepisom statutów tej Kasy pożyczkowej, potwierdzonych przez W y­

s a d z ę .
Dano w ....................................d n i a , ....................................

(Podpis)

do
®'"iny ̂ n’eide przyjętych przez (imię i nazwisko dłużnika) zobowiązań ręczymy Kasie pożyczkowćj 
'Hająt^- * * • solidarnie jako ręczyciele i płatnicy naszym tak rnchomym jak nieruchomym

leiu’ i poddajemy się wszystkiem postanowieniom statutów tej Kasy.
Dano w . . . .  d n i a ...............................................

(Podpisy świadków) (Podpisy ręczy cieli)

Rzetelność powyższych podpisów stwierdza
Zwierzchność g n ia n a  g m i n y ................

Dano w ........................................dnia . . . . .
(Pieczęć gminy) (Podpis naczelnika gminy)

Nie umiejących pisać podpisałem, a oni znak krzyża św. położyli. 
(Podpis)
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F o r m u la r z  k s ią ż k i  d łu ż n ic z e j.

Liczba księgi dłużników

Kasa pożyczkowa

G m in y ..............................

D łużnik
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D a t a

P o ż y c z y ł  

W a r u n k i  p o ż y c z k i złr. ct.

1. Listopada 1867. Bierze 40 zł. w. a. 
ma zwrócić w następujących ratach: 

1 Listopada 1868. złr. 20
1. Kwietnia 1869. „ 5
1. Listopada 1869. „ 10
1. Kwietnia 1870. „ 5

40

Razem złr. 40
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Z w r ó c i ł

Dzień

1. L istop. 1867. 
1. L utego 1868. 
1. M aja „
1. S ierpnia „
1. L istopada,,

1. L utego 1869.

1. M aja „
1. S ierpnia „
1. L istopada,,

płaci prowizyi 
dtto. 
dtto. 
dtto. 

płaci na kapitał 
i prowizyi od reszty 
płaci na kapitał 
i prowizyi od reszty 
płaci prowizyi 

dtto.
płaci resztę kapitału

Prcwizya

złr. ct.

Kapitał

złr. ct,

60
60
60
60

30

15
15
15

20

10

10

Podpis naczelnika 
i kasyera

N. N. Naczelnik. 
N. N, Kasyer.
N. N. Naczelnik. 
N. N. Kasyer.
N. N. Naczelnik. 
N. N. Kasyer.
N. N. Naczelnik. 
N. N. Kasyer.

N. N. Naczelnik. 
N. N. Kasyer.

I
1





F o rm u larz  k s ią ż k i d iużn iczej.

Liczba księgi dłużir.ków

Kasa pożyczkowa

G m in y ....................

Liuźnik
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P o ż y c z y ł  __^

Dzień W a r u n k i  p o ż y c z k i złr. ct.

1. listop. 1867. Bierze 20 złr. w. a.........................................
ma zwrócić, płacąc przez 50 po sobie 
następujących tygodni co sobotę po 40 
ct. a przez dalsze dwa tygodnie także co 
sobotę po 50 ct.

Pierwszą ratę tygodniową uiści 9. 
listopada 1867.

20

•
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________  * w r ó c i ł Podpis Naczelnika
Dzień złr. ct. i kasyera

9| listop. 1867. 

*6.
” 77

Płaci . . .

7} . . .

— 40

40

N. N. Naczelnik gminy. 
N. N. Kasyer.
N. N. Naczelnik gminy. 
N. N. Kasyer.

itd. itd.

•

j





Alegat R

Wskazówki
dla skontrują e y c l i  gm inne kasy pożyczkowe;

Przy skontrze znajdywać się winni: Naczelnik gminy, obaj kasyerowie, niemniej pisarz gminny. 
Nieobecność którejkolwiek z powyższych osób nie przeszkadza jednak przedsięwzięciu zamierzo­
nego skontra; ta okoliczność jednak w akcie likwidacyi zanotowaną być ma z przytoczeniem 
przyczyny nieobecności.
Przedewszystkiem ściśle zbadać należy sposób prowadzenia spraw kasowych, mianowicie: 
a) jakie dochody wpływały do kasy od czasu ostatniego odbytego skontra (w razie pierwszego 

skontrowania zaś, od założenia kasy) i jakie wydatki uskuteczniono w tym czasie; 
h) porównać wynik powyższego dochodzenia z istotnym znalezionym stanem kasy, wyśledzić 

przyczyny możliwie zachodzących różnic i zarządzić sprostowanie wynalezionych błędów;
c) przekonać s ię , czyli dzienniki i księgi rachunków dłużników należycie są założone i pro­

wadzone ;
d) czy zachowywano przepisy statutów przy dawaniu pożyczek;

P c) czy dłużnicy dotrzymują terminów opłaty odsetek i spłaty kapitału;
f)  co czynił zarząd kasy w razie niedotrzymania przez dłużników terminu wypłaty;
0) czyli rachunki kasowe corocznie sporza.dzane i radzie gminnej a następnie Wydziałowi po­

wiatowemu przedkładane bywają;
h) czyli odbywają się przepisane skontra ;
1) czyli karty dłużne wystawiane bywają stosownie do przepisów ustawy i wedle wydanych

formularzy, nie mniej, czy takowe należycie przechowane bywają.
Następnie sprawdzić należy pozycye dziennika kasowego — przekonując się, czyli pozycye wy­
datku udokumentowane są w sposób statutom odpowiedni, czyli pieniądze wpływające do kasy 
zapisywano do dziennika i czyli reszty kasowe z rachunków dawniejszych wpisane zostały do 
dziennika.
Uchybienia mniejszej wagi sprostuje natychmiast komisya skontrująca, ważniejsze zaś przedstawi 
Wydziałowi powiatowemu do wydania właściwych zarządzeń.
Uo dokonanem sprawdzeniu należy zamknąć, t. j. podsumować dzienniki, zestawić kwotę ogólną 
dochodów i wydatków7 i uwidocznić resztę kasową, która pozostaje po odtrąceniu wydatków od 
dochodów i podpisać to zamknięcie przez obecnych członków komisyi.
Gdyby z porównania wynikłości zamknięcia z rzeczywistym stanem kasy, ostatecznie okazać się 
miała nadwyżka w kasie, należy zapisać ją  do przychodu kasy, możliwy niedobór zaś odpowie­
dzialni zarządcy kasy natychmiast w gotówce do kasy wpłacić powinni, a obie te okoliczności w 
księdze kasowej uwidocznić należy.
Nadto zwmócić należy uwagę na okoliczność, czyli klucze kasowe znajduią się w ręku tych osób, 
U których wedle statutów znajdywać się powinny. Gdyby okazały się zaległości rat w'e właściwym 
terminie nie uiszczanych, najsurowiej nakazać zarządowi kasy ich wyegzekwowanie, czy to od 
dłużników, czy od poręczycieli, — pod osobistą odpowiedzialnością zarządn.



.
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Alegat S.

^  Od chwili, kiedy okólnikiem z dnia 25. Lutego 1868. L. 1634. wezwaliśmy Wydziały powiatowe
c °^°^° zakładania gminnych kas pożyczkowych, przesyłając im równocześnie aprobowane przez
Ugjj ‘ ^'am'estnict\YO trojakie formularze statutów dla tych kas, liczba tych zakładów w kraju, dzięki 
•'osi Wf n*Cm Wydziałów powiatowych — bardzo znacznie rozrosła się, jakkolwiek wzrost ten nie od- 
się Wszystkich powiatów w równej mierze. Jednakże obok tego pocieszającego objawu, okazuje
poż Z nrz§dowych jak z prywatnych doniesień, a przedewszystkiem z wiadomości o stosunkach kas 
oc2J ZkOWy‘;h zbiel'anych w zeszłym roku, że kasy te w najznaczniejszej liczbie gmin nie przynoszą 

•wanego pożytku z powodu, że ich administracya zbyt wiele pozostawia do życzeuia.
-^dostatk i w admnistracyi gminnych kas pożyczkowych skreślone szczegółowo w „Wiadomocciach 

żnabStyCZnyChtt Ila Str' ' 121. skłoniły nas do wzięcia pod ścisłą rozwagę, jakiemi sposobami mo- 
^ ° W;1 administracyę ulepszyć, gdyż przyszliśmy do przekonania, iż nie należy przez wzgląd na 

v, ecne kas rzeczonych dążyć już teraz do zastąpienia ich innemi instytucyami, Powiatowe bo- 
*iê k kasy pożyczkowe, jakkolwiek z pewnością także są pożyteczne, nie są w stanie zastąpić ludności 
Wzaje ^as Pożyczkowych gminnych, z powodu oddalenia i połączonych z tem trudności w stosunkach 
naj(1®mnycl> między zarządem kasy a dłużnikami, — towarzystwa zaś zaliczkowe, będące niewątpliwie 
*y»i2p lnieii“ ą warstw niezamożnych, nie znajdują dziś jeszcze w gminach wiejskich dość

z którycliby można złożyć zarząd, dający należytą rękojmię odpowiedniej administracyi. 
żyCzj. ° bliższem zbadaniu rzecy okazało się, że niektóre niedostatki w zarządzie gminnych kas po­
ślę owyc’b, dadzą się uchylić lub umniejszyć przez stosowne zmiany w statutach. Mianowicie wydało
sób 4 Zebl>em zmienić w tym celu formularze I. i III. statutów na wstępie wspomnianych w ten spo- 

> żeby

i pew^°, f i ertvsz e : nie udzielać pożyczek jak tylko za poręką na czein zyska bezpieczeństwo pożyczki 
’°sc zwrotu, na który poręczyciele nalegać będą ze swej strony;

W ratf^  %V̂ re: żeby nie udzialać pożyczek na dłuższy czas jak na trzy lata i żądać zwrotu takowych 
żają  ̂ 1 _tygodniowych lub miesięcznych, gdyż doświadzenie dowiodło, iż dłuższe terminy zwrotu nara- 
cać ezPIeczeństwo pożyczki — tudzież, że częstsze a drobniejsze raty łatwiej przychodzi dłużnikom spła- 

Zarządowi ściągać;
leiy 0̂ eSfCł'e: zeby pozostawić gminie oznaczenie w statutach wysokości stopy procentowej, która za- 
Ziiiian ,tlleJsc°wycli stosunków i dlatego nie może być wszędzie jednakową. Z uwzględnieniem tych 
po g ' u^°żono nowo formularze statutów IV. i V. z których przesyłamy Wydziałowi powiatowemu 
l>iem XoinPIai'zy, wraz z takąż liczbą cxcmplarzy niezmienionego II. formularza statutów z wezwa- 
Z ud-;e( ^ P°P>ei-ając dalej zakładanie kas pożyczkowych, zechciał zalecać gminom przyjęcie jednego 

‘dniejszem formularzy statutów i przy stosownej sposobności zachęcał gminy mające kasy 
WnjQ ^  We urZfldzone na podstawie statutów według wzoru I. i III., aby zmieniły statuta kas stoso­
w n ie  t WZOlow “°wo ułożonych IV. i V. — Zarazem oznajmiamy Wydziałowi powiatowemu, że c. k.
zulą ' vo P°d d. 5. b. in. do 1. 22.824. zaopatrzyło udzielone mu nowe formularze statutów klau-
P°niie 3t 'V*er<̂ zaj^CfI • oświadczyło, że statuta uchwalone przez reprezentacye gmin według brzmienia 
^W ow ' * ^°nnularzy IV. i V. i zatwierdzone przez Wydział powiatowy, mają być uważane jako 
Ii, } Jj£0rle Z Przyzw°Ieilicni c. k. Namiest. tak samo jak statuta ułożone podług dawniejszych wzorów I. 
r ż̂enj • ''8Ze^ stopa procentowa wyznaczona dla pożyczek, nie będzie przenosić 1 2 %  rocznie i jeżeli za- 

•"ędzy tą  stopą procentową a stopą procentową kapitałów lokowanych w kasie zachodzić będzie taki
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stosunek, że pierwsza będzie przynajmniej o jeden procent wyższą niż druga. Również zastrzegło 
c. k. Namiestnictwo, ażeby przedkładano nur zawsze jeden exemplarz każdego według wspomniany0 

formularzy nowo ułożonego, lub zmienionego statutu, a to zaraz po zatwierdzeniu takowego przez 
dział powiatowy.

Zechce przeto Wydział powiatowy przy zatwierdzeniu statutów ściśle przestrzegać warunków 
łożonych przez c. k. Namiestnictwo a z dobrem kas pożyczkowych niewątpliwie zgodnycli i tak j*k . 
dotąd działo się przedkładać nam po jednym exemplarzu nowo zatwierdzonych statutów , celem zaP 
sania icli do księgi kas pożyczkowych i udzielenia następnie c. k. Namiestnictwu.

Nierównie większa część niedostatków w obecnym zarządzie gminnych kaą pożyczkowych, 1,1 

stoi jednak w związku z postanowieniami statutów, lecz wynika z nieporadności miejscowego zarz<3 ’ 
która zniewala do rozciągnięcia stałej i w szczegóły wchodzącej opieki na terni instytucyami, jeśh ' 
kowe mają przynosić trwale pożytek odpowiadający włożonym w nie kapitałom i rozwijać się c0]‘  ̂
bardziej zamiast popadać w stagnacyę. Do urządzenia takiej opieki nad kasami pożyczkowemi gIllin 
nemi swego powiatu, wzywamy usilnie Wydział powiatowy, podając mu zarazem wskazówki, jakby 
kow'ą należało urządzić z czerpanych doświadczeń w tych niezbyt licznych miejscowościach, gdzie kasy 
kie pomyślnie się rozwijają.

§. 9. wszystkich formularzy statutów kas pożyczkowych, zastrzega Wydziałowd pow iatow ej 
prawo wglądania każdocześnie w zarząd kasy i w rachunki, i zarządzania rewizyi kasy przez s'vê a 
delegata. Kontrola, o której tu mowa — będzie jednak wtenczas dopiero skuteczną, jeśli będzie hi0d. 
być stałą i ciągłą. — W tym celu zechce Wydział powiatowy dla każdej kasy, której zarząd n , 
byłby zdolnym do samodzielnej administracyi, urządzić stałą opiekę (kuratoryę) osoby wykształć011̂  
i na zaufanie zasługującej, a zamieszkałej w miejscu lub w pobliżu i -włożyć na takiego delegata 0̂ ° 
wiązek czuwania nad zarządem kasy, wspierania rarządzających swą radą i szkontrowania kasy 
trzy miesiące. — Sądzić wypada, — iż wszędzie prawie będzie można między duchowieństwem, 'vl* ,

« ♦ ♦ t | , nszymi posiadaczami, dzierżawcami lub urzędnikami znaleść odpowiednie osoby, które zechcą opie'u ^  
się jedną lub najwięcej dwoma kasami pożyczkowemi w miejscu lub najbliższem sąsiedztwie. Obok 
należy utrzymać w swej mocy postanowienie §. 10  statutów co do przedkładania rocznych rachm '' 
z zarządu kasy radzie gminnej i Wydziałowi powiatowemu i wprowadzić koramizowanie wy k i ł  ra 
chunkowego przez delegata. — Przy takiera urządzeniu tuszymy sobie, iż kasy pożyczkowe g m u j  
zaczną wszędzie, gdzie istnieją przynoSgjj korzyści, które dziś dają tylko wyjątkowo, a gdy p° 15 . 
pszeniu ich administracyi będzie możliwem zasilić je obficiej kapitałami lokowapemi, staną się P°" 
główneiu źródłem kredytu dla ludności wiejskiej i uchronią ją  od zabójczej lichwy. . ; gjg

Celem utorowania tak pożądanej zmiany, zechce tedy Wydział powiatowy, najpierw zają1 

starannie wyszukaniem w myśl powyższych wskazówek odpowiedniego opiekuna dla każdej kasy 
kowej gminnej, której zarząd nie jest uzdolnionym do- samodzielnej administracyi, lub co najwięcej 
dwóch takich kas. W wyjątkowych razach może okazać się stosowmcm złożyć ową opiekę z ^'v° 
lub najwięcej trzech osób, jednak ze względu na mniejszą sprężystość i spuszczanie się na prac® 
warzyszów w ciałach zbiorowych, lepiej będzie poprzestać na opiece jednej osoby. Następnie zeC  ̂
Wydział powiatowy wezwać mianowanych delegatów, ażeby każdy rozpoczął Czynność swoją, od szko11*1 

kasy, w któryinto celu udzielamy załączoną wskazówkę, jak należy takie szkoutrowanie odbyć i flZ 
rezultaty szkontrowania najdalej do dnia 15. października br. przedłożyli Wydziałowi powiatowemu-

W  końcu wzywamy Wydział powiatowy, ażeby nam na podstawie wykazanych rezultatów sẐ ° 
trowania i innych doniesień delegatów, tudzież własnych spostrzeżeń, zechciał złożyć sprawozdai>ie 
stanie kas pożyczkowych w tamtejszym powiecie z końcem roku bieżącego,

We Lwowie dnia 3. Lipca 1874.
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Alegat T.

odezwy Wydziału krajowego z dnia 27. Lutego 1874 do 1. 3321 wystoso­
wanej do Świetnej Rady szkolne’ krajowej w miejscu.

ta,. y? odezwie na dniu 30. Października 1873 do 1. 9430 wydanej do Wydziałów powiatowych wy- 
]^ a Świetna Rada szkolna krajowa zapatrywanie, że powiatowe dodatki do podatków' bezpośrednich, 
J e "'skutek wstawienia 4 °/0 dodatku do wzmożenia funduszu szkolnego okręgowego, przekraczają 10°/o 
Ust V bezP°^re(lnich, nie wymagają przyzwolenia Wydziału krajowego w myśl postanowienia §. 23 

‘ 0 repr. pow. Brzmienie tej ustawy nie dopuszcza jednak żadnego rozróżnienia co do prawa i obo- 
u Wydziału krajowego, przyzwalania na pobór powiatowych dodatków do podatków bezpośrednich 

te. eil0szących 1 0 °/o takowych, ani z powodu podstawy, której wypływem są uchwalone dodatki, ani 
uiei ^  ^ n' wzS^óem ’ 'v czyim zakresie leżą sprawy, na które te dodatki są uchwalone. W ogóle
 ̂ a w ustawie o reprezentacyi powiatowej co do konkurencyi szkolnej postanowienia analogicznego

w.®. nst. gm. Równie i ustawa z dnia 2. Maja 1873 1. 250 dz. ust. kraj. nie czyni w tej mierze
ob . °ó °góluych postanowień ust. o repr. pow. Dla tego mniema Wydział krajowy, iż uchybiłby 
k  lV'fWa°\vi swemu przestrzegania praw i zakresu działania obowiązującemi ustawami reprezentacyi 
tyk ^  Prz-Yznanych> góyby zachowaniem milczenia w tej sprawie dopuścił, ażeby wyrobiła się prak- 
s, , a sc‘eóniająca atrybucye jego. Wydział krajowy pozostawia atoli własnemu ocenieniu Świetnej Rady 

1 ^  krajowej ’ w Jaki sposób w tej mierze postąpić za najstosowniejsze uzna, —  i oświadcza go- 
b °s_c Wydania ze swej strony Wydziałom powiątowym stosownego pouczenia, jeżeli ta  droga Świetnej 
jęci le szkolnej krajowej odpowiedniejszą się wyda. Przy tej sposobności podnosimy, iż z samego po- 

stosunku władz wykonawczych do ciał reprezentacyjnych oddających u pewne fundusze do roz- 
Q^Zfldzenia wypływa obowiązek podawania wiadomości o sposobie i wyniku zarządu temi funduszami, 
tycb°W'e^nem kyl°by zatem, ażeby Rady szkolne okręgowe podawały rachunki Wydziałom powiatowym 
\v4iij P°wiatów, które przyczyniają się dodatkami do funduszu szkoluego okręgowego. Takie postępo- 
się Zo strony Rad szkolnych okręgowych tylko zachęcić zdoła Rady powiatowe, ażeby przyczyniały 
°ś\ wzmożenia tego funduszu. Wydział krajowy mniema zatem , iż zarówno działa w interesie 

w interesie autonomii poruszając tę sprawę i wyrażając nadzieję, iż Świetna Rada szkolna 
g(nve" a zawezwać zechce Rady szkolne okręgowe, ażeby przysyłały rachunki funduszu szkolnego okrę- 

Wydziałom powiatowym tych powiatów, które dodatkami do podatków przyczyniają się do fundu­
j e  okręgowego. O powziętem postanowieniu zechce Świetna Rada szkolna krajowa uwiado-

yóział krajowy.

D . j . w.





L- 2.656.

Alegat U.

o d .
Pls odezwy Wydziału krajowego z d. 6. września 1872 L. 2655. wystosowanej 

do c. k. Namiestnictwa w miejscu.

do y 'Vagi zaw arte w p iśm ie c. k . N am iestn ictw a z 13 . lutego 1 8 72 . do L . 4 9 6 1 6  a odnoszące się  

otjJawi'°nyWania P°*‘cy* na<d czeladzią służbow ą, w zią ł W ydział krajowy pod rozwagę i ma zaszczyt 
stve zapatryw auie na tę  spraw ę w sposób następujący: 

do stanowienia regulam inu służbowego z 1. lipca 1 857 . są  trojakiego rodzaju, odnoszą się bowiem  
^  natury cyw iłnój, karnej i policyjnćj.

°tszar "UU ustaw y gmiunej z 12. sierpnia 1866 . §. 27 należy załatw ianie spraw służbowych na 
gminnym we w szystk ich  trzech gałęziach n iew ątp liw ie do Zwierzchności gminuej.

Wysłuż 0^szaru dworskiego zachodzi ten w yjątek, że prawo karania na obszarze dworskim nie 
a Przyłożonem u obszaru dworskiego, lecz c. k . Starostw u.

c7wil , . z.0stał°by przeto w sprawach służbowych przy obszarze dworskim załatw ian ie spraw  natury

"rak policyj u®j-
. * Przedstawia się rzecz w m yśl obow iązujących ustaw, 

się 10116 c. k, N am iestn ictw o podnosi w  swem  szacownóm piśm ie do L . 4 9 6 1 6  trudności, jakie  
skim stawiają  przy zastosow aniu postanowień regulam inu służbow ego do sług na obszarze dwor- 
ia.k(, • WniG z tego powodu, że zw ykle Przełożony obszaru dw orskiego jo st oraz służbodawcą, w ięc 

y, res° Wany we własnej spraw ie czynności urzędowój sprawować nie m oże, a  chcąc tem u zara- 
innej w ładzy upłynąłby najczęściej czas 3 0  dniowy, w  którym  skargi tak ie  po 

st°sunku służbowego przed w ładze adm inistracyjne wnośzone i przez nie osąuzono być mogą. 

^fajow te^y względów doradza Św ietne c. k . N am iestnictw o, żeby w porozum ieniu z W ydziałem
Przelać ca łą  ju rysdyk cyę nad sługai'ii n a  obszarze dworskim  na c. k. w ładze rządowe.

fęku ^  ° W ydzia ł krajow y nie zapoznaje korzyści, jak ie  z takiego zjednoczenia w ładzy w jednórn
. sPraw niew ątpliw ie odnieść m usi, zw łaszcza że przy dotychczasowej różnorodnój praktyce już  

klubie ostajnienie postępow ania i ścisłe określenie granic kom petencyi oddziałałoby korzystnie na  
zapat ta^ lnrjogich a względnie ważnych spraw —  nie w idzi się jednak powołanym przystąpić

atryb rywan'a się Św ietnego c. k . N am iestn ictw a, uczyniłby bowiem praw odawstwu krajowem u ujmę 
2(jUCyac 1̂ ł einu w yłącznie przysługujących.

M awc2aniei11 W ydzia łu  krajowego należałoby przeto aż do uporządkow ania tej sprawy w drodze u sta ­
n k u  poprzestać, żeby —  jako to  na w stępie w yłuszczono —  spratYy w ypływ ające ze sto-

®j i ° Weg ° na obszarze dworskim natury karnej załatw iały c. k . w ładze rządowe, natury cy-
^ ia to ^ g 01Cy n̂®j za  ̂ w ładze autonom iczne a względnie P rzełożeni obszarów dworskich i W ydziały

choć w  części uchylić niedogodności, jak ie  nastręcza dotychczasow y stan rzeczy, 
^  ^°lizyj a'|0W^ skłonnym  je s t wezwać w szystk ie W yd zia ły  powiatowe, ażeby na wypadek zachodzą-
^  t*rze| ! b y c z ą c e g o  obszaru dworskiego delegow ały już uaprzód sta le  te  w ładze autonom iczne bądź 

obszarów dw orskich, bądź Zwierzchności gm inne, któreby w  zastępstw ie Przełożonego  
na^°rsk*e80) co do którego zachodzi perkorescencya, za łatw ia ły  sprawy służbowe cywilnej i  po­

ty



Zechce przeto Świetne c. k. Namiestnictwo objawić swoje zdanie, o ile się zgadza z za,pa tr^ ^ .0 

niem Wydziału krajowego i jak dalej postąpić zamierza przy wydaniu poleceń podwładny01 s 
organom.

Nareszcie podaje Wydział krajowy do wiadomości Świetnego c. k. Namiestnictwa, że pT%e(* 
Wys. Sejmowi na najbliższem zebraniu projekt ustawy o okręgach gminnych, wedle którego SP ^
wanie policyi miejscowej przechodzi na Naczelników okręgów, który usuwa przeto wszelkie u'e<̂ ta, 
ności w tej sprawie. Gdyby powyższy projekt nie został przez Wys. Sejm uchwalonym, lub gdy^y 
kowy nie uzyskał| Najwyższej Sankcyi, — nie będzie miał Wydział krajowy nic przeciw ternu, ł
Świetne c. k. Namiestnictwo wniosło do Wys. Sejmu przedłożenie względem uregulowania na Prz  ̂ lig.
stosunków policyi służbowej na obszarach dworskich w myśl odezwy z d. 13. lutego 1872 do L 4
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Alegat W.

% u odezwy Wydziału krajowego z dnia 4 /1 1  1872 do 1. 10012 wystosowanej 
do Świetnego c k . Namiestnictwa w miejscu.

y?  odpowiedzi na szacowne pismo z 10. Czerwca i 11. Lipca 1872 do 1. 22976 i 31054 w 
v Wle rozstrzygania rekursów od wyroków Zwierzchności gminnych orzekających o "wynagrodzeniu za

oną szkodę połową — mamy zaszczyt oznajmić, że Wydział krajowy trwa w zupełności przy
jo m Ganili rozwiniętem w tutejszej odezwie z dnia 7. Maja 1872 do 1. 6277 i nie widzi się spowo-

ny*n cofnąć swego rozporządzenia z 8 . Marca 1872 do 1. 186 7 wydanego do wszystkich Wydzia-
sta ''N owych. w którem wyrzeczono, żę roztrzyganie rekursów od orzeczeń Zwierzchności gminnych

o wynagrodzeniu za popełnione szkody polowe—należy do władz autonomicznych. Prze- 
s,ęple WyT ał krai° "y  uprasza Św. ck. Namiestnictwo uprzejmie, żeby celem ujednostajnienia po- 
Cj,,,0" 311' 3 przy traktowaniu wspomnionych rekursów zgodnie z naszem zapatrywaniem zechciał pou- 

ck- Starostów.
któr ^ e'em bliższego uzasadnienia naszego zdania pozwolimy sobie rozpatrzeć się bliżej w powodach, 
2,ja ck. Namiestnictwo za przeciwnem zdaniem przytacza i przytoczyć powody, które za naszem

n'c!n przemawiają.
la] ’̂ " '0tne ck. Namiestnictwo wychodzi z tego założenia, że orzeczenie o wynagrodzeniu jest tylko 
Z . / '  wynikiem uznanej winy i kary, jest składową częścią jednego i tego samego wyroku, tak że
i y °niem winy upada sama przez się dalsza czę.^ć orzeczenia odnosząca się do wynagrodzenia

uzasadnienie kompetencyi ck. sądów, gdyż poszkodowany tylko przed sądem mógłby poszu- 
C Wynagrodzenia swej szkody, 

w  Poparcie tego twierdzenia powołuje się Sw. ck. Namiestnictwo na §§. 23 24 i 26 minist. 
z 30 Stycznia 1860. 

ydział krajowy tego zdania żadną miarą podzielać nie może. 
po5j Prawdzie uzupełniając wywody Św. ck. Namiestnictwa można by powołać się na analogiczne 

n° " ‘en*a powszechnie obowiązującej ustawy karnej, a mianowicie na §§. 359 i 364 procedury
^  ^ t°re stanowią, że gdzie niema uznanej winy tam o orzeczeniu względem wynagrodzenia wy-
°ne.i szkody przez sąd karny mowy być nie może.

wywody Św. ck. Namiestnictwa ani powołanie się na analogię właśnie powołanych posta­
c i  1 s nie Wołają nas zachwiać w naszem zdaniu, bacząc na ducha ustawy i wyraźne postanowienia

’ 26, 27 i 28 minist. rozp z 30. Stycznia 1860.
Wł ’ •

to]n: Iasnie pow ołane m in istr. ro zp o rzą d zen ie  je s t  rę k o jm ią  dla te j części ludn ości, k tó ra  oddaje  się
*ct\vui

T
rozPo rz6<łzenie u ż y cza  bowiem  ro ln ictw u  n ieodzow n ej o p ieki i  ochrony p rzez  s zy b k ie  i do raźn e 

^ °cesu6 SZk ^  Pniow ych o szczęd za jąc  poszkodow an ym  żm udn ą, k o szto w n ą  i n iep ew n ą drogę cyw iln ego

^byśmy poszli za zdaniem Św. ck Namiestnictwa ścieśnilibyśmy tę opiekę wbrew wypowie- 
^ k i zatT1larowi ustawodawcy do nader szczupłych rozmiarów; nikt niezaprzeczy bowiem, że wy- 

^  Sdzie H z;e ]j 0 wynagrodzenie szkody a nie o uznanie winy i wymiar kary, często wydarzać 
^kiltl^ "  Ileż to razy bydło przy dobrym nawet nadzorze zbłąka się i wyrządzi szkodę w polu. W  

wypadku niema ani złej woli ani opieszałości, wiec o uznaniu winy mowy być nie może. Ileż
j
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to razy zdarza s ię , że właściciel bydła lob mniemany sprawca nie może być na razie wyśledzony

)Wii’n̂  
18^1

niemożna więc orzec, czy cięży na nim jaka wina lub nie?
Wszystkie te wypadki przekazuje Św. ck. Namiestnictwo do sądów; zdaniem naszem zaś

je roztrzygać Zwierzchności gminne wedle postanowień minist. rozporządzenia z 30. Stycznia 
gdyż tylko wtenczas można mówić o skutecznej ochronie dobra polowego. , .

Tyle co do ducha ustawy, ą teraz pozwolimy sobie wziąść pod bliższy rozbiór te §§• 11110 

rozporządzenia z 30. Stycznia 18G0 które za naszem zdaniem przemawiają i tak:
§§. 18. i 19. zawierają postanowienia dla straży polowej i Naczelnika gminy, a względnie 

łożonego obszaru dworskiego w tym wypadku, jeżeli szkoda została zrządzona przez bydło. a
W tych §§. niema najmniejszej wzmianki o winie, o zlej woli lnb opieszałości, a przecież llŜ .je]i 

nakazujo i straży polowej i zwierzchności miejscowej wkraczać i rozwijać swą czynność we wszys 
tych wypadkach bez względu na to, czy szkoda została zrządzoną wskutek winy lub i ie. Góyby P " 
wodawca zamierzał wykluczyć to wypadki,  gdzie idzie jedynie o wynagrodzenie a nie o winę, 1 
zaraz na wstępie użył wyrazów : „W razie popełnionego przestępstwa polowego ze złej woli l°b 0 

szałości winna straż połowa i t. d. ^.j,
Snać zamierzał prawodawca objąć postanowieniami powołanego rozporządzenia także to wyP3 ^  

gdzie idzie jedynie o wynagrodzenie zrządzonej szkody, a nie zamierzał wcale wypadków tego i° 
przekazywać kompetencyi sądów, jak to Świetno c. k. Namiestnictwo czyni. , ^

Lecz o wiele jaśniej i całkiem stanowczo rozwiązują tę kwestyę §§. 26, i 27. które za" ' 6 

postanowienia o orzeczeniu.
Pierwszy z powołanych §§. opiewa: Orzeczenie winno też oznaczyć wynagrodzenie szkody, 

trzecie osoby, których o wspólnictwo obwiniać nie można, ciągnęły korzyść ze szkody polowej 
z uszkodzeń zrządzonych przez wypasienie i t. p. ma nadto orzeczenie oznaczyć, o ile te osoby 
wiązane są do wynagrodzenia szkody poszkodowanemu." ,^ g.

Tu już najwyraźniej wypowiedziano, że orzeczenie może odnosić się do takich osób, które ^ 
pełniły żadnego przestępstwa i których karać nie można, a przecież o ich obowiązku do wynagi° 
należy orzec i nienależy odstępywać sprawy sądowi.

Drugi ustęp §. 27 powołanego rozporządzenia opiewa: Jeżeli w uszkodzeniach zrządzonych Pr 
wspólne stado nie można dojść, które bydło szkodę zrządziło i kto jest jego właścicielem, tedj ’ 
wszystkich bydląt, znajdujących się w stadzie solidarnie obowiązani są wynagrodzić poszkodować

Ten §. orzeka jak najwyraźniej o obowiązku do wynagrodzenia względem takich osób, na ® ^
najmniejsza nie cięży wina i przypuszcza, takie wypadki, w których nikomu nie można przypisaC jfl 

Przypuścimy n. p. że takie wspólne stado, o jakiem mówi § . 2 7  było pod najlepszym d° .j0 

i pomimo najusilniejszych starań dozorców przeszkodzenia złemu, wstąpiło na cudze pole i 
znaczną szkodę. y

W tym wypadku ani o winie ani też o karze mowy być niomoże, a przecież należy ten j 
dek podciągnąć pod postanowienia minist. rozp. i orzec o obowiązku do wynagrodzeni i szkody 
przekazywać go do kompetencyi sądów.

Jak się da pogodzić postanowienie §§, 26 i 27 z twierdzeniem Świetnego c. k. Namiestń®  ̂
że orzeczenie w sprawach polowych musi oskarżonego uznać winnym przestępstwa i inusi wyrzec 3̂   ̂
kolwiekbądźchoćby najlżejszą karę np. naganę, pozostawiamy własnemu ocenieniu Świetneg0 j. 
Namiestnictwa, a twierdzimy właśnie przeciwnie, że w tych wypadkach orzeczenie musi uzna0 

nionego niewinnym i nicmoże wypowiedzieć żadnej choćby najlżejszej kary np. nagany. ^
Wypada nam jeszcze wspomnieć o wyżej przytoczonych postanowieniach nstawy karnej ® 

nowicie o §§. 359 i 364. a #>
Analogia tych postanowień nie może być żadną miarą do przestępstw polowych zastosowań® 

dla tego, bo pierwsze wedle §. 3. powszechnej ustawy cywilnej na analogię tylko wtenczas 
woływać s ię , jeżeli zachodzącej wątpliwości nie można rozwiązać z treści ustawy, a właśnie ^  ■ - 
liśmy, że §§. 26 i 27 rozwiązują stanowczo tę wątpliwość a właściwie, że w obce jasnych pos-’ 1

o* 1
iefl



tych s g  . , ,  , ,
SS zpaua  w tej mierze w ątpliwość  nie zachodzi. W ykaza l iśm y  n ad to  j a k a  myśl p rzyśw ieca ła  

opiek° ^  W^ an iu  ro zPorz£l^zonia  z (t- 30 . S ty czn ia  1860 —  dość za te m  nadmienić, żo d a jąc  
Post  ̂ rok’ictwu i ochronę dobru  po low em u , powołane rozpo rząd zen ie  stanowi o w y ją tk ac h  z ogólnych 

sta \^n°W*ei  ̂ * n '°  s '® za t'ein podc iągnąć  pod ogólne pos tanowienie  powszechnych ustaw . N a tej pod-
Ie  ̂p izys tępu jem y  do bliższego rozgraniczenia  kom petencyi.  

pote ^ dail êul oaszem d ad zą  się te  w ypadki,  w k tó ry ch  Ś w ie tne  c. k, N am ies tn ic tw o kw estyonuje  kom - 
llcyę władz au tonom icznych  na  trzy  ka tego rye  podzielić,

0 pierwszej ka teg o ry i  należałyby te w ypadki,  w k tó rych  cale postępowauio ogran icza  się li do 
Wysiedzenia wysokości szkody a  orzeczenie m iał o by się odnosić jedyn ie  do us tanow ien ia  obo­
wiązku w ynagrodzenia  szkody.

W yżej w y k aza l iśm y ,  że dochodzenie i rozs trzyganie  w tak ich  w ypadkach  należy do wyłącznej 
kompetencyi władz a u to n o m iczn y ch ,  a nie do c. k .  sądów, j a k  to  Ś w ie tne  c.  k .  N am ies tn ic tw o  
Pr/-ypuszcza.

Z resz tą  nie m ożem y przemilczyć uwagi, że we w szystk ich  tych w ypadkach ,  w k tó rych  zachodzi 
Wątpliwość, czy pewna, sp raw a  należy do k om p e ten cy i  w ładz  au to n o m iczny ch ,  czy zaś do c. k .  
sądow, odnośny spór  o kom petencyę  mógłby być wytoczonym i za ła tw ionym  jedynie  m iędzy  tem i 
Wfadzami, a nie między w ładzam i au tonom icznom i a  Ś w ie tnem  c. k. N am ies tn ic tw em , k tó re  n iem a 
obowiązku b ron ien ia  p raw  c. k. sądów.
Do drugiej ka tego ry i  za liczam y te  w ypadki,  w k tó rych  ś ledztw o i orzeczenie odnosi się do winy 
1 ka ry  a  o r a z , do w ynagrodzenia ,  a  w k tó ry c h  re k u r s  skierow any j e s t  ty lko  przeciw tej części 
Wyroku, k tó r a  odnosi się do w ynagrodzenia  szkody.

Zdaniem  naszem rozs trzy gan ie  w szystk ich  tych reku rsó w  należy do w yższych władz a u to n o ­
micznych, albowiem wyskazaliśmy, że wina i k a ra  nie jes t  t a k  ściśle po łączoną z obow iązkiem 
Wynagrodzenia, ażeby z uchylen iem  winy u p a d a ła  sa iua  przez się da lsza  część o rz e c z e n ia :  i 
°'vszem udowodniliśmy przeciwnie, że często o rzekać  należy o obow iązku  w ynagrodzenia ,  ja k k o lw iek  
0 Przewinieniu mowy nie m a ; jeżeli więc r e k u r s  sk ie row anym  je s t  ty lk o  przeciw tem u  us tępow i 
Wyroku, k tó ry  o rz e k a  o w y nagrodzen iu  a  p ierwsza część wyroku odnosząca  się do winy, p rzez  
Zaniechanie r e k u rsu  s ta ła  się p raw om ocną  sądzimy, ze wyższe w ładze au tonom iczne  nic wchodząc 
w rozpoznanie pierwszej części w yroku  całk iem  snadnie  bez p rzekroczen ia  granic  swej k o m p e tc n -  
cyi mogą i powinny rozpoznać d ru g ą  część tego w yro ku  i r e k u r s  s tanowczo za ła tw ić, t a k  samo 
l a k to uczyn ią  władze rządow e, jeżeli rek u rs  odnosi się li do winy i k a ry ,  a nie j e s t  sk ie row any  

Ul ^ lzecaw *-ej części orzeczenia, k tó r e  stanowi o w ynagrodzeniu .
Do trzeciej k a tegory i n a leżą  w ypadki,  w k tó rych  orzeczenie odnosi się do winy i k a ry ,  a  oraz  
*1° wynagrodzenia ,  r e k u rs  zaś sk ie row any j e s t  przeciw całej treści orzeczenia.

Z daniem  naszem powinny w tak ich  w ypadkach  o winie i k a rz e  orzekać  władze rządow e a  ua- 
s l§pnie odstąp ić  sp raw ę władzom au tonom icznym  celem za ła tw ie n ia  drugiej części reku rsu .

W y k aza l iśm y  bowiem, że obow iązek w ynagrodzen ia  nie j e s t  t a k  ściśle połączony z w iną i 
k a rą, iżby stanow ił sk ład ow ą  część orzeczenia i nie mógłby osobno być rozpoznaw anym .

Kończąc na  tem  winniśmy jeszcze Sw iet.  c. k. N am ies tn ic tw u  w yjaśnić ,  żo wydanie  okólnika, 
z dnia 8. M arca  1872 do 1. 1867 nio czeka jąc  na  odpow iedź, jedynie  w sku tok  pomyłki naszej 
D xpedy tu ry  nas tąp i ło ,  k tó r a  nie bacząc na  uwagę na referacie domioszczoną. że m a  zan iechać 
expedycyi okó ln ika  i a k t a  zwrócić do biura ,  w ygotowała  i rozes ła ła  okólnik.
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Alegat X.

Od •
P18 okólnika c. k. Namiestnika z dnia 21. Listopada 1873, L. 58.147 wystoso­

wanego do wszystkich P. P. c. k. Starostów.

zaPytanie W
zych

Na
'tyżsi Pytanie W ydziału  krajowego co do kom petencyi władz autonom icznych rozstrzygania w 
f°zp lnstancyach rekursów przeciw orzeczeniom zwierzchności gmin wydawanym, na podstaw ie
P°sta; oą .Zei.lia  m'n'st. z d. 30 . S tyczn ia  18 6 0  N . 28 dz. p. p. oznajm iło c. - k . N am iestn ictw o, iż  

,leaia tego rozporządzenia w zw iązku z postanow ieniam i §. 6 0  i 61 u st. gra. n ie  dopuszczają  
gitiif, W°sc*> rekursy przeciw orzeczeniom o przestępstw ach polow ych, które w ydają zw ierzchności 
a w  ̂ P o sta w ie  §. 27 . lit . d. i § . 60  ust. gm . w yłącznie ty lko c. k . S tarostw a w drugiej instancyi
teW s  'nstar>cyi N am iestn ictw o rozstrzygać m ają kom petencyę a to i w tych w ypadkach, jeżeli
<k°tiej Wymierzony i ei>t ty lko  przeciw orzeczeniu zasądzającem u obwinionego na wynagrodzenie w yrzą- 

szk°dy polowej a nie odwołuje się także od orzeczenia co do winy i kary na rekurenta nałożonej, 

'k^iia Zeczenie bowiem wydane na podstawie rozp. min. z d. 3 0  S tyczn ia  1860  względem wynagro- 
P iw  Szk°<ły polowej je s t  w ynikiem  i stanowi część nierozłączną orzeczenia karnego uznającego winę 
^  Wa Polowego i skazującego przestępcę na karę, te  części orzeczenia stoją  ze sobą w tak  
'kenip ZV" ^ U> *z jest możebnem ocenić należycie zażaleń  rekursów  skierowanych przeciw za są -  
cZen;a *'a "^nagrodzenie szkody polowej nie wchodząc zarazem  w rozbiór części rekursow anego orze- 

° ycz^Cej winy i kary rekurenta i odw rotnie; dla tego tóż niem ożebnemby naw et było p rze- 
r°zstrz 61118 P0s^ P °w an ia , według którego rek u rs, o ile  dotyczy orzeczenia co do winy i kary miałaby  

J § a ć  władza polityczna, o ile zaś dotyczy zasądzenia na odszkodowanie, w ładza autonom iczna. 

8°sp0(j rzekać zaś względem pretensyi praw nych o wynagrodzenie szkody doznanej na m ajątku do 
l|ie s^ drst" a Polowego należącym  niezaw iśle od śledztw a karnego względem  przestępstw a polowego, 

'iatatiia^0WÔ aUe 3n' zw ‘erzcbn°ści gm inne z mocy ustaw y gminnej, ani władze polityczne powołane do 
Przestępstw policyjnych.

tak*cb Prete:;syi nie odnoszą s ię  postanowienia rozporz. min. z d. 30 . S tyczn ia  1860. N . 28  
"ylte n l6°  Przepisy kodeksu cyw ilnego; a rozpoznawanie i rozstrzyganie takich sporów należy

^  ^  óo kom petencyi sędziego cyw ilnego.

'Vz8l§dem 6 ^  wypadkach przewidzianych w §. 27. rozp. min. z d. 30. S tyczn ia  1860 orzeczenie 
^Uy p "^nagrodzenia szkoay przez w łaściciela bydła polegać musi na śledzi wie karnem , i uznaniu  
S(>iciela ^‘̂ ępstw a czy to pastucha, którem u w łaściciel poruczył strzeżenie bydła czy też sam ego w ła -  

p ory zawinił ustanowieniem  niedostatecznego dozoru lub pozostawieniem  bydła bez dozoru. 
ŝta\y tarosta zechce zatem  w danych wypadkach zastosow ać ściśle powyż wyłożone przepisy  

w ai kom Petencyi władz politycznych §. 61 . ust. gm . zaw arow anej, a w danym razie p o -  
'V'ato^^j u§ §• 10o. ust. gm. względnie według § . 51 ustępu drugiego ustaw y o reprezentacyi po-

0 d[,;s ,  (

ego reskryptu udzieli Pan W ydziałow i powiatowem u dla w iadom ości.

D . j. w.
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A legat Y .

Q J .
P18 odezwy W ydziału krajowego z dnia 29 Maja. 1874 do 1. 20801 wystoso­

wanej do świetnego ck. Sadu kraj. wyższego we Lwowie i Krakowie.

Zal ^  111 §■ 27, lit. d. ustawy gminnej z 12 Sierpnia 1866. należj policya połowa do własnego
resu działania gminy.

. . Przy wykonywaniu tej gałęzi policyi miejscowej, kierują się władze autonomiczne postanowieniami 
p p a l n e g o  rozporządzenia z dnia 30 Stycznia 1860 d. p. p, 1. 28. Lecz przy zastosowaniu tych 
^ _ aaowień w praktyce natrafia się na rozliczne trudności ze strony c. k. Sądów, albowiem niemal 
^az^e naruszenie gruntu, podciągają c. k. Sądy pod przepisy ces. patentu z 27 Października 1849, 

Uzasadniwszy tym sposobem swą kompetencyę, wdrażają i przeprowadzają długo trwające z kosztami 
4czone spory prowizoryalne.

Często zaś zdarza się, że lada targnięcie się na własność rolniczą, bywa poczytanćm za złośliwe 
°dzenie cudzej własności, traktowane jako przestępstwo przewidziane w kodeksie karnym §. 468. 

bo'' ^  ^‘ m n̂ ŝter* rozporządzenia z dnia 30. Stycznia 1860, jest wypowiedzianem, co przez włas-
rolniczą rozumieć naieży, a dalej czytamy w tym §fie: należy zatem policzyć do własności rolni- 

J grunta, role, łąki, ogrody, drzewa owocowe, plantacyo wszelkiego rodzaju, prasownie, siennice, pa- 
h budy polne, płoty, ogrodzenia, aleje, stawy rybne, przyrząd nawodniania i osuszania, groble, za- 
y wodne, wodociągi, drogi, ścieżki, studnie polne i t. d., jako też wszelkie nieuprzątnięte jeszcze 
Ce i płody, stogi siana, brogi zboża pozostawione w polu, sprzęty gospodarskie, bydło pociągowe i 
^cei nawóz i t . p.

10 0tóż wszystkie te, bądź ruchome, bądź nieruchome rzeczy mogą być przedmiotem przestępstwa po- 
We§°> a ponieważ ministeryalne rozporządzenie z 30 Stycznia, bezsprzecznie miało na celu użjczyć 

Ubleżytej opieki i ochrony rolnictwo przej szybkie i doraźne sądzenie przestępstw polowych i z tego 
P°Wodu wyjęto je z pod koiupetencyi c. k. Sądów i uproszczono całe postępowanie, mamy zaszczyt od- 
*!Ie®ć do św. c. k. wyższego Sądu z uprzejmą prośbą, aby zechciał polecić podwładnym sobie c, k, są- 

111 ścisłe przestrzeganie granic swej kompetencyi stosownie do postanowień wyżej wzmiankowanego roz­
porządzenia z 30 Stycznia 1860. r., które wydanym zostało przez ministerstwo »praw wewnętrznych 

sPfawiedliwości.
O postępowaniu w tyiu względnie powzięteiu, zechce nas Św. c. k. Sąd powiadomić.

D. j. w.
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L 17.265.

Alegat Z.

k _ za ła tw ien iu  sp raw ozdan ia  z 3. S ie rp n ia  b. r. L ,  6 27 ,  k tó reg o  za łączn ik i  z w raca  się, W y d z ia ł  
v ]0* y  u *e uw zględnia jąc r e k u r s u  M eschulim a K u p fe rb e rg a ,  właściciela g a rb a rn i  w Tyśraienicy, za-  

01’zeczenie W y dz ia łu  powiatowego z 1. L u teg o  b. r. L .  92, k tó re m  polecono zwierzchności 
orze 11 ̂  W Tyśmienicy , ażeby w zbroniła  rek u ren tow i zanieczyszczania wody w rzece S t r y m b ie ,  tudzież  
rekuCZei” ° 1 L u tp g° 1872 L .  1 9 3 ,  k tó re m  polecono zwierzchności g m inn e j ,  ażeby śc iągnęła  od 

. f n^a ’ uałożone na  niego k a ry  pieniężne w kwocie 30  złr. i czuw ała  n ad  t e m ,  ażeby re k u r e n t  
0(łch 0(^P-:dki garb ia rsk ie  n a  innne w skazane  m u  miejsce i p o s ta ra ł  się p rzy tem  o inny k ie ru n e k  

°słab'<' U nieCzys t o k i  wyrzU(!aiiy c^  z g a r b a r n i . R e k u r e n t  bowiem nie w y kaza ł  f a k t ó w , k tó r e  by 
lc mogły uzasadnione  i w yczerpujące  m otyw a orzeczeń W y d z ia łu  powiatowego.

^ Rady Y/ydziału krajowego Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem księ­
stwem Krakowskiem.

W e  L w ow ie  dn ia  15. L is to p a d a  i  872.
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Alegat Ź.

Sepff ^ atneu ® einer SWajeftat ber SaiferS. ©a§ i. f. 5Reid)3gerid)t l)at nad) ber am 30. ?tpril 1874
f̂fen® ^ en $erl)anblung, bei toeldjer gegemodrtig maren, alś>: SBorfitgenber: ber 5J$rdfibent be§

thi ® r’ $ re$ err Krauss. —  ©timmfiiljrer: 3’iirft Sonftantiu Czartoryski, Dr. Ma-
0.¥, Dollenz, Dr. Carl Habietinek, Dr. Moritz Heysler, Dr. Anton Freiherr von Ilye-Glunek, Johanu v,ecli] jj, > -inadeus Ritter v. Merkl, Dr. Rudolf von Ott, Joliann Freiherr von Rcsti-Ferrari, Dr. Franz 
8a slerr V° n S c^arsc*im^. —  ©djriftfiilfrer: Dr. Eduard Kanziani, iiber beit mittelft. Gingabe be§ galig. 
tfc(̂ 5 ̂ U3fć§uf?e3 de pr. 20. gebruar I. $. 3- 20/R. G. geftellteu Slntrag auf (Sntfdjeibung be§ Compe- 
feb ̂ 0tl̂ ctes fottjol bon bem f. !. 2)iinifterium be§ $nncrn (fiir bie ftaatliĉ eu SBeermaltungśbe*
_ )') ais ton bem SanbeS-StuSf̂ ufe (fiir bie autonomen Drgane) in ittnfprud) geitommene 23ereć§tigung3ur

•nip ®ul|’ć§eibung ob auś> fanitdtś>poligeilid)en 97Mfid)teu bie Slbflufje ber Kupferberg’fd)en ©drberei gu Tyś-
biirfUtZ 'U ® a 5̂’en ’n ‘)eu ©trbmbafluf geleitet unb fioljabfalte auf eincnt offentlidjert iplatge gelagert toerben 
ftfiiB ’ na^ 5dnl)brung be§ .f)errn Dr. Paul 9iitfer bon Skwarczyński fiir ben galigifdjen 8anbe§*9lu§»
n̂n llU  ̂ ^ errn ^ iw fłerialratl)e§ ©r. UKoritg Diitter b. Sclnnerling fiir baś> f. f. 3)iinifteriuin bc§ 

er’b betreffs ber bon bem galig. 8anbe3au§fd)uf?e formnlirteit ijJetite, gu erfennen: 
lj0 bas f. f. 3)iinifterium bc§ ĵ nnern Ijabe iufeineu Gnitteibungen bom 23. $uli 1873 3-812 unb 

1 9̂. SHobember 1873 3- 16697 fcinen SBirlungSlreiS iiberfc^ritten; unb 
w  bie bon bem galig. 8anbeS=2lu§fć§uf?e in biefer Slugelcgenljeit bermogej Gntfdjeibuug bom 11. 97o* 
fiir Cl -3- 1^265 augeorbneten fanitatspoligeilicffen 58crfiigungen Ifabeit aufredjt gu befteljen, —  fid)
(j ’UCOmf>etent gu erflaren befunben, I)infic§tlid) bc§ SlntragS auf Gntfć̂ eibung be§ obioaltenben Gompeteng* 
®ći I ' Ĉ § a êr crfannt: ,,©ie Gntfć̂ eibung iiber bie 8eitung ber 2lbfliij?e au§ ber Kupf'erberg’fdjen

erei gu Tyśmienitz unb iiber bie Siblagerung ber 8ô abfdlte biefer ©drberei auf einem bffentlidjen 
jj a.^ e' ftOjt beit autonomen Drganen in bem burd) bie §§. 27 lit. f. 101 unb 106 (am ©djlujje) be§ ga* 

’lĄen ©emeinbcgefetgeS bon 12. Sluguft 1866 91r. 19 8. @. 58. georbneten $nfWugenguge gu."
® riin b e : ©ie $ncompcteug be§ !. f. 97eid)Sgerid)teS gur f̂ attung ber bon bem galigif̂ en 8anbe§p 

fub 1 unb 2 ber 5|Jetit3 beantragtcn lu§fprud)e ergibt fić§ au§ bem §. 33 be§ ©efetgeS bom 18. 
fe!6 ^ r ' ^  ^ rSan’la^on ^  5ReiĄ§gerid)te§ unb iiber ba§ 23erfal)ren bor bem̂
• 611 • >bornad) bei ©ompeteng^onflicten ba§ ©rienntnif, oI)ne ba§ ^nnere ber ©ad)e gu beriiljren, fiĄ lê
f)j. auf bie @ntfc§eibigung ber Gompetenĝ frage gu befdjranfen Ijat. 3 nf°fer11 ct̂ ct foioofit im Gontepte 
f* x 9abe be§ galig. 8anbe§»lu§fd)u§e§ (inSbefonberc @eite 6), al§ auĄ in ber 9iubrif berfelben bie @ut» 

u»g be§ gioifĄen ben ftaatOdjeu SBê orben unb ben autonomen Drganen in ber borliegcnben Slngele* 
obet * °^łl5â eu‘)e11 Eompeteng^GonflicteS beantragt ift, T?at ba§ 9iciĄ§gerić§t iiber beufelben im ©inne be§ 
b-1 êSDgcnen ®efetge§ gu entfĉ eiben befunben. ©iafe§ Grfcnntnig beru t̂ auf nadfftelfenben Grlodgungen: 
gefi" 6 ^   ̂  ̂ Sa^ ’f^e11 ® emein ê ©efetgeS bom 12. luguft 1866 91r. 19 ?. @. 33.
le[f|0'leU ® Dr3c f“ r ©ić§erl)eit ber SJSerfou unb beS ©igeutl)ume§, banu bie ©efunbl)eit§pi>Iigei gu bem 
lij , '̂ kbigen $Birfung§!reife ber ©emeinbe, bie §anbl)abimg ber DrtSpoligei in il)rem gangen Umfange 
tete " â  §■ ^  ^  Sa^a'fĄcn (ScmeinbegefetgcS bem DrtSborfte^er ob, gcgen bcjścit SBcrfiigungen ber toci- 

^nftangengug, infoferne e§ fi<§ urn Slngelegen̂ eiten bc§ felbftftdnbigcn 2Birfungślreifc§ l)anbelt, bur^ 
j §§• 101 unb 106 geregelt ift. —  ©aj? gu ben ber (Scmeinbe im fclbftftanbigen SBirlungSlreife gugetoie* 

eu ©egenftanben ber ©efunbl)cit§poligei auĄ bie ,g>anbl)abuug ber fanitdt§poIigeiIid)en 58orfd)riften in 58e 
3 auf ©trafcn, 3Bege, ©dffcn, SJSIatge, g-Iuren, flicfenbe unb fteljcnbe ©eiodffer, ltnratt)t§!audle unb ©enD 

187 et1f *)ann 'n auf unl> 97utg?oaffer geljore, ift im §. 3 a. be§ 91eî §gefetge§ bom 30. Slprit
3- 68 5R. ©. 58., betreffenb bie Drganifatiou be§ offentlidjen ©anitdt§bienftc§, au§brudlid§ au§ge=
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fprodjett unb annerfannt. Bufolge bicfcr gefet^djen 93eftimntungen ntujj aud) bie ©emeinbe Tyśmienitz 3* 
Gcntfdjeibuug in SSctreff ber al§ fanitatswibrig geriigten Ibp jfe  unb 8 ojablagerttitg au§ ber bortigen u 
ferberg’fd)en ©arberei al§ berufett erfantit werben. e

©a§ f. t  9Jlinifteriunt be§ fjttnern eracjjt febod) im oorliegeubett • gatfe eitie befcjrattlenbe 
Bon ber gefetslidjeit 9tegel befjjalb ntacjett, nnb bte ©ntfdjeibung itber bie geriigten Uibelftćinbe fiir bte 
Werbebejorbe, itetulid) bie !. f. 9 3e3irf§jauptmannfcjaft Tłumacz in 5tnfjrud) ttejmen ju follett, weil bte 
geblidjen fanitatswibrigen Uibelftanbe mit bem 93etriebe einer foldjett ©ewerbe Utiternejtnung L̂ifamtnenij 
gen, weldje fiir tjre 93etrieb§ 2lttlage einer ©enejntigung bebitrfe unb Weil biefe ©enejmigung ®ur" bte 
werbe=Drbmmg Bom 20. ©ejember 1859 91 r. 227 91 @. 93. ber (Śewerbebejbrbe jugewiefen iftf lt,e 
nad) §. 32 btefe§ ®cfetje§ bie bet foldjen 93etricb3anlagen, aflenfatfó in betrad)t lommenbett Uibelftdnb̂  
jritfeu, unb bie etwa nbtjigen 93ebingungett unb 93efd)rdnfungen Borsuf̂ reiben," aud) ttady §. 36 bet 1 
biefśffdlligen „comnttfftonelleit SSerjanblttg alle maafśgebeubcn Umftanbe 311 erjebett, bie borgefontnteneti 
wenbungen gruubjdltig git erbrtent l)at. *

9tllein biefe gefetgLtcfjen SSerfitguugett fommctt nur bjuttt unb infoferne in Slnmenbiing , wettn 
um bie ©enejmigung einer erft git errid)tenben gewerblidjen 93etrieb§anlage ober unt „Slenberttngen w 
93efd)affenjeit ber 93etrieb§anlage ober in ber ^abrilationSweife" (§. 40) I)anbelt. ©obalb einc 
lage genejmiget unb wirfltd) 'jbrgeftellt ift, erfdjentt bie .fpeftiou ber ©ewerbebejbrbe gefcjlofjen, iji'e 
ffttjnajtne attf bie SBiirbtgung polî filidjer 9iittfftd)teu ift becnbet, unb e§ ftejt if)r ncłj SOlaafigabe be§  ̂^
§auptftiide§ ber ®ewerbe*Orbnung nur nod) bte .fmnbjabung ber ©etoerbc ©orfcjriften, fowie bie Untel,“
dntng unb 93eftrafung ber Uibertretungen ber 93orfd)rifteu be§ ®ewerbegefetje§ git. _,,

9Benn fid) aber au§ bem 93etriebe einer bereit§ beftejenben gewerblidjen 93etrieb§anlage ?̂oli3el ^ ' 
inSbefonbere fanitdtswibrige Uibelftćinbe ergebeit, fo fiubct fid) in ber ©ewerbe^Drbnung feine 3 3eftintniil,19' 
jufolge welcjer bie ©ewerbebejbrbe 311 beren ©rjebuttg, SBnrbigung unb 9lbftellung berttfen toare, 11 
bajer bte bctreffcnbe 5lnit§jaubliing lim fo ntejr in bett 2Bir£uttg3frei3 ber kur @anbjabung ber SofaiP0 
lijei im aflgetnetneit berufenen Drgatte fallett, al§ baS galijifdfe ©emeinbegcfetj Bont 12. Sluguft 1866 u' 
ba§ ©efetg iiber bte ©rgamfatiou bc§ @anitat3bicnftc3 Bom 30. Slpril 1870 fpćiter erfcjienen fittb, ^  
©ewerbe .Drbnung Bom 20. ©ejember 1859, unb in bicfcn fpdtcren ©efetgen bie 93efd)rdnfuttg beś ® 11' 
lungSlreifeS ber §anbjabung ber Socalpoligei burej bie ©emcinbe nidjt wojl jdtte mit ©tififdjmiigen 
gangen werben lójtnett, Wenn eitte foldjc in 93etreff gcwerblicjer 93etrieb§4lnlageu attf ®ruubl ber ®eiB r̂ 
Orbnttttg in ber oon bem f. !, yjliitiftcrium be§ ^intern bejaujteten 9lu§bejitiittg beftanbe. , ,

|llteriłtng§ ift e§ bei bem Bon bem f. t  91etd)§gcricjte ancrlantiten Untfange ber gemeinblitjeit $3U 
famfejt in Solalbolt̂ eifadjen moglid), bafj eitte GŁoliffiott bamt eintreten fbmtc, wettn bie ®ewerbebcjorbe ,’ 111 
93etrieb§ 9lulage, al§ juldffig geuejmigt jat, unb bte ®etneinbe nad) (Srridjtuug ber 2lntrage bie au§ ĉtC 
93etviebe fid) etwa ergebenben llibelftaube in ben 93ereid) ijrer ©rclutiou giĉ t, aber bie blojje 2 Jlogli^*c 
einer folcjeit ©ollifiott parf ba§ 91eicj§gerid)t, weld)c§ auf ©ruttb ber Beftejenbett ©cietge 311 urtjeilen r ' 
nidjt beftitmnen, bei ber @ntfd)eibuug cincS lonlrcteu Kompeteng^KonfltctcS bie 3wetfellofeti 33crjd)riftcii 
ctitfdfldgigen ©cfetge aufer ld)t 311 laffcit, 3ttmal ba foldje gollifionett bei iintfidjtiger .ganbjabung bcl 
§§. 31— 36 ber ©ewerbe Orbitung Bomj«0. Scgeinbcr 1859 nicjt tcidjt eintreten lonnen, unb gegeit fttof'3 
lltocrgriffe in .gianbjabuttg ber Sofalfaoligei bie §§. 101— 107 be§ galigifct)en ©entcitibegefotgeS jinrcicje- 
Slbjilfmittcl att bte §aub geben, wajrenb e§ fid) anberCrfeitS nid)t oerfenitctt lajjt, baj) oft Umftanbe c i« ^  
ten Ibnneit, welcje jur 93cfeitiguug Bon ©efajrcni fiir bie fiidjerjeit, fiir ba§ 8 cben ober fiir bte ©eftittb?  ̂
etn rafdjereS, nur burd) ba§ Organ ber Solalpoligei tnbglid)cS @injd)reiten gegeit fjoligeilicjc llibelftanb : al1̂  
eittetn gcucjmigteit (Sewerbebetriebe forbern foutteu, al§ biefj bet betu auf ber ©ewerbc Orbitung berujO'  ̂
®efd)aft§gaitge mbglidj wdrc, bafj bajer bet griinbfntslidjer 93eobad)tung ber oon bent f. f. 9 ieid)§gerid)t̂  
bem Borliegcnbeit loufreteu f̂ alte fcftgeftellteu Gomjetcit3 bie ctwaigeu 91ad)tjeile einer mbglidjen Solin1® 
burd) bie fd)net!cr 311 gcwdrtigeitbe Siuwirtung guni ©djutse ber wid)tigftcn pntereffen ber SofaÎ >oligei W® 
aufgemogeit witrben.

9Bien a nu 1. SJlai 1874. ® a§ L 1
Mrauss m. p. Dr. liau zian i m. p.
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W imieniu Jego Cesarskiej Mości. 
l 'ybunał państwa po odbytej na dniu 30. Kwietnia 1874. rozprawie publicznej, przy której byli

obecnymi ja k o :
P r z e w o d n ic z ą c y :

Prezydent Trybunału państwa Dr. K a r o l  B a r o n  K r a u s s ,
G l o s u j ą c y :

“stanty książę Czartoryski, Dr. Maciej Dollenz, Dr. Karol Habietinek, Dr. Maurycy Ileussler, Dr. 
n^°n* Haron Hye-Glunek, Jan Kiechl, Tadeusz Merkl, Dr. Rudolf Ott, Jan Baron Resti-Ferrari, Dr.

Franciszek Baron Scharschmid;
Trzymający pióro: Dr. Edward Kanziani.

Na wniosek przedstawiony w podaniu galicyjskiego Wydziału krajowego de pr. 20 Lutego b. r.
* 2 0  T '* P- o rozstrzygniecie sporu kompetencyjnego z powodu, że zarowno c, Ministerstwo spraw 

^ " ^ n y e h  (w imieniu państwowych władz administracyjnych), jako też Wydział krajowy (w imie- 
0 |ganów antonomicznych) sądzili się być uprawnionymi do orzekania, czy ze względów policyi zdro- 

a odpływy z garbarni Kupferbergów' w Tyśmienacy w Galicyi — do rzeki Strymby spuszczanemi, a 
ski im P*acu Publicznym składanemi być mogą, — wysłuchawszy p. Dra. Pawła Skwarczyń-

e§° w zastępstwie Wydziału krajowego i radcę ministeryalnego p. Dra. Maurycego Sehmerlinga w 
Spstwie c. k. Ministerstwa spraw wewnętrznych, uznał się niekompetentnym ao orzekania co do 
(>sku ujętego we formę Drzez Wydział krajowy przedstawioną: 1. że c. k. Ministerstwo spraw we- 

^'etrznych orzeczeniami z dnia 23. Lipca 1873 L. 812 i z dnia 29 Listopada 1873. L. 16697. prze- 
r°czyło swój zakres działania, a 2) postanowienia ze względów policyi zdrowia przez Wydział krajowy 

Z£łdzone orzeczeniem z dnia 11. Listopada 1872. L. 17205. w mocy swej utrzymanemi bjć mają.— 
Wniosku atoli o rozstrzygniecie zachodzącego sporu kompetencyjnego zawyrokował, jak następujr : 

u Rozstrzyganie co do kierunku odpływów z garbarni Kupferbergów w Tyśmienicy ; co do skła­
d u  odpadków z tej garbarni na placu publicznym, wchodzi w zakres dzjąlania władz autouomicz- 

z zachowaniem toku instancyi przepisanego postanowieniami §§. 27 lit. f, 101 i 106 (przy 
» °ncu) galicyjskiej ustawy gminnej z dnia 1 2 . Sierpnia 1866 1. 19. Dz. u. kr.

P o w o d y  :
Niekompetencya c. k. Trybunału państwa do wydania orzeczeń odpowiadających wnioskom ujętym 

birnię przez Wydział krajowy pod 1 i 2 przedstawioną, wypływa z postanowienia §. 33. ustawy 
óiiia 18. Kwietnia 1869 1. 44 Dz. u p. o orgamzacyi Trybunału państwa i o postępowaniu przed 
1 ’ wedle kurnego Trybnnał państwa ograniczać się ma do rozstrzygnienia kwestyi kompetencyi, nie 

Chodząc w samą istotę sprawy.
O ile zaś zarówno w toku podania galicyjskiego Wydziału krajowego (szczególnie na stronie 6), 

napisie takowego, przedstawionym jest wniosek o rozstrzyguienie sporu kompetencyjnego, zacho- 
aceg0 w niniejszej sprawie mięazy władzami państwowemi, a organami autonomicznemi., uznał się 
ybuiiał państwa powołanym do rozstrzygnienia tego sporu w myśl powyżej przytoczonej ustawy. 

Orzeczenie samo opartem jest na następnych pobudkach:
Wedle 27 ust. 2 i 5 galicyjskiej ustawy gminnej z dnia 12. Sierpnia 1866 1. 19; Dz. u. kr. 

!a!e^  czuwanie r.ad bezpieczeństwem osób i ich mienia, niemniej poLcya zdrowia do własnego zakresu 
■Hania gminy, wykonywanie policyi miejscowej w całej objętości, jest w myśl §. 57, ust. giu. zada- 

|Ueńi naczelnika gminy, przeciw którego zarządzeniom ■— o ile odnoszą się do własuego zakresu dzia 
a •— dalszy tok instancyi regulują postanowienia §§ 101 i 106.

Postanowienie §. 3. lit. a. ustawy państwowej z dnia 30 Kwietnia 1870 1. 6 8 . Dz. u. p. o or- 
^a“izacyj publicznej służby zdrowia wypowiada i stanowi wyraźnie^ że do spraw policyi zdrowia prze­
l a n y c h  gminie, w jej własnym zakresie działania należy takżje wykonywanie przepisów policyi zdro-
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wia co do komunikacyi, dróg, ulic, placów, pól, wód płynących i stojących, kanałów odpływowy0*1 

i kloak, co do wody służącej do picia, lub do innego użytku.
Stosownie do tych przepisów ustawy uznanem być musi, że gmina Tyśmienicka powołaną jest do sta” 0 

wierna co do narzuconej szkodliwości dla zdrowia odpływów i odpadków tamtejszej garbarni Kupfcrberg0" '
C. k. Ministerstwo spraw wewnętrznych' mniema jednak, że w obecnym wypadku zachodzi wyj1'!' 

tek z ogólnych postanowień ustawy i że rozstrzygnrenie podniesionych zarzutów należeć powinno d° 
władzy przemysłowej, t. j. do c. k. Starostwa powiatowego w Tłumaczu, a to dla tego, że stan ten dl3 

zdrowia szkodliwym być' mający, połączonym jest z wykonywaniem takiego przedsiębiorstwa przetnj' 
słowego, które tylko za otrzymaniem przyzwolenia założonym być może, a dawanie takich przyzwoli1 

postanowieniami ustawy przemysłowej z dnia 20. Grudnia 1859 1. 227. Dz. u. p. przekazanem jeŜ 
władzy przemysłowej, która ma wedle §. 32 tej ustawy przy takich zakładach przemysłowych „zbada0 

możliwie zachodzące niedogodności i przepisać petrzebne warunki i ograniczenia," — a przy odnoś”eJ’ 
wedle §. 36. przedsiębrać się mającej „rozprawie komisyjnej rozpatrzyć wszelkie rozstrzygające oko- 
licżności i wyczerpująco rozważyć podniesione zarzuty."

Te postanowienia ustawy jednak tylko wtenczas i o tyle zastosowanemi być mogą, jeżeli da" 
nem być ma przyzwolenie na utworzenie takiego zakładu, albo też „na zmianę właściwej cechy z;l" 
kładu przemysłowego lub sposobu produkcyi" (§. 40). Po udzieleniu przyzwolenia i rzeczywistem '̂S' 
stawieniu zakładu przemysłowego, ustaje działalność władzy przemysłowej, jej wpływ na ocenie1’ 10 

względów przemysłowych ukończonym jest i cała jej działalność ograniczoną jest wedle IX. rozdział11 

ustawy przemysłowej do przestrzegania przepisów przemysłowych, jako też dochodzenia i karania prz®' 
kroczeń przeciw postanowieniom ustawy przemysłowej.

Gdy jednak z ruchu już istniejącego zakładu przemysłowego wypływają niedogodności policyj110 

w ogóle, mianowicie zaś dla zdrowia szkodliwe, nie zawiera ustawa przemysłowa postanowień* które by 
upoważniały władzę przemysłową do badania, ocóniania, i usuwania takowych; dla tego też musi od­
nośna działalność należeć do zakresu organów' w ogólności powołanych do sprawowania policyi mi°j' 
scowej, —• a to tem bardziej, gdy galicyjska ustawa gminna z 12. Sierpnia 1866 i ustawa o orga”1' 
zacyi służby zdrowia z 30. Kwietnia 1870 później wydanemi zbstały jak ustawa przemysłowa z dnia 
20. Grudnia 1859 i w tych późniejszych ustawach ograniczenie zakresu działania co do sprawowania 
policyi miejscowej przez gminę, nie mogło by być milczeniem pominiętem, jeżeliby takowe na podstawi® 
ustawy przemysłowej istnieć miało , co do zakładów przemysłowych w takiej rozciągłości, jak mnie’1’ 3 

c. k. Ministerstwo spraw wewnętrznych.
Przy uznanej przez Trybunał państwa rozciągłości zakresu działania gminy w sprawach policy1 

miejscowej, mogłaby wprawdzie powstać kolizya", jeżeli by władza przemysłowa dala przyzwolenie ”!l 
utworzenie pewnego zakładu przemysłowego, gmina zaś po utworzeniu go niedogodności wypływają015 

z ruchu tego zakładu podciągnęła pod swoję egzekutywę; możliwość takiej kolizyi nie może' jednak 
nakłonić Trybunału państwa który, jedynie na podstawie istniejących ustaw wyrokować m a, ażeby 
przy rozstrzygnieniu przedłożonego sobie sporu kompetencyjnego’, pominął niewątpliwe przepisy odnoś­
nych ustaw — tem bardziej , gdy takie kolizye przy względnem zastosowaniu §§. 31 — 36 ustawy 
przemysłowej nie łatwo żajśc mogą, a przeciw' możliwym nadużyciom przy sprawowaniu policyi miej­
scowej §§. 101 — 107 galicyjskiej ustawy gminnej podają dostateczne środki zaradcze; z drugiej strony 
zaś zaprzeczyć się nie d a , że częstokroć istnieć mogą okoliczności', wymagające1 ze względów bezp’6' 
czeństwa, życia lub zdrowia — raźniejszego wystąpienia organu policyi miejscowej przeciw niedogod­
nościom policyjnym , wypływającym z ruchu zakładu przemysłowego za przyzwoleniem utworzonego* 
aniżeli by to moż.iwem było przy przestrzega ńu toku rozpraw:y, przepisanego ustawą przemysłową, 
dla tego też przy zasadniczem zastosowaniu kompeteucyi —  z powodu niniejszego szczegółowego wy­
padku przez Trybunał państwa ustanowionej, przeważa raźność w działaniu ku obronie najważniejszych 
interesów policyi miejscowej, możliwe niekorzyści zajść mogącej kolizyi.

We Wiedniu dnia 1. Maja 1874.
C. k. Trybunał państwa.

Krauss m. p. Dr. Kanziani m. p-



°dpis do 1. W. kr. 15207.

Alegat A ,

^Pis rozporządzenia c. k. Namiestnictwa z dnia 21|7 1874 1. 33472 wystosowa­
nego do c. k. Starosty w Tłumaczu.

Mini , W y d z i a ł  kl>ajowy we Lwowie nie podzielając zapatrywania, wypowiedzianego przez Wys. c, k. 
r e.rS^Wo sPraw wewnętrznych w reskrypcie z dnia 29. Listopada 1873 1. 10697 że wydawanie za-
i ĵ , n sanitarno policyjnych co do składania odpadków z garbarni Kupferbergów w Tyśmienicy 
leczefUnku odpływu nieczystości z tej garbarni nie należy do zakresu działania władz autonomicznych, 
dać 26 v̂dadze przemysłowe w zwykłym toku instancyi powołane są zbadać podniesione zarzuty i wy- 

stosowne rozporządzenia — przedstawił c. k . Trybunałowi Państwa we Wiedniu wniosek o roz- 
§ali zachodzącego w tym przedmiocie pomiędzy Wys. Ministerstwem spraw wewnętrznych a
j ^  ^ydziałem krajowym sporu kompetencyjnego. — C. k. Trybunał Państwa orzekł uchwałą z dnia 
ftiie •â a r ' d° k 65 że rozstrzyganie co do kierunku odpływów z garbarni Kupferbergów w Tyś- 

i co do składania odpadków z tój garbarni na placu publicznym wchodzi w zakres działania 
Sini Z aut°nonucznych ze zachowaniem toku instancyi wskazanego §§. 27. f. 101 i 106 galic. ust. 
j . ^  Ponieważ według §. 27 ust. b i c tejże ustawy, policya zdrowia należy do własnego zakresu 

a ania gmin> a w § 3  usp państw, z dnia 30 Kwietnia 1870 Dz. pr. państ. N. 6 8  wyraźnie jest 
"ledzianem, że do własnego zakresu działania gmin należy wykonywanie przepisów sanitarno-poli- 

7ck względem ulic, placów, kanałów, tudzież względem wody do picia i innych potrzeb.
Wprawdzie obowiązane są władze przemysłowe w myśl §. 32 i 36 ust. przem. oceniać w ogóle 

, Ŝ e ważniejsze okoliczności do projektowanego przedsiębiorstwa się odnoszące, a w szczególności 
Mni sailitarno-policyjne, jednak przepisy te mają zastosowanie tylko wówczas, skoro chodzi o udzie- 
łUż Zezwo*en'a na otworzenie nowych zakładów przemysłowych, lub na zmianę w stanie istniejących 

Zâ ladów fabrycznych (§. 40 ust. przem.). Jak tylko zezwolenie na otwarcie zakładu przemysło­
wa*0 ^  wprowadzenie zmiany w stanie takowego udzielonem zostało, ustaje wszelka dalsza ingeren- 
Ptz 'Vladzy przemysłowej na ocenienie względów sanitarno-policyjnych. Z tego powodu zaniechasz Pan 
'tit e^roWa6zenie orzeczenia c. k. Ministerstwa spraw wewnętrznych z dnia 25. Listopada z r. 1. 16697 
^y]im°Waneg° P- Staroście reskryptem tut. z 7. Grudnia z r. 1. 61117, którym polecono systowania 
się °aatl'a wydanych w tej sprawie orzeczeń władz autonomicznych. Zresztą rozumie się samo przez 
Metil)26 jeZ8li,Jy zaszły zmiany w stanie pomienionej garbarni lub w sposobie fabrykacyi wtedy wi- 

^ ^  zastosowanym §. 40 ustawy przemysłowej. Zawiadamia się o tem p. Starostę wskutek 
iż Wys. c. k. Ministerstwa spraw wewnętrznych z dnia 13. b. m. L. 7236 z oznajmieniem
r0z°dPada obecnie zarządzona tutejszem rozporządzeniem tutejszem z dnia 7. Grudnia z r. 1. 61117 
jlar|)jt'a"'a Wedle przepisów ustawy przemysłowej, gdyby władze autonomiczne zażądały od pana wyko­
na i ."Wdanych we własnym zakresie działania zarządzeń sanitarno policyjnych w tej sprawie, obo- 
Pto 16111 Dana będzie, zadaniu temu bezzwłocznie zadość uczynić, ściśle i z należytą energią prze­
ł a j  i ,ld mające wykonanie pomienionych zarządzeń władz autonomicznych, zaleca się panu c. k.

Scie tćm usilniej, ile że przy panujących obecnie upałach względy policyi zdrowia wymagają 
6tlnego przestrzegania i jak najściślejszego zastosowania dotyczących przepisów. A kta przedłożone
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sprawozdaniem  z dnia 14. L utego b. r. 1. 1 6 3 1 tudzież bezpośrednio do W ys. c. k . Ministerstw* 
spraw  w ewnętrzn. wniesione zażalenie Abrahama Kupferberga doręczają się Panu, z p o lecen iem , atl' 
załączniki tego zażalenia Kupferbergowi zwrócił.

D. j. w.



do I. 4149/1874.

Alegat 15 ,

^ p is  przedstawienia Wydziału krajowego z dnia 24. Marca 1874 L. 4149 w y­
chowanego do Wysokiego c. k, Ministerstwa Wyznań i Oświecenia we Wiedniu.

E x e e l i e n c y o ! Wciągu ostatniej spsyi sejmowej, uczyniła była znaczna ilość posłów wniosek 
. , ®PnJĄcej treści: Wzywa się ck. Rząd, aby poczynił stosowni? kroki celom utworzenia osobnej dru- 

cZa SẐ ° ^  reakej we Lwowie." Wniosek ten odesłanym był do komisyi edukaćyjnej, lecz dla braku 
^ pomimo, że komisya przygotowała już była sprawozdanie, nie przyszedł pod obrady wys. Sejmu- 

Względu na ważność sprawy, w pomienionym wniosku poruszonej, poczytuje Wydział krajowy za 
do t >°̂ )0'v'^ze^ P°dnieść z własnej inieyatywy wyrażone przez wnioskodawców życzenie i zwraca się 
I aszej Excelencyi z prośbą, ażebyś raczył wydać stosowni? polecenia, zmierzające do jak najrych- 

utworzenia drugiej szkoły realnej we Lwifwłfe. Międy powodami, które za utworzeniem tej 
tak°^ Przemawiają, zajmuje najcelniejsze m iejsd przepełnienie szkoły cłziś istniejącej. Przepełnienia 
2ai_Ie§°j przeciwnego wszelkim zasadom doił/ego urządzenia szkoły, nie napotyka się w żadnym innym 
°stL a^Z'e ’ .iezeli Ikzba uczniów pomnażać się będzie nadal w tej samej progressyi, jak przez 6 lat 
się" *llch, natenczas dalsze przyjmowanie wszystkich uczniów, zgłaszających się do tej szkoły stałoby 
u; laeP°dobieństwem , a tem samem, ograniczono by w sposób dotychczas nicpraktykowany kształco- 

, S1§ młodzieży w kierunku realnym. Jakiem jest to przepełnienie i progresya przyrostu, wskażą 
Pepiej następujące cyfry :

4lr ^  r°ku liczyła dzisiejsza w^tsła szkoła realna we Lwowie 393 uczniów, w roku 1869
^ uczniów, w roku 1870 590 uczniów, w- roku 1871 812 uczniów, w roku 1872 896 uczniów, 
jaJ°k u  1873 1060 uczniów. O ile odmienną była w tym samym czasie liczba uczniów w innych szko- 

lealnych równego rzędu, przez c. k. Rząd utrzymywanych, pouczają następujące data wyjęte z 
z§dowycli sprawozdań p. Ministra Wyznań i Oświecenie:

'W szkole realnej : hyło w r.
1. we Wiedniu (Okr. III.)
2. we Wiedniu (Okr. VII )
3. w Lincu 
4- w Salcburgu 
3- w Celowcu (Klagenfurt)
6. w Lublanie 
7* w Gorycyi
3- w Insbruku 
9- w Ołomuńcu

70. w Opawie

W jednem tylko Bernie były przed trzema laty, gdy liczba uczniów wzrosła na 1026, stosunki 
ne podobne do tutejszych, lecz już w mMępnym roku zaradzono złemu, gdyż utworzono prywatną 
§ tej samej kategoryi, której p. Minister nadał prawo publiczności, a tem samem zniżono cyfrę

1870 1871 1872 1873
267 33 6 30 8 29 4
391 381 37 0 369
341 366 41 8 385
233 272 311 333
198 1 94 221 27 1
251 2 4 3 3 0 2 35 0
189 197 2 1 4 235
197 209 218 221

4 48 49 5 546 552

6 4 0 6 4 5 645 641
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w rządowej szkole realnej na 810. Powodów tak znacznego przepełnienia Lwowskiej szkoły realnej m® 
trzeba szukać daleko; jest nim przedewszystkiem ogólny brak szkół realnych w kraju. Gdy boWiei'1 
Czechy liczą 14 szkół realnych wyższych i 2 niższe, Morawa 6 szkół realnych wyższych i 5 niższych! 
Dolna Austrya zaś 10 szkół wyższych i 3 niższe — posiada Galicya tylko 4 szkoły realne wyżs2e 
(licząc w to nie uzupełnione jeszcze szkoły W Jarosławiu i Stryju), a jedną niższą. Czechy zatem, 2 ^  
samą prawie ludnością mają więcej niż 3 razy tyle szkół co Galicya, Morawa w stosunku do swej 
ludności sześć razy, — Dolna Austrya w stosunku do swej ludności ośm razy tyle szkół realnych co 
Galicya! Powyższe zestawienie, które można jeszcze dopełnić również nielcorzystnem porównaniem z in' 
nenii krajami koronnemi, wystarcza już do wykazania przyczyn przepełnienia szkoły Lwowskiej; a nadto 
udowadnia, że pomimo dokonanego niedawno rozszerzania szkół realnych Jarosławskiej i Stryjskiejj 
potrzeba zakładania dalszych szkół realnych w Galicyi staje sio naglącą. Zachodzi obecnie pytani?) 
dlaczego w razie zakładania nowych szkól realnych — powinnaby przedewszystkinm we Lwowia drugo 
szkoła być urządzoną. Mogłoby się wydawać, iż powód przepełnienia istnieją®} obecnie szkoły we Lw°" 
wic leży w tem, iż z całego kraju zbiega sio tu młodzież, pragnąca się kształcić w kierunku real­
nym, że zatem otwarcie szkól realnych na prowincyi u płynie na obniżenie cyfry uczniów szkoły LwoW7 
skiei, i zakładanie nowej szkoły we Lwowie uczyni zbyteeznćm. Takie to miano nadzieje, gdy szkoły 
realne w Jarosławiu i Krakowie zostały otwarte, lecz cala rachuba, okazała się niebawem płonną, Prak­
tyka dowiodła, że mimo otwierania nowych zakładów na prowincyi liczba uczniów w szkole Lwowskiej 
bezustannie wzrasta, i że szkoły nowe, nie odciągając wcalo uczniów szkole Lwowskiej znalazły nie­
bawem sanie tylu uczniów7, żcu przepełnione, że zatem i wpływu regulującego liczbę uczniów7, na 
szkołę tutejszą wywierać by nie mogły. Okazało się więc, że młodzież uczęszczająca do szkoły Lwow­
skiej jest przj»ażnie miejscową albo .stosunkami rozlicznemi stale ze Lw7owem związaną, że przeto 
liczba jej wskutek otwierania szkół realnych na prowincyi nie spadnie, lecz stale już utrzymywać s>§ 
będzie. Dotychczas nie ograniczono wprawdzie wpisów i wszystką zgłaszającą się młodzież przyjmowano 
do szkoły; można by wiec twierdzić, że skoro wszystka młodzież i tak naukę w jednej szkole pobiera, 
otwarcie drugiej, odrębnej szkoły staje się zbytecznem. Lecz właśnie w7 organizacyi i rozmiarach tej 
olbrzymiej szkoły, liczącej 23 klas, leży najcelniejsza przyczyna, dla której nowa, odrębna szkoła p°" 
winnaby być we Lwowie założoną. Chcąc ocenić wyczerpująco z tej właśnie strony sprawę drugiej 
szkoły realnej, musielibyśmy się zapuścić w ocenianie warunków nauczania i karności młodzieży W 
szkole dziś istniejącej, a tem samem przejść na pole nie zupełnie nam dostępne; najlepiej zaś władzom 
szkolnym znane. Uważamy jednak za konieczne podnieść, że wobec tak niekorzystnych warunków, 
w jakich się szkoła realna Lwowska znajduje, trudno się domagać dobrej karności i wszechstronnie 
odpowiednych wyników nauki i że możliwe braki da się tylko przez założenie drugiej szkoły usunąć. 
I to nasze zapatrywanie znachodzi uzasadnienie w cyfrach, które wykazują, że z wyjątkiem Berna, 
gdzie złemu po części już zaradzono i Krakowa, gdzie także na niezwykły rozrost szkoły się zanosi, 
nie masz zakładu w całej Monarchii, któryby z jednej strony liczył tak wiele klas czy oddziałów, 2 
drugiej zaś strony wykazywał w gronie nauczycieli tak wielu początkujących zastępców nauczycieli, 
jak tutaj, a to nie tyle z powodu, jakoby brak był sił egzaminowanych, lecz dlatego, że mimo tak 
znacznego rozszerzenia szkoły, pozostawiono pierwotny etat nauczycieli stałych, na 7 klas jedynie obli­
czony. Wedle urzędowych wykazów p. Ministra Wyznań i Oświecenia za rok 1873, liczy:

S zk o ła  realna. naucz, egzamin. zastęp, i pobocz. naucz. uczniów

w Spalato 6 7 76
w Roweredo 7 3 135
w Insbruku 14 5 221
w Gorycyi 11 8 23 5
w W iedniu (Okr. III.) 15 8 2 9 4
w Celowcu 13 5 271
w Salcburgu 14 8 333
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Szkoła realna. naucz, egzamin. zastęp, i pobocz. naucz. uczniów
w Lublanie 11 U 350
w Wiedniu (Okr. VII.) 15 7 363
w Lincu 15 9 385

" e Lwowie 11 41 1060
Nigdzie zatem niema tak niekorzystnego stosunku sił egzaminowanych do suplentów, a nawet 

tów einl0 ^  t0 n' 8 Powtaiza’ tam sPotykamy 17 nauczycieli egzaminowanych, obok 24 suplen-
’ L j- półtora razy tyle suplentów co nauczycieli rzeczywistych, podczas gdy w szkole Lwowskiej 

.1Czba ich cztery razy liczbę nauczycieli przewyższa. Okoliczność ta  musi oczywiście wpływać na stan 
Wyniki nauki, a mala liczba nauczycieli w ogóle utrudnia nadzór i utrzymanie należytej karności, 

^  łatwiej to niezawodnie da się osiągnąć n. p. w Spalato, gdzie na jednego nauczyciela 6 uczniów, 
w Roveredo, gdzie ich 9 przypada, niż w szkole Lwowskiej, gdzie na jednego nauczyciela 20 

aczniów przypada, gdzie nadto niepraktykowana gdzieindziej liczba klas i rozrzucenS ich w różnych 
®ach trudności nadzorowania tak bardzo pomnaża. Wypada nakoniec rozważyć, z jakich funduszów 

P°wiunaby być druga szkoła realna we Lwowie założoną i utrzymywaną. Otóż przekonanie Wydziału 
, aJ°Wego w tej mierze jest takie, że obowiązek ten ciąży jedynie na funduszu naukowym, a względ- 

°a skarbie Państwa, i że nie mógłby, szczególniej w tej chwili, ani na gminę Lwów, ani na kraj 
^.Przeniesiony, gdyż ani gmina ani kraj nie ponosiły jeszcze nigdy tak znacznych ciężarów na cele 

_ laty jak te, któremi je obecnie obarczyła ustawa o szkołach ludowych w tem przekonaniu, że ani 
ani kraj nie mogą być do utrzymywania szkół średnich obowiązane, skutkiem czego jest to istnem 

^Podobieństwem, ażeby je na razie do jakichkolwiek ofiar na ten cel pociągano. Porównanie Galicyi 
Ilniemi krajami koronnemi wykazuje, że mimo uskutecznionego niedawno rozszerzenia szkół realnych 
Jarosławiu, Krakowie i S try ju , nie tylko nie jest skarb państwa wydatkami na te cele zbytecznie 
eciążony, lecz owszem, że kraj nasz jest jeszcze w tym względzie bardzo upośledzonym. Na poparcie 

twierdzenia zestawiamy tu daty, zaczerpnięte z urzędowego sprawozdania p. Ministra Wyznań 
^Oświecenia za rok 1873. I tak porównawszy z podatkami krajów koronnych, ciążące na skarbie 
^listwa koszta utrzymania rządowych szkół realnych, z których potrącamy kwoty, przez uczniów 

tbowi Państwa w opłacie szkolnej zwracane, przekonamy się, że na każdy złoty podatków zwraca 
anstwo na ten cel; w Dalmacyi 33/ l0 cent. w Tyrolu 28/10 cent. w Salcburgu 2V10 cent. w Ka- 

^ yi I 3/1o cent, w Krainie L2/ |0 cent. w Górnej Austryi G6/ l00 cent. w Galicyi 46/100 cent. t. j. że 
„j. "’lSzystkich tych krajach wydaje skarb Państwa na : zkoły realne W  przecięciu cztery razy więcej 
 ̂ w Galicyi. Trzeba tu jednak uwzględnić, iż wszystkie przytoczone tu kraje, wyjąwszy Dalmacyę, 

rozwiniętemu dzielniej przemysłowi, więcej mają siły podatkowej niż Galicya, że zatem porów- 
, 10 wydatku na szkoły realne z podatkami, korzystniej dla tej ostatniej wypada. Gdy bowiem wy- 

elc na szkoły realne, porównamy z cyfrą ludności tychże samych krajów, a zatem weźmiemy za 
■sfawę stosunek o wiele właściwszy, natenczas okaże się, że z owych wydatków skarbu Państwa 

W na jednego mieszkańca: w Salcburgu 102/]o cent. w Karyntyi 5 cent. w Tyrolu 47/|0 cent.
almacyi 46/10 cent. w Krainie 36/ 10 cent. w Górnej Austryi 35/10 cent. w Galicyi zaś tylko ?/10

ty
cen t
2 • czyli że porównawszy wydatek Państwa na szkoły realne z liczbą mieszkańców, przekonamy się,

Państwo dostarcza wyżwymienionym krajom w przecięciu siedm razy wiecej niż Galicyi. Dalsze 
lllentowanie powyższych, tak wymownych liczb, okazuje się zbytecznem, Wykazują one dostatecznie, 
0^owiązek zakładania dalszych szkół realnych w Galicyi winien być na Państwo włożony, jeżeli 

a * nadal nie ma być pod tym względem po macoszemu traktowaną. Oto są powody, które za 
°rzeniem drugiej szkoły realnej we Lwowie przemawiają, i na których Wydział krajowy prośbę 
0 jak najrychlejsze założenie tej szkoły niniejszem opiera.

D. j. w.

*
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L. 1146.

Alegat C 2

Odpis

°kólnika Wydziału krajowego z 31. Marca 1874. wystosowanego do wydziału 
po-wiatowego 1. w Kołomyi, 2. Tarnowie, 3. Tarnopolu, 4. Nowym Sączu, 

5. Stanisławowie.

^  ad 1 — 5 Gminie miasta, ad 1. Kołomyi, ad 2. Tarnowa, ad 3. Tarnopola, ad 4. Nowego Sącza,
Stanisławowa ad 1 —5 nadanem zostało prawo poboru opłaty kopytkowej z obowiązkiem utrzy-

^^ania w dobrym stanie dróg i placów w obrębie miasta się znajdujących.
. Celem przekonania się o ile gmina obowiązku tego dopełnia, zechce Wydział powiatowy zbadać

donieść Wydziałowi krajowemu najdalej do końca Czerwca b. r.
k Jaka jest ilość dróg i placów w obrębie gm iny i jak i je s t w przybliżenia koszt ich utrzym ania  

w dobrym stan ie?
^  Istotny stan dróg, brnków i placów gm innych?
n
• Jaką kwotę roczną przeznaczała gmina na otrzymanie dróg, bruków i placów w ostatniem trzech-

leciu ?
4- Jaki dochód roczny ma gm ina z poboru kopytkow ego?

Ilość dni i wartość robocizny przez gminę w myśl §. §. 12. i 16. ustaw y drogowej w przeciągu  
Jednego roku dostarczyć się m ającej, licząc 6 dni na jedną rodzinę.

6- Składki pieniężne (dodatki gm inne) uchwalone przez gminę w ostatniem  trzechleciu  na cele
drogowe.

 ̂ Daty te zechce Wydział powiatowy z jak największą dokładnością zebrać a co do stanu dróg,
iiie^W ' P*ac° w’ i ak rclwnlez 00 d° kosztów ich utrzymywania w dobrym stanie, zasięgnąć opinii Inży-
,. ra ad 1 . okręgu Stanisławowskiego, ad 2 . okręgu Sądeckiego, ad 3. okręgu Tarnopolskiego, ad 4. 
' 0kvęgOWego adl - 3 ,  który otrzymuje równocześnie polecenie, ażeby ad 1. 2 . 3 . przy uajbliszej spo- 
Il0̂ i  ad 1 — 5  rzecz zbadał.

D. u. s.





Alegat D  2

Odpis

^nika Wydziału krajowego z BI Marca 1874 do 1. 1146., wystosowanego do 
wszystkich Wydziałów powiatowych

tejs,  O d z ia ł powiatowy zechce zbadać stan dróg i placów, w obrębie wszystkich gm in miejskich tam- 
teUl P°"’iatu i zdać Wydziałowi krajowemu sprawę najdalej do 1. W rześnia r. ó. wykazując przy- 

z Możliwą, dokładnością;
h°ść dróg i placów w obrębie każdej gminy miejskiej i prawdopodobny koszt ich utrzymania w 
dobrym stanie;

htotny stan dróg i placów gminnych;
Wydatki roczne przez gminę (obszar dworski) w ostatniem trzechleciu na utrzymanie dróg i pla- 
C°W rzeczywiście poniesione; ,

hość dni i wartość robocizny przez gminę w myśl §§. 12. i 16 ustawy drogowej dostarczyć się 
Mającej, licząc 6 dni na jedną rodzinę. (Wartość materyału drewniauego przez obszar dworski 
dostarczyć się mającego);
Składki pieniężne na cele drogowe w ostatniem trzechleciu w myśl §. 13. ustawy drogowej uchwa­
lone. (Dodatki gminne na cele drogowe)

We Lwowie dnia 31 Marca 1874.



łn jł- łil/

ałgbO «

Ob

;) -.i t.T /  {ng. * rnj l . j,,i . . iW > -

!•; m, m 1 " ■ ■ ' i . ;; .
; jTtu-niutui nriU»|(T n  W<Kł

i ( i i  b nr W  . igi<| i 'tefiiHii' iUpoj«r» • ' -v Vh .*• timn £ i..». ,t •• >i« 1 .1
,* ; M ,;VML, :

(-łw< ,.ł . U.P : f }j i-'. • V/ , ild-i •.!? >!■ " < > • - i  r‘ ■ r ; 1

I tłftm no !»iruiin^ iJJ m ifl' n>l

. K f l  *M 1.' ni ąr.f 0.7

,



L. 20016.

Alegat £  2

P*s okólnika Wydziału krajowego z dnia 8 . Lutego 1874 L. 20.016 wystoso­
wanego do Wydziałów powiatowych z wyjątkiem Nowego S^cza.

Z powodu specyalnych wypadków, iż gminy miejskie naprawę i utrzymanie dróg gminnych z po­
łciem użycia przepisanych ustawą drogową prestaeyi, w prost z funduszów gminnych przedsię- 

^  zamierzyły, postanowił Wydział krajowy wskazać Wydziałowi powiatowemu zasady, na które co 
Wspomnionych wypadków w porozumieniu z ck. Nawdestnictwem się zgodził, a które na przyszłość 

tyto względzie normę stanowić mają. W tej mierze postanowiono zgodnie, iż przedewszystkiem :
a) gmina obowiązaną jest do robót drogowych użyć w myśl §. 88 ust. gm. prestaeyi wskazanych 

§§• 11 do 16 ust. drog.; 
j że wolno gminie w szczególnych wypadkach na wydatki drogowe udzielać zaliczki z funduszów 

gminnych pod warunkiem zwrotu takowych od obowiązanych do prestaeyi drogowych członków 
gminy;

c) iż w tym celu, jak również na wypadek, gdyby prestacye w naturze nie wystarczały, albo tego 
rodzaju roboty wykonane być miały, które prestacyami w naturze przeprowadzone być nie mogą— 
może gmina pewne kwoty na budowę i utrzymanie dróg w budżecie zamieszczać i w razie po­
trzeby użyć.
11 czem się Wydzał powiatowy w celu zastosowania się w danym razie zawiadamia.

D. u. s.

1
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Alegat F 2

Odpis
okólnika W ydziału krajowego z dnia 5. Maja 1874. do 1. 6313, wystosowanego 

do wszystkich Wydziałów powiatowych.

W  celu usunięcia podniesionych wątpliwości w zastosowaniu okólnika Wydziału krajowego z d. 
^  htego 1874. 1. 20.016 widzi się Wydział krajowy spowodowanym, na podstawie porozumienia z ck. 

amiestnictweiu dodatkowo uzupełnić ustęp a. i c. tegoż okólnika w tym kierunku, iż użycie pewnych 
w°t na naprawę i utrzymanie dróg w gminach miejskich i zamieszczanie takowych w budżecie gminy 

Nastąpić może z mocy §. 72. ust. gra. także z pominięciem prestacyi drogowych, lecz jedynie w tym 
^Jpadku, jeżeli gmina z własnego majątku (§. 67 ust. gra.) rozporządzić może dochodem takim, który 
P° pokryciu innych wydatków gminnych, wystarcza także na pokrycie wydatków na naprawę i utrzy­
manie dróg, bez potrzeby nakładania dodatków do podatków

We Lwowie dnia 5. Maja 1874.
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A legat O t

Należy do arkusza IV. sprawozdania o stanie dróg krajowych za r. 1873/4.
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R oboty i  dostawy zarządzone do w yk on®*****

ci
I-o

1
2|
3
41
5
6
7
8 
9

10
11
12
13
14
15
16
17
18
19
20  
21 
22j
23j
24
25
26 
27! 
28 
29 
301

arQ
rt
o 3P-* a> S ,N3O ręj

Oh

89
901
91
92
93
94
95
96
97
98
99

1 0 0 I
101
102
103
104
105
106
107
108 
109 
1101 
111 
112
113
114
115
116 
117 
118'

Nazwa drogi

Prusko-Szląska . .
Barańska . . . .  
Lubelska . . . .  
Słotwina-Brz esko - Sącz 
Dębica-Nabbrzeże 
Czorszt. N.Targ-Zabornia 
Krościenko - Szczawnica 
Tarnów-Sącz-Niedzica 
Gorlice-Konieczna 
Sanok-Przemyśl . 
Sanok-Rzeszów 
Bełzec-Jarosław . 
Sędziszowska . 
Zimnawoda-Hosz any 
Żółkiew-Mosty 
Lwów-Eokatyn 
Stanisławów-Bursztyn 

Sielec-Zaleszczyk.-Załucze| 
Śniatyn- Horodenka.
Ty śmienica-Kołomyj a 
Brzeżany-Złoczów 
Brzeżany-Podwołoczyska1 
Strussów-Buczacz. 
Czortków-Monasterzyskaj 
Tłuste-Buczacz 
Husiaty n-Kopy czy ńce 
Skała-Czortków . 
Skała-Zaleszczyki . [cal 
Borszczów-Okopy-Mielni- 
Iwanie-Mosorówka

Długość

drogi

Suma

budże­

towa

Z a r z ą d  z o n  o
Przebić0'

Dostawę kamienia 
konserwacyjnego

m
7- 800 
1-3700 
1-2837 
6-1650 
9-1185
5-1667
0-3665

11-2443
3-2700
8-3296
6-1115
9-2550 

—  300
4- 650
3-1265 
8-3392
5- 622

12- 613
4-1000 

. 6- 567
5- 890 

12-2220
5-2466
6- 660 
4-3994
3- 945
4-2464
7- 222
5- 600
1-1664

m
172-3542

155001
23000
116001
26300
278001
14500

3600
16000
15000
17500
14700,
26700

200
6600

19300
12900
14500
30000

5400,
6000

15000
34000
13000
20000
10500

8300
8800

210001
6500
1364

445554

pryzm  | za z łr . |śred. cena|

wanl0
luostó*

"Źk

2020
2800

920
1902
3600
1580
200

2550
1600
3217
1170
3130

1050
998

2000
815

4317
010
715

2600
3425
1190
2866
1950

1745
2500
1400

40

53210

6280
18200

5980
9860

23360
3640

400
5610
3960

10020
4020

17730
200

4550
7150
9600
3600

21220
3650
2180
9750

18220
5400

14000
8700
8300
6570

10080
3320

100

245650

3 zł. 
6. 
6.
5.
6. 
2. 
2. 
2. 
2. 
3.
3. 
5.

4. 
7. 
4. 
4. 
4.
4. 
3.
3.
5.
4.
5. 
4.

3.
4. 
2. 
2.

10
50
50
18
50
30
0 0
20
46
11
43
66

33
16
80
01
91
01
05
76
30
54
23
46

19
03
37
50

zł. c. 
116.59

5 
1 
3

12
3
2
1

10
6
3
4 
7

87

2560
230

!490
3600
2040

160
2500
661°
241°
224°
1590

650

31°
15?°
2650
543°

1600
900

440°
190

210°
250°

380
250

U w ag a (13.), (101.), Droga Sędziszowska otrzymała ryczałtowo sumę Złr. 200
(26.) (114) „ IIusiatyn-Kopyczyńce „ „ „ 8.300



103

***°gach krajow ych w r. 18 74 .

rŁ a *t 11

prawę
>stów

złr

Sprawienie Tarasów Znaków Tam Robót Naprawę Roboty 
pomniejs. 
we w łasn. 
zarządzie

Ogółem
poręczy kamiennych drogow. wodnych rekonstr. szkód

element.
zarządzono

robót

205

zir.

360

sąz. o. za zir. za złr. za złr. za złr. za złr. za złr. 

1000

za złr. 

10200
370 320 530 170 800 20300
---- 300 570 590 360 8990

1230 550 660 850 1900 1150 19250
--- 1191 960 1000 27360

1570 728 830 120 1850 370 2330 190 800 11740
'--- 85 100 15 190 320 — 3510

1020 1280 1430 770 3100 1500 2340 700 670 22980
240 235 330 30 670 340 800 8750
600 330 410 3600 1300 18170

80 15 30 200 i e t o 2040 200 9790
1030 — — 500 1770 21680

■— — — — . 200
400 150 330 800 6390

20 320 740 230 5840 1000 16550
1060 80 180 1000 14490
1200 70 150 120 200 500 11200
310 491 1130 600 1300 24560
160 123 360 10 300 4480
460 — — 250 2890
600 150 250 2000 12600

2770 170 460 2000 25050
550 170 600 500 7950
600 390 1080 1000 21080
■— — ■— 300 9190
■— — — ---- 8300
700 — — 21 270 300 9940
50 — — 290 200 400 13520

200 — — 200 4100
20 — — 40 6900 --- 7310

15240 7353 11490 956 6080 1280 3960 20270 8490 21700 382520170





I j- 4593.

Alegat U  2

Odpis
°kólnika Wydziału krajowego z dnia 18. Marca 1874 L. 4593 wystósowanego 

do Pana Inżyniera okręgowego.

1) we Lwowie
w Stanisławowie 

3) w Brzeżanach
w Zaleszczykach 

*>) w Przemyślu
6) w Krakowie
I) w Nowym Sączu

do Pana Stanisława Chrząszczewskiego Inżyniera drogi Brzesko-Sandeckiej w Brzesku
9) do Pana Stanisława Pohowskiego Inżyniera drogi Dębicko-Nadbrzeżańskiej w Mielcu.

(pisać do wszystkich)
Pom iędzy robotam i drogowem i dział robót prow adzonych we w łasnym  zarzą d zie  n i : je s t  bez zna- 

ẑ®nia. R a ch u n k i je d n a k  i w yk azy  tych  robót o gran iczą ją  się zw y k le  ty lk o  na dołączeniu lis t  p łacy , 

, ,rych oprócz ilo ści użytego  ro botn ika i poniesionego w yd atk u  żadnych innych d a n y c h , ani zesta- 

^leu w yprow adzić nie m ożna.

Dla tego też dla uregulowania tego działu robót ustanowiliśmy nową formę postępowania, 
tniańowjcie :

żądając kredytu na roboty we własnym zarządzie wykonać się mające, winien Inżynier za każ­
dym razem wykazać ogółowo, gdzie i jakie zarządza roboty, na jakiej podstawie to czyni, w jaki 
sposób będą one prowadzone i kto będzie dopełniał wypłaty.

> Przy końcu każdego kwartału winien Inżynier okręgowy złożyć rachunki ze wszystkich kwarta­
łów, na załączonych p-zy niniejszem drukach, bez względu, czy kredyta te zostały w zupełności 
lub w części tylko wyczerpane. Wrazie zupełnego wyczerpania kredytu rachunek winien być w 
całości udowodniony, jeśli zaś tylko w części, to na zamieszczony wydatek częściowy winny być 
również dowody dołączone.

W  wyjątkowych wypadkach, w których dowód częściowo poniesionego wydatku nie mógł 
by na razie być dostarczonym, należy wr rubryce: uwagi, zachodzące przeszkody zanotować, bra­
kujące zaś dowmdy za usunięciem przeszkód uzupełnić, 

ł W razie, gdyby przed upływem kwartału jaki kredyt był bliskim wyczerpania, a rozpoczęta ro­
bota nie była ukończona, winien Inżynier, nie czekając końca kwartału, równocześnie przy żą­
daniu nowego kredytu złożyć rachunek z poczynionych wydatków.

'  Do jedn ego rachunku nie n a leży  m ieszać różnych k red y tó w ; w  razie  zaś gd yby z tego sam ego

k red y tu  było  składan ych  k ilk a  rachunków  n ależy  zaw sze uw idocznić w zestaw ien iu  ja k a  z po­

przedniego rach u n k u  zo sta ła  jeszcze  re szta  do w yliczen ia .

L is ty  p ła cy  i w y k a zy  robót w ykonanych  w inny być dla każdego ro d zaju  robót oddzielnie form ow ane. 

R ach u n ek  sam  winien być chronologicznie u kładan y t. j .  p orządkiem  czasu od chw ili otw orzenia 

k red ytu  aż do jego  w yczerpan ia.
m
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7) Za wierność i dokładność składanych rachunków odpowiedzialnym jest Inżynier okręgowy> 
tego też sam tylko go formuje i zaopatruje swym podpisem. Listy zaś płacy, wykazy robót 
materyałów winny być według obowiązującej Instrukcyi przez Inżyniera Inspektora i konduktor* 
podpisywane.

8) Po złożeniu rachunków z całego kredytu, Inżynier otrzyma od Wydziału krajowego absolutory1*11''
9) Wobec powyższych przepisów znosi się polecenie składania wykazów miesięcznych o postęp'6 r° 

bót we własnym zarządzie, który dotychczas przy wykazach szczegółowych postępu dostać 
szutru były formowane. Oszczędzi to konduktorom drogowym niemało zajęcia kancelaryjn6!?0’ 
lecz Wydział krajowy wymaga, aby czas dotąd na pisanie poświęcany był sumiennie użyty d° 
nadzoru drogi i na samejże drodze.

10) Wszelkie rachunki nie podług powyższych przepisów formowane i składane, zostaną zwrócone beż 
zatwierdzenia a za zwłokę czasu i wynikłe ztąd następstwa -Inżynier okręgowy będzie odpotf10 
dzialnym.

11) Rozporządzenie niniejsze obowiązuje co do wszystkich kredytów na roboty we własnym zarządź10, 
od początku r. 1874 otworzonych.

12) Załącza się przy niniejszym libra druków na rachunki.
Lwów dnia 18. Marca 1874.

Expedycia 10. 
do Wydziału powiatowego

10) w Chrzanowie 23) w Gródku

11) w Mielcu 24) w Stanisławowie
12) w Tarnobrzegu 25) w Tłumaczu
13) w Brzesku 26) w Horodence
14) w Nowym targu 27) w Kołomyi

15) * w Gorlicach 2 8 ) w Śniatynie
16) w Nowym Sączu 29) w Brzeżanach
17) w Sanoku 30) w Tarnopolu
18) w Przemyślu 31) w Buczaczu
19) w Brzozowie 32) w Trembowli
20) w Jarosławiu 33) w Zaleszczykach
20) w Cieszanowie 34) w Czortkowie
21) w Rohatynie 35) w Borszczowie.
22) w Żółkwi

Exp. 36.
Do Zarządu dróg krajowych w Powiecie Krakowskim na ręce W Pana Giinthera w Krakowie

pisać do wszystkich 
od Exp. 10 do 36 włączuie.

(Na odpisie Exp. I. z zamieszczeniem tylko do Inżyniera okręgowego i dodać).
Do wiadomóści z załączeniem wzoru i z poleceuiem zastosowania się, o ileby Wydział powiatowi 

bezpośrednio składał rachunki z robót prowadzonych we własnym zarządzie.

D. j. w.



Ł. 2650.

Alegat I 2

^pis okólnika Wydziału krajowego z d. 19 Lutego 1874. L. 2650 wystosowa- 
Ge&° w sprawie zgartywauia śniegów do wszystkich Wydziałów powiatowych.

“ych
i.

3

W uzupełnieniu okólników z 8. Grudnia 1870. L. 16237 i 21 Grudnia 1873. L. 19777 wyda- 
w sprawie zgartywania śniegów rozporządza Wydział krajowy, co następuje:
K red yty  na zga rty w a n ie  śniegów  asygnow ane będą do d ysp o zycyi i na żądanie tych  W y d zia łó w  

Pow iatow ych, k tó re  d rogą  z a rzą d za ją .

Jeżeli potrzeba k re d y tu  je s t  n agłą, n atenczas zażąd ać n ależy  asyg n acyi drogą telegraficzzą . 

K on duktor oddziału  obow iązan y je s t  pod w łasn ą  odpow iedzialnością czuw ać nad tein , a żeb y  w sk u ­

tek  zasp  śniegow ych ko m u n ik acya  na drodze, jego  nadzorow i p o w ie rzo n e j, zatam o w an ą nie z o ­

stała  —  z drugiej zaś stro n y  kierow ać się m usi p rzy  zarzą d za n iu  i w ykonyw an iu  niezbędnych 

r°bót odnośnych zasad ą  ja k  n ajw iększej o szczęd n o ści, ażeby nie n a ra ż a ł fun duszu krajow ego na 

■uepotrzebne w yd atk i, co ty lk o  um iejętnóm  i skrzętn em  użyciem  robotników  i p rzy  ścisłem  p rzestrze ­

ganiu w sk aż iwki za w a rte j w I. punkcie o kó ln ika  z 8. G ru d n ia  1870 L. 16237 da się osiągnąć. 

K o n d u kto r polecić m a d ró żn ik o m , ażeby o zaspie śniegow ej gro żącej przerw aniem  kom u n ikacyi 

N atychm iast mu donosili.

K on duktor p iln uje, ażeby zga rty w a n ie  i  sp rzątyw an ie  śniegów  z dróg k rajo w ych  w ew n ątrz m ie j­

scowości , ja k  d a leko  s ięg a ją  dom y, tudzież o ile  droga s ty k a  się z obejściem  dw orskiem  odby­

wało sii; w yłączn ie  kosztem  osoby odnośnej lub dotyczącego  obszaru dw orskiego i w ra zie  n ie­

p rzestrzegan ia  te g o  obow iązku  ze stron y gm in lu b  obszarów  dw orskich donosi o tem  w ładzom , 

czuw ającym  nad w ykonyw an iem  przepisów  o p olicyi drogowej.

Gdyby mieszkańcy osad powołanych w myśl §. 21. ust. drog. do dostarczenia robotników za 
wynagrodzeniem przez Wydział krajowy . ustanowionem, śniegów zgartywać nie chcieli a inter- 
Wencya zwierzchności gminnej okazała się bezskuteczną, natenczas zażądać ma konduktor bez­
zwłocznie pomocy ck. Starostwa.
Konduktor obowiązany jest rozmiary i koszt roboty przy zgartywaniu śniegów wykonać się ma­
jącej ocenić w przybliżeniu jednak o ile to na oko da się uczynić, ile być może najdokładniej 
1 donieść o tern jeszcze przed rozpoczęciem robót inspektorowi lub tegoż zastępcy. W razach 
Nadzwyczajnych, t. j. gdyby przywrócenie komunikacyi zatamowanej zaspami śuiegowemi wyma­
gało więcej, niż 200 robotników, a zatem połączone było z wydatkiem przeszło 40 zl. w. a. (licząc 
20 ct. od 1 robotnika) lub gdyby roboty w przeciągu jednego miesiąca po sobio następujące 
Wotę 50 zł. w. a. wyczerpywały, natenczas obowiązany jest konduktor donieść o tym nadzwy­
czajnym wypadku natychmiast bezpośrednio Wydziałowi krajowemu drogą telegraficzną, a jeżeli 
Nie ma w miejscu stacyi telegraficznej drogą zwykłej korespondencyi.
Wszystkie inne przepisy objęte okólnikami na wstępie powołanemi tak w przedkładaniu wykazów 
Wydziałom powiatowym jako też bezpośrednio Wydziałowi krajowemu pozostają w swej mocy. 
ho wykazów tych używać należy druków przeznaczonych do wykazywania postępu robót pro­
wadzonych w zarządzie własnym.

D. j. w.

7.





L. 20586.

Alegat Jf 2 

Odpis do I. 20586
Tl

°zporzadzenia Wydziału krajowego z d 29 Marca 1874. do 1. 20587., 1873. wy­
stosowanego do wszystkich inżynierów i 34 Wydziałów powiatowych

Exped. 1— 6. — do p. Inżyniera okręgowego 1. we Lwowie. 2. w Przemyślu. 3. w Krako- 
ę  1 w Nowym Sączu. 5. w Stanisławowie. 6. w Brzeżanach. —  Exp, 7 7. do p. Stanisława

Szewskiego. Inżyniera okręgowego w Zaleszczykach. — Exp. 8. 8. do p. Stanisława Pohow- 
Kle§o> P. o. in7.vnipra rlrnon T)phiVlm-TVadhr7.ftżariskiei w Miftlr.n — TItai_ Q 9. do p. Stanisława

— E xp. 10. do p.

(Pisać do wszystkich). Z powodu podniesionej przez jednego z Inżynierów okręgowych potrzeby 
formowania ostrożności, pożądanych dla organów technicznych, celem umożliwienia kontroli dostawy 
, Uzycia kamienia koserwacyjnego na drogach krajowych, Wydział krajowy wydaje następujące normu­
jące rozporządzenia:

1. Po otrzymaniu zatwierdzonych przez Wydział krajowy kosztorysów na dostawę kamienia, wi- 
"len będzie konduktor złożyć Inżynierowi okręgowemu wykaz objaśniający, w jaki sposób przeznaczona 
lla każdą ćwierć mili ilość kamienia ma w jej obrębie być rozłożona na pojedyncze setki, a toczy wrów- 
‘'Jch odstępach, czy też ma być skoncentrowana, następnie, stosowuie do tego rozkładu urządzi on do­
stawę, oznaczywszy palikami miejsca składowe.

2. Na tych drogach krajowych na których znaki ćwierciowe lub setkowe byłyby poniszczone, za 
111111 sprawione zostaną znaki metryczne, nałoży ustawić jakiekolwiek znaki prowizoryczne dla łatwiej- 
S2ego orjentowania się przy kontrolowaniu dostawy. Znaki te mogą być drewniane lub kamienne, które 
każdy dróżnik może w swej sekcyi za wskazówką konduktora ustawić, a mały fiundusz na ten cel 
Z b ęd n y , może udzielić Inżynier okręgowy z funduszów wyznaczonych na roboty we własnym zarzą­
dzie. o  potrzebie jednak i wysokości wydatku, winien Inżynier naprzód donieść Wydziałowi krajowemu.

3. Udzielanie zaliczek na dostawiony dla drogi kamień w myśl §. 7. Instrukcyi administracyjnej 
llla się i nadal odbywać na podstawie wykazów przez konduktorów formowanych. Zaliczki te mdnakże 
"'Hue być wydawane tylko na te ilości, które kontraktem są oznaczono, i to tylko na pryzmy posia- 
^ające wszelkie warunki kontraktem przepisane.

Dwa wypadki są tu możliwe :
a)  albo dostawiony kamień składa się z szutru, który niepotrzebuje przetłuczenia, i w takim wy­

padku zaliczka może być udzieloną, jeżeli dostawione pryzmy posiadają należytą miarę i należy­
cie są ustawione.

b) albo dostawiony materyał składa się z kamienia łamanego. Jeśli w tym drugim wypadku kon­
trakt wyraźnie nie opiewa tak, że można udzielać zaliczki i na kamień tylko wyłamany i dowie­
ziony co nipkiedy wyjątkowo ztąd przyzwolonem być musi; zaliczka może być udzieloną tylko 
wtenczas jeśli dostawione pryzmy mają należyte wymiary, należycie są przedłużone i ustawione. 
W razach zaś, jeśli wyjątkowo kontraktem jest dozwolone udzielanie zaliczek i na kamień ła-

" any, dostawione pryzmy winny być należycie ustawione i posiadać pełne wymiary, potrzebne do otrzy­
mania należnej miary po przetłuczeniu, a oprócz tego należytość w okolicy praktykowana za prze­
moczenie, winna być z zaliczki porącona.

4. Wykazy zaliczkowe przez konduktora sformowane, i w jednym exemplarzu Inżynierov prze­
stane, winny obejmować wyjaśnienie, na jakiego rodzaju kamień udzieloną została zaliczka i na jaką 
Otlego ilość wraz z dokładnem wykazaniem mili, ćwierci, setek i ilości odtrąconej kwoty, bądź z powodu

j -----  — -̂----   ^
Ch '^•ząszczewskiego p. o. Inżyniera drogi Słotwina Brzesko-Sandeckiej w Brzesku 

Ooontowicza, p. o. Inżyniera drogi Grodzicko-Konieczniańskiej. —



110

szczegółowych warunków kotraktowych zastrzegających strącanie pewnych procentów, bądź też z P0' 
wodu potrącenia należytości za potłuczenie.

Zarządzenie rozsypania kamienia konserwacyjnego, należy do atrybucyi inżyniera okręgoweg0. 
On w tym względzie wydaje polecenia konduktorom, które ściśle wykonywane być powinny. Wolno Je 
dnak wyjątkowo Inżynierowi, zostawić w tym względzie większe pole działania konduktorowi, w s z a k ż 0 
wtedy cała odpowiedzialność spoczywa na Inżynierze.

6. Taki tylko kamień może być rozsypywany, który poprzednio ostatecznie odebranym został.
7. O Każdej mniejszej ilości rozsypanego szutru winien donosić konduktor Inżynierowi okręg0' 

wemu nazajutrz. Gdyby zaś była potrzeba rozsypania od razu większej ilości szutru, winien k o n d u k t o i  

naprzód o tem zawiadomić Inżyniera.
8. Po upływie każdego częściowego terminu dostawy kamienia, winien Inżynier donieść Wydz13' 

łowi krajowemu, czy warunki kontraktu zostały dopełnione, a wrazie przeciwnym przedstawić powody 
wraz z swą opinją i wnioski.

9. Byłoby w ogóle bardzo pożądauem, aby kamień konserwacyjny nie bywał ryczałtem w pewnych
porach roku rozsypywany, lecz aby w miarę psucia się drogi, powstawania kolei i wyboji, bywał
wany. — Zależy to naturalnie od stanu drogi, zaś od uznania Inżyniera ma być zawisłem, kiedy, gdzie 
i w jakiej ilości należy używać kamienia i odpowiednio do tego zarządzenia swoje stosować.

10. Konduktor, któryby udzielił zaliczkę na kamień nie złożony w pełnych wymiarach, lub gdyby 
rozsypał go bez wiedzy łub co gorzej, wbrew pisemnemu lub ustnemu poleceniu Inżyniera, pociągu1? ' 
tym będzie w każdym wypadku do surowej odpowiedzialności.

11. Rozporządzenie niniejsze ma być komunikowane wszystkim koduktoroin drogowym.
12. Wszelkie spostrzeżenia i wnioski mogące polepszyć normowanie dostawy i użycia kainienia 

konserwacyjnego, a poparte na dotychczasowej praktyce, winni Inżynierowie okręgowi przedłożyć Wy* 
działowi krajowemu — (dodać do 7.)

Do rozporządzenia powyższego, przyczyniło się przedstawienie pańskie z dnia 26 Listopada r. z-
1. 227. Z zawartych w niem uwag, Wydział krajowy odniósł przekonanie o dbałości pańskiej o dobro 
dróg i pomyślny obrót łożonych na nie funduszów.

Pochwalając tę dążność gorliwego urzędnika, wyrażamy panu za nią nasze uznanie.
E xp. 10. — do Wydziału powiatowego, 10) w Chrzanowie -—- 11) w Nowym Sączu — 1^) 

w Gorlicach — 13) wNowyrn Targu — 14) w Brzesku — 15) w Przemyślu — 16) w Cieszanów^ 
— w Sanoku — 18) w Brzozowie — 19) w Mielcu — 20) w Tarnobrzegu — 21) w Gródku
22) w Rohatynie — 23) w Żółkwi — 24) w Stanisławowie — 26) w Horodence — 27) w Tłuma'
czu — 28) w Kołomyi — 29) w Brzeżanach — 30) w Tarnopolu — 31) w Buczaczu — 32) ^  
Trembowli —  33) w Czortkowie — 34) w Borszczowie •— 35) w Zaleszczykach.

E xp, 36. — do WPana Giinthera sprawiającego zarząd dróg krajowych, powiatu krakowskieg0 
w Krakowie.

(pisać do wszytkich:)
(Na odpisie Exp. I. przy zachowaniu tytułu tylko; „do Inżyniera okręgowego" dodać:)
Do wiadomości i zastosowania się z nadmienieniem: że z aktów kolaudacyjnych tak dostawy k a­

mienia jak i robót budowlanych, mieliśmy sposobność niejednokrotnie przokonać się, iż do czynności 
tych delegowani bywają sekretarze lub nawet kanceliści Wydziałów powiatowych, używanie u rz ę d n i ' 
ków płatnych Wydziału pow. dla kontrolowania czynności urzędników krajowych, nie zgadza się z ce- 
lem i z duchem instrnkcyi administracyjnej. Ustanawiając ją mieliśmy na celu utworzenie kontroli oby* 
watelskiej nad wszelkiemi czynnościami płatnych organów naszych. W tym celu ustanowiona jest W' 
stytucya Inspektorów i delegatów drogowych. W obec tego nie można by nazwać kontrolą obywatel­
ską, jeśli ją  spełniają płatni urzędnicy Wydziałów powiatowych. Dlatego też w przyszłości zechce Wy­
dział powiatowy unikać tego nienormalnego postępowania, w delegowaniu do odbiorów częściowych 
lub ostatecznych wszelkich robót i dostaw na drogach krajowych, zmuszeni bowiem [bylibyśmy liied- 
względniać partykularzy, wysyłanych do tych czynności urzędników Wydziałów powiatowych.

Lwów d. 29. Marca 1874.



Alegat K 8

Odpis

okólnika Wydziału krajowego z dnia 16. lutego 1874 do 1. 1885., wystoso­
wanego do P. P. :

1. S. Grzegorzewskiego, inżyniera okręgowego w Zaleszczykach,
2. A. Brochockiego „ „ „ Przemyślu,
3. H. Niewiadomskiego „ „ „ Krakowie,
4. A. Rymaszewskiego „ „ „ Nowym Sączu,
5. Pochowskiego, inżyniera drogi krajowej Dębicko-Nadbrzeżańskiej w Mielcu,
6. F. Bieńkowskiego, „ okręgowego we Lwowie,
7. W. Zienkowicza „ „ w Brzeżanach,
8. A. Barancewicza „ „ w Stanisławowie.

Do wszystkich:

Z inicyatywy szefa departamentu drogowego w Wydziale krajowym, a na wniosek komisyi bu­
kowej, Wysoki Sejm umieścił wyjątkowo w budżecie na rok 1874 kwotę przeznaczoną na jednora- 

zapomogi po 100 zł. dla konduktorów nienagannie swoje obowiązki pełniących. W skutek tego 
ydział krajowy asygnuje równocześnie w kasach podatkowych wypłacających płace konduktorskie 
P°ninione zapomógi po 100 zł. płatne w miesięcznych ratach z góry począwszy od 1. stycznia 1874.

^  ad 1. dla konduktorów: Teodora Barkowa, Edwarda Dłuliasa, Wincentego Dollera i Wincen
8° Hryniewicza.

. ad 2, dla konduktorów: Łukasza Podbielskiego, Bronisława Djakiewicza, Leonarda Borzęckiego
zastępCy Ludwika Przetockiego.

, ad 3. dla konduktora Gustawa Reko w miesięcznych ratach z góry, począwszy od 1. stycznia
*>> a dla konduktora Stanisława Reichera całą kwotę jednorazowo, 

k ad 4. dla konduktorów: Walerego Goliana, Jakóba Kamińskiego, R. Rząśnickiego, zastępcy 
^°nduktora Henryka Klimuntowicza w miesięcznych ratach z góry, począwszy od 1. stycznia 1874., 
p *łja konduktora Ferdynanda Baczyńskiego całą kwotę jednorazowo. — Co do konduktora Walerego 

’ana Wydział krajowy w myśł relacyi Pańskiej z dnia 8. lutego b. r. 1. 55 zarządzi przeniesienie 
na stanowisko łatwiejsze a tem samem odpowiedniejsze jego wiekowi i siłom, skoro do tego na- 

4rzy się sposobność.
a<ł 5. dla zastępców konduktorów: Wincentego Bieleckiego, Mieczysława Koreckiego i Stanisława 

pszczewskiego.
ud 6. dla konduktorów: Franciszka Geringa, Henryka Helfera i Franciszka Kuźmińskiego, 

j  ud 7. dla konduktorów: Rafała Ulanowskiego, Jana Mierzwińskiego, Antoniego Laśkiew: cza> 
a SkWarczyńskiego i Jana Bietkowskiego.
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ad 8. dla konduktorów: Karola Riegeia, Alexandra Cywińskiego, Józefa Filipeckiego, Zez°na 
Rondewalda, Alojzego Hlawatego i Edmunda Szeliskiego. —  Co do konduktora Alexandra Cyffl11 
skiego Wydział krajowy chcąc bezwzględnie zastosować następstwa nagany udzielonej mu reskryptea 
z dnia 16. lutego b. r, 1. 20.262 powinien był właściwie zaliczyć go do kategoryi konduktorów P01lU 
niętych przy rozdawaniu tej zapomogi. Powodując się w tym wypadku pobłażliwością usprawiedliwi011** 
dotychczaśowem nienagannem zachowaniem się p. Alexandra Cywińskiego, Wydział krajowy przypusẐ  
że konduktor ten zachęcony zostanie w ten sposób do gorliwszego i sumienniejszego pełnienia obowią2'1

Do wszystkich:
Zapomoga przyznana konduktorom jednorazowo na rok 1874 powinna być dla służby drog0"'^ 

wymownym dowodem, że Wydział krajowy przejęty jest szczerą troskliwością o byt jej materyalny, za 
co słusznie wymagać może i będzie, ażeby wszystkie podwładne organa drogowe z nieugiętą suin,en 
nością, należytą gbrliwością i wytężoną energią stały na straży całości i dobra funduszu krajow i0. 
Dowody takiego pojmowania obowiązków złożyć może i powinien na każdym kroku każdy czło*1 
służby drogowej w swoim zakresie działalności, przedewszystkiem dostarczając władzom przełożony111 
sumiennych i na faktycznym stanie rzeczy opartych dat o cenach materyałów, robocizny ciągłej i Pie 
szej, bez czego każdy kosztorys już z góry staje się fałszywym dokumentem, narażającym fundusz ki® 
jowy na niesłychane straty i bez czego rezultat każdej administracyi przy wszelkich pozorach Ie8a_ 
ności musi pozostać najgorszym, dalej dostarczając rozmiarów najakuratniejszych przy sporządź®1110 
kosztorysów, czuwając nad dokładnem wykonaniem robót, które przedsiębiorcom oddane zostały, ®^° 
przestrzegając jak największej oszczędności przy wykonywaniu robót we własnym zarządzie podjęty

Nawet we wszystkich’ Czynnościach pozornie drugorzędnej wagi, jak n. p. przy sprzedaży 
rych materyałów, przy rozgartywaniu zasp śnieżnych i t. d. służbowa gorliwość i czujność org®n 
drogowych może i powinna ustrzedz fundusz krajowy od wielu niepotrzebnych a w całości wiele dotkb 
wych niedoborów i ciężarów. Co do wszelkich robót nadkosztorysowych nietylko rzeczywiste wyk° 
nanie takowych, lecz i nieunikniona potrzeba tak ich zarządzenia jak też ścisłego oznaczenia ich r°z 
miarów, musi być przy wszystkich kolaudacyach jak najskropulatniej badaną. W ogóle miarą g01 
wości służbowej i wydatności pracy nie będą dla Wydziału krajowego utarte formalności, które 
złych rękach zawsze stać ię mogą pozorami osłaniającemi liczne nadużycia. — W dotychczasowy11 
zarządzie dróg krajowych Wydział krajowy niestety już nieraz przekonać się musiał, że akta i 
kazy sporządzone wrzekomo w sposób zupełnie prawidłowy i odpowiadający przyjętym formom lirZ? 
dowego toku spraw, a co więcej zaopatrzone nawet w podpisy organów kontrolujących, które nmki 
nadto wiele okazują zaufania i naocznie nieśledzą przebiegu robót, że — powtarzamy, takie a 
i wykazy same przez się nie zawsze i nie wszędzie dają pożądaną rękojmię funduszowi krajowemu.

Z tego powodu Wydział krajowy nie będzie bezwarunkowo* polegał na pisemnych raportach 
pozornej dokładności, lecz w razie przedstawiających się faktycznie niekorzystnych rezultatów, zas'®^. 
będzie od osób poważnych i wiary godnych opinii nietylko o specyaluym wypadku lecz w ogóle o ^
brem imieniu na jakie w miejscu i w okolicy tak pod względem rzetelności jak i pod wzg1? ^  
pracowitości odnośne organa służby drogowej dotąd zasłużyć sobie potrafiły. Osoby te powodom‘ 
obywatelską gorliwością o dobro publiczne a nadto patrząc z blizka na tok wszystkich spraw, 
mogły wystawić im bezstronne świadectwo, odpowiadające położonemu w nich 'zaufaniu.

Takie postępowanie pozwoli Wydziałowi krajowemu przekonać się sumiennie, którzy czhmk0". 
służby drogowej wzorowem pełnieniem obowiązków, zasłużyli sobie na uznanie, a którzy w m 
dobra publicznego i funduszu krajowego jak najprędzej zastąpieni być muszą i będą innymi odpo" 
niejszymi kaudydatami. ^

Zawiadamiając pisemnie wszystkich konduktorów o przyznanej im zapomodze zechcesz P®11 
razem powtórzyć im powyższe uwagi Wydziału krajowego, które wszyscy uważać powinni za dyre 
W swoich czynościach.
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a(J 2, 3, 4 i 8 : Niniejszym reskryptem załatwioną zostaje
ad 2. relacya z dnia 22. grudnia 1873 1. 664 w sprawie udzielenia remuneracyi konduktorom: 

łowikowi Przetockiemu i Leonardowi Borzęckiemu.
ad 3. prośba konduktora Stanisława Reichera o zaliczkę wniesiona za pośrednictwem zarządu 

dr°g krajowych w Krakowie.
ad 4. relacya z dnia 4. lntego b. r. 1. 45 w sprawie udzielenia remuneracyi konduktorowi Fer­

dynandowi Baczyńskiemu.
ad 8. relacya z dnia 4. lutego b. r. 1. 40 o prośbie konduktora Karola Riegera względem udzie- 

e"'a mu zaliczki w7 kwocie 100 złr. w. a.

D. j. w.

n



'



Alegat Ii a

Wykaz czynszów z myt na drogach krajowych za rok 1872, 1873 i 1874.

Nazwa stacyi
Wedle kontraktu

1873 1873 * dzierżawnego
z r. 1874

1 Babice i Przegini duchowna . 1365 ' 1365 1365
N

2 Podzagórnia i Chełmek 1601 50'/* 1920 98 1400 —
3 Mogiła. Bieńczyce i Przegorzały 5901 4844 95 4755 —
4 Pomianowa, Gnoju. Łososina i Kurów 2922 79 2887 0 0 % 3548 62 Zarząd wła­5 Iwkowa . . . . . __ _ __ 200 __
G Brzeźnica . . . . 1675 — 2105 — 2105 __ sny
7 Dąbie . . . . 1500 --- 1000 — 1000 —
8 Bzyszki 2006 67 2007 --- 2007 ---
9

10
U
12
13
U

Miechocin . . . . .  
Tuszów i Annopol

— — 96 57% 1112
1758

30%
01

Dębno i Nowy Targ przy białym Dunajcu 4200 —■ 3281 97% 3425 ---
Klikuszowa (Obydowa) . 1000 — 770 — 770 ---
Nowy Targ przy czarnym Dunajcu . 1725 89 1261 — 1261 ---
Gródek . . . . . 407 04 403 24 432 ---

15
16

Stary Sącz, Maszkowice i Łękica 4788 — 4788 _ 4788 --
Zabełcze . . . . . 2204 — 2208 __ 2208 --

171 r\ Szczawnica . . . . --- — 475 31 900 .
18
19
20 
21

Konieczna . . . . . 1050 50 1050 50 1050 50
Bircza . . . . . 2060 —. 1866 -- 1866 ---
Przemyśl i Olszany 3030 96 4620 60 4620 60
Olchowce . . . . . 280 — 345 0 6 % 351 60

22 Tyrawa wołoska . . . . 317 50 404 404 —
23 Dynów, Grabownica Newistka i Nozdrzec 4135 34 4610 25 4610 25
24 Cieszanów, Bełżec, Płazów, Oleszyce 

i Wulka zapał. . . . .O >- 10300 — 10300 _ 10300 —
Mostowe na Sanie pod Jarosławiem 6154 — 6154 6154 —

26
27
28

Porzecze i Stawczany . 3500 — 3200 _ 3200 —
Spilczyn i Repechów 1713 25 1249 73 1253 37
Dawidów . . . . . 1597 77 1813 63 1802 —

29 Podkamień, Demianów i Zalipie . . 2951 42*/2 2666 84 2994 79
30 Turynka. Wielkie Mosty (mostowe)

31
32
330 i

i Żółkiew . . . . 5526 97 5526 — 5526 —
Wielkie Mosty (drogowe) — — 68 86% 620 —
Halicz, Jamnica, Jezupol, Pobereże . 5307 __ 7411 09% 7411 _
Ottynija i Odaje 2600 3148 42 3500 — i

34O f Puhary . . . . . 1172 — 940 .—. 940 —
3o Niezwiska . . . . . 1285 95 934 91% 1285 95
36 Raszków i Serafince 2626 89 2800 2800 —
37 Tłumacz i Miłowanie 5000 _ 3600 --- 3600 —
38 Boliatyn i Rozhadów 2251 51 2260 —- 2260 —
39 Brzeżany, Kozowa i Horodyszcze .10276 — 10276 --- 10276 —
4:0 Białakarczma . . . . 630 50 560 --- 560 —
41A a Podwołoczyska (Zadniestrzanką) 1580 — 6677 84 6400 —
42 Smykowce . . . . . 1717 17 2062 — 2062 —
43 Zagrobela . . . 4351 _ 5171 — 5171 —
44 Dobropol . . . . . 1100 .— 1057 25 1100 —
45 Strusów . . . . . 1175 42 1175 • 46 1175 42

Do przeniesienia 114188 05 0 1 3 6 3 49 123966 94*/2
*
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Nazwa stacyi 1872 1873
W ed le  K o n tra k tu  

d z ie rż a w n e g o
z r. 1874

Z przeniesienia 115188 05 121363 49 123966 94%
4G Czortków, Dziuryu i Koszyłowce 2605 ■— 2466 66 2466 66
47 Buczacz . . . . . 8000 — . 8505 — 8505 —

48 Monasterzyska i Zaleszczyki . 5050 — 5205 — 5205 —

49 Kopeczyńce (Husiatyu) . 500 854 38™ 1025 50
50 Krogulec . . . . . 305 — 266 70 320 —

51 Bialokiernica . . . . 935 50 935 50 935 50
52 Lawidkowce . . . . 633 75 362 50 435 —
53 Kasperowce, Bedrykowce, Korolówka

i Tłuste . . . . . 2992 — 2772 97 2420 —

54 Iwanków . . . . . 489 09 401 11 401 —

55 Borszczów . . . . . 640 56 540 — 540 —
56 Kozaczówka i Babińce . 777 36 777 36 777 36
57 Uścio Biskupie . . . . 1340 — 1340 02 1340 ---

Razem 139456 31 145790 69 150700 43%

Po potrąceniu korrelatywnych wydatków 999 58 2958 20%

pozostaje czysty dochód 138456 73 142832 48%

Zyski i straty 1518 1 0 % 463 72%

Kary za przestępstwa drogowe 207 53 119 GO GO

Lwów dnia 4. Lipca 1874.
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A legat Ł  2

Odpis

> o d n  z referatu i Okólnika Wydziału krajowego z dnia 2. Kwietnia 1874, 1.
9 do Wydziałów powiatowycli: 1) Chrzanów, 2) Mielec, 3) Przemyśl, 4) Cie- 

ahów, 5) Jarosław, 6) Bóbrka, 7) Żółkiew, 8) Tarnopol, 9) Tłumacz, 10)
Horodenka, 11) Trembowla.

8t , -Przypomnienie z urzędu. Zachodzi potrzeba wydać okólnik do Wydziałów powiatowych admini- 
L ^ (Cl’ch poborem opłat mytniczych, ażeby na przyszłość nie była bezkarnie dopuszczana dłuższa za- 

0ŚĆ dzierżawna.

L, Wy(jziaiy powiatowe: 1) Borszczów, 2) Gorlice, 3) Złoczów, 4) Brzesko, 5) Nowy Sącz, 6) Ro- 
^  ’ otrzymały już w duchu obocznego okólnika rozporządzenie do 1. W r  4548/74. — okólnik nie obej- 

^ydi Wydziałów powiatowych, gdzie z powodu tegorocznej zbiorowej dzierżawy, czynsze wnoszą się 
^Załtowej kwocie, wprost do kasy krajowej.

O k ó l n i k

H Coroczne zamknięcie rachunków funduszu krajowego wykazuje mniejsze lub większe zaległości 
lllcze, których wina prawne wyłącznie spada na najbliższy nadzór administracyjny Wydziałom po- 

at°wym poruczony.
j Warunki kontraktów dzierżawnych dają zupełne bezpieczeństwo o tyle, o ile środki przewidziane 
bęU '8- zastrzeżone, w właściwym czasie, a więc zaraz po dopuszczonej zwłoce czynszowej, stosowane 

Jakkolwiek wedle dzienników kasowych za miesiąc Luty r. b. należytość dzierżawna pod kierun- 
% X] ,^y dzialu powiatowego w całości uiszczoną została, dla zabezpieczenia się jednak na przyszłość, 

^ział krajowy uważa za konieczne, wydać następującą instrukcyę:
Każdego dzierżawcę myta krajowego zobowiąże Wydział powiatowy, ażeby w dniu 4. miesiąca, 
Wykazał się w kancelaryi Wydziału pokwitowaniem c. k. kasy podatkowej, z opłaconego czynszu 
dzierżawnego w wysokości kontraktem oznaczonej;
Gdyby dzierżawca, na którymkolwiek terminie wykazu tego nie dostarczył, dowiadywać się na- 
leży drogą poufną w kasie o istniejącej zaległości mytniczeji
W trzy dr.i po dopuszczonej zaległości mytniczej uprzedzi Wydział powiatowy dzierżawcę, że je- 
ZeH w terminie ośmiodniowym najdalej zaległości nie usunie, stacya mytnicza na koszt i ra ­
bunek jego w sekwestracyę objętą zostanie;
Gdyby środek powyższy nie skutkował, zechce Wydział powiatowy bez najmniejszej dalszej 
Zwłoki, zapiwadzić rzeczywiście sekwestracyę dochodów mytniczych, a uprzedzając o tem Wydział 
krajowy, rozpisać równocześnie licytacyę na nowe wydzierżawienie z ceną wywołania ostatnim 
kontraktem zapewnioną.



, i 1°
W  tyra celu przesyłamy Wydziałowi powiatowemu na zapas sześć egzemplarzy p r o to k o łu , 

egzemplarzy ogłoszeń licytacyjnych.

W  końcu, zwróci Wydział powiatowy uwagę właściwych referentów kancelaryjnych swojeg0 P^ 
wiatu na to, że straty z niezachowania niniejszej instrukcyi powstałe, na winnych stosunkowo> 
drodze właściwej, poszukiwane przez nas byćby musiały.
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We Lwowie dnia 2. Kwietnia 1874.
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A legat M 2

^Inika W ydziału krajowego z 17. Marca 1874. do 1. 2541. wystosowanego do 
^ydziału powiatowego: 1) Kraków, 2) Chrzanów, 3) Brzesko, 4) Nowy Sącz, 5) 

Owy Targ, 6) Gorlice, 7) Mielec, 8) Ropczyce, 9) P ilzno, 10) Sanok, 11) Bircza,
, ' Przemyśl, 13) Brzozów, 14) Cieszanów, 15) Jarosław, 16) Gródek, 17) Rohatyn,
j, ) ®óbrka, 19) Żółkiew, 20) Złoczów, 21) Brzeżany, 22) Stanisławów, 23) Ska- 

24) Tarnopol, 25) Tłumacz, 26) Horodenka, 27) Kołomyja, 28) Czortków, 29) 
Ĉzacz, 30) Trembowla, 31) Borszczów, 32) Zaleszczyki, 33) Husiatyn, 34) Tar-

nobrzeg.

j wszystkich.') Dzierżawcy myt przy drogach krajowych żalą się niejednokrotnie, że zamiast,
0p na,Wa<5 ze strony urzędów gminnych pomocy, w razie praktykowanych nadużyć przy bezprawnem 
^k-żdzaniu rogatek mytniezycli, przeciwnie, wystawiani są częstokroć w tych wypadkach, na liczne 

P ro śc i, i opozycyę samych urzędów gminnych.
^ od 22 .) W  ostatnich na przykład czasach, burmistrz miasta Halicza odpowiedzieć miał miejsco- 

ll1’1 dzierżawcy myta drogowo-mostowego, że Haliczanie nie powinni ponosić opłaty w swojóm mieście. 
^  do w szystk ich .) Postępowanie takie, wprost przeciwne obowiązującym przepisom, narusza po- 
k władz autonomicznych w ogólności, przedewszystkiem zaś naraża fundusz krajowy na straty, 

°re w następstwie, pod formą wyższych dodatków do podatków, wetowane być muszą.
. Uwolnienia od opłat mytniczych z całą dokładnością określone są w zbiorze przepisów i ustaw
^  zych; prócz tego, wiadomo jest powszechnie, że miejscowości rogatką zamknięte wolne są od
"'ai)0mn*OnyCh °P^at,> ta 'i we wszystkich czynnościach własnego gospodarstwa, jak  również przy sprawo" 

lu obsługi religijnej. Co do tych zatem okoliczności, sporów przypuszczać nie podobna.
W innych razach, gdzie, bądź to okoliczni mieszkańcy, bądź też dalsi podróżni, w jakikolwiek 

j. s°b samowolnie unikają zastrzeżonej opłaty, obowiązane są Zwierzchności miejscowe tak  powia- 
^  r°wnież i gminne do niesienia w zakresie swej władzy stosownej pomocy dzierżawcom, dzier- 

°y zaś, pomocy takiej żądać m ają prawo w myśl §§. 9. i 10. kontraktów dzierżawnych. 
m Wreszcie §§.32. 33. i 34. ust. gm. daje podstawę do wymierzania kary na Zwierzchności gminne 

y ktokolwiek poniósł szkodę z powodu zaniedbania przez gminę obowiązków względem policyi miej- 
" eji zaś §. 27. ustęp 6, i §. 57. tejże ustawy, wyraźnie oznaczają sposób sprawowania policyi gminnej. 

W szczególności, objeżdżanie rogatki, lub też przejechanie takowej bez opłaty m yta, taranem  
Ula według §§. 436 i 437. ustawy o przestępstwach defraudacyjnych.

jpj Zważywszy przytoczone motywa zechce Wydział powiatowy pouczyć wszystkie urzęda gminne 

stf*l°Hyeh zażaleń, bądź samym dzierżawcom, bądź ich zastępcom lub poborcom, udzielały ze swej
,j|^le istnieją stacye krajowych opłat mytniczych, ażeby na przyszłość w miarę słusznych i usprawie-

°ny spicszuej pomocy, jak  również ażeby wpływem i przykładem własnym, starały się o poszano- 
a,t1’6 istniejących przepisów.

Hi - SP°dziewamy się że Urzęda gminne, po bezstronnem ocenieniu obowiązków swoich, zechcą zrozu- 
6°> że udawanie się w podobnych razach, o pomoc egzekucyjną do c. k. Władz politycznych, uważa- 
11 %ć musi za środek ostateczny, do którego w ostatecznych tylko wypadkach uciekać by się należało*

D. u. s.
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A l e g a t  J f ,

stwierdzonych (przez W \  dział krajowy) na rok 1874 budżetów szpitali powsze 

nycli i publicznych w Galicyi (z wyjątkiem Lwowskiego i Krakowskiego).
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’o(D 
s:

r z ą d z a ,  j a k ie  s ą  g łó ­

w n e  b r a k i  i p o trz e b y

3875 930 800 250 60 900 362 65 25 6 5 % 5  C .

G m ina, lek a rz  o rd y n u ­
ją c y  D r. m ed . ro z sze ­
rz e n ie  sz p ita la .

3127 893 300 310 60 760 826 200 21 6 5 0 | 3 0 C . G m ina.

2176 473 300 300 75 780 860 96 23 6 »

G m ina, lep sze  p o m iesz ­
czen ie  sz p ita lu .

2500 450 300 100 64 1500 488 ■ — 23 4 5% 5  C 3ł >3

1317 439 300 270 65 720 708 — 15 5 5 0  3 0  c .

G m ina, b u d o w a  n ow ego  
sz p ita lu  lu b  lep sze  p o ­
m ieszczen ie  c h o ry c h

2970 780 300 300 78 800 316 — 221/2 6 n n »

4250 1020 320 375 50 930 1070 — 25 6 v
G m ina, re s ta u ra c y a  b u ­

d y n k ó w  p rz y b o cz n y ch

1500 240 80 250 50 700 228 50 25 4 3
W y d z i a ł  p o w i a t o w y  w  P o d ­
li a j  c a c h  p o d w y ż s z e n i e  t a k ­
s y  n a  (50  c t .

4151/so 1402 „a 610 360 83 1190 475 365 19 7

5 0 / ,

)

5 C

J)

G m in a .-b u d o w a  n o w eg o  
s z p ita lu .

G m ina.

G m ina.

2500 650 300 200 71 550 225 „5 110 25 6'/* o o. G m ina.

2200 500 250 325 95 G U O 755 175 22
5

5 5 / „ 0  c . G m ina.

675 . 187 — 200 25 560 220 — 20 6 5  C - G m ina, a d o p ta o y a k u p io -  
n c g y  dom u n a  sz p ita l

6300 150U 850 738 245 1570 10U0 20 5 4 % 3  C . G m in a  re s ta u ra c y c

3680 150 200 26# 60 910 927 24 0'/s 5 0  3 0  C .

G m ina, b u d o w an ie  n o ­
w ego sz p ita lu

3253 711 413 620 72 610 1251 2 1 ’i4 §  h »

O u t  i n o .  z u ż y t k o w a n i e  n i e ­
w y k o ń c z o n e g o  g m a c h u  s z p i ­
t a l n e g o .

0100 1600 100 1080 140 1140 1760 20 5 n
K o m isy a  In s ty tu tó w  

c h o ry ch  i  u b o g ich

1002 200 80 180 40 330 390 112 21',8 11-/3 5 0 /^ 5 C . G m ina.

945 180 300 130 ( 1 0 570 W
313 21 4 5 0 : 3 0  C . G m ina.

3500 400 400 600 25 1118 432 - 25 5 5 | , / S 5  C .

k

W y d z ia ł p o w ia to w y

5377 607 140 314 30 1320 1029 20 10 50 j 5 0  C . G m ina.





4 A legat O j

W Y K A Zs j anu 

za ^ IC2ê  udzielanych szpitalom z funduszu krajowego na 
°szta leczenia ubogich w czasie od I. Września S873 do

rachunek należytości 
2. Sierpnia 1874.

N azw a szp ita lu
Pozostałość 

z d. 1. Wrze 
śnia 1873

I Zaasygno-
wano w cza­

sie od 1. 
Wrześ. 1873 
do 1. Sierp. 

1874

Szpital
winien
Razem

Wyrachował Pozostaje do 
wyrachowania

1
2 S zp ita l B ia ła

3 n B o c h n ia 1 0 0 0 --- — — 1000 --- 1 0 0 0 --- — —
4 » B ro d y --- —.. 10 0 0 — 10 0 0 --- 6 00 --- 4 0 0 ---
5 B rz e ź a n y  . 13 5 0 __ 2 0 0 0 __ 3 3 5 0 --- 1350 --- 2 0 0 0 ---
6 -D rohobycz

J a s ło
--- - --- — ■— --- — --- -—■ ---

7 ___ __ 1200 ____ 12 0 0 --- 9 00 __ 300 ---
8

»
K o ło m y ja  . 
K ra k ó w  św . Ł a ­

600 --- 800 •— 1400 --- 6 00 --- 8 0 0 ---

9
5>

z a rz a  . . 
K ra k ó w  św . D u -

10 c h a
1 1 53 K ra k ó w  k l in ik i __ --- . ___ --- ---- _ --- — ----
12 V ■Lwów

B rz e m y ś l
K zeszów

3 4 9 6 0 9 0 % 1 0 5 1 7 •—- 4 5 4 7 7 9 0 % 2 3 3 5 0 97 2 2 1 2 6 9 3 %
13 » --- 30  )0 .—. 3 0 0 0 — — 3 0 0 0
14 55 4 5 2 1 76 1520 — 6041 76 1 3 1 4 — 4 7 2 7 76
15 33 k  a m b  o r . „--
16 3) S a n o k 3 7 1 2 — 3 7 1 2 --- 4 7 6 — 32 3 6 ----
17 >3 y<[Cz N o w y 1500 ___ 1000 2 5 0 0 --- 7 5 0 — 1750 ---
18 5)

»
S n ia ty n  
S ta re  m ia s to

— --- — ■ — — ■ — --- ----

19 j p r z y  P o d d a je .) 41 --- — -— 41 ---- 41 — _ ---
20 V S ta n is ła w ó w  . 2 0 0 0 --- — — 2 0 0 0 --- 2 0 0 0 — — ---
2] 33 | t r y j • • . --- --- . 1OO0 — 1000 --- --- — 1000 ---
22 33 rH iczaw a . --- _ . - — . ---- ___ —_ ___ _ __
c o 33 L r.rn o p o l __ -—. — — --- --- -— .... -_„
24 33 1 a rn ó w  

W a d o w ice
4 6 0 0 __ 1 0 8 0 0 — i 5 4 0 0 ---- 8517 10 68 8 2 90

25 33 700 --- — ■— 700 ---- 5 0 0 — 200 ----
26
27

33
3?

y au eszczy k  i 
-d-łoczów '

ż ó łk ie w 8 00 --- — — 8 0 0 --- 600 — 2 0 0 ---

B azo m  . 5 5 7 8  ~ 6 0 % 3 2 8 3 7 8 8 6 2 2 4 1 9 9 9 07 4 6 6 2 3 59  %

■Lwów dnia (i. Sierpnia 1 8 7 4 .

O





Alegat P  t

W Y K A Z

o ruchu chorych we wszystkich pow. szpitalach za rok 1873.
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Do 1. 134711874.
T

statystyczny o ruchu chorych w galicyi'

H t a 91 c h
U b y t e

Nazwa

s z p i t a l a

P o zo sta ło W y p u 8 z c Z 0 n 0
Ilo

ść
 

łó
że

k z końcem
roku
1872

P rz y ję to  
w c iąg u  r. 

1873

S um a

leczonych w yleczonych
w p o lep ­
szonym  
s tan ie

u ieu le-
czonych

Urna

męz|kobi raz. id';/.. | koli. | raz. meż. kol). raz. męż. | kob. raz. m**7. kob raz. męż, k 11 li raz. kob

S a n o k 35 19 9 28 223 139 362 242 148 390 216 .133 349
I

26 15
B o c h n ia 54 13 13 26 301 244 545 314 257 571 180 151 331 32 20 52 19 12 31 64. 58
S t r y j 66 24 30 54 4.03 211 614 42 7 241 668 310 152 462 19 13 32 8 3 11 63 34
B ia ła 50 30 21 51 221 129 350 251 150 401 171 121 292 l 2 f)O 49 6
T a r n o p o l 70 23 12 35 347 249 596 370 261 631 283 209 4 92 15 6 21 8 2 1.0 41 20
S n ia t y n 24 4 3 7 100 71 171 104 74 178 95 69 1 fid. 7 3
K o ł o m y j a 69 21 17 38 166 155 321 187 172 359 145 133 278 11 6 17 28 18
W  ad o w ice 45 6 8 14 80 89 169 86 97 183 69 76 145 1 3 4 1 1 10 12
D r o h o b y c z 48 19 8 27 2§3 130 3 t83 272 138 4 j.O 192 94 2&6 14 7 21 44 28
Z a le s z c z y k i 30 5 8 13 84 74 158 82 1 71 57 61 11.8 10 5 15 10 10 8 12
B r z e ź a n y 60 21 16 37 172 138 310 193 154 347 12*6 113 239 12 6 18 11 6 17 23 12

|  B r o d y 63 10 16 26 217 203 420 227 219 4-46 173 160 O 0 0 OOO 8 10 18 OO 2 5 30 33
Ż ó łk ie w 64 3 U ‘u 172 89 261 175 100 275 94 56 150 13 3 16 5 2 7 10 28
R zesz ó w 80 13 31 44 309 254 563 322 285 607 223 210 433 27 19 4.6 59 43
P r z e m y ś l 72 43 27 70 586 4 85 1071 629 512 114! 535 4.56 991 4 6 10 90 50
S ta n is ła w ó w 125 38 49 87 5 84 4 0 0 9 84 622 44 9 1071 46 6 330 796 19 14 33 7 9 16 69 51
N o w y  Sacz 80 6 13 19 171 187 358 177 200 377 131 151 282 2 OO 5 2 2 28 23
J a s ł o 80 16 23 39 235 231 4.66 251 2 5 4 505 176 177 353 9 12 21 4 7 11 48 38
Z ło c z ó w 60 21 19 4 0 328 132 4 60 3 491151 500 264. 129 393 39 10
S a m b o r 4 5 26 27 53 298 242 540 324 269 593 240 200 4 4 0 17 11 28 55 4 4
T a r n ó w 140 i 8 68 111 46 0 5 08 968 503 576 1079 4 0 7 4 41 848 56 64
S ta re m ia s to 40 15 lutego 1873 otwarty 81 51 132 81 51 132 48 34 82 9 4 13 8 3 6 5 2
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15
3

t>- CO iO rH CO

15
8zarza, oddział 

chorych
CO
rH

Oi
t**

r
t—

OJ
T—i

rH
tH

CO
OJ

OJ
T—1

rH
rH OJ

rH
co

0ZD OJ
rH

rH
OJ

co t -
co

t -
rH

OJco OJ
OJ

cn>
r—t

Św. D ucha od­
dział syfilit. i 

skórnych

10
0 coco (M

CO CO 38
8

38
2

77
0

42
1

41
4 co

co 35
0

r
co 69

2

0
OJ

t -
rH

t -
co l i , OJ

L w ó w

oddział chorych

56
0 co

10
OJ 20

7

46
3

30
62

21
35 OD

rH
iO 33

18

OJ
CO
OJ

0co
co10

CO
0
OJ

CO
r
T-Ś 35

46

41
4

21
0 OJ

co
CO
O
OJ 21

7 0

r 36
4 00

co
OJ

S u m a

11
06 Zll  

i

05
rt - 15

14

10
44

7

84
85

18
49

2

11
21

9

87
87

20
00

6

76
25

CO
CO
O 13

70
8

1 
118 

I

co
OD

0co
rH

rH
nO r

886

O
CO
rH 10

85
 

|

u

41
122

9?
55
61
10
41
22
0
20
^5i/
63
36

102
140

ij2 0
51 
80 
49 
99 

120 
7

C£>

CNlO
CC

CN
KO
<N



SzPitalach powszechnych za rok 1873.

d ^ '129  
2  ^37 
u '̂ 72 
$ 6? 

9?11 91
j Ś a t
«5 70

24 b8
%$> 05

SaSj6l l

I 6 1 L 7

L8%
? 13»

? 2'255
463 505

65 43

340
471
442
567
968
108

męż kob r a z .

11 7 18
21 14 35
27 39 66
30 21 51
23 24 47

2 2 4
8 15 23
5 6 11

21 15 36
4 4 8

21 17 38
13 14 27
53 11 64
13 13 26
31 39 70
61 45 106
14 23 37
14 20 34
46 12 58
12 14 26
40 71 111
16 8 24
— _

1 4 7 5 3  3 6 %  
14144  22 %

15
41 V,

2 7 1 0  
1 4 9 6 6  

4 8 1 4j26 jjo 
8822,21 
4330 :25  

11768 j34  
9052120%  
7106126 

1 3 8 8 1 123 
22992120% , 
2 6 3 2 1 ,2 4 %  

9085  2 6 %  
1 2 1 7 8 2 4  
137 3 8 !2 7 %  
14359:99  
32370i©0 

3 561 ,27
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od % 45 5% r, 
do f.  43022?5' 0

5 0 /

50/25  
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50 /30  

45 
55 

50/30  
50 /25  

50

Suma,
wszystkich
w ydatków

zł. ent.

30

i od %
30/50

50

kOt-

00
0 5

O  o
L.O 0 5

4 1 3 8  
7286 
9536  
6821 
6883 
2623  
9220  
2 2 2 3  

J 5 0 6 1  
2233  
5 7 0 0  
4 7 0 7  
45 0 3  
9694  

1 0064  
12789 

6327
9712 

8.208 d łu g .

8 2 4 2
10886
15637

2681

W
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A legat B ,

W Y K A Z

riphu chorych co do zakładów położnic i obłąkanych 
we Lwowie i  Krakowie.



K r a j o w e  z a k ła d y  p o ło ż n ic
Krakowskim 12. 
Lwowskim 43.Ilość łóżek w zakładzie

Z końcem roku 1872 pozostało
W roku 1873 przybyło

R a z e m

U bytek1

Wypuszczono
Między tem i takie, k tó ry  nierodziły
Dzieci nieżywo urodzonych
Umarło
Dzieci po urodzeniu zmarłych
Między zmar. takie, k tóre nierodził.
Z końcem ro k u  1873 pozostało

Średni stan m atek dziennie

P o r o d y :

Czas pielę­
gnowania :

Ilość rodzących bliźniakam i
trojakam i

porodow mnogich

1
najwyższa

Ilość porod. dnia jednego ' najmzsza
l średnia

Ogólna suma dni pielęgnowania matek

Średni czas pielęgnowania jednej matki —  dni

Taksa piełęgn. od osoby za 1 dzień

Suma wszystkich w ydatków w roku
Rzeczywisty koszt utrzym , jednej położ. dzień.

matki
k la sa

I. II. III.

125
132
123

125
132
123

dzieci

1
46
47
44

62
64
56

I, 11 6  H
matki -

klasa

I. II.

108
111
100

0'34
3.810

23

75 ct. III. kl.

4.822 zł.
1 zł. 26 '/* ct-

I I I .

22
449
471
445

15

11

26

22
449
471
445

15

11

26

dzieci

O,C

5
198 
203
199

6
175
181
180

28

11
373
384
379

107
10.222
21-70

I. kl. 3 zŁ II. kl. 1 zł. 50
IIU  kl. 90 ct.

7.367 ź ł .  5 6 %  ct.
0 80 ct.
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K ra k ó w L w ów

Z a k ł a d y  o b ł ą k a n y c h :
NJ
NJ
ONJ

ko
bi

et

ra
ze

m

NJ
N
ONJ

5 ko
bi

et

ra
ze

m

Ilość łóżek --- — 50 --- — 300

Z końcem roku 1872 pozostało chorych 17 24 41 156 170 326

'W roku 1873 przybyło 46 37 83 151 138 289

R a z e m 63 61 124 307 308 615

^tytek: Wypuszczono wyzdrowiałych 20 17 37 69 62 131

Rieuzdrowion. lub do innego zakładu oddanych 17 8 25 89 39 128

Umarło 12 9 21 48 32 80

Suma ubytku 49 34 83 206 133 339

2  końcem roku 1873 pozostało 14 27 41
l

101 175 276

Ustanowiona taksa pielęgnowania za osobę dzień. 98 ct. (vide zakl. położ.)

Suma wszystkich wydatków 17.169 zł. 71.012 z. 39 %c.

Suma wszystkich dni leczenia 15.938 114.562

Rzeczywisty koszt utrzym. jednego chor. dzień. lzł .  7 7/10 ct. 619 V/ i O O

»
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Spis rzeczy
w tem Sprawozdaniu zawartych.

stronnica

I. Prośby do Najjaśniejszego Pana.

^dres dziękczynny za Jar 10000 złr. udzie lon y  na w spom ożenie m ieszkańców  pow odz. . dotkniętych  . 1

II. Ustawy i uchwały podlega^ce Najwyższe! sankcyi.

A. Sankcjonowane. . . . . . . . . . . . . .  1 —11
Niesankoyonowune. . . . . . . . . . . . . .  H
Zawieszono w sankcjonowaniu . . . . . . . . . . .  13

III. Sprawy specyalnie przekazane.

etycya R ady pow iatow ej T arnow skiej o odpisanie */* podatku gruntow ego z pow odu k lęsk  elem en­
tarnych . . . . . .  . . . . .  . . 13

Pety^ya M ichała Skrzyszow skiego o odpisanie podatku zarobkow ego nałożonego na jego  s łu g ę . . 13
K etycya pogorzelców  gm iny W elesn icy  o  zapom ogę . . . . . . . .  13
P ety cja  gm in  T yniec  i  Kostrze o u w oln ien ie  od zw rotu zapom ogi . . . . . .  13
Petycya niektórych gm in pow iatu  B rzesk iego o odpisanie podatków  . . . . . .  13
Petycyi. gmin parafii Tropie o wzbronienie zużycia nader wielkiej ilości ziemniaków w gorzelniach . 14
Petycja gminy M utne o rubwencyę . . . . . . . .  . 1 4
W spraw ie funduszów  indem nizacyjnych  . . . . . . . . . .  14
W spraw ie uw oln ien ia  urzędników  gm innych  od dodatków  krajow ych  i  indem nizacyjnych . . 14
W spraw ie pożyczki krajowej z rokn 1873. . . . . . . . . .  14
Krajowe bióro statystyczne . . . .  . . . . . . . .  20
W spraw ie urządzenia szkoły  G ospodarstwa leśn eg o  . . . . . . . .  21
Suhw encya w kw ocie 7000 zł. w. a. przyznana szkole roln iczej w Czernichowie . . . .  21
Kwota 1000 złr. dla M uzenm  przem ysłow ego w K rakow ie . 21

prawa zastosow ania pow szechnej ustaw y górniozej do m inerałów  żyw icznych  . . . .  21
Sprawa przedłożenia projektu do ustawy o wykupnie prawa propinacyi . . . . .  22
Zm iana terytoryalna jurysd ykcyi górniczej . . . . . . . . .  22
Petycya reprezentacji pow iatu jasielskiego o rozłożenie na cały kraj skradzionych z kasy powiatowej

pieniędzy, pożyczonych na zapom ogę . . . . . . . . .  22
W  spraw ie petycy i p. Stan. Brandysa, o zn iesien ie  ustawy, zezwalającej g m in ie  K alw aryi na pobór o-

p łat od napojów g o rących  . . . . . . . . . . .  23
sprawie petycyi gminy Radymna, o pozwolenie na pobór dodetku do podatku konsumcyjnego od

napojów  gorących  . . . . . . . . . . . .  23
W niosek posła Szczepańskiego i petycje W yuziałów powiatowyoh jasielskiego i przemyskiego w sprawie

przym usow ej asekuracyi . . . . . . . . . . .  23
W spraw ie przyjęcia n au czycie li szkoły  dublańsaiej na etat funduszu kraj łw ego , i  w yjednanie subw en­

c j i  d la tej szk o ły  u o. k. Rządu . . . . . . . . .  24
W s— ,wie wnioskn posła p.  Bauma o w cieleniu niektórych obszarów dworskich do właściwej gminy . 24
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w
stronni0®

sp raw ie  w n iosku  p o sła  B a rto szew sk ieg o  o zb ad a n ie  p rzy czy n  zubo żen ia  lu d n o śc i ro ln icze j i p rzed  
ło żen ia  n a  te j p o d staw ie  o d p o w ied n ich  w niosków  . . . . .

W  sp raw ie  zb ad a n ia  p rz e d ło ż e n ia  rząd o w eg o  o U st. w odnej, i p rz ed ło że n ia  o d p o w ied n ich  w niosków  
W n io sek  p. Ję d rze jew sk ieg o  w sp raw ie  o g ra n ic ze n ia  w o ln o śc i o b ro tu  w łasn o śc ią  z iem ską 
S ubw encya d la  to w arzy stw a  P ro św ity  . . . .  . . . .
P e ty cy a  k o m ite tu  k o śc ie ln eg o  w  N a w ary i o su bw encyę  n a  re s ta u ra c y ę  Ik o n o sta zu  
S ubw encya d la  P P . B en ed y k ty n ek  o rm ia ń sk ic h  we L w ow ie . . . . .
W  sp raw ie  z a ło żen ia  szko ły  ś re d n ie j w S an o k u  . . . . . . .
W  p rzed m io c ie  o d e b ra n ia  w z a rz ą d  re p re z e n ta c y i k ra jo w ej a rch iw ó w  a k tó w  g ro d z k ic h  i z iem sk ich  we 

L w ow ie i K rakow ie  . . . . . . . . .
W  sp raw ie  p o d n ies ien ia  k o n g ru y  n a  u trzy m an ie  p ro boszczów  i  w ikaryuszów  
T e a tr  p o lsk i we L w ow ie . . . . . . . . .
S p raw a  do tacy i cz łonków  k r. R ad y  szko lnej . . . . . .
P e ty cy a  g m in y  N iep o ło m ice  o zas iłek  n a  b udow ę szko ły  ludow ej 
P e ty cy e  g m in y  m ia s ta  Ja ro s ła w ia  o subw encyę n a  budow ę szko ły  i m ia s ta  T arn o w a  o pożyczkę 40.000 

z łr . n a  w ykończen ie  g m ach u  szk o ln eg o  . . . . . .
P o ży czk a  6.000 z łr. d la  k s ię g a rz a  p a n a  K a ro la  W ild a  . . . . .
W  p rzed m io c ie  zap ro w ad zen ia  p ra w a  p o lsk ieg o  i je g o  h is to ry i ja k o  p rz ed m io tu  obow iązkow ego  d la  

U n iw ersy te tó w  w e Lw ow ie i K rak o w ie  . . . . . . . .
P e ty cy a  gm iny  M iędzybrodzie  i in n y c h  o o d b u d o w an ie  m o stu  n a d  S o łą  . . . .
P e ty cy e  ró żn y ch  g m in  i rep rezen tacy i. p o w ia to w y ch  w sp ra w a ch  d ro gow ych  
W  sp raw ie  d ró g  k ra jo w y ch  do zan iec h a n ia  p ro p o n o w an y ch  . . . ’ . .
W  sp raw ie  u g o d y  z R e p rez en ta cy ą  m ia s ta  L w ow a w celu  u n o rm o w an ia  s to su n k u  g m in y  m iasta  d 

sz p ita lu  pow szechnego  . . . . . . . . . • .
W y k o n an ie  u ch w ały  W ys. Sejm u p o leca jące j W y d z ia ło w i k ra jó w , p rzy g o to w an ie  w n iosku  w spraw ie  

kosztów  leczen ia  u b o g ich  ch o ry ch  . . . . . . .
Sp raw a now ego  p ro se k to ry u m  i  t r u p ia rn i  p rz y  sz p ita lu  pow szechnym  w e L w o w ie .
P o k ry c ie  now ym  d achem  i podw yższen ie  d ru g ieg o  p ię t r a  g m ach u  lw o w sk ieg o  szp ita la  
O p ro jek c ie  b udow y p ra ln i  i łaz ien ek  w  L w ow skim  sz p ita lu  pow szechnym  .
Spraw a e m e ry tu ry  D -ra  N eu h au sera  . . . .
S p raw a  o d d a n ia  k rak o w sk ieg o  sz p ita lu  p o w szechnego  re p re z e n ta c y i m ie jsk ie j 
S zp ita l d z iecięcy  św. Z ofii w e L w ow ie .
P o ży czk a  z funduszów  k ra jo w y ch  w kw ocie  10000 z łr . d la  T o w arzy stw a  o p iek i szp ita ln e j d la  d z ieci w 

K rak o w ie  ;
D o tacy a  d la  dom u u b o g ich  i  s ie ró t zo sta jąceg o  p o d  o p iek ą  T o w arzy stw a  d o b ro czy n n o śc i w K rakow ie  
Z a ła tw ie n ie  p e ty cy i m ia s ta  K rak o w a  o um o rzen ie  z fun d u szó w  k ra jo w y ch  za liczk i 9064 z łr. udzie lonej 

p rzez  c. k . R ząd  n a  w y d a tk i cho le ry czn e  w r. 1849. . . .
Z a ła tw ie n ie  p e ty cy i R ad y  pow iatow ej D ąb ro w sk ie j o za rząd zen ie  śro d k ó w  zarad czy ch  p rzec iw  szerzen iu  

s ię  c h o le ry  . . . . . . . . . . . .
W  sp raw ie  p o w ięszen ia  liczb y  try b u n a łó w  sąd o w y ch  I. in s tan c y i
O z eb ra n iu  d a t, o d n o szących  się  do k ra d z ież y  k o n i, i  o ś ro d k a ch  zap o b ieżen ia  takow ej 
P e ty cy a  g m in  Ż u raw ic a  i  M ałkow ice  o k o sz ta  szupasow e . . . .
P e ty cy a  w zg lędem  n ad u ży ć  n o ta ry u sza  w R u d k a c h  . . . . .
P e ty cy a  g m in  i d u ch o w ień s tw a  p o w ia tu  S ądow ego w  Ł ące  . . . .
D alsze  petycye w  sp raw ie  now ych  p o ste ru n k ó w  ż an d a rm e ry i .

IV. Inne czynności Wydziału krajowego.

Z m ian y  w p o m ieszczen iu  b ió r  W y d z ia łu  k ra jo w eg o  . . . . . . . .  40.
W  spraw ie  u rz ąd z en ia  zak ład ó w  k o rek cy jn y ch  . . . . . . , . 40
S zkody w z iem io p ło d ach  p rzez  m róz w y rząd zan e  ja k o  pow ód  o p u szczen ia  p o d a tk ó w  . . 41.-
W  sp raw ie  po ży czk i zac iąg n ię te j w  r .  1846. i  1847. z g r . or. b u k o w iń sk ieg o  fu n d u szu  re lig ijn e g o , d la

funduszu  zapom óg p o d d ań czy ch  . . . . . . . . .42-
W  spraw ie  czuw an ia  n a d  o siąg n ięc iem  sk u tk u  u ch w ały  w zg lędem  zn iesien ia  b ro d zk ieg o  w o łn o eeln eg o

o k ręg u  . . . . . . . ' . . • 42.-
S p ra w a  u ła tw ie n ia  u ż y tk u  z so li . . . . . . . . . . 42
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^ f a w a  b ezp o śred n ieg o  s ty k a n ia  s ię  W y d zia łó w  p o w ia to w y ch  z lu d n o  4 P

£ & £  ^
Powziętych przez zgrom adzenie w ybranych członków  R ad y  pow iatow ej co do u 
wyboru '

^ n k u lo w a n ie  o b lig acy j b ę d ą c y c h  w łasn o śc ią  g m in , i z ak ład ó w  g m in n y c h  
^Praw a l asów g m in n y Cp  . . . •
^nZekucya na m a ją tk i gm inne .
T. Wa g m in n y ch  k as  pożyczk o w y ch
D°d a tk ' ’

nolicy=
JStaw y szko lnej z d n ia  2. M aja  18’>73 r .

do p o d a tk ó w  na  u trzy m an ie  szkół lu d o w y c h  u c h w ala n e  p rzez  R ad y  p o w ia to w e  w  m y si §. 27

n  - ł a służbow a
,0h°ya połowa .
ló r  0 k o m p e te n c ję  ro z s trz y g a n ia  w sp ra w a ch  p o licy i z d ro w ia , pom ięd zy  w ła d za m i a u to

^ w ładzam i rząd o w em i, ro z s trz y g n ię ty  p rzez  try b u n a ł  p a ń s tw a  na  rzecz k o m p eten cy i w ład z  au to
uom ieznyeli

ty  ny w  sk ład z ie  re p re z e n ta c y i k ra jo w ej >•
ydział k ra jo w y  _ . . . . • . ■ . ■
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„ e) W zrost dochodów  m ytniczych . . .
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g) W ypadki elem entarne i straty ztąd pow stałe, prawne w ynagrodzenia kontraktowi
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m iejsca . . . .  .

W sprawie uregulow ania szupaśn ictw a . . .
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F und acya  N iżankow iccka dla inw alidów  . . . . . . . .
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Najem  dom u Hoffm ana przy u licy  Łyczakow skiej 
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etat dla jed n eg o  i drugiego . .
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